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Karty GFX 


Hardware 
Fast ATA/EIDE Lite 


Software 
AmigaAMP 
Studio Professional 


Muzyka 
Dźwięk 96 KHz 
WaveBlaster 
Symphonie 











Konkurs Magazynu AMIGA i ELBOX COMPUTER 
Aby wziąć udział w konkursie należy prawidłowo odpowiedzieć na co najmniej jedno z poniższych pytań 
(odpowiedź na oba pytania zwiększa szansę wygranej): 


1. Jakie informacje o podłączonych do Twojej Amigi urządzeniach EIDE (HDD, CD-ROM, CD-R, CD-RW, 


LS-120, ZIP ...) pojawiają się na ekranie po uruchomieniu programu ATA3Prefs? 

Program ATA3Prefs jest częścią pakietu komercyjnego oprogramowania FastEIDE do kontrolera Elbox FastATA-2/EIDE do Amigi 1200. Najnowsza pełna 
wersja tego oprogramowania znajduje się na CD sprzedawanym wraz z MA 5/89 w katalogu ELBOX. Instrukcja uruchomienia programu ATA3Prefs znajduje 
się w pliku Insirukcja_txt 


2. Ile razy w MA 5/99 pojawia się zdjęcie kontrolera ELBOX FastATA-2/EIDE? 


Wśród autorów prawidłowych odpowiedzi rozłosujemy 5 egzemplarzy 32-bitowych kontrolerów ELBOX FastATA-2/EIDE 2 


ufundowanych przez ELBOX COMPUTER. LR 
Odpowiedzi wraz z kuponem konkursowym należy przesyłać w terminie do 15.06.1999 r. 4 A> > + 
na adres redakcji Magazynu Amiga: Wydawnictwo MMM, ul. Cystersów 15, 31-553 Kraków, g* A P 


RO 
z dopiskiem: Konkurs MA i ELBOX * A © 














BESCEWA 


A1200 Ks.3.1 MAGIC 


849, - 


Fabrycznie nowa Amiga 1200 z Kickstartem 3. | oraz pakietem Magic. I 


rok gwarancji 
A1200HD 810MB 1150,- 
Fabrycznie nowa Amiga 1200z Kickstartem 3.1 , HDD 2,5” 81OMB oraz 
pakietem programów Magic. 1 rok gwarancji. 

A1200HD 1,35GB 1250,- 
Fabrycznie nowa Amiga 1200 z Kickstartem 3.1, HDD 2,5” 1,35GB 
araz pakietem programow Magic. | rok gwarancji. 
A1200HD+CD 1249,- 
Fabrycznie nowa Amiga 1200 z Kickstartem 3.1, HDD 2,5” 810MB, 
€D-Rom'em Mitsumi *6 oraz pakietem programów Magic. I rok 
gwarancji A1200z 


A1200T MAGIC 






1235, - 


hi 1 200 w obudowie tower, z zasilaczem, z kickstartem 3. | oraz pakietem 
lagi. 
A1200T HD 1500,- 


AI200 w obudowie tower, z zasilaczem, HDD 2,5” 8IOMB, z 


kickstartem 3_1 oraz pakietem Magic. 


A1200T CD 1350,- 


AI200 w obudowie tower, z zasilaczem, czytnikiem CD-Rom *ó, z 
kickstariem 3. | oraz pakietem Magic. 

A1200TI HD+CD 1630,- 
A1200 w obudowie tower. z zasilaczem, HDD 2,5” 81OMB, czytnikiem 
CD-Rom *6, z kicksiartem 3.1 oraz pakietem Magic. 


AMIGA 4000 


Podanacena dlawersji z procesorem 68040. Rok gwarancji. 


5900,- 





a. YSZK | DL £ M em 
MYSZ LOGO "AMIGA" 30 r 


Oryginalna myszka produkcji Amiga Technologies. Rozdzielczość 
320dpi. Ergonomiczny kształt, przyciski na mikrostykach, logo 
"AMIGA". Patrz recenzja w magazynie Amiga. KOLOR bezowy. 


MYSZ DO AMIGI 24,- 


Standardowa myszka do Amigi. Kolorbeżowy. Bez logo i mikrostyków 
BVISION (8MB) DLA A1200 
CYBERVISION PPC DLA A4000 














GRAFICZNE _ 


895, - 


1099,- 
Karta graficzna dla Amiga 4000 wyposażonych w Cyberstorm PPC 
Zawiera 8MB Ram. 





Zawierają 2 procesory, 2 podstawki pod SIMM. Zlącze dla karty 
graficznej Bvision PPC. Prosty montaż. 


603e 160MHz/40/25 1290,- 
603e 200MHz/40/25 1690,- 
603e 240MHz/40/25 2090,- 
603e+SCSI 160MHz/40/25 1690,- 
603e+SCSI 200MHz/40/25 1990, - 
603e+SCSI 240MHz/40/25 2390,- 
603e+SCSI 160MHz/60/50 3290,- 
603e+SCSI 200MHz/60/50 3490,- 
603e+SCSI 240MHz/60/50 3790,- 





Przy zwrocie Blizzarda 1230-IV - obniżamy cenęo 450zł 





604e+SCSI 200MHz/60/50 





604e+SCSI 233MHz/60/50 4490,- 
PRZEWÓD DO 2,5" 22,- 
Dopodłączenia do A600/1200 wew. dysku twardego 2,5” 

PRZEWÓD DO 2*3,5" 45,- 


Do podłączenia do A600/1200 wew. dysku twardego 3,5” oraz np.CD- 
Rom'u. 


PRZEWÓD DO 1*2,5" 1*3,5” 45,- 
tek Pozna do A600/1200 wew. dysku twardego 2,5” oraz np.CD- 
Posiadamy wybór ok. 30 różnych 
adapterów, taśm I przejściówek dla SCSI. 
Terminator Uwide aktiv 68polż 78,- 


NZS 








STACJA DYSKÓW 3,5" 


Wewnętrzna stacja SROkb dla A600/[200 MSF 
ZASILACZ DLA A5/6/1200 69,- 


KICKSTART 3.1 DLA A1200 


KLAWIATURA DLA A1200 85,- 
KLAWIATURA DO PC (qwertz) 15,- 
MODUŁY RAM 16-64MB tel. 
PROGRAM DIGITON 15,- 
INTERFACE MIDI 65,- 


PAKIET PROGRAMÓW MAGIC 49,- 
JOYPAD DO Cd32 (oryginalny) 25,- 
NAPĘD CD DO Cd32 50,- 





OPTIVIEW 15LT92 tel. 
cyfrowy monitor kolorowy 15” 
SCANDOUBLER 280,- 


Niezbędny modul dla A1200 jeśli zamierzasz podłączyć monitor SVGA 
l uzyskać tryby lo-res. 








RE 077 


REQUEST 56K zewn. 
ZOLTRIX 56K Rockwell zewn. 366,- 





GENLOCK AX-26 889,- 
VIDEOGEN 1399,- 
MIXER WIZYJNY ARIZONA 17989,- 
DIGITALIZER Fg24 319,- 
CASABLANCA od 13300,- 


Rewelacyjne urządzenie do montażu nieliniowego video. 





TALES 3,5”2DD (10szt.) 10,- 
MF 5,25”2HD (100szt.) 10,- 





AMIGA OD A DO Z 50,- 


Kompletne opracowanie wiedzy o Amidze. Format B5, 600 stron. 
Zawiera rozdziały. Workbench; Pierwsze kroki; Standardy systemu 
Amigi: Multitasking: Nie tylko Workbench; Magic User Interface; 
Teksty, Przeglądarki; Amiga DOS; Ikonki; Czcionki; Commodity; 
Datatypy,  Clipboard, Monitory, Drukarki,  Locale; "Blat" 
Workbencha; Dysk systemowy; Bezpieczeństwo danych; Hipertekst; 
PCMCIA; Zegarsystemowy; Amiga w sieci; PowerPC; Innesystemy 
operacyjne; Pamięc wirtualna; Arexx; WNĘTRZE AMIGI; Gniazda; 
Konfiguracja komputera; Twardy dysk; Słowniczek terminow. 





MACD11 28,- 
Directory Opus wersja 5.5 PL (pelna wersja) - zamieszczony na naszej 
płycie na podstawie umowy licencyjnej zawartej pomiędzy firmą Eurekai 
GPSoftware, Australia. Jeszcze nikt nie oferował tak wartościowego 
oprogramowania dla Amigi za tak niewiele. Za nieduże pieniądze 
otrzymujesz zaawansowany, o olbrzymich możliwościach, program 
zarządzający plikami. Pamiętaj. To nie jest piracka kopia! 

Dzieje Polski 966-1058 - część druga. Multimedialny podręcznik historii 
dla Amigowców. Patrz opis przy MACDIO. Wymagania: minimum 
A1200 z 6MB Ram. Na MACDII zamieściliśmy jeszcze dokladniejszą 
instrukcję uruchomienia. 

Ponadto: Warp3D 2.0 (wykorzystuje procesor Permedia 2), Camedia, 
update do CyberGraphX v4, FlashROM update dla Blizzard'a oraz 
CyberStorm'a PPC, klub MACD, AmigaAMP + pluginy. pierwsze 
obrazki pokazujące AmigaOS 3.5, DemoGuide, ciekawe animacje, ok. 
40MB oprogramowania do Internetu, próbka tekstur np. do programu 
SCALA (więcej 1700+ Texures), animacja reklamująca "StarWars", 
jeden utwór muzyczny *Koala”" nagrany jako track audio. Pamiętaj o 
możliwości szybkiego przeszukiwania zawartosci MACD dzięki 
nowoczesnej wyszukiwarce MACD-Finder zawartej na płycie. 


MACD10 28,- 


Dzieje Polski 966-1058. Multimedialny podręcznik historii dła 
Amigowców. W ciekawy sposób przedstawia władców panujących w 
Polsce w latach 966-1058. Wszystko obejrzysz na filmie, opowiedzą Ci o 
tym lektorzy, przeczytasz ilustrowany komentarz historyczny 1 teksty 
źródłowe (np. Kronikę Galla Anonima). Obie części (na MACDIO i 
MACDII) zawierają ok.30 minut animacji, 2 godziny słuchowiska, 
rysunki, 2 podręczniki (dla młodszych i starszych). muzyką z epoki. 
Ponadto 15 oryginalnych gier; shareware: SongPlayer 1.45, Warp3D 
I, StormMesa, CMQ030060, XFD Master. nowe biblioteki XVS, 
Myzar, FastlPrefs 40.36, IsisPPC 2.12, FlasnROM update dla 
Blizzard'a PPC, AmigaWriter |.2 demo, kolekcje I wiele innych... 


MACD9 28,- 


55 gier Hcencjonowanych: zręcznościowe, przygodowe, logiczne. 
karciane, hazardowe. Wszystkie uruchamiają się bezpośrednio z CD 
Napłycie także licencjonowany programedukacyjny Francuskie Słówka. 
Ponadto ciekawy soft shareware: 1000 gier shareware; Fanziny - polskie 
magazyny dyskowe Antydresiarz i Strataczasu, kolekcje - wsród nich 
polskie czcionki wektorowe, areny do gry Burnout, Landscapy do Visty i 
Scenery Amimatora (dem); polminet - w tym katalogu m.in.: 

- program Rachunki Vat demo; ciekawe shareware, film z Amiga 
Show*98. 


MACD8 28,- 


oprogramowanie shareware, emulatory, strony WWW, polski stuff z - 


Aminetu, Kolekcje, itp. 
tylko19,- 


MACD7 

Teenagent - fantastyczna polska gra przygodowa z humorystyczną 
ścieżką dźwiękową; Turbo Calc 3.5PL - pełna wersja arkusza 
kalkulacyjnego po polsku: Niemieckie Słówka vl.0. Program 
edukacyjny; kolejne nimery Magazynu Amiga 7/96 -12/96: 


MACD6 tyik 


"Turbo Print 5 light, Bolo Mrówkojad (gra zręcznościowa), Hydacom (gra 
logiczna), oprogramowanie shareware, strony WWW, kolekcje 













MACD5 tylk 


Teksty z kilkunastu numerów Amigowca Dowiesz się z nic 
wydarzeniach historycznych z dziejow Amigi w Polsce; dalsza część 
tekstów i grafiki z Magazynu Amiga (kolejne poł roku); polskie 
oprogramowanie z Aminetu (ok.80MB); bardzo dużo modułów 
muzycznych; programy, rysunki, animacje; nakładki na Workbench: gry; 
w komplecie 2 naklejki AMIGA. 


MACD4 25,- 


ZDRAJCA - polska gra przygodowa, programy shareware opisywane w 
Magazynach Amiga; 34 emulatory komputerów; Podpowiedzi do gier 
(5MB): Programy muzyczne (shareware) (51 MB); Shareware; soft z 
Intel Outside 


MACD3 25,- 


Personal Paint 6.4PL -doskonały program graficzny w pełnej wersji z 
menu w języku polskim; Zenek Saper - gra logiczna dla 1 lub 2 osób. 
Dziala także na A500,A600; Artykuły z Magazynów Amiga z roku 1995.; 
dyski shareware MA od 72; grafiki, moduły muzyczne; polskie 
programy, wybór dem (głownie polskich), kolekcja ikon i inne... 


1700+ Textures 49,- 
Składanka texture'ów (podkładów) i brush'ów do współpracy Amigi z 
Video. Około 1000 nowych podkładów ("Art") i ponad 700 
przeniesionych z innych formatów ("Photos"). 


1308 FONTS 29,- 
Zestaw polskich czcionek bitmapowych na Amigę. Głównie czarno- 
białe, idealne do zastosowań w pragramach takich jak Scala, Deluxe 
Paint. 


SCENE XPLORER 19,- 
AMINET 30 49,- 





AMIGA CD32+5CD 
MONITOR AMIGA M1438S 


OD REDAKCJI 


4aMIGA 


Miesięcznik fanów komputera Amiga 


WYDAWNICTWO MMM 
UL.CYSTERSÓW 15 p. 40. 31-553 KRAKÓW 
TEL./FAX: (0-121 411 70 22 wew. 297 
e-mail: magazynG amiga.media.pl 
http://fwww.amiga.media.pl 
Kontakt z redakcją w godzinach: 1179 - 1379 


NUMER 5 (81) ROK ÓSMY MAJ 1999 


NAKŁAD 
26 000 EGZEMPLARZY 
8000 EGZEMPLARZY 


MAGAZYN AMIGA 
MAGAZYN AMIGA CD 


REDAKTOR NACZELNY 
Marek Pampuch 


Z-CA REDAKTORA NACZELNEGO 
Konrad Bielski 


MUZYKA 
Bartłomiej Dramczyk 


SOFTWARE 
Grzegorz Juraszek 


PRENUMERATA 
Magda Kościółek 
Grzegorz Fitrzyk 


WEBMASTER 
Krystian Włosek 


AMIGA PLAY 
Pawel Łuszcz 
Filip Mirowski 


PROGRAMOWANIE 
Mariusz Sikorski 


GRAFIKA 
Tadeusz Talar 
Stanislaw Węslawski 


WSPÓŁPRACOWNICY 
Albert Jasiński, Piotr Kaźmierczak, 
Michal Kożusznik, Robert Rędziak, 

Krystian Włosek 


OPRACOWANIE GRAFICZNE I SKŁAD 
Konrad Bielski 
Tomasz J. Kania 


NAŚWIETLANIE 
Reflex Bis, Warszawa 


DRUK 
Winkowski sp. z 0.0., Pila 


ILUSTRACJA NA OKŁADCE 
Bartosz Urbaniak 





SKŁAD NA KOMPUTERACH AMIGA 


Nie ma tego złego. co bv na dobre nie wyszło. 
Narzekałent na prenumeratorów sromocyjnych (dalej nie 
ukrywam, że kosztowali mnie oni 23594 piwa Żywiec w 
pubie o średniej marży lub przemawiając do 
abstynentów - druk dwóch wydań Magazynu Amiga w 
full-color, których to pieniędzy nikt mi nie zwróci bo i 
jak). Tymczasem właśnie dzięki prenumeratorom (choć 
raczej głównie dzięki tym normalnym) uniknąłem 
pułapki jaką stwarzają "genialne" polskie przepisy 
skarbowe. Z przepisów tych wynika, że włożywszy w 
gazetę równowartość bardzo dobrego samochodu i nie 
sprzedawszy jeszcze żadnego egzemplarza - na skuiek 
bandyckiego zapisu nakazującegou zaliczenie do przychodów całości nakładu będącego u 
kolporterów (tzw. remanent) jako zysku - wychodziło.... że mam duże przychody, od których 
powinienem zapłacić podatek! (oczywiście skarbowców nic a nic nie obchodzi, że żadna 
gazeta nie sprzedaje się w 100%, a kolporterzy zabierają, nie ponosząc żadnej 
odpowiedzialności za sprzedaż - 1/3 ceny okładkowej). Na szczęście dokopałem się przepisu 
pozwalającego zdjąć z nakładu wydanego kolporierom kwotę wydaną na prenumeratę 
(wprawdzie i tak faktycznie, przez w/w sromocję powinna ona być wyższa, ale już dałem 
spokój. Po co mają się czepiać, a ja tłumaczyć). W ten sposób mój "zysk" wprawdzie pozostał, 
ale był na tvle mały. że udało się to przeżyć. 

Nie ma tego złego co by na dobre nie wyszło. Przeklinałem niejakiego Zaborowskiego 
(Jana), któremu zresztą włos z głowy nie spadł za zorganizowanie nielegalnego strajku 
maszynistów. Przez ten strajk co najmniej połowa chętnych do przybycia na Amiga Show 98 
nie dotarła. Tvmczasem pewien urzędnik z instytucji, którą każdy "kapitalista" stara się omijać 
z daleka w maju 1998 powiedział mi, że skoro jest to impreza otwarta, to identyfikatory 
obłożone są 7% VAT. natomiast w marcu 1999 awansowany na tzw. kontrolera wypart się 
iego i stwierdziwszy że była to "środowiskowa impreza zamknięta" uznał, że należało w/w 
wejściówki obłożyć (zgodnie z mądrymi przepisami) - 22% VAT. Błogosławię teraz pana 
Zaborowskiego (Jana). Gdvbv nie on - zaległa różnica w wacie, procenty i kara byłyby co 
najmniej dwukrotnie wyższe. Wprawdzie się odwołałem, ale "nie zwalnia to od konieczności 
wpłacenia należności" 

Powyższy akapit przekonuje chyba ostatnich niedowiarków. że czegoś takiego jak 
organizacja Amiga Show nie rknę się więcej nigdy w życiu (w tym roku też). Być może inni 
(jeśli się tacy znajdą, w co wątpię) - zrobią to lepiej zarówno od strony organizacyjnej jak i 
finansowej. 

A zatem AS najprawdopodobniej nie będzie. To źle. Nie ma jednak tego złego co by na 
dobre nie wyszło. Zaoszczędzicie pieniążki, a ja oszczędzę sobie ton bluzgów, jakie były 
jedynym podziękowaniem (po części i słusznie - wiele rzeczy bowiem kulało) za zeszłoroczną 
imprezę. 

Nie ma tego złego co by na dobre nie wyszło. Ostatnio wraz z materiałem przesłanym na 
ten CD doszła taka prośba: (cytuje): 

"Czy moglibyście na kompakcie cover cd zamieścić tematyczny spis treści wszystkich 
Magazynów Amiga? Posiadam wszystkie numery i w przypadku poszukiwań tego właśnie 
najbardziej potrzebnego artykułu spędzam długie (co nie znaczy niemiłe) chwile na 
przeszukiwaniu roczników Magazynu. Przypuszczam że podobną potrzebę czują także i inni 
czytelnicy." 

W pierwszym momencie zawrzałem oburzeniem na autora powyższego tekstu. Od 
pierwszego bowiem krążka okładkowego (a jeszcze wcześniej od pierwszego MACD Eureki) w 
katalogu "spisy" na kompakcie taki spis się znajduje i jest cały czas aktualizowany, w co 
wkładam niemało czasu. Mało tego, od kilku krążków dodatkowo zamieszczamy także w/w spis 
przerobiony przez p. Stanisława Węsławskiego na Amiga Guide. tak, aby jeszcze szybciej 
można było wyszukać inieresujący Was temat. Nie dość na tym. Od czterech opisów (które to 
opisy są i na kompaktach i w gazecie, ałe widać nie ma sensu ich tworzyć bo nikt tego nie 
czyła) wbijam Wam w głowy, abyście do katalogu "spisv" jednak zaglądali. Odechciewa się 
wszystkiego, a także roboty... Widać bowiem jasno. że dla Was liczą się tylko gierce i nowości. 
Jednak mi przeszło. 

Nie ma bowiem tego złego co by na dobre nie wyszło. Zrezygnuję z tej niepotrzebnej 
robory z komypaktami (niech ją robią młodsi, zdolniejsi i będę miał mnóstwo czasu, który 
przeznaczę na ciekawszą i może bardziej trafiającą w Wasze gusta robotę. 

Nie ma lego złego co by na dobre nie wyszło. Do redakcji trafiła przesyłka. 
Reklamiacyjna. Sprawa doryczyła jednego z krążków Magazynu Amiga. Faktycznie nie działał 
zbyt dobrze. I nie było by sprawy (taką reklamację uwzględnić należy). gdyby nie to, że 
reklamowana płytka była... złota. wypałana i bez nadruku na górze! Wściekłem się, że przy tak 
niewielkiej cenie za covery ktoś jeszcze je piraci (i nie był to zapewne autor reklamacji, który, 
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co wynikało z treści listu. kupił krążek na warszawskiej giełdzie) ale... skoro źle spiracił, to 
znaczy, że tego nie umie robić i zapewne straci klientów. Jednego lamera mniej. 

Nie ma tego złego co by na dobre nie wyszło. Haageć.Partner "wvkolegował" phase 5.i 
(jak to jedni z pierwszych pisaliśmy, minio oficjalnych zaprzeczeń) jest oficjalnym 
developerem systeniu 3.5. Szkoda zasłużonej firmy phase 5, choć z drugiej strony HAP ma 
zdecydowanie lepszych programistów, a i coraz więcej ludzi się do WarpUPa przekonuje. 
złośliwi natomiast szeptają. że to kara boska za lekceważenie klientów, zwłaszcza z Polski, 
przez Frau Kobuschinsky (typowo niemieckie nazwisko) z phase 5. 

Nie ma tego złego co by na dobre nie wyszło. W zawoałowany sposób dano nam do 
zrozumienia. że pan T. pełniąc nadal odpowiedzialne funkcje w Al - nie jest już tym głównym. 
Szkoda pana T., który (co by o nim nie mówić) jest prawdziwym amigowym fanatykiem ale... 
nowy szef jest znacznie bliżej centrali. i być może dzięki temu mógł natychmiast podać terminy 
wypuszczenia systemu 3.5 i nowego modelu. I od razu zaczęło się coś dziać. Prezentacje OS 
3.5, przecieki na temat Amigi NG, pozwalają wierzyć, że (jeśli terminy zostaną dotrzymane) 
zostało nam już bardzo niewiele do wvtrzymania. 

Nie ma tego złego co by na dobre nie wyszło. Ostatnimi czasy kilka firm, które dawno 
temu stworzyły niezłe amigowe produkty, od paru zaś lat nic w kierunku dalszego rozwoju tych 
programów nie robiło - postanowiło zrzec się praw do kodów źródłowych. To źle, że 
doświadczone firmy opuszczają Amigę, ałe... zwolnione kody trafiły w ręce prawdziwych 
fanatyków, takich co to kochają Amigę nie dla pieniędzy. I ci ostatni już zabrali się za te kody. 
W ten sposób doczekaliśmy się kilku nowych wersji starych programów, a kolejne są w drodze. 
I ru okazuje się, że nie trzeba być "uznaną firmą" aby tworzyć arcydzieła. Wystarczy swoją 
roboię traktować z pasją. 

I tej amigowskiej pasji Wam wszystkim życzę 


„Mcu eu TUP dh 


Niech żyją politycy (jak najkrócej) 


Nigdy nie ukrywałem przekonania że politycy to banda idiotów. Wydawało mi się, że 
czołowe miejsce w tym mało zaszczytnym rankingu zajmują nasi parlamentarzyści. 
Tymczasem w głupocie przebili ich politycy Unii Europejskiej. W imię szczytnych celów 
(walka z sieciowym piractwem) wymyślili taki oto paragraf: 


"Jeśli strona WWW ma choćby jeden link do innej nielegalnej strony - sama jest 
nielegalna." 


Co ro oznacza? Przykładowo ktoś, kto nie lubi wyszukiwarki prowadzonej przez 
konkurenia podrzuca mu link (przykładowo) do strony z jednym "copyrightowanvm" 
zdjęciem z Playboya, a następnie dzwoni gdzie trzeba. I to wystarczy. Nieważne, że 
pozostały milion linków wyszukiwarki jest najzupełniej legalnv. Nieważne, że webmaster 
nawet wynajduje i usuwa felerny link (choć ciekawe jak to zrobi, skoro linków ma miliony). 
Nie pomoże także i to, że powiadomiony o przestępstwie likwiduje danv link. Strona w 
majestacie tzw. prawa może zostać zamknięta. Fajny sposób na wykończenie konkurencji i 
wykończenie Internetu. W ten sposób znikły już z sieci w pełni legalne strony Christophera 
Sollera (datarypes) czy Andreasa Rewhana (commodity). Mieli pecha, że na serwerze. z 
kiórego korzystali ktoś umiescił nielegalny link, na co zresztą nie mieli najmniejszego 
wpływu. A to dopiero się zaczyna. Zagrożone są ponoć m.in. Aminet, wyszukiwarka Agnes i 
amigowe news serwery. CÓŻ zamiast "dura lex" chciało by się powiedzieć "dupa lex". 
Najśmieszniejsze (o ile można się z tego śmiać) jest natomiast to, że jeśli ktoś umieści na 
swojej stronie WWW wykonane przez siebie zdjęcia z hard porno, lub jakąś sodomią - to w 
świetle w/w genialnego prawa jest to najzupełniej legalne - i nikt tego nie ruszy. To 
"mądre" prawo obowiązuje już we Francji, w Niemczech jest natomiast dopiero wdrażane. 
Gratuluje umysłom, którym padła na mózg idea wykończenia Serbów - kolejnego 
genialnego pomysłu. Utwierdza mnie to jedynie w przekonaniu, że wszystkich polityków bez 
względu na barwy klubowe i narodowość należało bv zapędzić do kamieniołomów, bo do 
żadnej innej roboty (a zwłaszcza umysłowej) się nie nadają. Czego się tkną - to zepsują, a 
w najlepszym przypadku wyleją dziecko z kąpielą. A jeśli tak ma wyglądać ta Unia 
Europejska. do krórej się pchamy - to ja dziękuję. Na szczytach (MKOI, Komisja 
Europejska, itd.) korupcja, złodziejstwo i nepotyzm, a dla odwrócenia uwagi daje się szkołę 
zwykłym ludziom. Nic - uśmiechnij(my) się, jutro będzie Lepper. 


„Alcu eu Tup ab; 
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Apollo 1240/40MHz 


„karta turbo do A1200 

„” procesor 68040/40MHz z MMU i koprocesorem 
„' 24x przyspiesza A1200 

„” ponad 30 Mips 

„” koprocesor 3x szybszy od 68882/50MHz 

„/ podstawka po moduł pamięci SIMM 72 pin 

„ opcjonalnie dwie podstawki pod moduły SIMM 


Elbox 1200/0-8MB 


Elbox 1230-II 40MHz 

„” procesor 68030 taktowany 40MHz 

„” 6x przyspiesza A1200 

„' podstawka pod moduł pamięci SIMM do 32MB 
„/ podstawka pod koprocesor PLCC 


Apollo 1240/33MHz 
Apollo 1240/40MHz 
Apollo 1260LC/75MHz 








PPC 603e 160MHz + 68040/25MHz 

Nie sprzedajemy kart PPC z wadliwymi procesorami 
68040/25MHz o oznaczeniu XC68040RC25B USA 
PPC 603e 160MHz + 68040/40MHz 


PPC 603e 160MHz + 68060/50MHz 
BVision (karta graficzna do PPC 603e) 


Viper PPC G3/G4 

„ karta turbo do Amigi 1200 

„ procesor PowerPC G3/G4 

„ emulacja procesora 68060 

„' dwie podstawki pod moduty pamięci SO-DIMM (do 512MB) 
„ dwa złącza umożliwiające stosowanie kart PCI 2.2 





Elbox Fast ATA-2/EIDE do A1200 

„ 32-bitowy kontroler, transfer do 16,6MB/s, PIO-4 

„” przyspiesza pracę urządzeń EIDE do 600% 

„' umożliwia instalację 4 urządzeń EIDE (HDD, CD-ROM, 
CD-RW, LS-120, ZIP, itp.) 

„ obsługa HDD o pojemności do 32GB, 

„w komplecie oprogramowanie ATA3.driver. 


Elbox Fast ATA-2/EIDE Lite do A1200 
„/_ 16-bitowa wersja kontrolera, przyspiesza pracę do 300% 


Elbox 4000 Fast ATA-3/EIDE do A3/4000 

„* superszybki 32-bitowy kontroler ATA-3 do A3/4000 

„' przyspiesza pracę urządzeńnEIDE do 600% 

„/ Szybki transfer danych do 16,6 MB/s, PIO-4 

„' umożliwia podłączenie 6 urządzen EIDE do A3/4000 (HDD, CD- 
ROM, CD-R, CD-RW, LS-120, ZIP) 

„obsługa twardych dysków do 32 GB 

„/ instaluje się do slotu ZORRO III A 3/4000 





A1200T E/BOX 
Amiga 1200 w obudowie Tower E/BOX-II, ROM 3.1, 
Workbench 3.1, zasilacz 230W, klawiatura Win'95 


A1200T E/BOX Plus 

Amiga 1200 w obudowie Tower E/BOX-II, ROM 3.1, 
kontroler Fast-ATA2/EIDE, dysk 4,3 GB, CD-ROM x32. 
Workbench 3.1, zasilacz 230W, klawiatura Win95 


E/BOX ZORRO IV 

„płyta rozszerzeń ZORRO IV przeznaczona do Amigi 1200 
w obudowie tower E/BOX 

„ możliwość instalacji również w innych obudowach tower, 
które mają szerokość większą niż 21 cm 

„ 2 słoty ZORRO IV (2x szybsze niż słoty ZORRO III) 

„nie wymaga karty turbo z A4000 (jak było w ZORRO Ill) 

„ wkrótce bardzo tania karta graficzna instalowana do slotu 
ZORRO IV (rozdzielczość 1024x768, 24 bit) 

„ 2 złącza portu zegara 

„ 5 słotów ZORRO II 

„' opcjonalnie slot video 


Buforowany interfejs 4xEIDE + program EIDE'99 
Umozliwia podłączenie 4 urządzen EIDE do A1200 (twarde dyski, 
CD-ROM, CD-R, CD-RW, LS-120, ZIP). W odróżnieniu od zwykłych 
adapterów 4xIDE oba porty mają buforowane i separowane 
sygnały sterujące, co zapewnia pełną kompatybilność z dowolnymi 
urządzeniami EIDE. 

„/ dwa złącza 3,5", jedno złącze 2,5” 

„” praca w trybie PIO-0 do 3,3MB/s 

„obsługa twardych dysków do 32GB 


3,2 GB Ultra DMA PIO-4 
8,4 GB Ultra DMA PIO-4 
10,1 GB Ultra DMA PIO-4 


32x Speed PIO-4 (4,8MB/s) 
48x Speed PIO-4 (7,2MB/s) 


ŁS-120 Gęsta stacja 720k8/1,44MB/120MB 
Dyskietka 120MB 


Elbox 500/2 MB 
Elbox 500+/1 MB 
Elbox 600/1 MB 
Elbox CDTV/2 MB 





SPRZEDAŻ WYSYŁKOWA Zadzwoń lub napisz po bezpłatny katalog 
Wszystkie ceny netto. Do cen należy doliczyć 22% VAT. Ceny mogą ulec zmianie. 


Wraz z zamówieniem wystarczy przesłać do nas: 
j i 1. Wypełniony dowolny druk zaświadczenia o zarobkach. 
2. Dane z dowodu osobistego: imię i nazwisko, seria 
i numer dowodu, nr PESEL, adres i data zameldowania 


D<| ELBOX © 30-104 KRAKÓW 45, skr. poczt. 99 na pobyt stały. 
3. Nr i nazwa drugiego dowodu tożsamości (np. paszport, 


ELBOX © 30-702 KRAKÓW, ul. Lipowa 4. prawo jazdy, legitymacja emeryta-rencisty). 


NASZE PRODUKTY MOŻNA RÓWNIEŻ KUPIĆ: Białystok: MASTER BIT, ul. św. Rocha 10/211; Bydgoszcz: ENDOR, ul. Glinki 33 B; Chełm: VIOLIN, ul. Lwowska 18 B; 
Częstochowa: BETA BIS, ul. Warszawska 42; Gdynia: ANIMART, ul. Olsztyńska 15; Jastrzęble: TESSA, ul. Arki Bożka 2; Jelenia Góra: ALEKSANDRA, ul. Okrężna 17; 
Kałowice: VEGA, Gietda komputerowa; Kraków: BIT COMPUTER, ul. Krzyża 7; Łódź: ALL IN ONE, ul. Piotrkowska 111; Łódź: X-SOFT, ul. Marysińska 82/84; 





ScanDoubłer umożliwia podłączenie do komputera Amiga 
dowolnego monitora PC standardu VGA, SVGA, MultSynch 
Elbox ScanDoubler + FlickerFixer wewn 
Elbox ScanDoubler (opcja FiickerFixer) zewn. 
Elbox ScanDoubler + FlickerFixer zewn. 


Zoltrix 56.6 Kb/s 


HyperPort 460 Kb/s 
„' przyspiesza pracę urządzeń I/O do 800% 
„” Kdealny do współpacy z modemami zewnętrznymi 


E/BOX-II PRO 
E/BOX-II PRO z zasilaczem 230W 


TOWER LC 
Obudowa Tower AT/ATX 
W komplecie: 
- chassis A1200 
3 koszyki 5,25" 
- 3 koszyki 3,5" 
- panel frontowy stacji dyskielek 


ŁC-I Maestro 
19x42,5x47,5 cm 
(szer./dł./wys.] AW.-« 


2 656 49 81 
Ch 36 49 81 





ElboxKey 1200 interface klawiatury PC do A1200 
ElboxKey 600 interface klawiatury PC do A600 
Adapter PCMCIA 

IDE adapter 2,5%/3.5' do podłączenia HDD 3,57 
Taśma IDE 1x3:5/2x3:5' (78cm) 

Zasilacz 230W zewnętrzny do A500/600/1200 


40 MHz PLCC 
50 MHz PGA 


8 MB, 16 MB, 32 MB, 64 MB 


E/BOX 4000 + ZORRO III 

Obudowa tower do A4000, zasilacz 230W, 

płyta ZORRO III, (7xZORRO IN/II, 5x ISA, 2xVIDEO) 
Apollo 4040/40MHz 

Karta turbo z procesorem 68040/40, 4 podstawki pod 

moduły pamięci SIMM 72pin (2 podstawki w wersji dla A3000) 
CyberStorm PPC, Cybervision PPC 


Elbox 4000 FastATA-3/EIDE 
AMILOPEDIA CD 
SUPER MEMO CD GH Rh 
TSS MEGA MIX CD 

) 00% 
NAPALM CD 





Obudowa Tower 


E/BOX:II PRO 


do Amigi 1200 


| 
INS „Światła mrugające jak na statku kosmicz- 
nym Spielberga i mnóstwo oferowanych inno- 
wacji - wygląda na to, że jest to najlepsza obu- 

dowa tower ze wszystkich.” 
CU AMIGA (Wielka Brytania) 


„Projektant znakomicie połączył modę 
z funkcjonalnością.” 
MAGAZYN AMIGA (Polska) 


EalxS „Wyjątkowy styl i jakość wykonania zastu- 


gują na najwyższą ocenę.” 
AMIGA FORMAT (Wielka Brytania) 


NIIŹ| 
„Mrugające światła, zaokrąglone kształty, 
stabilny stelaż, ogromne kieszenie - wszystko tu 
jest.” 

AMIGA FORMAT (Wielka Brytania) 


AMIGĄ AMiGA 


POZA ewa 


JAMIGA E 





Poznań: JOY, ul. Roosevelta 9; Szczecin: BIT BOX, ul. Kaszubska 17, Tarnów: AMI-TEL, ul. Graniczna 70; 
Warszawa: TOMS, ul. Betdan 2; Zamość: AMICOM, ul. Piłsudskiego 14/82; 


Zamość: SIMMBOX, ul. Graniczna 35 





z—-1H 
„Jest to doskonała obudowa tower do 
Amigi 1200; moniaż jest dziecinnie łatwy, a sto- 

Sunek jakości do ceny jest znakomity.” 
AMIGA plus (Niemcy) 


„Nie znalazłem ani jednego powodu, dla 
którego każdy właściciel Amigi 1200 nie powinien 
kupić tej obudowy.” 

AMIGA FORMAT (Wielka Brytania) 


NIIŹ 
„Naprawdę nie mam słów, którymi mógł- 
bym wyrazić moją gorącą zachętę do kupienia 
tego produktu.” 

AMIGA FORMAT (Wielka Brytania) 


„Wieża E/BOX zdecydowanie bije na głowę 
konkurencję.” 
AMIGA COMPUTER STUDIO (Polska) 





SPIS TREŚCI 





AKTUALNOŚCI 


Przekleństwo 

Viva VIVA 

JAD 

Konkurs AUC 
SoundFX 3.80 

Mini konkurs 

Listy z listy 
Nareszcie wiemy coś więcej 
Photogenics 4 
VVA 

Voyager 3.0 
Ghostscripit 

LhA 2.1 

Nowości 

Jest, czy nie ma? 
Nowy nabytek 
Robak we flaszce 
Wiadomości z World Foundry 
Foundation 1.24b 
ACSYS 

Osadnicy 

Strony WWW 
Seaside 
Wolfenstein 3D 
The Holy Trinity 
Cauldron wraca 
Evils Doom Special Edition 
Lambda sobie radzi 
Gilbert 

Quake wraca? 
Napalm 


HARDWARE 
11 powodów dla których warto kupić... 


Słowniczek GFX 
BvVisionPPC 

Moje boje z BVisionPPC 
Technologia CD 

Dźwięk 96 kHz 

PC Waveblaster i Amiga 
Elbox Fast ATA-2/EIDE Lite 


PROGRAMOWANIE 


Programowanie PowerPC 


INNE 


Konkurs 

Wstępniak 

Niech żyją politycy (jak najkrócej) 
Kuferek 

Scena a sprawa Polska 

Amiga w Kielcach 

Konkurs muzyczny 

Listy czytelników 

Cover CD 10 


SOFTWARE 


Multimedia w godzinę 
Symphonie Professional 
MCP 

Studio Professionał 

Jak wykonać kiss 
AmigaAMP 2.5 


AMIGA PLAY 


c 


Nowe gry 
Wywiad z Digital Images 


Arwal 
AnimArt 
Elbox 
Eureka 
GIFT 

Hens 
Michałowski 
NPI 
Prograff 
SoftStudio 
X-Soft 
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SPIS REKLAMODAWCÓW 


PRZEKLEŃSTWO 


Od czasu upadku Commodore my, amigowcy, nie narzekaliśmy na nadmiar dob- 
rych wiadomości ze świata Amigi. Kilka programów miesięcznie, czasem informacja o 
jakiejś wyprzedaży zegarków z logo Amigi - sensacje zdarzały się niezmiernie rzadko. 
Fymczasem ostatnie tygodnie, zwlaszcza po targach Gateway Amiga Show w St. 
Louis, można nazwać prawdziwym hukiem informacyjnym, porównując to do 
wcześniejszej ciszy. Odpukując dziesięć razy w nieheblowany plastik, zaryzykowałbym 
stwierdzenie, że coś się jednak rusza - osoby znające mój wrodzony pesymizm 
przyznają, że nie mówię tego zbyt często. Slowo "Amiga' coraz częściej zaczyna 
pojawiać się w różnych serwisach informacyjnych, niekoniecznie tych obdarzonych 
nagłówkiem "Amiga News”, a i te rozwijają się niezwykle dynamicznie. Licznik na jednej 
z moich ulubionych stron newsowych w Internecie ostatnimi czasy zaczął kręcić się z 
szybkością dziesięciu tysięcy odwiedzin w ciągu tygodnia. Biorąc pod uwagę, że takich 
serwisów jest co najmniej kilkanaście - różnica jest nie do przeoczenia. Również 
wiadomości na stronie pojawiają się w tempie kilkunastu, do nawet kilkudziesięciu na 
tydzień, podczas gdy wcześniej tyleż "njusów” bywało na miesiąc. Jednak nie tego 
tyczy się tytułowe przekleństwo, że dostarcza redakcji MA coraz to nowych materiałów 
do opracowania - z tego się cieszymy. Nawet w ulubionej - czasami w cudzysłowiu - 
przez nas firmie Amiga (od niedawna nie Amiga Inc. i Amiga International, ale po 
prostu Amiga) wrze jak w ulu, jeśli porównać do poprzedniej ciszy grobowej. Nowy 
szef firmy, Jim Collas, chce widocznie nawiązać kontakt z użytkownikami, bo 
wystosował już do spoleczności amigowej kilka listów i oświadczeń. Największy zamęt 
ostatnimi czasy zrobiły projekty kart z procesorami G3. Od dawna wiemy, że firma 
Escena pracuje nad taką kartą, informowaliśmy Was już niejednokrotnie o postępach. 
zmianach planów i przebudowie projektu pod nazwą BrainStormer. Ostatnio Escenie 
przybyła konkurencja... i to potrójna. Jak grzyby po deszczu wyrosły kolejne projekty 
nowych akceleratorów. Pierwszą, i chyba najciekawszą wiadomością było przebudze- 
nie się z letargu rozwojowego firmy-giganta (jak na skalę amigową) - phase 5. Gdy już 
większość użytkowników skreślila Fazę z listy nadziei i dobrych chęci, sądząc, że 
wszystko, czego możemy od nich oczekiwać, to produkcja dotychczasowych kart PPC i 
graficznych z Permedią, na sieci pojawila się wiadomość o nowym projekcie - 
Cyberstorm G3/G4. Projekt przedstawiono z rozmachem - nie tylko G3, ale także 
najnowszy ogólnodostępny wynalazek Motoroli - PowerPC G4 z technologią Altivec 
(sprzętowe wspomaganie funkcji graficznych). Ten ostatni "bajer" nie jest może 
najistotniejszy, bowiem przyjdzie nam pewnie jeszcze długo czekać na programy 
wykorzystujące tę funkcję. Sam Jordan, autor Warp3D, zagadnięty o Altivec odniósł się 
do całego pomysłu w sposób dość sceptyczny - przy obecnym boomie na karty 3D, 
lepiej i taniej jest wykorzystywać sprzętową akcelerację grafiki ich procesorów, 
zostawiając glównemu CPU inne zadania. Niemniej jednak sam fakt zapowiedzi 
procesora G4 - mimo wszystko szybszego od G3, nie wspominając o serii 603e/604e - 
jest pocieszający. Co więcej, na karcie Fazy przewidziano także miejsce na aktywne (!) 
sloty PCI, a firma zapewnia ich wykorzystanie i dostarczenie sterowników do różnych 
kart graficznych, muzycznych, sieciowych i tym podobnych. Wszyscy wiemy, jak to ze 
sterownikami "made by phase 5" bywa, jednak przy powszechności hardware, 
software ktoś wreszcie napisze, zwłaszcza, że chodzi o tanie źródło dobrego sprzętu. 
W tym momencie Escena nie miala już zbyt wiele do zaoferowania, bowiem 
zapowiadane i przez nich PCI nie było już taką sensacją. Firma oświadczyła jeszcze, że 
jej karty będzie można łączyć ze sobą w systemy wieloprocesorowe (o ile pojawi się 
odpowiednie oprogramowanie, w tym systemowe, potrafiące to obslużyć), ale 
zainteresowanie tym najstarszym projektem kart G3 dla Amigi wyraźnie słabnie. Fo 
jednak nie koniec bajki pod tytulem "'G3 dla Amigi', bowiem na scenie konkurencji 
pojawia się kolejny gracz, można by powiedzieć: przybyły znikąd. Firma ta zwie się 
MetQbox - użytkownicy Amigi mogli czasem usłyszeć o niej wzmianki w naszych 
newsach - jej szefem jest bowiem doskonale nam znany Dave Hayne, a powstający 
tam komputer o tej samej nazwie (wcześniej PiosONE) został niegdyś ochrzczony, 
niesłusznie zresztą, "następcą Amigi". Ich projekt nazwano AmiJOE (cóż za okropna 
nazwa!) i ogłoszono wersje dla dużych i małych Amig. Podobnie jak karta Fazy, ma to 
być przeniesiona na pole amigowe adaptacja rozwiązania technologicznego 
przeznaczonego dla Maca, bowiem obie firmy takie karty już produkują. MetQbox 
oświadczy, że ich karta będzie również posiadać procesor G3, PCI, a do tego jeszcze 
USB. Cóż to jest? USB (Universal Serial Bus) to coraz popularniejszy w niebieskim i 
jabłkowym świecie standard złącza, do którego można podłączyć 127 różnych urządzeń 
peryferyjnych, zapewniając transfer danych z prędkością 12 megabitów na sekundę. [> 


Magazyn Amiga 05/1999 


[> W tym standardzie pojawia się coraz więcej, na razie raczej drogich, ale stopniowo 
taniejących, skanerów, kart ethernetowych, drukarek, modemów, cyfrowych kamer, 
klawiatur, myszek, urządzeń do archiwizacji danych, czy nawet joysticków. USB w 
karcie AmiJOE można traktować jako ciekawostkę, tym bardziej że inne firmy amigowe 
nie zapowiadają tego złącza w swoich kartach, niemniej jednak phase 5 szybko 
odpowiedziała na tą zapowiedź kolejnym oświadczeniem. Mówi się w nim o pozyty- 
wnym zaskoczeniu, jakim był odzew amigowej społeczności na zapowiedź karty G3/G4 
i Faza do swoich atutów dołącza Blizzarda G3/G4 (czyli już nie tylko duże Amigi), 
kontroler SCSI na wszystkich kartach, oraz złącze FireWire (rozpowszechnione 
szczególnie w świecie makowym zlączę przeznaczone głównie dla urządzeń cyfrowej 
obróbki audio/video). Doszło nawet do wymiany "uprzejmości", dość ostrej w tonie, jak 
na dwie poważne firmy, na jednej z anglojęzycznych grup dyskusyjnych. Przedstawiciel 
Fazy skrytykowal kartę AMIJÓE (nie pomijając kąśliwych uwag na temat nazwy karty) i 
ich oświadczenie o "pionierskiej konstrukcji dla Amigi", za kontrargument stawiając 
wieloletnie doświadczenie Fazy na tym polu (co jest zresztą faktem). Wydawać by się 
mogło, że do trzech razy sztuka, ale przecież wspominałem na początku o czterech 
konkurentach. Ten ostatni obwieścił swój projekt dość niefortunnie, bo w okolicach 
pierwszego kwietnia, gdy nie warto wierzyć w takie rewelacje. Po kilku dniach okazało 
się jednak, że informacja pozostała niezdementowana - ACT Computer (producent kart 
Apollo), we współpracy z Titan Computers (to ci od gierek), projektuje kartę o nazwie 
Twister PPC _G3. Również ona ma posiadać PCI i ma być przeznaczona dla Amigi 1200. 
Oprócz samej karty procesora, firma zapowiada kartę graficzną z procesorem Riva TNT 
2 (TwisterVisionMaster) oraz kontroler TwisterSCSI. Na razie nie wiadomo, czy 
którakolwiek z zapowiadanych rewelacji ujrzy światło dzienne - przyzwyczailiśmy się 
już do takich sytuacji, gdy wszystko wydaje się być na dobrej drodze, a nagle projekt 
zostaje zarzucony. Wydaje się, że oferta phase 5 ma największe szanse realizacji i to 
nie ze względu na poparcie społeczności amigowej (chociaż to też), ale z prostej 
przyczyny, Faza zaczęła już przyjmować przedpłaty na swoje karty. W przeprowadzonej 
na sieci ankiecie, na pytanie "którą kartę kupisz?" najwięcej głosów zebrała właśnie 
Faza, dalej byl AmiJOE MetQboxu, a Brainstormer Esceny wyraźnie z tyłu. W czasie 
ankiety nie było jeszcze wiadomo o projekcie TwisterPPC, a zdecydowana większość 
głosujących wybrała opcję "kupię, ale jeszcze nie wiem którą'. Z tego całego 
zamieszania można wysunąć wiele wniosków, ale trzy są najbardziej oczywiste. Po 
pierwsze G3 (a może i G4) wydłuży życie, właściwie skreślonej już z kalendarzyka firmy 
Amiga serii Classic. Po drugie (może nawet ważniejsze od G3) wszyscy zapowiadają 
sloty PCI, dzięki czemu uwolnimy się wreszcie od drogich kart różnego rodzaju "tylko 
dla Amigi". Po trzecie: mamy teraz niemały problem - którą kartę wybrać? Po czasie, 
gdy wyborem amigowca bylo "mieć, albo nie mieć”, a nie "co mieć?", może to być - 
paradoksalnie - tutułowe przekleństwo. Ceny kart G3 mają się różnić, możliwości mają 
się różnić - trudno zdecydować. Aby pozostać wiernym tradycji, wspomnę na koniec o 
Chińczykach. Otóż to wlaśnie chińska klątwa głosi "Obyś żyl w ciekawych czasach” - 
czego sobie i Wam mimo wszystko życzę. 


IGrzegorz Juaraszek] 


Niemieckojęzyczny kanal muzyczny VIVA ma swoją telegazetę. A w tej telegazecie 
znajdziemy strony poświęcone nowościom ze świata Amigi (wspólredagowane przez 
ż redakcję Amiga Plus). U nas 
oczywiście w zdominowanych i 
przepłacanych przez "niebieskich" 
mediach jest to absolutnie 
niemożliwe. Niemniej skladam wszy- 
stkim amigowcom pracującym w 
polskich telewizjach (a tych "naszych* 
jest tam sporo) oferię w imieniu 
redakcji Magazynu Amiga: jeśli 
załatwicie nam jedną stronę w tele- 
gazecie Waszej stacji - my zobo- 
wiązujemy się systematycznie zapeł- 
niać ją treścią i dodatkowo promować Waszą stację na lamach Magazynu Amiga. 
Pomyślcie o tym i pogadajcie z waszym szefostwem. 












Logo -Wettbewerb 


Innerhalb nur eines halben 
Jahres haben sich die Amiga- 
Newz von Petra Struck einen 
festen Platz 1m Internet er- 
obert und nicht wenige An- 
wender sehen in ihren Seiten 
die umfassendste Info-Quelle 
rund um den Amiga. Jetzt ist 
die Seite unter der neuen 
Domain www.amiga-news.de er- 
reichbar. Gieichzeitig hat 
ein Logo-Wettbewerb begon- 
nen. Wer grafisches Talent 
besitzt, kann Software-Pre1- 
ze gewinnen. 





Spiele > 460 


[Karsk Pampuchl 


AKTUALNOŚCI 


Co oznacza skrót JAD? Join Amiga 
Development jest nowo powstalą 
inicjatywą zamierzającą skoordynować 
prace developerów Amigi. Inicjatywa 
wzięła się z przeświadczenia, że progra- 
miści tworzący coś na Amigę działają w 
sposób bardzo chaotyczny. JAD zamie- 
rza zbierać propozycje użytkowników 
Amigi dotyczące mających powstać 
programów (oraz modnych ostatnio 
portów). Propozycje te mają zostać 
przekazane programistom, a JAD 
będzie to koordynować. Autorzy tej 
koncepcji uważają, że wspaniały system 
operacyjny Amigi zasluguje na progra- 
my mogące konkurować z AutoCAD 14, 
Office 97, MathCAD 8 Professional, czy 
Alias/Wavefront. Chcą także spowodo- 
wać to, aby w momencie wejścia na 
rynek Amigi NG była ona odpowiednio 
oprogramowana. W tym celu zamierzają 
pośredniczyć pomiędzy firmą Amiga a 
developerami. Ponadto zamierzają 
stworzyć "tematyczną" bazę develope- 
rów (bazę tematyczną, to znaczy bazę 
osób czujących się najlepiej w danym 
temacie). Wszyscy zainteresowani 
mogą dowiedzieć się czegoś więcej (a 
także zgłosić chęć pomocy) na stronie 
english/high/basic/tourt.html Moja 
opinia prywatna: ciekawa i pożyteczna 
inicjatywa. Obawiam się jedynie, że 
przy znanej niechęci ludzi (nie tylko w 
Polsce), którzy coś umieją do forma- 
lizowania działalności, która zupełnie 
niesłusznie kojarzy im się z komercja- 
lizacją - i ta kolejna inicjatywa może 
upaść. 


IMarek Pampuchi 


Z inicjatywy pana Adama Malarza 
zaczyna działać AUC (Amiga Utility 
Competition). Ponieważ redakcja wspie- 
informujemy o konkursie na logo AUC. 
Warunki konkursu: prace mają być 
nadsyłane jako obrazek i taka sama 
ikona (MagicwWB i NI). Logo powinno 
być czytelne i rozpoznawalne na 
pierwszy rzut oka. Do pracy ma być 
dołaczone oświadczenie, że praca 
zostala wykonana osobiście i że może 
być nieodpłatnie wykorzystywana przez 
AUC. Nagrodami będą kompakty. Prace 
należy przesyłac na adres: maqa- 
zynQGamiga.mędia.pl. Dodatkowych 
informacji udziela pan Malarz, e-mail: 
adam.malarzQnatnęd.com.pl 


AKTUALNOŚCI 


SOUND FX 3.80 NARESZCIE WIEMY COŚ WIĘCEJ 


Sound FX jest jednym z najbardziej 
dymamicznie rozwijających się progra- 
mów. Doczekaliśmy się już wersji 3.80. 
Znajdziemy w niej między innymi: 
- rozbudowane i szybsze moduły zapisu 
i odczytu 
- nowe moduły zapisu i odczytu (MPEG 
niestety tylko jako loader, gdyż zdaniem 
autora 25 USD za każdą sprzedaną 
kopię SoundFX z takim saverem jakiej 
to kwoty zażyczyli sobie autorzy 
algorytmu to kwota wzięta z księżyca, a 
podwoiło by to koszt programu) 

- rozbudowany port AREXxXa 

- nowe modulatory (m.in. Cycle/Rand) i 
operatory (Synthesize_FM) 

- praca możliwa zarówno na muzyce 8- 
bitowej. jak i 14-to, czy 16-to bitowej, a 
także (przynajmniej teoretycznie) z 32 
bitami 

- obróbka danych bezpośrednio z dysku 
- wspolpraca z pamięcią wirtualną 

Lekko ograniczone (zwaszcza w 
zakresie zapisu) wersje demonstracyjne 
programu Sound FX 3.80 - dla Amig z 
procesorami 68000 i 68020 znajdą się 
na majowym kompakcie okladkowym. 
Ci. którym się spodoba - mogą zareje- 
strować SoundFX u autora wplacając 40 
DM, za co otrzymają wersję pełną. 


Irnpal 


Pytanie: Jaki numer wersji będzie 
nosił AKJFIF datatype w dniu 1.07.1999 
(dla ulatwienia: 18.04 pojawiła się 
wersja 44.32, a kol. Kleinert numeruje 
bez przeskoków)? Odpowiedzi nadsyła- 
jcie na adres redakcji do dnia 10.06.99 
(decyduje data stempla). Wszyscy, 
którzy trafią - otrzymają wybrany numer 
Magazynu Amiga z kompaktem. 


LISTY Z LISTY 


Aby czytać informacje z list dysku- 
syjnych nie trzeba koniecznie miec 
news-readera, czy być zapisanym na 
daną listę i mieć zaśmiecaną skrzynkę. 
Wystarczy zajrzeć na stronę WWW: 
http://www.mail-archive.com/lists.html 
i wybrać to, co nas interesuje. Można 
tam znaleźć m.in. grupy dotyczące 
Miami, AmigaNCP, AmiIRCa, AmTelne- 
ta, linuxa i wielu innych ciekawych 
rzeczy. Można też dópisać wlasne "listy 
z listy” - tzn. swoją grupę newsową. 


ladni 


HaageaPartner zaprezentował po raz pierwszy wersję beta systemu 3.5 szerszej 
publiczności europejskiej. Odbylo się to na spotkaniu klubu użytkowników AUGS w 
dniu 17 kwietnia. A oto najciekawsze informacje z tego spotkania: 

- oficjalnie potwierdzono, że w systemie zostaną zaimplementowane następujące 
programy do obsługi internetu: Miami i AWeb. Program do poczty i newsów, 
korzystający z API, jest aktualnie tworzony przez autorów programów Voodoo i New 
York. Rozważano możliwość zaimplementowania istniejących już programów, 
stwierdzono jednak, że nowy newsreader/mailer powinien być jak najprostszy w 
obsludze. Podobnie prosty mam być program dodany do preferencji umożliwiający 
konfigurację ustawień sieci. Dodano wspólpracę z Ethernetem i SANA II, a także 
moduły umożliwiające konfigurację sieci złożonej z Amig dła wielu użytowników oraz 
zabezpieczenie przed ciekawskimi (firewall). 

- w systemie zostanie zaimplementowany WarpUP. Niestety przedstawiciel H8:P 
uchylil się od odpowiedzi co będzie z użytkownikami PowerUP. 

- poprawiono wspólpracę z twardymi dyskami. Nowy system obsluży także urządzenia 
64-bitowe NSD (oznacza to m.in. koniec kłopotów z najnowszymi, i większymi od 4 GB 
dyskami). Jako system obsługi dysków, wbrew krążącym plotkom - pozostawono FFS. 
Zupelnie od nowa napisano program HDToolBox. Będzie on teraz m.in. miał możliwość 
zczytywania i zapisywania RDB, co zapobiegnie wielu "dyskowym tragediom". 

- wprowadzono szereg usprawnień w obsludze Workbencha (m.in. w funkcji Unselect). 
Można będzie stosować animowane ikony. Podstawowe ikony (poza ikoną RAM dysk) 
będą jednak w wersji Glowicons. Nowa będzie także biblioteka icon.library (zgodna z 
NI. umożliwiająca wyświetlanie ikon do 256 kolorów, i nie sprawiająca kłopotów z 
paletą barw). Nowa biblioteka wyświeti także "stare" ikony. 

- dodano program Reactor umożliwiający prawie dowolne ksztaltowanie GUI 
Workbencha przez użytkownika za pomocą edycji BOOPSI (który m.in. ma możliwość 
tworzenia gradientowych podkładów). Edycja ma odbywać się zgodnie z zasadami 
WYSIWYG. Dodano nowe gadżety BOOPSI. Na nowo napisano resource library. M.in. 
umożliwi ona stosowanie nowych GUI do aplikacji bez kompilowania programu na 
nowo (hmmm - przyp. mps). a także będzie współpracować z dowolnym (hmmm 2 - 
przyp. mps) językiem programowania. 

- rozbudowano Installer. Między innymi można go będzie otworzyć na ekranie 
publicznym. Zmieniono jego GUI (co spotkało się ponoć z bardzo nieprzychylną reakcją 
widowni, której zdaniem "nowa twarz” instalera za bardzo trąci wyrobami pewnej 
"lubianej" firmy z innej platformy). 

- w systemie zaimplementowano odtwarzacz CD-ROM (ATAPI i SCSI) o nazwie 
PlayCD. Procedury obsługi kompaktów mają zabierać mniej miejsca niż w systemie 3.1 
- całkowicie przerobiono sterowniki do drukarek. Nowy system będzie mial możliwość 
bezpośredniego druku grafiki 24-bit (CGX i Picasso96). Dodano okno ustawiania 
parametrów drukarki, co umożliwi dopasowanie istniejących sterowników do 
nietypowych drukarek. Nowe sterowniki współpracują z PowerPC co posiadaczom 
tych kart zapewni szybszy druk. Sterowniki mają drukować wszystkie roddzaje 
obrazków bitmapowych. Zaimplementowano także niektóre funkcje programu 
TurboPrint. 

- dodano 24-bitowe Datatypes i poprawiono istniejące. Uzyskano licencje na 
zaimplementowanie w OS 3.5 datatypes dla AIFF, JPG i GIF, a zatem będą one częścią 
systemu. 

- usunięto błędy w bibliotekach: asl.library, bullet. library i font.library oraz w sterowniku 
do A2024 (ciekawe po co. skoro montor ten już od dawna jest niedostępny a używany 
jest przez nielicznych - przyp.mps). Poprawiono także blędy w rozkazach Join, Status i 
Type. 

Dokumentacja będzie wydana po angielsku i po niemiecku, najprawdopodobniej w 
postaci HTML. System będzie dostarczany na płycie CD-ROM i będzie kosztowal 99.50 
DM (mialo być 99.00 DM. Ciekawe do ilu DM dojdzie w dniu premiery, jednak o ile to 
wszystko co podano wyżej jest prawdą, to chyba warto - przyp. mps). Aby 
zainstalować upgrade do nowego systemu należy dysponować: czytnikiem CD-ROM, 
twardym dyskiem, ROM 3.1, procesorem 68020 lub lepszym i minimum 4 MB FAST 
RAM. 


impsl 
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AKTUALNOŚCI 


PHOTOGENICS 4 VOYAGER 3.0 


Po czterech latach pracy Paul Nolan może wreszcie zaprezentować kolejną wersję 
swojego programu małarskiego - Photogenics. Wprowadzone w nim zmiany Są tak 
duże, że w pełni usprawiedliwiają przeskok numerka o 1 (ostatnia rozprowadzana 
wersja to był Photogenics 2). Wśród nowych możliwości mamy między innymi: 

- zmiana kolorów, przezroczystości i trybu pracy następuje w czasie rzeczywistym 
- ulepszono narzędzia: pędzel wodny, kreda, ołówek, akwarela i efekt rozsmarowania 
- rozbudowano narzędzia do pracy ze znakami i osiami symetrii 

- program ma ponad 40 trybów pracy 

- uproszczona funkcja wycofywania (undo) - za pomocą prawego klawisza myszki 
- nieograniczona liczba warstw (layerów) 

- nowe efekty jak: ogień czy eksplozja 

- praca w trybie niemodalnym (możliwość dowolnego rozmieszczenia menu) 

- 24 kolorowy kanał alfa pozwalający na korzystanie z kolorowych filtrów 

- wiele rozpoznawanych formatów (także i poprzez 24-bitowe datatypes) 

- pełna współpraca z programem do drukowania Print Studio 

- budowa modułowa umożliwiająca łatwą rozbudowę o "pluginy" napisane przez autora, 
lub inne osoby. 

Minimalna konfiguracja potrzebna do uruchomienia programu to: procesor 68020, 
system 3.0, 8 MB RAM. Ponieważ program rozprowadzany jest na CD-ROMie - 
potrzebny będzie także i czytnik. Konfiguracja zalecana: 68060, twardy dysk, 16 MB 
RAM, karta grafiki 24-bit, CD-ROM. Program jest rozprowadzany przez Ossowski 
Schatzruhe. Cena 179 DM. Jest także możliwy upgrade dla posiadaczy starszych wersji 
tego programu (w takim przypadku kosztuje 119 DM). 


imps] 





Jakiś czas temu powstał program o nazwie VNC (Virtual Network Computing) 
Składa sie on z serwera i klienta, który to zestaw pozwala na oglądanie i kontrolowanie 
komputera znajdującego się 'po drugiej stronie drutu”. Powstała także amigowska 
odmiana tego programu (zamieściliśmy ją na jednym z ostatnich kompaktów 
okładkowych). Program wciąz się rozwija. Ostatnio autor zmienił jego nazwe na VVA i 
wypuścił wersję 0.9. Oczywiście też ją damy na nasz cover - lipcowy. Ci, którzy nie 
chcą tak długo czekać, a mają dostęp do sieci - mogą zajrzeć na stronę WWW: 

ersg.cybercable.fr/dspach/sub-amiga/vva-vnc/vva-vnc.html. A na razie możecie 
zobaczyć jak wygląda VVA w najnowszej wersji kontrolującej peceta. który aktualnie 
kontroluje IMaca, za pomocą 
podobnej pecetowej aplikacji 
zwanej Timbuktu. Niestety, 
IMac już niczego nie 
kontroluje. O programie VVA 
i VNC niedługo będziecie 
mogli poczytać na łamach 
Magazynu Amiga Niecier- 
piiwi (znający angielski) mogą 
dowiedzieć sie czegoś wię- 
cej o VNC zaglądając na 
stronę WWW: http:/fvvww. 
uk.research.att.com/vnc/ 


index.html 
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Oliver Wagner, autor popularnego 
browsera Voyager (ostatnia wersja 
2.95) pracuje nad nową wersją 3.0. 
Ostatnio podzielił się z użytkownikami 
Amigi informacjami na temat postępu 
prac. Nowy Voyager będzie miał za- 
implementowany JavaScript 1.2 (to już 
zostało zrobione) oraz specjalny szybki 
interpreter. W tej chwili p. Wagner i ko- 
ledzy testują ten fragment kodu. Voya- 
ger 3.0 będzie także współpracował z 
CSS 1. To także jest już gotowe i w 
fazie testów. Również na tym samym 
etapie są poprawione procedury do 
obsługi wyświetlania obrazków. Nowe 
procedury mają być znacznie szybsze, 
będa one także w pełni wykorzystywac 
możliwości systemu CyberGraphX v4.1. 
Nowa wersja browsera będzie miała 
nowe GUI, możliwe do dowolnego 
skonfigurowania przez użykownika. Wy- 
korzystana tu będzie znana technologia 
"coolbar. Nowe GUI "kończy się 
tworzyć'. Z kolegą Wagnerem współ- 
pracują także inni programiści. Jeden z 
nich - David Gerber - kończy pisanie 
pluginu umożliwiającego współpracę z 
Flash i Shockwave. Być może powstaną 
także inne pluginy, jednak zapytany o to 
kiedy - autor Voyagera odpowiedział 
dyplomatycznie: "errrrrm". Oliver Wag- 
ner nie zdradził także kiedy to wszystko 
(czyli Voyager 3.0) będzie gotowe. 
Sądzimy jednak, że wkrótce, bowiem 
konkurencja nie śpi. Pod koniec kwie- 
tnia pojawiła się beta wersja AMoziilli, 
na londyńskie targi WOA zapowiadana 
jest premiera IBrowse 2.0, prace nad 
nowym browserem - Drylce także posu- 
wają się do przodu. Z takiej konkurencji 
należy się jedynie cieszyć. 


Irnosi 


GHOSTSCRIPT 


Może nie całkiem dla każdego, ale 
dla tych co uzywają Amigi z dowolnym 
procesorem 68020 lub lepszym (z 
wyłączeniem PPO). Przy czym nie jest 
ważne czy procesor ten współpracuje z 
koprocesorem - czy nie. Irsee Soft na 
swojej stronie udostępnił Ghostscript 
5.10 skompilowany razem ze sterowni- 
kami do Turbo Print 7. Pakiet składa się 
z dwóch plików: podstawowego 
gs510.lha oraz pliku odpowiadającego 
Waszemu procesorowi. Instrukcja insta- 
lacji znajduje się w pliku głównym. Cały 
zestaw oczywiście zamieścimy na ma- 
jowym kompakcie okładkowym. 


imps] 
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AKTUALNOŚCI 


EESETY CZW NOWY NABYTEK 


Powstała najnowsza wersja tego 
archiwizera opatrzona numerkiem 2.1. 
Ma ona wiele zmian w stosunku do 
używanej obecnie wersji autorstwa 
Stefana Boberga. Najważniejsze z nich 
to: 

- rezygnacja z zapisu ze starym i 
niepopularnym algorytmem -lh4 (pozo- 
staje jednak możliwość rozpakowania 
starych archiwów -lh4) 

- dodanie nowego, szybkiego algorytmu 
-Ih6 stosowanego na platformach UNIX- 
owych 

- optymalizacja algorytmu kompresji - 
pliki pakowane są szybciej i po spako- 
waniu zajmują mniej miejsca na dysku 
niż do tej pory. Mimo tej zmiany nie bę- 
dziemy mieli problemu z rozpakowa- 
niem plików zarchiwizowanych starszą 
wersją LhA 

- lepsza obsługa plików "uszkodzonych" 
- eliminacja kłopotów przy pracy z plika- 
mi zawierającymi spacje w nazwie 
Program znajdzie się na lipcowym 
kompakcie okładkowym Magazynu 
Amiga. 


Impst 


Ostatnio pojawiło się wiele no- 
wych wersji znanych programów. Są to 
m.in: datatypes z serii AK (JFIF, TIFF i 
PNG) 44.32, SFS 1.61, AMozilla beta 
(!'l), Home Cinema 1.30, HSMathLibs 
44.30, Samba 2.1.0, VVA 0.90, Win 
UAE 0.8.8 RZ, Photoalbum 6.3, Super- 
View 8.35, HippoPlayer 2.50, 
CyberShow 9.3, Testament 2 (!!!), 
TrueReality 990405, AmiGenerator 1.05 
GoldED 5.16 i wiele innych. Wszystko 
to (a także dużo więcej) znajdziecie na 
lipcowym coverze Magazynu Amiga. 
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JEST, CZY NIE MA? 


Na sieci pojawiła się informacja, że 
autorzy programu e-mailowego Eucaly- 
ptus postanowili udostępnić publicznie 
kod źródłowy tego programu. Niestety 
w momencie oddawania numeru do 
druku nie jesteśmy w stanie 
potwierdzić tej informacji. Zaglądamy 
od tygodnia na stronę isengardu: http:// 
linux.t3net.com/download/source/ 
Eucalyptus.lha po to aby otrzymać 
informacje, że czegos takiego tam nie 
ma. Rozmyślili się? Sprawdźcie jeśli 
Was to interesuje. 
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Firma Amiga wciąż zatrudnia nowych ekspertów na stanowiskach kierowniczych. 
Po dwóch panach o imieniu Jim: Collasie i VanHolle, oraz przejściu Richarda Lipesa z 
Silicon Graphics Systems, w kwietniu na stanowisko szefa działu technologii został 
przyjęty dr Richard LaFaivre. Tym razem nie był to transfer z Gateway, ponieważ 
LaFaivre pracował wcześniej na podobnym stanowisku w firmie lnprise Corporation 
(powstałej z połączenia Borłand International i Visigenic Software). Jego wcześniejsza 
kariera jest jeszcze ciekawsza. Po ukończeniu studiów i uzyskaniu doktoratu, był 
doradcą wielu komisji i rad rządowych, między innymi Computer Systems Policy 
Project, Information Technology Industry Council, The Software Patent Institute, The 
Computer Science Research Network, IEEE Technical Committee on Machine 
Intelligence and Pattern Analysis, opublikował wiele prac z zakresu informatyki i był 
powoływany jako ekspert w tej dziedzinie na przesłuchania w Kongresie USA. Poza 
tym pracował na stanowiskach kierowniczych w takich firmach jak Apple Computer, 
Viacom Inc., Silicon Graphics Systems, Sun Microsystems, Tektronix lnc., oraz na 
Uniwersytecie Stanowym Rutgers w New Jersey. Jak widać, jest to imponująca lista 
osiągnięć i stanowisk. Z pewnością taki człowiek nie będzie się zajmować w firmie 
Amiga promocją zegarków. Wkrótce mamy poznać kolejnych, nowych wiceprezesów 
działu technologii zaawansowanej oraz finansów. Wkrótce także zostanie ogłoszony 
nabór na stanowiska inżynieryjne w oddziale firmy w San Jose. Szczegółowe 
informacje na temat pracowników firmy Amiga można znaleźć na stronie 
http:/fvww.amiqa.com w dziale "corporate". 


ROBAK WE FLASZCE 


Phase 5 wypuszcza od czasu do czasu aktualizację systemu dla PPC. "Dzięki" 
nieszczęsnemu umiejscowieniu niektórych jego elementów w tzw. FlashROM karty - 
aktualizacja musi się odbywać na zasadzie niezbyt bezpiecznej instalacji dostarczonego 
software. Ilu to już 'powerpiecowców” złorzeczyło na phase 5, gdy po takiej operacji 
okazało się, że wyczyścili sobie "flaszkę". W pierwszych wersjach upgrade 
spowodowane to było wyłączeniem lub resetem komputera podczas pracy programu. 
Niestety kolejna wersja została skopana przez phase 5, do czego firma się 
(nieoficjalnie) przyznała. Wersja z 15 marca 1999 zawierała błąd, który na kartach 
wyposażonych w procesor 68040LC/25 (firma zapiera się, że tylko o ten fragment kodu 
i tylko o ten procesor chodzi) powodował samoczynne wyskakiwanie programu 
podczas pracy (odwołanie do nieistniejącej etykiety) i czarną rozpacz instalującego. W 
dniu następnym (16.03) pojawiła się na serwerze ftp phase 5 wersja poprawiona, 
jednak część niecierpliwych zdążyła już pobawić się instalacją v1503. Istnieją dwa 
sposoby naprawienia tego błędu bez potrzeby odsyłania karty do phase 5: 

- pierwszy - zalecany przez firmę (a dokładniej przez twórcę upgrade - Ralpha Schmidta) 
nakazuje wyjąć RAM i uruchomić Amigę przez co powrócimy do stanu wyjścia 
(odzyskamy najstarszą zawartość Flash ROMu). 

- drugiego - odkrytego przez pewnego szczeciniaka, a nie wymagającego ingerencji 
sprzętowej - nie opiszę, aby dać mu możliwość osobistego pochwalenia się odkryciem 
(a tym tekstem zdopingować do szybszego opisania jego bojów z "apgrejdem flaszki). 


Impsi 


WIADOMOŚCI Z WORLD FOUNDRY 


World Foundry postanowiła przekazać kilka wiadomości na temat postępu w 
pracach nad ich projektami. Explorer 2260 ma ukazać się w trzecim lub czwartym 
kwartale tego roku. Teraz autorzy pracują nad impiementacją gry wieloosobowej przez 
TCP/IP, a także sekcją "Stoczni" gdzie będziemy kupować i wyposażać swoje statki 
kosmiczne. Dodawanych jest także kilka nowych pojazdów. A teraz kilka słów na temat 
legendarnej już strategii Maim 8 Mangle. Autorzy całyczas pracują nad enginem 3D dla 
gry i podobno idzie im nieźle. Gra ukaże się w dwóch wersjach: bit (040/060/PPC, 
AGA, CGX + Warp3D) i 15bit (060/PPC , AGA(HAM8), CGX + Warp3D). Engine 
graficzny przedstawia się nadzwyczaj obiecująco: cieniowanie Lamberta, filtrowanie 
tekstur dzięki Warp3D, eksplozje 3D, opcja gry w dwóch na jednym komputerze, jeden 
monitor podłączony do karty GFX a drugi do AGAty (bardzo ciekawy pomysł). 
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FOUNDATION 1.24B 


Od ukazania się tej gry, minęło już dobrych, kilka miesięcy. Przez cały ten okres, 
niezmordowany Paul Burkey programował swoje, jeszcze bardziej niezmordowane 
nakładki, które poza numerem wersji, niewiele wnosiły do gry. Teraz jednak, wersja 
1.24B zmieniła 
bardzo wiele w 
wyglądzie gry. 
Przede wszyst- 
kim Foundation 
jest szybsze na- 
wet na słab- 
szych Amigach. 
Najważniejszym 
usprawnieniem 
są całkowicie od 
nowa napisane 
procedury grafi- 
czne, co zaowo- 
cowało znacz- 
nym polepsze- 
niem grafiki, a 
także (uwaga!) 
dodaniem  cie- 
niowania Gourauda. Posiadacze mocniejszych Amig mogą pokusić się o odpalenie 
Foundation w oknie na ekranie WB. Ciekawe, czy teraz Paul Burkey "raczy" 
zaimplementować grę kilkuosobową? Opisywaną łatkę można ściągnać ze strony 
VVWW: http://www.sneech.freeserve.co.uk/FoundSupport.html 
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ACSYS 


Chociaż jestem sceptycznie nastawiony do tego typu gier, to jednak moim 
obowiązkiem jest przedstawiać grę obiektywnie. ACSYS to skrót od Autonomous 
Cybernetic System. Jest to specjalny droid wykorzystywany do eksploracji nowych 
planet w roku 2074. Robot ten jest dobrze uzbrojony i można go kontrolować z wielkich 
odległości. Tak się zdarzyło, że nowo odkryty księżyc okazał się miejscem wyjątkowo 
nieprzyjaznym co dobitnie udowodniła grupa rozpoznawcza, która nie powróciła z 
powierzonego im zadania. Naszym zadaniem będzie pacyfikacja niegrzecznych obcych 
i, o ile to możliwe, odnalezienie zwiadowców. ACSYS to gra przypominająca takie 
amigowe hity jak choćby Turrican, czy Shadow Of The Beast. Ja jednak bardziej 
skłaniałbym się do amigowej wersji Abuse. Jak na amigową wersję przystało grafika w 
grze będzie bardzo kolorowa i wykorzystywać będzie tak znane efekty jak choćby 
paralaksa (kilka horyzontów) i płynny skroling. Wolny czas między misjami umilać nam 
będą filmiki prosto z CD, pod warunkiem, że posiadać będziemy przynajmniej 4 MB 
RAM. Dalsze specyfikacje nie są znane, jednak skriny z gry pozwalają podejrzewać, że 
poniżej kości AGA i procesora 020 gra nie ruszy. Autorami gry jest grupa Unique, 
wszelkie pytania do nich kierować można na email: christian.sobottaGrz tu-ilmenau.de 
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OSADNICY 


Parę numerów temu informowa- 
łem Was o tym, że Titan Software 
planuje wydać amigową wersję Settlers 
It. Z przykrością zawiadamiam, że z wi- 
ny Blue Byte projekt został przerwany. 
Nie zagiębiając się w detale mogę po- 
wiedzieć, że to dość przykry fakt, jed- 
nak nie ma tego złego co by na dobre 
nie wyszło. "Położenie" dwójki, pozwoli 
Digital Images rozpocząć pracę nad 
Settlersami Hl, a sam Titan nie pogrze- 
bał jeszcze nadziei i możliwe, że decyzja 
Blue Byte się zmieni. Na razie posia- 
dacze kart graficznych mogą się cieszyć 
Settlers Il pod systemem MacOS. 





STRONY WWW 


Każdy kto ma dostęp do internetu 
na pewno będzie zainteresowany tymi 
informacjami. Tak się bowiem zdarzyło, 
że niemalże w tym samym czasie, 
"otworzono" dwie strony WWW bezpo- 
średnio związane z grami na Amigę. 
Pierwszą, była strona grupy develo- 
perskiej Blue Black Solution, autorów 
dobrze zapowiadającej się strategii - 
Operation Counterstrike. Ze strony tej 
możemy się min. dowiedzieć w jakim 
stadium rozwoju jest gra. W chwili gdy 
pisze te słowa, ma się ukazać beta 
wersja dla testerów. Drugą stroną, była 
Alive Mediasoft odpowiedzialna za (ni- 
skich lotów) tytuły: The Prophet i Phoe- 
nix Fighters. Strona prezentuje się zna- 
cznie lepiej od strony graficznej niż 
można by się tego spodziewać po w/w 
grach. Dla wszystkich zainteresowa- 
nych podaję adres tychże stron: 
http://www.thesnakepit.demon.co.uk 
http: .innotts.co.uk/alive-mediaso 
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EC CMM THE HOLY TRINITY 


Tak właśnie nazywa się nowa gra, 
która przypomina nieco ideę Theme 
Park'u. Tutaj jednak nie parki rozrywki 
będą naszym oczkiem w głowie, a 
nadmorskie kurorty. Jako menadżer 
jednego z nich będziemy zobowiązani 
go stopniowo rozbudowywać, a później 
kupować kolejne, już na innych plażach. 
W grze, każda plaża będzie mieć ponad 
100 lokacji gdzie zbudować będzie 
można chatki (10 różnych typów), a 
także ponad 250 różnych plaży do 
kupienia, zmienne warunki pogodowe I 
wiele, wiele innych. Na razie data 
ukończenia projektu nie została podana, 


ale już możemy zobaczyć, jak będzie on 
wyglądać. 


WOLFENSTEIN 3D 





Stało się! Wolfenstein 3D zawitał 
na Amigę Trzeba przyznać, że uczynił 
to o wiele lat za późno. No cóż. O ile mi 
wiadomo już kiedyś były prowadzone 
próby nad przeportowaniem Wolfa dla 
Amigi. Jednak dopiero teraz. port 
autorstwa BJSebo nadaje się do gry. Na 
razie jest to wczesna wersja. U mnie na 
CVPPC i 060/50 MHz gra chodziła z 
prędkością około 30 fps, bez dźwięku 
(w chwili gdy pisze te słowa jeszcze nie 
jest zaimplementowany). Jestem 
jednak pewien, że gdy port się rozwinie 
gracze posiadający słabsze Amigi będą 
mieli w co grać. Dla posiadaczy PPC 
granie w Wolfa to już bardziej nekrofilia 
niż rozrywka... 
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Grupa developerska Digital Visionaries pracowała nad przygodówką pod tym 
właśnie tytułem. Prace trwają nadal w najlepsze, chociaż zmieniła się idea gry. Teraz 
nie będzie to przygodówka, a gra z pograniczna zręcznościówki i RPG (tak jak np: 
Diablo). Niewiele wiadomo (narazie) na temat fabuły, poza tym, iż ma ona być 
zagmatwana, posiadać ma także wiele zwrotów akcji. Oprócz tego podczas naszej 
wędrówki będziemy mieli niewątpliwą przyjemność wpaść w dziesiątki pułapek, 
wspinać się i oczywiście za pieniądze zdobyte na wrogach, kupować przeróżne, 
ciekawe eliksiry, bronie itp. przedmioty codziennego użytku. Warto w tym miejscu 
wspomnieć, że walka odbywać się będzie w sposób znany choćby z Final Fantasy VII, 
czyli turowo. Jak podają autorzy THT ma już skończony engine 3D, a sama gra została 
*złożona” w 40%. Wersja preview ma ukazać się już wkrótce. Jeśli chcielibyście 
skontaktować się z autorami w celu przekazania sugestii na temat gry, bądź poprostu, 
aby dowiedzieć się czegoś więcej, piszcie na: dvisionariesG€hotmail.com 
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CAULDRON WRACA 


Zdarzyło się tak bowiem, że po raz kolejny grupa ambitnych, młodych ludzi 
postanowiła połączyć swe siły aby stworzyć coś nie powtarzalnego i jedynego w 
swoim rodzaju. Tym razem grupa ta zjednoczyła się pod wspólną nazwą *GoAD". 
Pierwszym ich projektem jest stworzenie remakeu starego przeboju z C64 - 
Cauldrona. Czym będzie się różnić nowa wersja od tej z przed kilku lat? Po pierwsze 
totalnie zostanie zmieniona grafika. Teraz Cauldron 2000 (taki jest bowiem tytuł gry) 
będzie widziany oczyma osoby trzeciej, a co za tym idzie, będzie w pełnym 3D. Po 
drugie, gra ma być przeznaczona tylko i wyłącznie dla procesorów PPC. Co ciekawe 
C2000 będzie rozprowadzany za darmo, a jego przewodnią ideą jest strzelanie do 
żywych przeciwników poprzez multiplayer rozgrywany w internecie. Ale aby tego 
dokonać autorzy pilnie poszukują utalentowanych programistów C/C++ wyposażonych 
w PPC. Więc jeśli spełniasz te wymagania, a także dysponujesz odrobiną wolnego 
czasu, to nic nie stoi na przeszkodzie abyś napisał na adres: michaelfQbaka- 


kaba.demon.co.uk 
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EVILS DOOM SPECIAL EDITION 


Tak, tak. Znakomity, amigowy RPG, który po raz pierwszy ukazał się na rynku dwa 
lata temu, zostanie wydany przez Titan Software a wersja ta nosić będzie nazwę 
Special Edition. Czymże ta wersja różnić będzie się od poprzedniej? Jak może niektórzy 
pamiętają ED posiadał trochę błędów, z czego najpoważniejszy z nich uniemożliwiał 
dalszą rozgrywkę. Tym razem jednak, wszystkie te błędy znikną. A oto co zawierać 
będzie w sobie EDSE: 

- 256 kolorowa grafika (w wysokiej roździelczości) 

- całkowicie przepisany engine walki (kiedy poruszaliśmy się w lochach), całkowicie 
nowe procedury 3D 

- do wyboru, angielska lub niemiecka mowa, postacie z gry narzescie będą do nas 
mówić 

- wspomaganie dla kart graficznych i pełen multitasking 

Aby pograć w ED potrzebna będzie Amiga 
wyposażona conajmniej w procesor 030, kości 
AGA, CD-ROM x2 oraz 50 MB wolnego miejsca 
na dysku. Gra ma ukazać się na początku wakacji. 
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LAMBDA SOBIE RADZI QUAKE WRACA? 


Na pewno pamiętacie odpowiednik X-Winga dla Amigi, czyli grę o wdzięcznej 
nazwie - Lambda. Gra cały czas jest w fazie produkcji i jak zapowiadają autorzy jeszcze 
przez dłuższy czas w niej pozostanie. Ważne jednak jest to, że wbrew temu co 
podawały niektóre źródła, prace nad grą wcale nie zostały zaprzestane. Lambda ma się 
dobrze, a oto plan robót na kilka najbliższych miesięcy: 

- Roździełczości 320x240 i 640x480 

- 256 kolorowa grafika na kościach AGA i standardowych kartach graficznych 
- 15-bitowy rendering dzięki wspomaganiu poprzez Warp3D 

- 8-bitowy dźwięk stereo na Pauli 

- 8 i 16-bitowy dzwięk jeśli użyjemy AHI 

Trawają także prace nad wewnętrznym językiem gry o nazwie Lambda Script. 
Wszystko to wymagać będzie wiele czasu. Autor gry radzi, aby na conajmniej półroku 
zapomnieć o tej grze. Na razie chce jednak zapewnić, że nie dopuści, aby Lambda stała 
się "bublem'. No cóż... redakcja MA posłusznie zapomni o tej grze mając nadzieje, że 
jeszcze kiedyś zagości ona na naszych łamach. 
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GILBERT 





Cudo! Oto pierwsza myśl jaka zakołatała mi w głowie po obejrzeniu tych 
screen'ów. Pamiętacie przygodówke Gilbert Goodmate? Była zapowiadana już 2 lata 
temu, nie posiadała jednak wtedy tak świetnej grafiki. Teraz wszystko się zmieniło i 
wygląda na to, że Gilbert będzie mógł spokojnie konkurować z takim hitem jak Monkey 
Island 3. Gra ma ukazać się jednocześnie na PC i Amigę. Dokładna data nie została 
jeszcze ustalona. 
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Na pewno pamiętacie jak wielkim 
niewypałem było nie zrobienie wersji 
Quake dla procesorów PPC. Później 
kolejną 'gafą' było zaprzestanie prac 
nad dodatkiem o nazwie QuakeWorld 
(dzięki niemu gra przez sieć staje się o 
wiele przyjemniejsza i nie ma opóź- 
nień). Okazuje się jednak, że koder 
pracujący dla firmy ClickBOOM wbrew 
swoim szefom dokończył pracę nad 
oboma projektami. Teraz Quake dzięki 
wspomaganiu Warp3D zyskuje bardzo 
wiele, dla przykładu podam osiągi w 
roździelczości 640x480, gra chodzi 
wtedy około 50 fps na Amidze 
603e/166 MHz, 060/50 MHz, BVision- 
PPC. Ciężko powiedzieć, czy są to 
osiągi dla procesora 68k, czy PPC, gdyż 
autor tego nie mówi. Niestety, Click- 
BOOM swojego zdania nie zmienił co 
oznacza, że zarówno QuakeWSD jak i 
QuakewWorld są konwersjami nielegal- 
nymi. Pozostaje więc czekać, aż IDSoft- 
ware odda kody źródłowe publice, tak 
jak to było z Descentem i Doomem. 





Niestety w wyniku niedopatrzenia 
w numerze 4/99, w opisie gry "Napalm" 
zabrakło tabelki z oceną. Pragnę 
poinformować, że gra otrzymała ocenę 
bardzo dobrą, jej producentem jest 
ClickBOOM, a w Polsce można ją dostać 
dzięki uprzejmości firmy Eureka. Polska 
cena gry to 250 zł. Wystarczy zadzwo- 
nić pod numer: (0-61) 436 61 15 Za nie- 
dopatrzenie serdecznie przepraszamy. 
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powodów dliaj 


— 


których 
warte kupić 
kartę graficzną 








1 Karty graficzne do Amigi kosztują coraz mniej a ich 
offerta jest coraz większa. 


2 Jedynie posiadacze kart graficznych mogą w pełni 
wykorzystać zalety emulatorów typu: ShapeShifter, 
Fusiom, MAME, PCX. 


3 Tylko na karcie graficznej pograsz w zaawansowane 
gry 8D talkie jak Qualke, Descent = w wysokich 
rozdzielczościach (majnowsze gry wykorzystują karty ze 
wspomaganiem fumkeji SD). 


Ą Wyższa rozdzielczość oznacza więcej miejsca ma 
blacie = mie musisz już przesuwać, skalować, 
ikonifilkować okienek = aby komiortoweo pracować. 


5 Nie jesteś ograniczony liczbą kolorów. Możesz 
dowolnie konfigurować swoje środowisko pracy 
(kolorowe ikony, podkłady, teksturowane belki okiem = 
to jest to co tygrysy lubią najbardziej). 


6 Każdla karta graficzma jest bez porównamia szybsza „ 
od wbudowamych w Amigę układów graficznych. 


7 Posiadając kartę graficzną możesz w pełni 
wykorzystać zalety majlepszego oprogramowania dla 
Amigi. Programy typu: TVPaint, ImageFX, Photogenies; 
ArtEfieet, PageStream, Tornado 8D wykorzystują moc 
układów karty GFX przez co działają © wiele bardziej 
efektywnie miż ma wbudowanym w Amigę chipsecie. 


8 Karta graficzna mie korzysta z pamięci Chip RAMI. 


9 Karta graficzma oferuje wyższe częstotliwości 
odswieżamia obrazu. Jest to o tyle ważne, że wartości 
bezpieczne dla ludzkiego oka są nieosiągalme na 
przestarzałych układach AGA. 


10 Posiadając kartę graficzną możesz prawie bez 
ograniczeń modyfikować parametry trybów 
wyświetlamia i dostosowywać je do posiadanego 
monitora oraz wiłasnych potrzelb. 


11 Kupując kartę graficzną odkryjesz nowe oblicze 
swojej Amigi i doimwestujesz firmy działające ma 
amigowym rymlku. 
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Rysunek powyżej pokazuje optymalne rozdzielczości możliwe do uzyskania na monitorach o różnych przekątnych kineskopu. Wybierając 
monitor do swojego komputera weź pod uwagę, że Workbench staje się w peini komfortowy dopiero od rozdzielczości 1024 x 768. Na 
szczęście ceny monitorów 17 spadły do takiego poziomu, że kupowanie mniejszych "wyświetlaczy w zasadzie traci sens. Jeśli 
podstawowym zastosowaniem twojego komputera jest grafika lub DTP najlepszym rozwiązaniem w Twoim wypadku będzie monitor 
19 calowy. Jeśli jednak posiadasz większą ilość wolnej gotówki i jednocześnie na sercu leży Ci stan twojego wzroku, monitor o przekątnej 


21 cali będzie w sam raz dla Ciebie. 








Temat kart graficznych 
zdominował ten numer 
Magazynu Amiga. 
Przeczytaliście już zapewne 
"11 powodów dla których 
warto kupić kartę graficzną". 
W dalszej części numeru 
znajdziecie dwa artykuły na 
temat karty graficznej 
BVisionPPC. Aby ułatwić 
zrozumienie obu artykułów 
pozwoliłem sobie napisać, 
mini słownik wyjaśniający 
podstawową terminologię 
stosowaną w tym temacie. 


łowniczek GFX 


Konrad Bielski 


Z góry zaznaczam, że jest to artykuł dla 
nowicjuszy - osoby mające podstawową 
wiedzę na temat kart graficznych raczej nie 
znajdą w nim nic dla siebie. Starałem się 
wybierać najciekawsze hasła, jednak karty 
graficzne to przysłowiowy temat rzeka. 
zatem, siłą rzeczy mój, krótki tekst nie 
obejmuje całości zagadnienia. Gdyby 
przypadkiem forma przekazywania infor- 
macji w postaci słownika przypadła Wam 
do gustu. proszę o poinformowanie reda- 
kcji (adresy w stopce). Jak przystało na 
prawdziwy słownik hasła podane są (nie 
licząc małych wyjątków) w kolejności alfa- 
betycznej. Zapraszam do czytania. 








A2410 - karta graficzna firmy Commodore 
(tak... oni również zdawali sobie sprawę z 
ułomności standardowych chipsetów). 
procesor TSM34010, 2 MB RAM. Współ- 
praca z magistralą Zorro Il. Karta nie jest już 
produkowana. 

AGA - układy graficzne montowane w 
modelach A1200 i A4000, najnowsze 
rozwinięcie tego akronimu brzmi Antii- 
accelerator Graphics Architecture i 
znakomicie oddaje możliwości tego 
chipsetu. 

Birdie - popularny wśród użytkowników 
kart graficznych programik do wyświetlania 
tekstur na ramkach okien. 
BlizzardVisionPPC - tańsza wersja karty 
CyberVisionPPC dla Amigi 1200 z kartą 
Blizzard 603e(+) (więcej informacji 
technicznych przy opisie CyberVisionPPC). 
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CGX - skrót nazwy CyberGraphX (zob. 
CyberGraphX) 

cgx3drave.library - biblioteka wykorzy- 
stująca funkcje 3D w amigowych kartach 
GFX. Kompatybilna z Rave3D (API opraco- 
wanym przez firmę Apple). W chwili 
obecnej obsługuje karty CyberVisionPPC i 
BlizzardVisionPPC. W planach wsparcie dla 
kolejnych kart graficznych. Biblioteka 
cgx3drave.library jest składową komer- 
cyjnego pakietu CyberGraphX. 
cgx3dvirgin.library - biblioteka wykorzy- 
stująca funkcje 3D procesora Virge zainsta- 
lowanego na karcie CyberVision 64/3D. 
cgxbootpic.library - biblioteka zawierająca 
obrazek towarzyszący przy uruchamianiu 
komputera z kartą graficzną i zainsta- 
lowanym systemem CyberGraphX. 
CyberGraphX - komercyjny system 
obsługi kart graficznych uznany za nieo- 
ficjalny standard. 

CyberVision 64 - pierwsza 64-bitowa karta 
graficzna dla Amigi wyprodukowana przez 
firmę phase 5, procesor Trio 64 firmy S3, 2 
lub 4 MB RAM. Karta współpracuje z 
magistralą Zorro Ill i nie jest już produ- 
kowana. 

CyberVision 64/3D - pierwsza karta ze 
wspomaganiem 3D dla Amigi. Wyposażona 
w procesor Virge (obsługujący funkcje ŻD i 
3D), 4 MB EDO-RAM. Współpraca z 
magistralą Zorro II/II]. Karta nie jest już 
produkowana. 


obozar widaczny: 1286 = 1024 
BA SAI 200 
2048 x 4096 


Meks. kolorów * 63556 
Ekran przesuwain 
79 Nz, 63 Dz 


CUHIonPrC: 248M 1024 x 760 
| CbisionfFC: 248It 1280 » 1024 
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CyberVisionPPC - karta graficzna produ- 
kowana przez firmę phase 5 Procesor 
Permedia 2, 8 MB SD-RAM. Karta podłą- 
czana do magistrali opracowanej przez 
firmę phase 5 na potrzeby karty. Złącze 
dostępne jest tylko i wyłącznie dla posia- 
daczy kart procesorowych CyberStorm 
Mark Ill i CyberStormPPC (Magistrala nie 
jest kompatybilna z PCI). 

double buffering - inaczej podwójne 
buforowanie, technika wyświetlania anima- 
cji. polegająca na tworzeniu obrazu w nie- 
widocznym dla użytkownika buforze karty 
graficznej a następnie wyświetlaniu goto- 
wego obrazu w czasie gdy kolejna ramka 
tworzona jest w drugim buforze. 

EGS - Enhanced Graphic System - pre- 
kursor dzisiejszych systemów RTG, opra- 
cowany przez Viona Development. System 
nie był tak uniwersalny jak CyberGraphX - 
obsługa intuition ograniczała się do 
ekranów 8-bit - praca na głębszych ekra- 
nach była możliwa dzięki wykorzystaniu 
specjalnych bibliotek. 

EGS Spectrum 28/24 - nieprodukowana 
już karta graficzna firmy GVP, procesor CL- 
GD5422, 2 MB RAM. Współpraca z 
magistralą Zorro U/lII. 

MakeCGXBootPic - program do tworzenia 
własnych wersji biblioteki cgxbootpic. 
library z ulubionych obrazków. 

Monitor cyfrowy - potoczna nazwa okre- 
ślająca tradycyjny monitor... analogowy 


szego sensu. Bez względu 
na to, jak ustawimy suwak 
dotyczący liczby kolorów 
programy i tak będą korzy- 
stały ze wszystkich dostęp- 
nych dla danego trybu ko- 
lorów. Zwróć uwagę na para- 
metr określający częstotli- 
wość odswieżania obrazu (w 
tym przypadku 79 Hz), jeśli 
chcesz cieszyć się dobrym 
samopoczuciem podczas 
pracy przy komputerze nie 
pozwól, aby ten parametr byl 
mniejszy niż 75 Hz 


EDTemteu  rwrdodctni© IotiM 
Etna been melisa 
Eten tio0 


wyposażony w regulację ustawień obrazu 
z możliwością jej przechowywania dla 
poszczególnych trybów pracy. 

Monitor (S)VGA - potoczna nazwa moni- 
torów pracujących z częstotliwością 
poziomą od 31.5 kHz wzwyż. 

NewMocde - jeden z najczęściej używanych 
programów do promowania trybów 
graficznych (zob. Programy do promocji 
trybów). 

Ograniczenia układów graficznych - no- 
woczesne procesory graficzne stosowane 
w amigowych kartach pomimo swoich 
zalet mają również wady. Znaczna 
większość tych układów ogranicza zakres 
składowych RGB do 6-bitów w trybach 8- 
bitowych. Oznacza to, że mamy możliwość 
oglądania 256 kolorów z palety 262144 
kolorów (W przypadku kości AGA jest to 
256 kołorów, ale z palety 16777216 
kolorów). Jeszcze gorzej jest w trybach 15- 
bitowych, tutaj poszczególne składowe 
RGB zostały ograniczone do 5-bitów. W 
efekcie na ekranie możemy oglądać 32768 
kolorów z palety 32768 kolorów. Tryb 16- 
bitowy potraktowano w jeszcze inny 
sposób, składowe Red i Blue zostały 
ograniczone do 5-bitów a składowa Green 
pozostała 6-bitowa. W rezultacie mamy 
65536 kolorów z palety 65536 kolorów. Na 
szczęście tryb 24-bitowy dysponuje 
pełnymi 8-bitami na każdą składową, w ten 
sposób każdy wyświetlany piksel może 


ScreenMode siuży do usta- Palette służy (teoretycznie) do edycji kolorów dostępnych na ekranie 
wienia trybu wyświetlania wB, jednak w dzisiejszych czasach jego funkcjonalność jest prawie 
oraz ilości kolorów ekranu rzadna. Możliwość zdefiniowania zaledwie pierwszych ośmiu kolorów 
'wB. Jednak w trybach bez okazala się niewystarczająca już w momencie wejścia na rynek pakietu 
palety kolorów (patrz stowni- MagicwB. Proszę jednak zwrócić uwagę na dwie ciekawostki po 
czek) korzystanie z tej dru- pierwsze widać tu jak na dłoni ograniczenia układów graficznych (patrz 
| giej funkcji nie ma najmniej- slowniczek). Możemy się również przekonać o tym, że systemowy 
"slider.gadget" nie ma bladego pojęcia o ekranach bez palety kolorów. 
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przyjąć jeden z 16777216 kolorów. Warto 
wiedzieć, że nie są to ograniczenia 
wynikające z konstrukcji amigowych kart 
graficznych a jedynie z zastosowanych w 
nich układów, które prawie zawsze 
projektowane były pod kątem 
zastosowania na rynku PC/MAC. (Na 
marginesie: Większość programów do 
grafiki pracuje na danych 24-bitowych bez 
względu na tryb graficzny w którym 
pracują.) 

Picasso96 - alternatywny system obsługi 
kart graficznych, kompatybilny z Cyber- 
GraphX, rozprowadzany na zasadach 
freware. 

Picasso II/Il+ - nieprodukowane już karty 
firmy Village Tronic, procesor CL-GD5426 
(lub CL-GD5428), 2 MB RAM. 

Picasso IV - karta graficzna firmy Village 
Tronic, 64-bitowy procesor Cirrus GD5446, 
4 MB EDO-RAM, wbudowany Flicker-Fixer. 
Współpraca z magistralą Zorro II/ILI. 
Dodatkowe wyposażenie to moduły: 
Paloma IV, Pablo IV, Concierto IV oraz 
zapowiadany moduł z procesorem VooDoo. 
Piccolo SD64 - 64-bitowa karta niemie- 
ckiej firmy Ingenieurburo Helfrich, procesor 
GD5434 fwmy Cirrus Logic, 2 lub 4 MB 
Video RAM. Współpraca z magistralą Zorro 
I/II. Karta nie jest już produkowana. 
picture.datatype v43 - napisany przez 
Ralpha Schmidta zastępuje oryginalny 
systemowy picture.datatype, który nie 
potrafi poprawnie wyświetlać grafiki na 
ekranach 15/16/24-bitowych. 

Programy do promocji trybów - zwane 
także promotorami, pomagają w urucha- 
mianiu słabo napisanych programów w 
trybach graficznych wybranych przez 
użytkownika a nie przez nawiedzonego 
programistę. Najczęściej używane to 
NewMode, MCP/Menadżer ekranów, Mo- 
dePro, ForceVGA. 

RAMDAC - Random Acces Memory Digital 
to Analog Converter - ukiad zamieniający 
cyfrowe dane tworzonego obrazu na 
analogowe impulsy wysyłane do monitora. 
(Przykładowo: RAMDAC karty Cyber- 
VisionPPC pracuje z prędkością 230 MHz, 
co oznacza, że układ jest w stanie 
przeprowadzić 230 milionów konwersji D/A 
na sekundę.) 

Rainbow Il, Rainbow III - karty produ- 
kowane niegdyś przez Iingenieurburo 
Helfrich. 

Retina Z3 - kolejna nieprodukowana już 
karta graficzna. Producentem była firma 
Macro System znana między innymi z VLab 
Motion System i Draco. 

Spectrum 110/24 - karta graficzna ame- 
rykańskiej firmy GVP, podłączana do karty 
procesorowej COMBO (Amiga 2000), 
procesor INMOS G364, 4 lub 8 MB VRAM. 
Karta nie jest już produkowana. 
StormMesa - APl| wspomagające tworze- 
nie grafiki 3D, kompatybilne z OpenGL 
firmy Silicon Graphics. Współpracuje z 
Warp3D oraz z procesorami PowerPC. 
triple buffering - zwane potrójnym bufo- 
rowaniem, jest to udoskonalona wersja 


podwójnego buforowania, mająca na celu 
wyeliminowanie ewentualnych przestojów 
jakie mogą powstać w procesie tworzenia 
ruchomego obrazu przy użyciu metody 
double bufferingu dla operacji, w których 
narysowanie drugiego obrazu trwa więcej 
niż ramkę. 

tryby paletowe - tryby do 8-bitowego włą- 
cznie karty graficznej (podobnie jak tryby 
układów AGA) przy tworzeniu obrazu 
korzystają z tablicy dostępnych kolorów. 
Dla ekranów 8 bitowych, będzie to 
248 = 256 pozycji w tablicy, czyli 256 
różnych kolorów dostępnych jednocześnie 
na ekranie, czyli tzw. paleta kolorów (ang. 
CLUT - Color LookUp Table). Każda pozycja 
w tablicy zawiera składowe RGB dla 
danego koloru. Rysując coś na ekranie, 
rysujemy poszczególnymi kolorami (np. 13- 
tym), zaś podczas wyświetlania, odpo- 
wiedni układ sprzętowy, pobierze składowe 
RGB dla tego numeru koloru i na ekranie 
pojawi się np. zielony punkt (nie trudno 
zauważyć, że jeśli zapragniemy by nasze 
zielone punkty, rysowane kolorem 13-tym 
stały się nagle czerwone, to wystarczy 
zmienić jedynie wartości RGB dla koloru 13 
w palecie, jeśli ktoś ma jakieś wątpliwości, 
proszę chwilkę pobawić się programem 
malarskim (np. Personal Paintem), a 
wszystko stanie się jasne. System 
AmigaOS pozwala wielu programom 
uruchomiać się na jednym ekranie (a liczba 
dostępnych kolorów jest staia), więc aby 
uniknąć problemów, iż programy będą 
sobie wzajemnie modyfikowały używane 
kolory, wprowadzono system arbitrażowy 
w postaci Penów (pisaków). Program może 
zmieniać poszczególne wartości kolorów 
wybranych penów tylko wtedy, gdy nie są 
one zablokowane przez inne programy 
(choć może korzystać z penów innych pro- 
gramów np. gdy potrzebny kolor został już 
wcześniej zdefiniowany). Program może 
blokować peny, ale tylko wtedy kiedy 
naprawdę jest to koniecznie. Powinien 
natomiast zwalniać peny, gdy przestały być 
już potrzebne. Tak ma się sprawa 
teoretycznie, w praktyce radosna twór- 
czość niektórych programistów kolejny raz 
pokazała nam, jak gtęboko mają oni zasady 
ustanowione przez twórców systemu 
operacyjnego. Proszę się zatem nie dziwić, 
gdy jakiś hlp3r-m3gA-cOOl programik 
ustawi paletę naszego Workbencha w 
tonacji rodem z psychodelicznego transu, 
wywołanego na skutek spożycia nadmie- 
rnej ilości silnych środków psychotro- 
powych. 

tryby bez palety kolorów - W trybach 
15/16/24-bitowych (tzw. głębokich trybach) 
nie jest wykorzystywana paleta kolorów. 
Teoretycznie stworzenie jej jest możliwe, 
jednak ze względu na zbyt duży rozmiar 
takiej palety (np. dla trybu 24 bitowego 
byłoby to: 2124 * 3 bajty na R, G, B = 
50331648 bajtów, czyli 48 MB (!lt) na 
samą tylko paletę, a do tego należałoby 
jeszcze dodać 3 bajty na numer indeksu * 
wysokość * szerokość obrazu). W związku 
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z tym w głębokich trybach, każdy piksel 
obrazu opisuje się bezpośrednio za pomocą 
jego barwy (czyli składowych RGB - co daje 
3 bajty na każdy piksel), dzięki czemu 
otrzymujemy rozsądną ilość pamięci 
potrzebną do utworzenia obrazu w takim 
trybie. (Na marginesie: Na ekranach 
15/16/24-bitowych system RTG także 
pozwala programom na używanie penów 
(pisaków). Po co, skoro ich tu nie ma? 
Kiedy projektowano system operacyjny 
naszego komputera, nie przewidziano 
obsługi głębokich ekranów. Twórcy 
systemów RTG musieli zostawić furtkę dla 
programów, które nie wiedzą, iż ekrany 
powyżej 8-bitów również istnieją, i aby te 
mogły na nich poprawnie działać 
wprowadzono po prostu emulację penów. 
Dzięki temu, dany program 'sądzi, iz 
pracuje na ekranie paletowym.) 

Warp3D - niezależne sprzętowo sterowniki 
wykorzystujące funkcje 3D w amigowych 
kartach GFX. Warp3D współpracuje z 
systemami CyberGraphX i Picasso96. 
Wersja 2.0 obsługuje karty: CyberVision 
64/3D, CyberVisionPPC, BlizzardVisionPPC. 
W planach wsparcie dla kolejnych kart 
graficznych. Warp3D jest pakietem 
dostępnym na zasadach freeware. 
WarpOS - wielozadaniowy kernel dla pro- 
cesorów PowerPC stworzony przez Sama 
Jordana. 

WarpUP - cały pakiet oprogramowania - 
zawierający WarpOS, HAL (hardware- 
abstraction-layer), stosujący standardy 
PowerOpen i rozszerzony format hunk. 
Najprawdopodobniej WarpUP będzie 
częścią systemu AmigaOS 3.5 tworzonego 
na mocy kontraktu zawartego przez firmę 
Amiga z niemiecką firmą Haageś Partner. 
Wytyczne firmy Commodore - wytyczne 
przeznaczone dla programistów, ściśle 
określające zasady jakie powinny spełniać 
programy pisane dla systemu AmigaOS. 
Poniżej mały wycinek z tych reguł: 

1. Każdy program powinien otwierać się na 
ekranie Workbencha. 

2. Jeśli program musi korzystać z osobne- 
go ekranu, powinien uruchomić się na 
ekranie, który jest kopią aktualnego ekranu 
Workbencha (tryb wyświetlania, liczba 
kolorów, ewentualnie paleta). 

3. Jeśli ekran Workbencha nie spełnia 
odpowiadających programowi wymagań, 
program musi poprosić użytkownika o 
wybór innego trybu wyświetlania za 
pomocą requestera (najlepiej systemowej 
ASL-ki). 

Nieprzestrzeganie tych reguł jest główną 
przyczyną kłopotów z uruchamianiem 
programów na kartach GFX oraz zmorą 
użytkowników monitorów VGA, gdyż PAL 
jest niestety najukochańszym trybem 
autorów ignorujących w/w wytyczne. Na 
szczęście programy, które nie stosują się 
do tych wytycznych są równie przydatne 
jak ich programiści, a kilka wyjątków jest 
tylko potwierdzeniem tej reguły. 


Dziękuję wszystkim bywalcom kanału łwimh za pomoc w 
przygotowaniu tego artykutu 
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Zgodnie z zapowiedzią - 
przystępujemy do opisu 
działania niektórych, często 
używanych programów, na 
Amidze wyposażonej w kartę 
BVisionPPC. 


Marek Pampuch 


Z góry zaznaczam, że wybór jest dość 
subiektywny, niemniej starałem się wybrać 
programy takie, których sam najczęściej 
używam, a także te, z którymi użytkownicy 
BVision zgłaszali jakieś problemy. Oczywiście 
nie wyklucza to opisu działania z kartą 
BVision innych programów w przyszłości. 
Zasadniczo najpierw należy sobie 
zainstalować program do promocji trybów 
graficznych. Będzie to konieczne zwłaszcza 
przy korzystaniu ze starszych programów, 
które nie miały menu pozwalającego na 
ustawienie trybu graficznego i z reguły 
wymuszają PAL, co powoduje "przeskok* 
obrazu w momencie uruchomienia takiego 
programu na stary monitor (jeśli, oczywiście, 
nadal mamy go podłączonego. 

Wygodnie jest otwierać programy na 
blacie Workbencha, bowiem jeśli ustawimy 
na tym blacie potrzebny nam tryb 24-bitowy, 
program uruchomiony "na blacie” z reguły taki 
sam tryb graficzny przejmie. Zasadniczo 
zatem nie powinno być problemów z 
programami otwieranymi "na Workbenchu' a 
przynajmniej w ciągu półtora miesiąca takich 
nie zauważyłem. 

Niektóre programy otwierają jednak 
swój własny ekran i "forsują* własny, w 
większości przypadków PALowski tryb 
graficzny. Tu przyda nam się program do 
promocji trybów. 

Istnieje kilka takich programów. 
Polecam dwa z nich: NewMode i ForceVGA. 
Oba robią to samo - to znaczy zmuszają 
program, aby uruchomił się w ustawionym 
przez nas trybie i zapamiętują te ustawienia. 
Jedyna różnica tkwi w sposobie podejścia do 
ustawiania promocji. NewMode przy 
otwarciu każdego nowego programu czy 
ekranu (co ustawiamy w preferencjach 
programu) wyświetla requester z zapytaniem 
o tryb jaki ma być promowany dla danego 
programu (ekranu). Te ustawienia zostają 
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zapamiętane. Z reguły powinno się ustawiać 
tu tryb identyczny jak ustawiliśmy opcja 
Screen Mode w preferencjach Workbencha, 
w innym przypadku bowiem mogą wystąpić 
kłopoty z promocją ekranów niektórych 
programów. 

ForceVGA działa odwrotnie. Promuje 
tryb automatycznie, a jedynie w przypadku 
gdy dany ekran jest wyjątkowo oporny 
wówczas prosi nas o ręczne podanie 
ustawień i te "wyjątki” zapamiętuje. 

Każdy z tych dwóch programów ma 
swoje 'zady i walety'. Force VGA jest 
wygodniejsze, niemniej nie zawsze taka 
"automatyczna' promocja daje najlepsze 
rezultaty. 

Nie połecam natomiast modnego 
ostatnio programu ModePro. Wprawdzie 
jego interfejs graficzny ma najwięcej 
możliwości. a nawet polskie lokale, ale 
niestety w działaniu sam program jest 
tragiczny (co najczęściej objawia się 
niepożądanymi zwisami uruchamianych przy 
jego pomocy programów. 

Program do promocji trybu graficznego 
należy zapisać na dysku i wywoływać przed 
użyciem nowego, lub promowanego progra- 
mu/ekranu. Można też zapisać go w katalogu 
WBStartup i wówczas będzie pojawiał się w 
momencie uruchomienia programu o 
nieustalonym trybie ekranu. Nie należy 
zapomnieć o odpowiednim skonfigurowaniu 
programu do promocji, na przykład aby 
otwierał się wyłącznie przy napotkaniu na 
jakiś nowy, nie zdefiniowany jeszcze ekran. 

Przy promocji należy pamiętać o tym, że 
karta 24-bitowa (a taką jest BVision) nie 
przepada za promowaniem kilku programów 
jednocześnie (tzn. na różnych ekranach). 
Wprawdzie to zadziała, ale bardzo zwalnia 
szybkość obsługi ekranu. Szczególnie 
"boleśnie" odczują to posiadacze modnych 
ostatnio monitorów cyfrowych. Już przy 
dwóch promowanych "na raz” programach 
czas przełączania ekranów pracujących w 
różnych trybach zwiększa się z 2 sekund do 
ok. 8 sekund, a czasem i więcej (co bardziej 
nerwowi mogą pomyśleć, że komputer się 
zepsuł). Należy też pamiętać o tym, że 
istnieją programy, których promotory w 
żaden sposób nie obsłużą. 

Tu rada: Nieraz po nieudanej promocji 
wydaje nam się że nie pozostało nic innego 
jak reset. Nieprawda. Wystarczy naciskając 
klawisze [Amiga] t [M] przejść do innego, 
poprawnego ekranu, np na blat Workbencha i 
już wszystko jest OK. Inna sprawa, że 
niekiedy efekt naciśnięcia nastąpi po 
wspomnianych kilku(nastu) sekundach. 
Promocja trybów stanowczo nie jest zabawą 
dla nerwowych. 


sionPPC 2 


Niezbyt miłym zaskoczeniem dla 
dotychczasowego AGA-owca jest to, że w 
trybach VGA ekrany są "przygwożdzone” i nie 
można nimi swobodnie zjeżdżać "chwytając" 
za listwę tytułową - jak dotąd. Nie zawsze też 
działa przełączanie ekranów za pomocą 
klikania na gadżet. Na szczęście [Amiga] + 
[MI działa w każdym przypadku (choć nie 
zawsze błyskawicznie - patrz wyżej). 

Innym nieciekawym zaskoczeniem jest 
to, że promocja stwarza jeszcze inne kłopoty 
Wiele razy zdarzyło się nam, że coś się 
zawiesiło (np. YAM) i mieliśmy do wyboru 
"Reboot" lub "Suspend'. Zazwyczaj "zawie- 
szaliśmy* taki felerny program, aby w 
spokoju zabrać się za coś innego. Tu 
wprawdzie taka operacja zawieszenia 
promowanego programu nie zatrzyma nam 
już biegnących procesów, ale nie będziemy 
w stanie wczytać nowego. innego programu 
korzystającego z promocji. 

| jeszcze jedna uwaga. Jeśli urucha- 
miamy jakieś wyjątkowo pamięciożerne 
programy pamiętajmy, że wprawdzie wielką 
zaletą BVision jest uwolnienie nas od 
kłopotów z brakiem CHIPu (karta ma bowiem 
8 MB własnej pamięci graficznej), niemniej... 
nie ma nic za nic. Przerzucanie ekranów 
odbywa się bowiem w pamięci FAST RAM i 
w tym celu każdy nowo otwarty ekran 
rezerwuje sobie potrzebna ilośc tejże FAST 
RAM. A zatem jeśli otworzymy kilka 
ekranów. to może się okazać, że na dzień 
dobry mamy o kilka MB pamięci FAST mniej. 

A teraz zaczynamy opis szczegółowy. Po 
każdym opisie nastąpi ocena. Nie będzie to 
iednak ani ocena karty BVision, ani tym 
bardziej samego programu, lecz szacunkowa 
(i subiektywna) ocena współdziałania danego 
programu z kartą BVision w jej trybach 
graficznych. 


IimageFX 


Po uruchomieniu lmageFX wchodzimy 
do preferencji, ustawiamy wybrany tryb 
przeglądu (Preview) i tu pierwsze 
zaskoczenie. W opcji Color możemy ustawić 
tylko 256 kolorów. Jeszcze większa 
"'przyjemność” czeka nas po wczytaniu 
jakiegokolwiek obrazka Mimo, że 
ustawiliśmy tryb kolorowy 1 24 bitowy - 
obrazek podglądowy pokazuje się w 16 
odcieniach szarości. Po prostu zainstalowany 
dotąd moduł loadera tak się zachowuje. 
Rozwiązanie jest proste. Ponieważ insta- 
lowaliśmy ImageFX w czasach, gdy BVision 
było naszym marzeniem - program wyko- 
rzystał sterowniki dla AGA. Należy to 
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zmienić. Trzeba doinstalować loader o 
nazwie WindowedCGX i zastąpić nim "stary" 
agowski. Teraz przy ładowaniu programu 
wybieramy potrzebny nam tryb i już możemy 
podziwiać 24 bitowy preview. Nie dość że 
wszystko (nawet layery) wyświetlane jest w 
oka mgnieniu z rewelacyjną jakością, to 
praktycznie mozemy zapomnieć o funkcji 
Render i pracować cały czas na obrazku 
"podglądowym”, a na zakończenie pracy 
zapisać go w potrzebnym formacie. Nawet 
przy 68060 na karcie PPC (wciąż czekamy na 
lmagePPCFX) znacznie przyspiesza to pracę. 

Dwie uwagi: W odróżnieniu od doty- 
chczasowego 'agowego" ladowania - w tym 
przypadku lepiej uruchomić lmageFX w 
wersji otwierającej się na blacie Work- 
bencha, a nie na własnym ekranie Ten 
ostatni bowiem da nam znacznie gorszy 
obraz (nie wiem czemu "własny" ekran IFX 
jest rastrowany, ale tak jest) i niezbyt 
dopasowaną paletę. 

Druga uwaga: nie próbujcie zamiast 

WindowedCGX używać "normalnego" 
Windowed, bowiem zakończy się to nieu- 
chronnym Guru. 
Ocene: dobra plus (jest trochę prze- 
stawiania, a sam sterownik wydaje się być 
leciutko niedopracowany. Ale znając Kermita 
Woodala jestem pewien, że w chwili gdy 
czytacie ten tekst - powyższego problemu 
może już nie być). 


Fantastic Dreams 


Jeśli do tej pory korzystaliśmy z 
zainstalowanego 'na Agę' programu 
Fantastic (lub Elastic) Dreams - to 
uruchomienie tego programu również nas 
zaskoczy, bowiem obraz będzie obcięty na 
dole, co praktycznie uniemożliwi dostanie 
się do niektórych ważnych opcji menu 
graficznego. Jednak tu rada jest prostsza niż 
w przypadku lmageFX. Należy usunąć z 
katalogu S: znajdujące się tam preferencje 
Fantastic (Elastic) Dreams i załadować 
program ponownie. Tylko bowiem w ten 
sposób możemy zmienić te preferencje na 
nowe, dopasowane do karty BVision. 
Później możemy jeszcze wejść do menu 
Managera i też nieco pozmieniać (na 


przykład wyłączyć bezsensowny raczej przy 
karcie graficznej dithering FloydaSteinberga, 
a wyświetlanie systemowe zmienić na 
bezpośrednie (Direct), co znacznie je 
przyspieszy 

Ocene: bardzo dobra 


Personal Paint 


Wszystkie procedury Personal Paint 
były pisane z myślą o AGA i dlatego 
obsługują one maksimum 256 kolorów. 
Wprawdzie w najnowszych wersjach 
wprowadzono przełącznik RTG, który 
umożliwi wyświetlenie ekranu Personal 
Paint na ekranie VGA Amigi wyposażonej w 
BvVision. niemniej będziemy mieli do 
wyboru wyłącznie tryby 8-bitowe (256 
kolorów). oczywiście znacznie wyraźniejsze 
i szybsze niż te same 256 kolorów na AGA. 
Uwaga: Ustawienia RTG włączone i ekran 
8-bitowy 800 x 600 można ustawić w 
preferencjach Personal Paint. A jak to 
zrobić? Wszystko to, a także problemy 
przy współpracy z kartami graficznymi 
opisane są dokładnie w polskiej instrukcji, 
którą znajdziecie na kompakcie okła- 
dkowym Magazynu Amiga nr 7 (z listopada 
1998). 

W przypadku PersonalPaint nic nie da 
promocja trybu graficznego. Program 
bowiem wczytuje swoje preferencje z 
plików "startup" dopiero po otwarciu 
własnego ekranu i ewentualnie ustawione 
w NewMode parametry zostaną zastąpione 
przez te "programowe". A w nich, jak już 
napisałem wyżej - maksimum to 256 
kolorów. Dodatkowy problem może wy- 
stąpić podczas ładowania dużych obra- 
zków. Po prostu PersonalPaintowi zabra- 
knie pamięci graficznej, bowiem wszelkie 
jego odwołania będą do pamięci Amigi. 
Można to obejść drogą różnych sztuczek 
opisanych we wspomnianej instrukcji, ale 
po co się męczyć, Skoro na przykład 
ostatnio NewTek udostępnił kod źródłowy 
TVPaint (programu przystosowanego 
wyłącznie do kart 24-bit). A zatem Personal 
Paint wprawdzie zadziała z kartą BVision, 
ale nie wykorzysta w pełni jej możliwości. 
Ocena: dostateczna 


HARDWARE 


PageStream 


Dwie osoby zgłosiły nam kłopoty z 
działaniem programu PageStream na Amidze 
(tzn, że program sam wymusza ekran 
PALowski). Jest to dla nas (tzn. redakcji) 
całkowicie niezrozumiałe. PageStream działa 
bowiem dobrze zarówno z CyberVisionPPC 
jak i z BVision, co wiemy z praktyki. Ba, 
działa nawet lepiej niż bez tych kart 
(szybkość wyświetlania). Najprawdopodo- 
bniej coś musi być źle ustawione. Możliwe 
jest też, że wspomniani Czytelnicy w ogóle 
nie próbowali dokonać promocji trybu ekra- 
nowego. 

Ocene: bardzo dobra 


Scala 


Tu będzie pewien problem. Scala nie 
zadziała idealnie. Wprawdzie ustawiając 
programem do promocji trybu *'mod' 
identyczny jak dla Workbencha (gdyż z 
jakimkolwiek innym nastąpi zwis) będziemy 
mogli pracować, ale ponieważ wbudowany 
interfejs graficzny programu jest dość 
nietypowy i w LokResie - otrzymamy 
spłaszczony obraz i to na dodatek w górnej 
połówce ekranu. Praca na takim menu do 
komfortowych nie należy - trudno także 
ocenić, czy proporcje, na przykład promienia 
koła dobraliśmy odpowiednio. Dopiero po 
zapisaniu prezentacji będącej wynikiem takiej 
"randki w półciemno” i odtworzeniu jej na 
AGA (bo oczywiście promocja trybu nie 
zaingeruje nam w liczbę kolorów czy 
rozdzielczości zapisywanej prezentacji) 
zobaczymy swoje błędy. Nie jest to zbyt 
wygodny rodza; pracy. 

Wprawdzie krążą pogłoski, że 
Haage$Partner, który ostatnio przejął 
dystrybucję Scali w Niemczech zamierza 
napisać jakiś sterownik pod WarpUPa i 
Warpa3D, niemniej są to na razie nie 
potwierdzone plotki. Zastanówmy się 
ponadto jaki sens ma zmuszanie Scali do 
pracy pod BVision. Przede wszystkim tryby 
24-bitowe z reguły nie współpracują z 
genlockiem, a Scalowe prezentacje 


zazwyczaj właśnie poprzez genlock trafiają na 
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taśmy wideo czy do do telewizji kablowych (i 
nie tylko). Ponadto nawet gdyby się udało 
dopasować 24 bity do Scali, to mogły by 
wystąpić problemy z aspektem obrazka. 
Przeskalowywać wszystkie podkłady? 
Horror, zwłaszcza w Sytuacji, gdy zazwyczaj 
Scala pracuje w kablówkach na zasadzie 
strażaka potrafiącego prędko coś zrobić. 

Być może kiedyś powstanie na Amigę 
karta wizyjna z obsługą genlocka, czy z 
sygnałami typu composite, lub beta BVision 
tego i tak na razie nie ma. A zatem wszyscy, 
chcący nadal tworzyć prezentacje Scalowe 
powinni raczej zachować sobie drugi 
(palowski) monitor, który jak już napisałem 
będzie mógł pracować równolegle. 

Być moze moje nieco negatywne 
odczucia były spowodowane użyciem 
niewłaściwego programu do promocji 
trybów, a może jescze należało by pogrzebać 
co nieco w parametrach "promocjanta". 
Ocena: dostateczna 


DiskMaster 


Tu wystarczy zwykła promocja trybu. 
Można wprawdzie bawić się z ustawieniem 
ID w menu "Startup.DM" ale to rozwiązanie 
nieeleganckie i nieelastyczne. Program 
pracuje z kartą BVision po takim wypro- 
mowaniu bez zarzutu, można także wyko- 
rzystać do "upiększania" menu wszystkie 256 
olorów palety Workbencha (oczywiście jeśli 
w menu programu promocji ustawiliśmy te 
256 kolorów]. 

Ocena: bardzo dobra 


Directory Opus 


Z góry zaznaczam, że sprawdzałem 
ostatnią wersję Opusa, którą toleruję (tzn. 
4.12) i nie mam najmniejszych zastrzeżeń do 
współpracy. Jeśli natomiast chodzi o "piątkę" 
czyli osławionego Magellana - opieram się na 
opiniach zebranych od innych użytkowników. 
Zdania są podzielone: od krytyki ("u kumpla z 
CyberVisionPPC chodzi dobrze, u mnie 
czasem wariuje”) do zachwytów. Tych 
ostatnich jest więcej. Niemniej wystawiona 
ocena dotyczy wspomnianej wersji 4.12. 
Ocene: bardzo dobra 


CED 


Lekki zgrzyt. Z kartą BVision CED (v 4.0) 
chodzi gorzej niż bez tej karty Wskażnik myszki 
i kursor (zwłaszcza przy wielu pracujących w tle 
programach, a szczególnie wtedy, jeśli są to 
programy promowane) przedziwnie skaczą nie 
nadążając za ruchem myszki lub kursora. 
Dodatkowo BVision 'zmusza” do nieco 
wolniejszego pisania niż na AGA. Nie jest to 
jednak wina karty. CED powstał bowiem w 
prehistorycznych czasach, później długo nie był 
rozwijany, a po "odstąpieniu" praw autorskich - 
kolejne update opierały się nadal na AGA i 
Motoroli, mimo, że PPC już dawno był na 
rynku, a BVision miało sie wkrótce pojawić. 
Identyczne objawy zauważyli bowiem 
użytkownicy "starszego brata” (tzn. kart 
CyberVisionPPC). Ostatnio pojawił się kolejny 
upgrade (v 4.20 CEDa - jest to wersja legalna, 
bowiem 4.17 jest koniem trojańskim). Można 
w niej już pisać z normalną szybkością (a za 
taką uważam ok. 180 znaków na minutę), 
natomiast kursor dalej "skacze" po menu. To 
nietypowe zachowanie się jest być też być 
spowodowane innymi niż BVision przyczynami 
(znam przypadki, w których na jednym 
komputerze dany program, np Opus 5 działa 
bezbłednie, na innym - pozornie identycznym - 
nieco szwankuje), choć bez BVision wszystko 
jest OK. Winne mogą byc tu choćby różne 
nakładki na system. 

Mimo tych niedogodności obraz jest 
znacznie wyraźniejszy i czytelniejszy niż 
dotychczas na AGA, co, na przykład dla mnie - 
spędzającego przed ekranem CEDa kilka godzin 
dziennie nie jest bez znaczenia. | to jest jedną z 
najważniejszych przyczyn dla których będę 
używał i promował BVision. Oczy mamy tyłko 
jedne i jak w aplikacjach typu gry. czy (od biedy) 
grafika dla wielu z Was AGA wystarcza, tak w 
aplikacjach "tekstowych" i DTP wyraźny obraz 
jest bezwzględnie konieczny. 

Ocena: dobra 


iBrowse 


Brak zastrzeżeń. Programy "sieciowe" 
otwierają się na blacie Workbencha, co 
automatycznie wymusza im taki tryb jak 
ustawiliśmy systemowo. Różnica kolosalna: 
wyraźne literki w mailach i na ircu, 


błyskawicznie wyświetlające się pełnokolorowe 
obrazki w browserach. Co tu więcej dodawać. 
Ocena: bardzo dobra 


Programy do ustawiania 
palety kolorów, itp. 


W pierwszym momencie byłem niemile 
zaskoczony. Wprawdzie wiedziałem. że zmiana 
liczby kolorów na ekranie Workbencha z 8 na 
256 spowoduje zawirowania, ale nie 
przypuszczałem, że aż takie. Okazuje się 
bowiem, że choć większość programów do 
edycji palety uruchamia się na ekranie WB, a 
zatem nie ma problemów z promocją trybu to: 
albo program ma paletę 16 lub 32-kolorową, 
albo ma 256-kolorową, ale nie ma możliwości 
zapisu dokonanych zmian, albo ma wszystko 
co potrzeba , ale za to działa fatalnie. 
Praktycznie jedynym możliwym do użycia jest 
program FullPalette, tyle, że nie jest to typowy 
program edycyjny, a program typu FixColors 
przystosowany do 256 kolorów. Aby ustawić 
sobie trwale nową paletę należy: 

0) wyrzucić z szuflady WBStartup jakiekolwiek 
programy służące do macherowania kolorami 
(jeśli takie tam wcześniej daliśmy). 

1) zainstalować program FullPalette. 

2) uruchomić systemowy program Palette w 
trybie Multicolor Settings. 

3) ustawić potrzebne 8 kolorów i zapisać tę 
paletę. 

4) uruchomić FullPalette i "zamknąć" (przez 
ustawienie Locked) pierwsze 4 i ostatnie 4 
kolory, bowiem są one najczęściej 
wykorzystywane przez ikony i podkłady. 
5) zapisać takie ustawienia FullPalette. 

6) zresetować komputer 

Ocena nie dotyczyła by FullPalette, 
bowiem jak się okazuje ten program nie ma 
"konkurencji" a wszystkich innych programów 
tego typu i była by niedostateczna z minusem, 
zatem pomińmy tym razem tą ocenę 


Proglam ea grabienia 
ekranu 


Chodzi oczywiście © jedno z trzech (ja znam 
tyle) znaczeń tego wyrazu, Slangowe, 


oznaczające zapisywanie ekranu w postaci pliku. 
Wszystkie dotychczasowe programy których 
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używałem działają (w zależności od tego na jakim 
ekranie się uruchamiają albo z promocją, albo 
bez), ale... mogą zapisać plik ekranowy jedynie w 
256 kolorach. Jeśli komuś to wystarcza - może 
dalej używać Fenstera, opcji Grab Screen z 
Personal Painta itp, itd. Jeśli jednak nie - musi 
zainstalować sobie Cyber Grab lub SGrab. Oba 
te programy są napisane pod karty 24-bit, a 
zatem działać "muszą". | działają - nieźle, a to, 
który wybierzecie zależy od waszych upodobań. 
W związku z tym oceny także i tu nie będzie. 
llustracje do tego artykułu były wykonane 
programe SGrab, moim zdaniem wygodniejszym 
w obsłudze i konfiguracji. Wszystkim 
zainteresowanym tym tematem polecam artykuł 
kol. Kazimierczaka z Magazynu Amiga 3/99. 


FG24 


Podobne uwagi jak w przypadku Scali. 
Wbudowany, dopasowany do niestan- 
dardowych rozdzielczości interfejs graficzny 
uniemożliwia wypromowanie tego programu 
jakimkolwiek "promotorem" w trybie innym niż 
taki jak ustawiony dla Workbencha. Ponieważ 
"normalnie" (tzn. na AGA) był to ekran LoRes, tu 
otrzymamy splaszcony obrazek w górnej 
połówie ekranu, ale pracować się da, poza tym, 
że trzeba mieć nieżle oczy aby dopatrzyć się 
czegokolwiek w miniaturowym teraz okienku 
Preview. Oczywiście, tak jak w przypadku Scali 
miłośnikom dużych wyraźnych previewów i 
menu pozostaje możliwość korzystania z 
"normalnego" monitora lub telewizora w PALu 
podczas digitalizacji. 

Ocena: dostateczna 


AmiTekstPro 


Tu problemów nie ma. Wystarczy 
otworzyć program na oknie Workbencha i jest 
wszystko bez zarzutu. Wprawdzie program 
(mowa o wersji 1.3) ma możliwość wybrania 
Okna na jakim się ma otworzyć, a nawet zmiany 
rozdzielczości, niemniej ta opcja w przypadku 
BVision nie działa najlepiej. Jeśli jednak 
otworzymy program z Workbencha to kursor 
będzie skakał podobnie jak w CEDzie, 
natomiast w polu tekstowym pozwala na 
znacznie szybsze pisanie niż jego starszy brat. 
Ocena: dobra plus 


TurboCalc 


No problems, no comments. Zarówno 
otwarty z Workbencha, jak i na wlasnym 
ekranie o rozdzielczości dopasowanej do 
rozdzielczości BVision spisuje się bez 
zarzutu. 

Ocena: bardzo dobra 


Programy do internetu 


Była już mowa o IBrowse. Do Internetu 
Są jednak także i inne programy. Nie 
stwarzają one problemu. Wszystkie których 
używam (a Wy zapewne także), tzn. 
Miami,AmIRC, YAM v1.3.5, AmFTp otwierają 
się 'na blacie" a zatem przyjmują tryb 
ustawiony dla Workbencha. Trzeba przyznać, 
że Szybkie wyświetlanie obrazków w 212 
kolorach Ibrowse jest (przynajmniej dla mnie) 
kolejnym z powodów dla których warto mieć 
kartę BVision. Nieco inaczej (własny ekran) 
działa DCTelnet, jednak wystarczy mu 
ustawić w Settings odpowiedni dla BVision 
tryb ekranu i wszystko jest OK 
Ocena: Bardzo dobra 


Programy do 
pokazywania obrazków 


Tu jest problem największy. Nasze stare 
ulubione pokazywaczki (np. Viewtek) są 
przystosowane do wyświetlania obrazków AGA. 
Opisana wyżej promocja trybu pozwoli jedynie 
na wyświetlenie ekranu pokazywaczki, nie zmusi 
jej jednak do pracy w trybie 24-bit. Oczywiście 
można do tego celu wykorzystać na przykład 
lmageFX, jednak zaprzęganie kombajnu do 
ścięcia kilku kłosów jest co najmniej śmieszne. A 
zatem należy rozejrzeć się za innymi pokazy- 
waczami, najlepiej takimi, które da się podłożyć 
pod Directory Opusa czy Disk Mastera. 
Najpopularniejszy z nich jest CyberShow. Jest to 
program shareware na dodatek (moim zdaniem) 
zbyt drogi w stosunku do prezentowanych 
umiejętności, jednak chyba najprostszy do 
zdobycia (Aminet). Ma, przynajmniej dla mnie 
dwie wady. W trybie 24-bit jest przystosowany 
iedynie do współpracy z innym programem tego 
samego autora - PhotoAlbum, i jeśli używamy go 
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osobno musimy wyłączyć używanie datatype 
24-bitowych (przez No24bitDT), a to pogarsza 
nieco walory "wizualne" i szybkość działania 
programu. Druga wada jest taka, że program w 
trakcie wyświetlanie otwiera dwa okna 
(ładowania i wyświetlanie). Nie wpływa to w 
wielkim stopniu na działanie programu, niemniej 
jest denerwujące. A w instrukcji - ani słowa na 
temat jak te okna wyłączyć (bo na pewno jakoś 
się da). Wpłacając autorowi słoną opłatę 
rejestracyjną (50 DM, porównajcie to sobie z 
opłatami za DUŻE programy, np. Ami Broker) 
załączyłem list z prośbą o wyjaśnienie sprawy. 
Do momentu oddania tekstu do druku - nie 
otrzymałem odpowiedzi. Może za miesiąc coś o 
tym napiszę. Istnieje także inny program 
shareware (nieco większy i nieco droższy) do 
wyświetlania SuperView. Ma on specjalne 
moduły do wspólpracy z PPC. Opiszę go za 
miesiąc. Niedawno pojawił się na Aminecie 
program Show w wersji 1.16 - wykorzystujący 
zarówno możliwości BVision, jak i PPC. Nie ma 
on opisanych wyżej "wad" - niemniej ma inne: 
jest... nieco wolniejszy, a poza tym ma dość 
ograniczoną liczbę rozpoznawanych forma- 
tów.(JPEG, PNG, GIF, TARGA, BMP, PPM, 
TIFF). Jak widac IFFa tym programem nie 
zobaczymy. Ale za to jest (cytuję Autora) - "totally 
free". Kolejny program - VViewer dotarł do mnie 
zbyt późno aby go opisać w tym artykule. O nim 
także za miesiąc Najwygodniej byłoby zatem 
znaleźć jakiś stary program wyświetlający, który 
nie ma własnych procedur wyświetlania, a 
korzysta z Datatypes. Oczywiście trzeba mieć 
nowe 24-bitowe datatypes i zainstalowaną taką 
wersję picture.datatype (na którym opiera się 
cała reszta wyświetlających datatypes). która 
współpracuje z kartami 24-bit, np v 43.764. 

Na tym na razie kończę. Za miesiąc 
dalsze programy (m.in. Ort, AmiTekst 2.0 i 
programy muzyczne oraz wspomniane wyżej 
pokazywaczki. Nie będzie natomiast nic o 
grach, tu bowiem sprawa jest prosta: tam 
gdzie się da ustawić w grze tryb dla BVision 
to problemów nie ma, ci giercmani zaś, którzy 
chcą mieć "święty spokój” z uruchamianiem 
gier - niech lepiej kupią scandoubler, a nie 
kartę BVision. Większość gier opiera się 
bowiem na sztuczkach pozasystemowych, 
których zaden program do promocji trybów 
nie przetrawi.). Na tym na razie kończę. Za 
miesiąc dalsze programy (m.in. Ort, AmiTekst 
2.0 i programy muzycznej. A średnia ocena 
współdziałania opisanych dzisiaj programów z 
BVision wynosi 4,41. 
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Meje bcje z 


Jako biedny posiadacz 
zwykłego 603e/240 MHz oraz 
68060/50 MHz odczuwałem 
już od dłuższego czasu 
potworną wręcz 
ślamazarność układów 
graficznych w mojej Amisi. 
Męczyłem się używając 
ślimaczącej się na Zorro Il 
karty CyberVision 64/3D. 
Jedyną rzeczą, która 
trzymała mnie przy życiu 
była świadomość, że i tak 
jestem w co najmniej 20 razy 
lepszej sytuacji niż posiadacz 
wyłącznie kości AGA. Mniej 
więcej taka jest właśnie 
różnica między kartą CV 
64/3D a układami A1200, za 
wyjątkiem oczywiście 
szybkości przesyłania danych 
graficznych. Niecałe dwa 
megabajty na sekundę do 
karty graficznej to mniej niż 
szybkość mojego twardziela! 
Czułem, że jeśli szybko się to 
nie zmieni - oszaleję (nie 
wspomnę nic o Quake, 
wiekącym się maksimum 20 
klatek na sekundę w 
320x200). 


Michał Bartczak 


Wreszcie, po kilku 'chwilkach" czekania 
(dokładnie - od sierpnia do marca) karty 
BVisionPPC pojawiły się w na rynku, w 
takiej ilości, że szary użytkownik może już 
je kupić, o ile ma kasę - kosztuję toto od 
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750 do 1200 zł, w załeżności od chciwości 
dealera i stopnia napalenia kupującego. 


Nareszcie! 


Drżącymi lapkami wyrwałem biedne- 
mu sprzedawcy pudło z kartą, oczywiście 
zapomniawszy zapłacić - musiałem się 
wrócić. Otworzyłem małe, szare pudełe- 
czko biegnąc szaleńczo pomiędzy stojącymi 
w kosmicznym korku samochodami. Zanim 
dopadłem zdyszany do domu (około 4 
kilometrów poznalem już pobieżnie jego 
zawartość. W pudełku byla rozsądna ilość 
ślicznej, różowej gąbki, jakaś dyskietka, 
nieudane ksero imitujące instrukcję oraz to 
cudo. 

W domu przyjrzałem się nowemu 
zakupowi nieco doglębniej - po rozpako- 
waniu z antystatycznej folii cudo rozpadło 
się na dwa cuda - samą kartę graficzną, 
wielkości rozdeptanego pudelka po 
zapałkach, oraz płytkę drukowaną do 
wyprowadzenia złącza VGA z Amigi. Z pudła 
wypadły też dwie śrubki. j 

Postanowilem zrobić coś głupiego - 
mianowicie: zanim zainstalowałem, prze- 
czytałem instrukcję. Dowiedziałem się z 
instrukcji, jakiego to wspaniałego zakupu 








właśnie dokonałem (słowo w słowo cytat z 
instrukcji od CV 64/3D, która jednakże była 
kilkadziesiąt razy większa i lepsza...). 


Instalacja 


Kolejnym punktem instrukcji było 
zalecenie zainstalowania najnowszego 
FlashUpdate. Oczywiście, trzeba go bylo 
najpierw ściągnąć z sieci, bo nie raczyli 
dostarczyć go na owej dyskietce. 
Włączyłem więc modem, sciągnąłem co 
trzeba, zrobiłem flash update i - nic nie 
wybuchło. Jest dobrze. Po kilku następnych 
chwilkach już przykręcałem BVisionPPC do 
PPC. (do tego (mam nadzieję) służyły obie 
te śrubki). Po 10 minutach mialem już 
całość złożoną i załączyłem zasilanie 
nadeptując na oba klawisze myszy. 
Pierwsza (pozytywna, jak najbardziej) 
niespodzianka: pokazało się bootmenu! Na 
karcie graficznej! Najnowsze updaty Flash 
w PPC posiadają coś w rodzaju emulatora 
kości ECS na karcie graficznej. Wszystko 
to, co wyświetla się na monitorze 15 kHz 
kopiowane jest też do karty graficznej. 
Chodzi to wolno, ale wystarczy do 
awaryjnego odpalenia komputera. 
Wszystkich śliniących się już na demka bez 
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scandoublera muszę ostudzić - dziala to 
tylko na bootmenu i ekranie z shellem, przy 
odpalaniu komputera bez sekwencji 
startowej. Może kiedyś phase 5 zaimple- 
mentuje całość.. 

Kolejnym punktem była instalacja CGX. 
Polecam od razu CGX v4.1, ponieważ CGX 
v4 ma małe problemy z kartą BVisionPPC 
(mimo, iż działa, chociaż ze sterownikami 
od CybervVisionPPC]. CGX v3 dostarczany 
jest razem z kartą, CGX v4 trzeba kupić i 
upgrade ować ściągając z sieci v4.1. 

Wszystko (jak do tej pory) przebiegło w 
miarę bezboleśnie. Po kilkunastu minutach 
miałem już zdefiniowane pasujące mi tryby 
ekranu. 

Odpaliłlem ponownie System, 
wybrałem tryb graficzny karty. | działa od 
pierwszego razu. Bez żadnych problemów. 
Miałem wrażenie, że jakaś dobra dusza się 
do mnie miło uśmiechnęła, pomimo tego że 
byl to 13 marca (z doświadczenia wiem 
jednak, że u innych nie było już tak różowo). 
Problemy były u tych, którzy mieli 
maksymalnie podbajerzony system pod 
stare kości AGA, wszystkie hacki i inne 
dziwolągi nie będą działać na karcie 
graficznej. Ja już miałem taki ból, jak 
instalowałem kartę CV 64/3D, dlatego teraz 
nie było kłopotów. 

Rozpalony do białości oczekiwaniem 
odpalilem wreszcie QuakePPC...heh? 
Widzę ciemność!!! - aaa, przepraszam. 
Quake odpalił mi się na kościach AGA, nic 
dziwnego, zważywszy, że znikły mu tryby 
graficzne od starej karty CybervVision 64/3D. 
Wybrałem więc odpowiedni tryb 
BvisionPPC. Wow! Pędzi! 

Zaraz potem odpaliłem mój prywatny 
programik do testowania szybkości złącza 
graficznego. Co najmniej 10 razy szybciej! 

Wtedy też dokonałem drobnego 
odkrycia, które może zdziwić większość 
użytkowników: złącze graficzne karty 
pracuje tym szybciej, im większą 
częstotliwość odświeżania (tzw. pixelclock) 
ustawimy. W związku z tym tryb B00x600 
ma szybszy transfer do pamięci graficznej 
niż 320x200. Dobrym rozwiązaniem było 
więc maksymalne (na tyle, na ile pozwoli 
monitor) podkręcenie PixelClock w 
większości trybów. Ale bez przesady - dla 
zbyt wysokich wartości PixelClock róznica 
w Szybkości złącza graficznego jest już 
żadna, a można pozbawić się możliwości 
używania wspomagania 3D. 

Stworzyłem więc tryb ekranu 416x300 
- odświeżanie 120 Hz i odpaliłem Quake. 
Chodzi szybciej niż poprzednio w 
rozdzielczości 320x200! 37 fps w tej 
rozdzielczości to już nic szczególnego, bywa 
czasem i więcej. 

No dobrze, przyszedł czas na inne 
programy. Testy (różniste, nie mam 
cierpliwości, żeby je wszystkie wymieniać) 
pokazały, że jest to jedna z najszybszych (a 
w większości wypadków najszybsza) karta 
graficzna do Amigi. Po przetestowaniu 
systemu przyszedł czas na funkcje 3D. 


Ponieważ jestem lekko stukniętym 
koderem, byłem w stanie dokonać więcej 
testów niż normalny użytkownik... 

Po pierwsze - instałacja Warp3D i 
StormMesa (OpenGL). 

Większość ludzi odczuwa mdłości na 
słowo WarpUP. Otóż, okazuje się, że 
można zmusić go do stabilnej pracy: po 
pierwsze trzeba zainstalować WarpUP w 
wersji SĘ ustawić zmienną 
powerpc/terminator na 2 (ręcznie! instaler 
na to nie pozwala!), oraz pozwolić 
instalerowi od WarpUP ustawić zmienną 
powerpc/gfxadd. A potem wystarczy już 
tylko zadbać, aby podczas uruchamiania 
programów pod WarpUP nie było żadnych 
programików majstrujących przy PPC - 
takich jak np. datatypy akXXXX. Wiem tez, 
że można całkowicie zrezygnować z 
programów pod PowerUPł Przeglądarki, 
datatypy, odgrywarki do mp3, a nawet 
odgrywaczka do SIDów - wszystko to jest 
też w wersji pod WarpUP. 


Kilka uwag 


Nie instalujcie wersji ppc bibliotek 
CyberGraphX - nie ma to w ogóle sensu. 

Nie instalujcie wersji v7 WarpUP (tej 
tzw. kompatybilnej). 

W envarc: Warp3D/permedia2/ jest 
sobie zmienna dither, warto ustawić ją na 
"on". (bez cudzysłowów). 

| jeśli zdarzy się wam, że WarpUP 
zawiesi się podczas korzystania z Warp3D, 
albo w ogóle z korzystania z karty graficznej 
- Oznacza to, że źle ustawiliście zmienną 
gfxadd. 

Dla ułatwienia zmienne z WarpUP, z 
mojego działającego systemu: 


debug 0 
EarltyTerm 0 
force 1 
gfxaddr $e0000000 
HideWarning 1 
memprot 1 
noPPC 0 
Terminator 2 


crashfile CON: 0/20/400/300/WarpOS - 
PowerPC _ Exception/AUTO/CLOSE/WAIT/ 
INACTIVE 
alertfiie CON: 0/20/400/200/WarpOS - 
System  'Message/AUTO/CLOSE/WAIT/ 
INACTIVE 


Teraz warto zainstalować StormMesa i 
(po zwiększeniu stosu komendą np. Stack 
900000) pobawić się demkami dołączonymi 
do owej implementacji OpenGL. Pamię- 
tajcie o parametrze -vfast przy każdym 
demku! 

Z mojego prywatnego engine 3D 
wynika, że możliwe jest zrobienie programu 
(gry?) która będzie chodziła kilkadziesiąt fps 
w rozdzielczości 800x600 w 24 bitach. 
Teksturowanie razem z filtrowaniem 
tekstur, przeźroczystość, Z-Buffer - to 


wszystko działa (w porównaniu z np. CV3D) 
niesamowicie szybko. Nie musimy już 
płaszczyć się przed użytkownikiem peceta z 
VooDoo. 

Końcowe wnioski: Ta karta powinna 
byc najważniejszym zakupem każdego 
amigowca wyposażonego w PPC. (dotyczy 
to też jej bliźniaczego odpowiednika: 
CvVisionPPC - w sumie wszystkie powyższe 
uwagi w tym tekście dotyczą także i tejże 
karty). 

Uruchomcie sobie test P36Speed vi.0 
i jeśli czujecie się nie przekonani, porów- 
najcie rezultaty waszych ślamazarnych 


kości AGA z tym co jest poniżej: 


800x600 256 kolorów 
RectFill 6626 
RectFill Pattern 729 
WritePixel 244594 
WriteChunkyPixels 647 
WritePixelArray8 857 
WritePixelLine8 12973 
DraweEllipse 14676 
DrawcCircle 15181 
Draw 15569 
ScrolłRasterX 254 
ScrollRasterY 409 
Text 6916 
BIBitMap 5163 
BItBitMapRastPort 4547 
BitMapScaling 71 
OpenWindow 73 
MoveWindow 768 
SizeWindow 183 
CON-Output 431 
ScreenToFront 58 
800x600 65536 kolorów 
RectFill 5094 
RectFill Pattern 740 
WritePixel 173135 
WriteChunkyPixels 411 
WritePixelArray8 412 
WritePixelLine8 10311 
DrawEllipse 1893 
Drawcircle 13149 
Draw 6307 
ScrollRasterX 123 
ScroliRasterY 177 
Text 5986 
BItBitMap 4909 
BItBitMapRastPort 4255 
BitMapScaling 38 
OpenWindow 65 
MoveWindow 485 
SizeWindow 181 
CON-Output 186 
ScreenToFront 58 


Kwestia ceny: Jest to tania jak na 
warunki amigowe karta. Nic tylko lecieć do 
sklepu i kupować. 

Co do instrukcji - może wygląda ona 
koszmarnie, ale jest wystarczająco dobra. 
Można dowiedzieć się z niej wszystkiego, 
co potrzeba, włącznie ze sposobem 
podłączenia dodatkowego zasilania do płyty 
Amigi. 
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Technelegia 


Aby móc skorzystać z 
dobrodziejstw jakie daje nam 
technologia CD należy być 
wyposażonym w odpowiedni 
sprzęt oraz oprogramowanie. 
Ono to właśnie jest głównym 
bohaterem dzisiejszej części 
cyklu. 


Michał Kożusznik 


System operacyjny Amigi standar- 
dowo nie zawiera żadnego rozsądnego 
oprogramowania, umożliwiającego obsłu- 
gę napędów CD. Oczywiście celowo 
pomijam możliwość skorzystania z 
Commodorowskich sterowników jako, że 
są jedną wielką pomyłką. Na szczęście 
powstało kilka niezależnych pakietów 
umożliwiających odczyt danych z krążków 
CD. Obsługują one prawie wszystkie 
formaty tak fizyczne jak i logiczne. 
Najlepszymi ze względu na ilość 
obsługiwanych formatów i napędów są 
ASIMcdfs i CACHEcdfs. Są to pakiety 
komercyjne. 


ASIMcdfs 


Umożliwia odczyt wszystkich forma- 
tów fizycznych (obsługiwanych przez dany 
model czytnika) Co do formatów logi- 
cznych to na dzień dzisiejszy brakuje mu 
tylko możliwości odczytu formatu Joliet i 
pakietowego UDF. Obsługuje napędy 
ATAPI i SCSI. 

Jako jedyny potrafi przedstawić 
ścieżki audio jako pliki i to w różnych 
formatach. Próba przeglądania płyty CDDA 
w podobny sposób jak dysku z danymi 
spowoduje ukazanie się kilku pod- 
katalogów, wewnątrz których znajdziemy 
pliki będące zapisem cyfrowym muzyki z 
płyty. Pliki te są w formacie na jaki 
wskazuje nazwa podkatalogu, np. AIFF 


26 


stereo. O ile napęd CD da się obsłużyć 
przez ten pakiet, daje to bardzo wygodny 
sposób zrzucania muzyki (DAE - Digitał 
Audio Extraction) na HDD, Program 
konfiguracyjny daje szeroką możliwość 
ustawienia parametrów pakietu, w tym 
ikon dla różnego rodzaju płyt czy plików 
(PhotoCD, CDDA etc). 

W zestawie znajdują się dodatkowe 
programy, umożliwiające odtwarzanie płyt 
CDDA, rozpoznawanie podłączonych na- 
pędów CD, zmienianie płyt w napędach 
mieszczących ich kilka. 

Jego wadą jest to, że nie ze wszystki- 
mi napędami CD chce poprawnie praco- 
wać, a także nie posiada sterowników do 
części niektórych kontrolerów ATAPI. 
Problem ten można rozwiązać używając z 
tym programem plików "4?.device" z in- 
nych pakietów lub dostarczanych wraz z 
kontrolerem. No i poza tym, Asimcdfs jest 
pakietem komercyjnym i to dość drogim. 


CACHEcdfs 


Pod tą nazwą także kryje się zestaw 
sterowników do obsługi CD-Rom'ów. 
Jednakże jest on rozprowadzany w 
pakiecie o nazwie IDEfix. Tym razem 
posiada on status shareware choć troszkę 
droższym od innych pakietów shareware. 
Umożliwia odczyt wszystkich formatów 
fizycznych jak i logicznych (oprócz UDF). 
Jako jedyny potrafi odczytać płyty zapisane 
w formacie Joliet (od Idefix1.9). 

Sterowniki z tego zestawu są bardziej 
uniwersalne niż pochodzące z ASIMcdfs a 
przede wszystkim jest ich dużo więcej co 
umożliwia bezproblemową obsługę 
wszystkich już chyba rozwiązań 
sprzętowych. CACHEcdfs umożliwia zrzut 
CDDA na HDD jednakże w tym celu należy 
skorzystać z dodatkowego oprogramo- 
wania, np. OptyCDPlayer'a. Możliwości 
konfiguracji są skromniejsze niż w 
ASlIMcdfs jednakże wystarczające. 

Poza opisanymi wyżej istnieje jeszcze 
kilka pakietów. Zwykle są to programy 
Shareware. Do nich zaliczyć możemy 
AMlcdfs, AmiCDrom, AtapiPNP. Mimo, iż 
nierzadko są (wg. zapewnień ich autorów) 
szybsze od pozostałych, zwykle nie 
potrafią obsługiwać któregoś z formatów. 
Z drugiej strony ich niska cena jest 


CD 


zachęcająca tym bardziej. że na co dzień 
korzystamy z typowych formatów (CD- 
ROM 1SO09660-2 oraz ewentualnie 
RockRidge) - a te obsługują wszystkie z 
nich. 

W wypadku nagrywarek, nieodzo- 
wnym staje się program do nagrywania 
płyt. Na amigowym rynku istnieje już kilka 
bardzo dobrych programów do tego celu. 
Jednakże jeszcze wielu użytkowników nie 
ma dostępu do nagrywarki spiętej z 
Amigą. Za to mają dostęp do pecetów (np. 
w pracy). Często więc padają pytania jak 
nagrać na nich płytę tak aby była 
odczytywana na Amidze i to z długimi 
nazwami. Dlatego poniższy przegląd 
programów do wypalania będzie dotyczył 
także oprogramowania na inne platformy. 
Na początek oprogramowanie amigowe: 

Wszystkie programy amigowe 
opierają się na standardowej procedurze 
zawartej w portowanym na Amigę 
programie MKISOFS. Jest to jednak 
program stary, i opisane niżej programy 
mają zarówno atrakcyjne i ułatwiające 
obsługę GUI, jak i wiele usprawnień (m.in. 
sterowniki dla najnowszych nagrywarek, w 
tym CD-RW. 


BurniT 


Bardzo wygodny w obsłudze program. 
Potrafi stworzyć płyty tylko w formacie 
CD-ROM mode 1 (w tym multisession) i 
CDDA. Można za jego pomocą tworzyć 
płyty w mixed mode i CD Extra jednakże 
wymaga to zabawy z pojedynczymi 
ścieżkami. Program bowiem nie umożliwia 
tego w sposób zautomatyzowany. Dane 
mogą być nagrywane w IS09660 level 1, 
level 2, level 2 + Rock Ridge oraz w tzw. 
DOS character names (czyli ISO 9660 - 1 
lecz bez ograniczeń narzuconych przez d- 
characters). 

Wiłaściwością, która wyróżnia ten 
program spośród innych jest prostota 
obsługi przy jednoczesnej możliwości 
dowolnego manipulowania indeksami 
ścieżek (także innymi niż 00 i 01). 
długościami odstępów między Ścieżkami 
oraz definowania łISRC i innych 
zaawansowanych opcji. 

Kopiowanie płyt nie ma właściwie 
żadnych ograniczeń. Można kopiować 
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krążki w różnych formatach lecz tylko w 
DAO mode, które umożliwia kopiowanie 
całej struktury dysku. W tym wypadku 
mamy możliwość kontroli nad indeksami 
zczytywanymi z oryginału. 


MakeCD 


W tym momencie najpopułarniejszy 
program tego typu na Amigę. A to chyba 
ze względu na obsługę największej ilości 
nagrywarek. Interfejs użytkownika, w 
każdym razie wg. mnie jest trochę 
nieczytelny, jednakże po zapoznaniu się z 
nim oferuje bardzo duże możliwości. 
Potrafi w łatwy sposób tworzyć płyty 
mixed mode. Potrafi stworzyć też CD Extra 
jednakże to już trzeba zrobić na piechotę. 
Najpierw nagrać sesję ze ścieżkami 
dźwiękowymi nie zamykając płyty a potem 
dograć drugą sesję z danymi. Niestety 
MakeCD nie oferuje opcji SessionAtOnce. 
Za to bardzo dobrze współpracuje z 
napędami podczas zgrywania CDDA na 
dysk. | w tej dziedzinie jest chyba naj- 
lepszym programem. 


MasteriSO v2 


Jako jedyny na Amidze potrafi tworzyć 
płyty w formacie Joliet. Poza tym, co jest 
już standardem, oferuje IS09660 na 
poziomach 1 i 2 z lub bez RockRidge. Jest 
to chyba najprzyjemniejszy w obsłudze 
program, szczególnie jeśli wymagamy od 
niego nieco więcej niż tylko zrzucenie 
gotowych danych na CD. Posiada parę 
trybów pracy, które dają możliwość 
łatwego tworzenia typowych płyt takich jak 
CDDA czy CD-ROM. Opcja Advanced 
umożliwia dostęp do wszystkich 
możliwości programu co umożliwia 
kopiowanie każdego rodzaju płyt, składanie 
mniej typowych formatów jak CD Extra i 
wiele innych. W porównaniu do Burnit'a i 
MakeCD nie pozwala definiować własnych 
indeksów. programów 

Na komputery popularnie zwane PC 
istnieje znacznie więcej programów do 
nagrywania płyt CD. Przedstawię tu tylko 
nieliczne z nich - te bardziej popularne. 


Gear 


To najlepszy (jaki znam) program do 
wypalania płytek dla Amigi. Posiada 
możliwość nagrywania danych w kilku 
formatach logicznych lecz o dziwo, nie ma 
wśród nich Joliet (sic!). Za to są dwa które 
potencjalnie nas interesują. Mniej ciekawy 
nazywa się ISO 9660 level 3 i jest jakimś 
nieporozumieniem. Nagrywa długie nazwy 


ale dopuszcza w nazwie tylko jedną 
kropkę. Pozostale jak i inne znaki spoza d- 
characters zamienia do znaku 
podkreślenia. Dla Amigowca najlepszym 
rozwiązaniem będzie jednak opcja "DO 
NOT TRANSLATE DO ISO CHARACTERS". 
Spowoduje to zachowanie dużych i małych 
liter, długich nazw i co byśmy sobie 
życzyli. Jednak proponuję nie stosować 
polskich znaków, gdyż żaden pecetowy 
system nie odczyta tak nazywających się 
plików/katalogów co uniemożliwi wypa- 
lenie płyty. Program potrafi skopiować jak i 
stworzyć CD chyba w każdym istniejącym 
formacie, oprócz CD Extra. 

(uwaga!) - na niektórych nagrywar- 
kach nie potrafi nagrywać plyt w DAO 
innych niż CDDA. 


EasyCDPro, 
EasyCDCreator 


Bardzo miłe w obsłudze programy. Za 
ich pomocą można nagrywać płyty CD- 
ROM, CD-ROM XA (mode 2 form 1), 
CDDA, mixed mode oraz CD Extra. Oba z 
nich nich oferują konwersję nazw do ISO- 
9660 level 1, DOS i Joliet. Dodatkowo 
EasyCDPro dysponuje formatem Romeo 
(128 znaków d-characters, na Amidze 
widziane tyle na ile pozwala sys- 
tem/programy), a EasyCDCreator IS09660 
level 2, który w programie nazwany jest 
Long File Names. Obydwa bardzo dobrze 
zrzucają audio o ile nie mają problemu z 
czytnikiem/nagrywarką. 


NERO 


Podobnie jak poprzednie oferuje on 
nagrywanie w CDRom i XA jak i IS09660-1 
i Joliet. Na uwagę zasługuje format 
1IS09660-2 w połączeniu z opcją AŚCII. 
Daje możliwość zapisania nazw do 31 
znaków oraz znaków z całej tablicy ASCII. 
Program NERO jako jedyny z popularnych 
programów na PC pozwala zapisać numer 
ISRC oraz informacje CDText. Poza tym 
jest bardzo skuteczny przy kopiowaniu 
niestandardowych indeksów. 

Na komputerach Macintosh oprogra- 
mowania tego typu jest nieco mniej niż na 
PC. Poniżej wybrane programy makowe: 


Toast 


To jeden z najpopularniejszych. 
Faktycznie jest najprostszym w obsłudze 
programem tego typu jakie widziałem, ale 
też nie oferuje niczego zadziwiającego. W 
szczególności jeśli chodzi o Amigę. 
Standardowo obsługuje IS09660-1 lecz z 
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formatów dających długie nazwy oferuje 
tylko Mac HFS i Joliet. Z formatów 
fizycznych można nim nagrać CD-Rom, XA 
(CD-i). CD Extra, i mixed mode. Nie oferuje 
żadnych zaawansowanych mozliwości. 

Można śmiało stwierdzić, że programy 
na Amigę oferują większe możliwości 
manipulowania zaawansowanymi danymi 
podczas nagrywania. Objawia się to np. w 
możliwości dowolnego definiowania 
indeksów. Żaden z wyżej wymienionych a 
w końcu popularnych programów na inne 
platformy nie oferuje podobnych funkcji. Z 
drugiej jednak strony brak mechanizmów 
Draga.Drop podczas wybierania plików a 
także trudniejsza praca nad drzewami 
katalogów nie wpływa dodatnio na 
komfort pracy. 

Podsumowując, nas - użytkowników 
Amigi interesują przede wszystkim 
formaty umożliwiające zapis długich nazw. 
Będą to ISO 9660-2, który daje do 31 
znaków d-characters i tenże z jakimś 
rozszerzeniem umożliwiającym stoso- 
wanie znaków spoza tego zestawu. 
Ostatecznie można skorzystać z Romeo, 
który jest rozszerzeniem 1S09660-2 
jednakże sterowniki trzymające się 
sztywno specyfikacji ISO mogą tych nazw 
"nie przepuścić'. Należy też pamiętać, że 
Amiga potrafi odczytać już Joliet. dzięki 
CACHEcdfs. 

Nagrywając płyty na pewno się 
spotkacie także z zabezpieczeniami przed 
kopiowaniem. Oczywiście zostały one 
stworzone w określonym celu i nie wolno 
ich łamać. Jednakże warto coś o nich wie- 
dzieć. O kilku już wspominałem. Można 
więc zabezpieczyć płytę przez wytłoczenie 
na niej większej ilości danych niż mozna 
zapisać na standardowej płycie CD-R. Płyta 
taka teoretycznie możliwa do skopiowania 
wymaga specjalnych płyt o większej 
pojemności, które są na tyle drogie, że 
bardziej się opłaca kupić oryginał. 
Dodatkowo należy mieć program. który 
takie płyty będzie potrafił nagrać a w 
szczególności nagrywarkę, która sobie z 
tym problemem poradzi. 

Na tym polu można jednak troszkę 
poeksperymentować. Jak pisałem w 
poprzednich odcinkach standardy color 
books wymagają tzw. Lead-out który 
"waży” kilka MB. Jeśli każemy niektórym 
programom nagrać więcej danych niż jest 
to przewidziane przez standard, ostrzegą 
nas o tym jednakże nie zabraniając tego. O 
ile ilość danych nie przekroczy i tej granicy, 
jest szansa ze te parę MB więcej nagra się 
w polu przeznaczonym na Lead-out. 
Oczywiście nagrywarka i w konsekwencji 
program, zakomunikują błąd, jednakże, o 
ile nie nagrany zostanie tylko lead-out, 
eksperyment powinien się udać. Takie 
nagrywanie jest możliwe tylko w DAO, 
gdyż w TAO TOC jest zapisywany na 
samym końcu - po nagraniu Lead-out, co 
nie zostanie dokonane w wypadku 
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wystąpienia (zamierzonego) błędu. Jedną z 
prostszych metod a jednocześnie łatwych 
do obejścia jest zapisanie struktury dysku 
tak aby pliki "zachodziły na siebie”. 
Podobnym w konsekwencjach sposobem 
jest zdefiniowanie w TOC fałszywych 
długości plików. Oba sposoby 
uniemożliwiają kopiowanie płyty plik po 
pliku dając w wyniku zbiór danych 
wielokrotnie przekraczający wielkość płyty, 
jednak nie stwarza problemów podczas 
kopiowania w Disk At Once. 

Firmy nagraniowe próbują też 
zabezpieczyć się przed pirackim proce- 
derem umieszczając na płytach niestandar- 
dowe odstępy pomiędzy utworami muzy- 
cznymi oraz wstawiając indeksy w nie- 
właściwych miejscach. Takie płyty mogą 
nie chcieć się kopiować przez część 
oprogramowania a na pewno nie będzie to 
możliwe bez nagrywarki umożliwiającej 
zapis DAO. 

Bardziej skutecznym sposobem jest 
celowe zapisywanie niewłaściwych 
informacji ECC (Error Correction Code). 
Bez względu na sposób kopiowania, takie 
dane zostaną przez napędy "poprawione", 
co spowoduje zapis poprawnego ECC na 
dysk docelowy. Taki duplikat oczywiście 
jest rozpoznawany właśnie po tym, że nie 
zawiera w danym miejscu błędów. 

Kolejnym, coraz bardziej popularnym 
sposobem jest nagrywanie ścieżek, 
krótszych miż 4 sekundy. Większość 
oprogramowania a także czytników nie 
Zabezpieczany program może próbować 
odczytać np. długość takiej ścieżki. 

Najbardziej zaawansowanymi metoda- 
mi są podobne do siebie - z zasady 
działania - DiscGuard (TTR Technology). 
Securom (Sony DADC) i SafeDisk (C-Dilla) 
Technologie te połegają na zapisaniu 
sygnatury na iłoczonej płycie tak, aby 
mogła być ona odczytywana przez napędy 
CD-Rom przy jednoczesnej niemożności 
ich zapisu (reprodukcji) bez specjalnego 
osprzętu. 

To byłoby na tyle. Wszystkim, którzy 
pragną kiedyś zacząć nagrywać płyty radzę 
aby poczytali najpierw instrukcje obsługi 
programów, których będą używać. Ci na 
których czeka zakup nagrywarki polecam 
przeglądnięcie ich parametrów tech- 
nicznych, opisujących możliwości nagry- 
wania w TAO i DAO, a także zgrywania 
audio (DAE) co dotyczy także napędów 
CD-ROM. 

Na koniec tej części cyklu Technologie 
CD przedstawię Wam tabele z 
zestawieniem "kilku" obecnie używanych 
przez Amigowców czytników. Znajdują się 
tam informacje o sterownikach z jakimi 
one działają, o możliwości zrzutu audio 
(DAE) i inne uwagi ich użytkowników. W 
tabelach tych, w celu zwiększenia 
czytelności skróciłem kilka nazw. Są to: 
ASlMcdfs - ASIM, CACHEcdfs - CACHE, 
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TRKdown - TRKdownload (program 
dołączany do AMlcdfs), OptyCDPlayer - 
Opty. Dodatkowo można spotkać 
symbole: "+", który oznacza, że dany napęd 
poprawnie współpracuje z wszystkimi 
możliwymi programami/sterownikami, "-" 
oznacza dokładnie coś przeciwnego. 
Natomiast te same znaki po numerze 
wersji programów oznaczają, że brane są 
pod uwagę wersje od wskazanej 
odpowiednio wzwyż i w dół. 

Mam świadomość, że zestawienie to 
zdezaktualizuje się dość szybko, jednakże 
może ono pomóc przy kupnie napędu 
używanego, tym bardziej, że nawet firmy 


sprzedające oprogramowanie do CD-rom 
przedstawiają niepełne zestawienia. W 
szczególności jeśli chodzi o napędy ATAPI. 


Zestawienia to powstalo w oparciu o ankietę przeprowadzoną 
przaze mnie na liście dyskusyjnej amigaQplearn.edu.pl 
Odpowiedzi nadeslaty następujące osoby, którym bardzo 
dziękuję: Adam Zaparciński, Andrzej Chas, Ariusz Nowak. 
Bratek Skowron, Dariusz Pawłowski, Dariusz Woloch, Green. 
Grzegorz Fitrzyk , Grzagorz Pietras, Grzegorz Wojcik, Henryk 
Marczak, Jacek Rzeuski, Jerzy Wrotniak, Krzysztof Chrobot, 
Krzysztof Koziarek, Krzysztof Kierzek, Krzysztot Rudnik, Tomasz 
Lachowicz, Leszak Zaborowski, Marcin Juszkiewicz, Marcin 
Nowak, Marcin Paszek, Marek Praszkiawicz. Marek Telecki, 
Mariusz Listowski, Metalurg, Michal Całuzyński, Mirek Jabrzyk, 
Oskar Lewański, Piotr Czerniawski, Piotr Wojciechowski, Rad, 
Rafal Zimny, Rafal Kwaśny, Remigiusz Kiarunczuk, Robert 
Milkowski, Robert Paziewski. Roman Dobosz. Stefan 
Koralewski, Tomasz Glowacki. Tomisiav Kryński 


Zestawienie napędów CD-Rom ATAPI 


r z 
x . 


KSIM 
ASIM, CACHE 


Acer (D6B5A 


Creative Infra mtapi.dev, CACHE 
Creative z 


CyberDrive CACHE, ASIM 
Byson sesi.dev Amicdfs 
Goldstar CRD-83228 + 

Goldstar G(D-R540C . 


Goldstar GCD-R56081.85 CACHE, ASIM 
Imes ASIM, CACHE, cd dev 


IVC/TEKC CD-SZ4EAatopi s 

16 (RD-82408 atapi,ASIM 

16 (RD-832211 atapi,ASIM 

Mistrumi PX8005 ssi.dev, cide, cd.dev 
Mistrumi PX81074B z 

Mitsumi atapi, ASIM 
MifsumiPi400 CACHE, ASIM 

NEC . 

NEC4x4 + 

Philips 2600 CACHE, ASIM 

Philips RODIZ69ERE, rev.B2.0 CACHE, ASIA 

Philips 

Pioneer 

Pioneer 

Samsuog 50R-2431 
Samsung S(R-831 
Sony (DU 50E 
Sony CDU3N 301 CACHE, scsi.dev 
SOMY (DUS6D CACHE, Asim 
Totuog (D-652E s 

Toshiba XM-5602B sesi.dev, CACHE 
Toshiba mtopi, ASIM 
Toshiba szsi.dev,AMicdfs 


01200_otapi.dav+CACHE 
CACHE 





Matsoshita (W7502B 
Matsushita (R-506-0 
Matsushita (R-8008 
PHILIPS PCAGOSC SCSI 
RICOH MP6200S 

Tea (D-532SK 

Toshiba XM-62011A103 
Troxdata (DR4600 
YAMAHA CDRW 4260 SCSI 












Asim 

all 
1230scsi.dev 
Asim 

Asim 

Asim 

Asim 
1230scsi.dev 


przycisk PLAY 


fatolny DAE, pod OptyCDPlayerem w ogole 
nie chce oddać CD. Nie waty zakupu 
Dobry DAE 

Dobry napęd 

Troszkę słabsza korekcja przy DAE 

DAE z błędami (brak danych 

co do programów DAE) 

często się wieszo podczos DAE 

dobry DAE (ale na PC) 


Make(D3.2, Dpty, TRKdown 
? 


eide,td.dev atopi. dev, n1200atapi 


Make(D, Asim, Opty 
TDown=ed.dev3.6 


ASINcdfs, cd.dev, opty 
Optyl.Bmox, Asim 


MakeCD, Opły 1.8- 
Make(D 


Asim, Opty 


MakeCD, Opty,TRKdown 


TRKdown, Optyl. Smax 


Opty, Asim 
fyłko Opty 1.6 
Opty, Make(D, Asim, TRKdown 


MakeCD, ASIM 
Opty, Make(D 


Zestawienie napędów CD-Rom SCSI 


prę- : 


Make(D 
Opty 
Opty 
Opły, Make(D 
Opty 

Aim, Make(D. 
Cache, Make(D 
Acim, Make(D 
Opty, Make(D 






















Asim nie chce zrzucać audio na FastAlA 

DAE z błędami no wcześniejszych wer. cd.dev 
przycisk PLAY 

DAE na PC, problemy z odczytem CoverMA 
me preblemy ze złotymi CD-R wypalonymi 
na wybranych nogrywarkach 

najlepsze DAQ, cichy, szybko sie rozpędza 


DAE nie działa z Dpty(Dpiayer 2.0 


niektóre płyty się ślizgają 


błędy odczyte na śxIDE 

sporadyczne problemy z DAE 

błędy w DAE,, szybko się brudzi 

nie dzieła z ASlMcdfs, brak DAE na TRKdown 
niezawodny, polecany 

Szczelina zamiast tocki 

problemy. Pod Fussionem działa lepiej 


b. dobry ale nie działa na IDEx4 z MA 
niepewnie odtwarza (DDA, nie działa z ASIM 
preblemy z DAE (tylko do FASTu) 

NIE KUPOWAĆ 

Czosami się wiesza przy DAE na Opty 

dobry napęd . 
dobry DAE 








dabry napęd lecz woli płyty markowe 
Acim nie widzi ścieżek jako pliki 
Asim nie widzi ścisżek jako pliki 












dobra korekcja oudie 
grzeją się płytki, bardzo dobra korekcja 
nienajlepsze korekcja 
bardzo dabry napęd 
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Dźwięk 96 kHz 


Artykuł ten przeznaczony 
jest dla osób zajmujących się 
głównie muzyką na Amidze. 
Chciałbym omówić sposób 
samplowania dający prawie 
studyjną jakość. Dlaczego 
prawie? 


Łukasz Mrozowski 


Po pierwsze jakość studyjna to 
zazwyczaj 96000 Hz i 24 bity. Ja powiem 
natomiast jak uzyskac dźwięk 96000 Hz, 
ale 16 lub 8-bitowy. 

Mając kartę dźwiękową (np. Delfina) 
możemy samplować z maksymalną 
częstotliwością 48000 Hz. Chcąc uzyskać 
większą częstotliwość należało by kupić 
drogie zewnętrzne samplery lub jakąś 
bardzo drogą kartę dźwiękową a na pewno 
mało kogo stać na kupno tych bajerów. 
Opisany sposób nie jest super wygodny, 
zatem ludzie bez zapału i chęci osiągnięcia 
lepszych wyników swojej pracy powinni w 
tym miejscu zrezygnować. 

Aby zabrać się do zabawy potrzebne 
nam będzie jakieś analogowe Źródło 
dźwięku, najlepiej z możliwością nagry- 
wania. Dlaczego analogowe? Dlatego, że 
sygnał analogowy może mieć nie- 
skończoną częstotliwość i można go 
przyspieszać lub zwalniać bez żadnego 
problemu. Może to byc np. gramofon, 
magnetofon szpulowy, czy nawet zwykly 
magnetofon kasetowy, najlepiej z Dolby. 


Trochę teorii 


Załóżmy, że chcemy zsamplować 
dźwięk z jakością 96 kHz, a nasza karta 
umożliwia taką operację tylko w 48 kHz. To 
jest dokładnie połowa tej częstotliwości. 
Czyli, musimy coś zrobić tak, aby nasz 
sprzęt zagrał dwa razy wolniej. Jest to 
możliwe. 


Większość gramofonów ma kontrolę 
prędkości, niektóre magnetofony szpulowe 
i kasetowe też tę cechę posiadają (a w 
najgorszym razie mają dwie prędkości, 
zazwyczaj różniące się od siebie właśnie 
dwa razy). Jeżeli jednak nasze zródło 
dźwięku nie ma takiej kontroli - to należy ją 
wykonać samemu. Chyba w każdym 
magnetofonie można to zrobić przez 
wyprowadzenie potencjometru na ze- 
wnątrz. Może również wystąpić problem z 
niewystarczającym zakresem zmiany 
prędkości w gramofonach (zazwyczaj jest 
+/- 15% a nam potrzeba 50%]. Jest i na to 
sposób. Wewnątrz gramofonu znajduje się 
zazwyczaj jeszcze jeden potencjometr. Jak 
widzicie trzeba trochę kombinować, ale 
osiągnięte rezultaty mogą być niezłe. Nie 
ma też problemu z uzyskaniem innych 
częstotliwości, np. większych. 


Przykładowo 


Próbując odtworzyć taki sampl np. za 
pomocą "Play16" słyszymy, że gra za 
wolno. Wtedy uruchamiamy wersję demo 
"AudioLaba*" i wczytujemy tego sampla. 
Program rozpozna go jako 48000 Hz. 
Wybieramy z menu "I/O Mapping” File: 
File, wpisujemy nazwę pod jaką chcemy 


IHNK-JET Folia do nadruku na T-shirtach 


sampla zapisać i w opcji Clock wpisujemy 
96000 Hz po czym wciskamy Execute. 

Sądzę, że nie powinno być problemu z 
uzyskaniem wersji demo AudioLaba (jest 
chyba na Aminecie). Ktoś może zapytać po 
co mu to, jak i tak nie odtworzy sampla z 
'prawie studyjną” jakością. Jednak nie 
będzie miał racji. Opisaną metodę stosuje 
się bowiem nie tylko po to by mieć lepsze 
próbki przy zgrywaniu materiału do 
nagrania w studiu. Nawet bowiem przy 
zwykłym odtwarzaniu na karcie dźwięk jest 
wyraźnie bardziej gładki niż dla sampla 
wykonanego w 44100 Hz. Można to 
sprawdzić np. na Song Playerze. 


Zakończenie 


Moje płyty winylowe są w większości 
nagrane z jakością 96 kHz i 24 bitów i 
mówię wam, to naprawdę słychać. Dźwięk 
mniej męczy uszy a szum kwantyzacji jest 
praktycznie niesłyszalny w przeciwie- 
ństwie do kompaktu. Mogę zatem tylko 
życzyć udanego samplowania i dużej 
satysfakcji z tworzenia i odsłuchiwania 
muzyki. 

Qd redakcji: Ani Autor, ani redakcja nie odpowiadają za 


jakiekolwiek szkody powstale na skutek wykonywania 
opisanych w artykule przeróbek. 


59,00 zł 


Zaoszczędzisz do 90% kosztów eksploatacji drukarki 


REFILL-systemy do regeneracji cartridgey 

1. HP Desk-jet 310/550/600/690 5-krotne napełnienie od 98,80 zł 
2. HP Desk-jet 750/850/1600 6-krotne napełnienie od 110,90 zł 
Dla drukarek HP 310-690 zalecany jest EASY REFILL KIT 25,00 zł 
który ułatwi napełnienie. WV skład wchodzi podstawka, strzykawki, 


igły i koreczki. 


3. EPSON Stylus 200/500/820Jlls 5-krotne napełnienie od 105,80 zł 

4. CANON BJ 10/230, 600/800,4000 6-krotne napełnienie od 109,60 zł 

5. EAGLE LINUX - system operacyjny (patrz opis AMIGA nr 7/98) 

6. papiery do drukarek atramentowych typu glossy, toto, wysokobłyszczące 


itp. 


PROGRAFF 
47-200 Kędzierzyn-Koźle 
ul. Spółdzielców 2e/7 
tel/fax +48 0-77 823 218 
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Witam wszystkich spragnio- 
nych muzyki o lepszej jakości 
na Amidze bez specjalnych 
wydatków na amigowe karty 
dźwiękowe podłączane przez 
sloty Zorro dla rozbudowa- 
nych Amig, lub innych (na 
przykład takich jak opisane w 
MA 7/97). Dla "nierozbudo- 
wanych” pozostaje Paula, z 
której wyciska się co tylko 
można, (miksowanie na 14 
bitów z 8 bitów, ostatnio 
opisane poprawianie sampli, 
całkiem niezły emulator 
programowy do odtwarzania 
plików MIDI - GMPlay). 


Mariusz Jankowski 


Jak to się mówi "apetyt rośnie w rniarę 
jedzenia” (może i dobrzej. U mnie też wzrósł na 
jeszcze lepsze odtwarzanie muzyki z komputera. 
Swojego czasu przeczytalem artykul na Aminecie 
dotyczący podłączenia rnodutów Wavetable MIDI 
z PC-towych kart muzycznych Są to płytki 
elektroniki dopinane do kart kompatybilnych z 
Sound Blasterem przez 26-pinowe złącze 
Transmisja danych do karty odbywa się 
szeregowo z typową prędkością 31250 bitów na 
sekundę (standard MIDI|. Z karty wychodzi sygnał 
małej częstotliwości, stereo. Na kartę podawane 
jest +5 Volt +12 Volt -12 Volt MidiOut (TXD) 
MidilN (RXD) Reset. Do zasilania części cyfrowej 
służy +5V, a części analogowej +12V i -12V. 








Złącze Z stylowa 


znacznik | rózk 3 


1MB moduł Havetable 


30 


INR pamięć ROM z brzmieniami 


crocezor DSP 


Rezoratoar kwarcowy 


Modul składa się z procesora DSP, parnięci 
stałej próbek dźwięku 1MB do 4 MB, zależnie od 
jakości karty, ewentualnie parnięci operacyjnej w 
droższych rnodułach. WaveBlaster jest kartą 
brzmieniową 16bitową, pelna kompatybilność ze 
standardem General MiDI i MPU-401, 32 nutowa 
polifonia (32 dźwięki na raz), synteza dźwięku 
Rolanda, kompilacja do General MIDI, MT-32 8 
MPC II, 128 instrumentów z 32 brzmieniami 
kazdy. WaveBlaster 1Mb (basic) ma sample 16bit 
skompresowane 4: 1 WaveBlaster 4Mb ma 
sample 16-bitowe lub 18-bitowe bez kompresji w 
typowym standardzie GM, także jakość w 
porównaniu z Amigą jest 'trochę" lepsza Jeżeli na 
karcie jest pamięć RAM, to możerny się 
spodziewać efektów typu echo, chorus 1 
ewentualnie rnożliwości wgrania do karty 
własnych sampli (brzmień). 

Ceny rnodułów na giełdzie zaczynają się od 
40 zł (basic) do znacznie droższych (RO). Ja za 1 
MB moduł zapiaciłem 40 zł a tydzień później za 4 
MB rnoduł CrystalDream zaplaciłem 180 zł. Efekt 
muzyczny jest doskonały (karta ma jeszcze trochę 
RAM-u do efektów). Piszę to nie bez podstaw, 
gdyż w młodości kilka lat uczyłem się grać na 
akordeonie i gitarze (taka była moda - o 
klawiszach elektronicznych zwykły człowiek mógl 
tylko pomarzyć). 

Nie moglem sprawdzić modułu RO. który 
jest "poganiany" Motorolką 68000, ma miejsce na 
dwie pamięci SIP, a jego cena parę lat wstecz 
wynosiła około 400 nowych zł. Myślę, że oterta 
modulów z drugiej ręki na giełdach komputero- 
wych może się zwiększyć z powodu norrnalnego 
trendu PC-e do wymiany hardware i my, 
amigowcy rnuzykujący nieprotesjonalnie, powin- 
niśmy sobie takie karty podłączać do naszych 
maszyn, ponieważ jest to dość proste. Z czasem, 
ieżeli stwierdzirny, że warto, będziemy rnogli 
kupić np. moduły brzmieniowe YAMAHY podłą- 
czane przez typowy interface MIDI dostępny w 
EURECE lub innej firmie amigowskiej. Początku- 
jącego cena 
takiego modułu 
"trochę" odstra- 
sza (około 
1600 zł) za pro- 
stszy typ - prób- 


Złącze 26 stykowe WT 


aveblaster i Amiga 


ki 16/18 bitów. Moduł Wavetable PC jest 
zdecydowanie tańszy, gdyż nowe karty dźwię- 
kowe PC 64-bit mają modul MIDI zintegrowany z 
płytą, a starsze karty rnożna kupić z drugiej ręki. 
Dzięki temu zostanie trochę kasy na klawiaturę 
MIDI. lub piwo (na natchnienie przy tworzeniu no- 
wych modułków * .rnid), jeśli ktoś zadowoli się 
emulatorem klawiszy na klawiaturze Amigi (pro- 
gramy NoteOnQwerty, Keys) dostępnych w cze- 
luściach Arninetu lub jego odpowiedniku na 
dyskach CD). 

Teraz do rzeczy! Podłączyć moduł rnożemy 
przez interface MIDI lub bezpośrednio do portu 
serial przez prosty interface zrobiony samodzielnie 
lub przez znajornego elektronika. Wersja rozwo- 
jowa to interface MIDI, gdyż możerny później do- 
kupić klawisze MIDI i szaleć dalej. Cena interfejsu 
MIDI to około 60zł. Klawisze MIDi zwykłe lub 
dynarniczne można dostać na gieldach. Należy 
wtedy połączyć wejście W. T. z wyjściem MIDI 
przez rezystor i diodę, która zarnyka pętlę prądową 
tegoż wyjścia i umożliwia wysterowanie W. T. 

Moduł Wavetable 1 MB (podstawowy) 
potrzebuje okolo 100 mA prądu z +5 V, natomiast 
4MB (taki jak mój) 350 mA. Mały (1 MB) 
podłączałem bezpośrednio do +12 V i -12 Vw 
porcie serial. Z napięcia +12 V uzyskiwałem +5 V, 
ale biorąc pod uwagę możliwość dostarczenia 
prądu tylko 100 mA z tegoż portu na pinie 
podającym +12 V, rnoże wystąpić za duży spadek 
napięcia i układ będzie znieksztalcał dźwięk oraz 
się wzbudzał. Sprawdziłem - spadek do okolo 3.5 
Volta i przykry szum © dużym poziomie występu- 
jący losowo (zle poziorny logiczne). W obudowie 
interface'ów MIDI, które sprzedaje Eureka, można 
spokojnie zamontować moduł 1 MB. Jedyny ból 
to niestety przewód doprowadzający sygnały i 
zasilanie. Ja go wymieniłem, ponieważ miał o 
jedną żytę za malo: brakowało -12 V. Po wyrnianie 
kabelka razem ze zlączem RS, podalem to napię- 
cie na rnoduł W. T., a 5 V podałem ze stabilizatora 
interfejsu. Interfejs był na gwarancji, ale zaryzyko- 








Pań.2ć ROM 4Mb 


Pamięć RAM efektów 


Procesor DSP 


LULU TD 


| 


uh 
14 


P=zonator kwarcowy 


Moduł Mavetable 4Mb 


Magazyn Amiga 05/t999 


HARDWARE 





Cyfrowy odwracącz sygnału 


Rozkład nóżęk na złączu HI 


masa cyfrowa 


Znacznik 1 
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Sygnały na gniezdzię Midi 


sygnał „ _2 sygnał 
niski Te 4 wysoki 


masa analogowa 


Układ cyfrowy UCY7484 


Amiga serial 14 _+W „ 
nózka 7 masa cyfrowa HT 


Stabilizator Z *12V na +3W 


Resat HT 123 


Kond el 


Je eBY (j reset 
masa! 


wałem. W środku był układ 74LS14, transoptor i 
kilka rezystorów. W zasadzie nie ma się co 
popsuć. a nawet jeśli, to koszty naprawy byłyby 
znikome (układ jest w podstawce, a kosztuje coś 
około 1zł). 

Pobór prądu na -12 i +12 Voltach jest zni- 
komy (zasilany jest wzmacniacz sygnału dźwięko- 
wego). Także bardziej niecierpliwi mogą wy- 
korzystać dwie baterie 9 V i jedną płaską. Z 4,5 V 
zamiast 5 V też pójdzie. Jezeli ktoś ma juz moc- 
niejszy zasilacz od PC i twardziela lub CD-rom na 
zewnątrz. to może wykorzystać przelotkę do wen- 
tylatorka procesora PC, aby podać +5 V na moduł. 
Czarny przewód przelotki to masa a czerwony to 
+5 V. Sygnały amigowego seriala TXD i RXD są 
pełne, czyli zmieniają się od -12 V do +12 V. 
Karcie wystarczy okrojony sygnał, czyli od O V do 
5 V (typowe poziomy TTL), lecz zanegowany. 
Zakładam, że większość kart, to te bez 
możliwości komunikacji dwustronnej, także pin 
RXD w złączu serial pozostanie niewykorzystany. 
Potrzebne sygnały ze złącza serial: 

pin2 złącza serial Ami to TXD (transmit data) 
pin? złącza serial Ami to masa 
pin9 złącza serial Ami to +12V 
pin10 złącza serial Arni to -12V 
Potrzebne napięcie +5V ze złącza zewnętrznej 
stacji dysków 
pin 12 złącza external drive Ami to +5 Volt 
Odwrócenie sygnału TXD, aby prawidłowo 
działał moduł W. T. Można do tego wykorzys- 
tać tranzystor NPN ([BC238 przykładowo) lub 
bramkę logiczną na przykład UCY7404 (TTL) 
lub MC4069 (CMOS). 

Dioda i rezystor obcina dolną, niepotrzebną 
karcie część napięcia RS-a Amigi. Autor tekstu na 
Aminecie zastosował typowe układy do konwersji 
poziomu logicznego RSa na TTL typu mc1488 i 
mc1489, ale nie jest to konieczne. Układy pokaza- 
ne wyżej spełniają swą funkcję doskonale, a są 
zdecydowanie prostsze. Układ RESET karty lub 
przycisk reset na module: pin 6, 10 lub 14 (+5 V) 
połączyć przez rezystor 4.7 Kom z pinem 26 
(reset) Kondensator elektrolityczny 47 11F/6.3V: 
jego nóżka plus do pina 26, a minus do masy. 
Przycisk reset monostabilny: jego dwie nóżki 
połączyć jedną do masy (1, 3, 5, 7, lub 11), a 
drugą do pina 26 (reset). Automatyczny reset za 
pomocą kondensatora 47 1F po włączeniu 
zasilania Arnigi. Jeśli reset po włączeniu karty nie 
zadziała prawidłowo, to jest ona całkowicie 
nieaktywna. [mimo wysyłania komunikatów MIDI 
przez zewnętrzne układy klawiatury MIDI lub 
Amigę). Zalecam zewnętrzny przycisk reset, gdyż 
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w razie nieposłuszeństwa modułu można go 
wyzerować bez wyłączania Amigi. 

Połączyłem obie masy, gdyż zauważyłem 
mocniejsze zakłócenia bez tego połączenia, jeśli 
używałem modułu 1MB zasilanego prosto z portu 
serial. Teoretycznie zakłócenia powinny być 
mniejsze przy separacji mas sygnałów. Zazna- 
czam, że są one połączone, lecz drogą okręzną, 
aby zminimalizować wpływ zakłóceń produkowa- 
nych przez układy cyfrowe komputera. 

Do wyjść audio karty można dołączyć 
gniazda chinch, lub podłączyć jeszcze audio Amigi 
przez mały prosty mikserek rezystorowy i wtedy 
sobie "namieszamy” ile wlezie, na przykład w 
OCTAMEDZIE Sound Studio (derno na Aminecie). 
Radzę nie podłączać dziś tak modnych słuchawek 
od walkmanów. których oporność jest za niska 
(około 300m) i można uszkodzić wyjścia karty. Z 
trzech testowanych przeze mnie kart, dwie 
urnożliwiały podłączenie bezpośrednio słuchawek 
wysokoomowych (SN60-4000m marki Tonsil, 
stare porządne słuchawki), jedna nie - pojawiały 
się silne zniekształcenia dźwięku (sprzężenie 
stałoprądowe). Po podłączeniu do wzmacniacza 
wszystko było w porządku. 

Na Aminecie jest wiele programów 
umożliwiających pracę w systemie MIDI. Mnie 
zainteresowały programy: 


- Camouflage! - MidiPlay 
- MidiMaestro - MidiTracker 
- SoftDrum - Octamed 6 


Podobno Octamed może miksować pliki 
MIDI z samplami, także możliwości kombinowa- 
nia są ogromne. 

Życzę wszystkim, aby mieli możliwość roz- 
winięcia skrzydeł w tej dziedzinie. Może wkrótce 
dobre utwory MIDi będzie robiło więcej ludzi na 
prostych Amigach. Później można przesiąść się 
na lepszy sprzęt. Na początku można emulować 
klawisze MIDI na klawiaturze, można w trakcie 
słuchania muzyki dogrywać swoje wstawki oraz 
zmieniać instrumenty grające w kanałach w 
czasie rzeczywistym (ProgChange). Człowiek, 
który opisał interface na Aminecie, nie przesadził, 
że teraz nie ma już ochoty słuchać Amigi przez 
normalne audio - ja też tak uważam. Porówny- 
wałem MPEGI odtwarzane z PowerPC - też są 
kiepskie w tym porównaniu. Nawet PowerPC nie 
zmieni tego, że dźwięk dalej generuje Paula 
(chyba, że mamy kartę muzyczną, w końcu moduł 
WaveTable to również wyposażenie dodatkowe, 
a poza tym MIDI i sample to dwie różne rzeczy - 
przyp. red.) Pliki MIDI są małe objętościowo, a 
generacja dźwięku zajmuje mało czasu procesora 


Ogólne wrażenie - SUPER! Jest tylko jeden 
minus - zajęte złącze serial. nawet jeśli jest prze- 
lotowe. to must być ustawione na 31250. 

Po zainstałowaniu WaveBlastera polecam 
porównanie odtwarzania pliku MIDI przez pro- 
gram MidiPlay lub TinyMIDlPiay, który steruje 
kartą, a programem GMPlay który emuluje moduł 
brzmieniowy przez PAULĘ w Amidze. Nawet z 
prostą kartą 1MB (basic) efekt jest od razu 
zauważalny. 

Koszty wykonania interfejsu są nieduże: 

1-wtyk męski 26 pin (można kupić typowy zacis- 
kany na płaskiej taśmie, wtedy odpada żmud- 
ne lutowanie kabli do złącza) - cena 1.5 zł 

2-układ imwertera - ok. 1 zł. 

3-złącze serial z obudową, jeśli nie planujemy roz- 
budowy o klasyczny interface MIDI - ok. 2.5 zł 

4-gniazda lub wtyki chinch zależnie od potrzeby 
- ok. 1.5 zł 

5-taśma 26 żył, ok. 20cm (pamiętajcie o prawie 
Murphy'ego że "przewód ucięty na wymiar 
zawsze jest za krótki”), lub normalne kabelki - 
ok.1.5 zł 

6-kawałek cyny (nie tej do lutowania rynien i 
biach na dachu) 

7-kalafonia (lepiej się lutuje - absolutnie nie 
polecam pasty do lutowania!) 

8-rezystor 4.7 Kom, kond el. 47 1IF/6.3V, 
mikroswitch (np. od video) 

9-opcjonalnie stabilizator monolityczny 7B05 - 
ok. 1.5 zł 

10-opcjonalnie dioda świecąca+rezystor (aby 
widzieć aktywność midi), lub jeśli używamy z 
interfejsem MIDI, do zamknięcia pętli prądo- 
wej I jako optyczny wskażnik transmisji - ok. 
1zł 

11-oczywiście moduł brzmieniowy, cena za- 
leżna od jakości i możliwości (od 40 zł wzwyż 
- w moim przypadku 40 zł 1MB i 180zł - 4MB 
+ RAM) 

Osobiście prowadzę rozmowy z kumplem w 

USA, aby przysłał trochę kart ze złomu, ale na ra- 

zie mówił, że tam już coś takiego to rzadkość, bo 

karty muzyczne Są zintegrowane z płytą główną 

(skąd my to znamy?). 

Oczywiście ani ja, ani Redakcja nie ponosimy 

odpowiedzialności za uszkodzenia sprzętu i ciała 

wynikłe z nieumiejętnego posługiwania się 

lutownicą i tym artykułem. 

Dziękuję autorowi artykułu Aminetowego za 
jego pomysł. Sam osobiście nie mogę podzięko- 
wać. bo nie umiem dobrze po angielsku, a prze- 
cież nie napiszę tylko 'Dziękuję”. To oryginalny 
nagłówek artykułu na Aminecie: 


THE ULTIMATE WAVEBLASTER (TM) TO AMIGA 
GUIDE V1. 1 - 7 May 1997 How to connect 
mindblasting PC soundcards to your Amiga. 
Written by Christian Buchner, tlowerpQeikon e- 
technik.tu-muenchen.de (Please retry if my EMail 
host is down) 


Artykuł ku wiadomości innych popełnił i 
sprawdził karty w działaniu w Polsce z moimi 
Przyjaciółkamni: 

Amiga 500 2,5 MB RAM Kick 1.3/3.0 

Amniga 500 4,5 MB RAM Kick 1.3/3.0 A590 
20Mb XT, 80MB SCSI . 

Amiga 500 8,5 MB RAM HD 80MB SCSI, 
CDx16 SCSI, TurboMtec 020/14Mhz A590 
Kick 3.0 

Amiga 1200 10 MB RAM HD 360MB, CDx6, 
turbo Mtec 030 42MHz 

Amiga 1200 34 MB RAM HD 3,2GB, CDx6, 
turbo Apollo 040 33MHz 

MpadaleC mpadalecGpolbox com 

tel. 022 6380581 
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Multimedia w godzinę 


Ten tytuł jest swego rodzaju 
prowokacją. Pragnę 
przedstawić wypróbowany 
przeze mnie sposób, jak z 
mułltimediów na jedyny 
słuszny komputer szybko 
zrobić bazę danych dia 
Amigi. Co ciekawe, baza ta 
będzie pełnymi garściami 


czerpała multimediałne dane. 


Dariusz Gawerski 


Ostatnio nastała dziwna moda na 
multimedia. Wszystko co multimedialne 
sprzedaje się doskonale, pomimo faktu, że 
większość to chłam. Jednak i w tej dzie- 
dzinie można trafić na rodzynki. Ostatnio 
wyłowiłem ciekawą encyklopedię człowieka. 
Po dokładnym przyjrzeniu się tej produkcji i 
obejrzeniu innych stwierdziłem, że w prosty 
sposób można zrobić ich amigowe odpo- 
wiedniki. Cała operacja w wielu wypadkach 
jest bardzo prosta. Do jej wykonania będą 
potrzebne programy dostępne na Aminecie 
oraz sprzedawane w Polsce. Nie jest wyma- 
gana jakakolwiek wiedza programistyczna, 
chociaż miło widziana jest umiejętność 
pisania skryptów. 

Żeby wykonać naszą bazę powinniśmy 
zaopatrzyć się w: 

- Multimedia na blaszaka (to trzeba kupić - 
w dowolnym sklepie z oprogramowaniem 
na klona) 

- Fiasco - doskonała baza danych zapew- 
niająca wyjątkową elastyczność podczas 
użytkowania. Wersja demo jest dostępna na 
Aminecie. Rejestracji można dokonać w 
firmie WFMH za kilkadziesiąt zł. Po zarejes- 
trowaniu otrzymałem polskie locale i dlatego 
będę używał wyłącznie polskich nazw. 
- AmiTekst - znany chyba wszystkim 
doskonały edytor tekstu firmy TSS. Ze 
względu na konieczność użycia kilku unika- 
towych funkcji nie może on być zastąpiony 
CEDem czy GEDem. Amitekst w wersji 1.3 
znajduje się na kompakcie okładkowym 
Magazynu Amiga nr 2 (marzec 1998). 
Wersję 3.0 można zakupić w firmie Elbox. 
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- Stripcode - program ten sluży do zamiany 
znaków w pliku binarnym. Nie jest on ani 
szybki (jest wręcz przeraźliwie wolny), ani 
wygodny. Jednak jest to jedyny tego typu 
program, jaki udało mi się znaleźć na 
Aminecie. 
- Datatype do wyświetlania "multimedial- 
nych” danych. Jak widać z tego punktu 
wskazany jest AmigaOS 3.0 lub wyższy. 
Jednak na AmigaOS 2.0 też można 
wykonać taką bazę, lecz znacznie uboższą 
w funkcje. Dla encyklopedii człowieka 
konieczne były datatypy dla PNG i BMP. 
WAY z tej płyty niestety nie był prawidłowo 
rozpoznany przez wav.datatype (jakiś 
kolejny wynalazek MS). 

Oprócz wyżej wymienionych podstawo- 
wych narzędzi przydatne także będą: 
- Plajery dla sampli. Tu polecam Play16. Bez 
problemu rozpoznaje praktycznie każdy 
rodzaj sampla. 
- Wyświetlarki grafiki. Tu moim faworytem 
jest Visage (tylko AmigaOS 3.0). Można też 
użyć PPShow lub VT. Najnowszy Visage 
wyświetla IFF, JPEG i PNG. Starszy Visage, 
PPShow i VT - IFF, JPEG i GIF. Do wyświet- 
lenia innych formatów należy posiadać data- 
typy. Użytkownicy AmigaOS 2.0 powinni 
poszukać specjalizowanych wyświetlarek dla 
PNG i BMP. Jeżeli datatype nie rozpozna 
prawidłowo grafiki, to też warto sięgnąć po 
specjalizowaną wyświetlarkę. 
- Wyświetlarki animacji. "Multimedialnym" 
standardem jest AVI. Do jego wyświetlenia 
można użyć Moovida (polecam dla posiada- 
czy AGA), lub CyberAVl (najlepiej działa na 
kartach graficznych). Czasami używany jest 
Quick Time (MOV). Polecam Moovida lub 
CyberQT. Zdarza się także MPEG. Dla tego 
typu animacji jest mpeg.datatype. Jednak 
w miarę rozsądnie działa na PowerPC i 
kartach GFX. 


Dla potrzeb bazy można 
użyć AMPa lub Froggera 
(wymagają PPC). Posia- 
daczom starych motoro- 
lek polecam mp103, 
Wszystkie w/w "przydat- 
ne” programy są na 
Aminecie. 

Pierwszym krokiem, jaki 
powinniśmy wykonać 
jest dokładne przyjrzenie 
się naszym multime- 
diom. Do tego celu naj- 
lepszy jest opisywany 
niedawno pakiet 
Deflcons. Jego użycie 
pozwoli nam na bezbłę- 
dne rozpoznanie typu pliku. W przypadku 
encyklopedii człowieka mamy do czynienia z 
czterema podstawowymi typami danych. 
Dźwięki zapisane są jako WAV, niestety 
nierozpoznawany przez datatype którym dys- 
ponowałem. Na szczęście Play16 odtwarzał 
je doskonale (o ile nie były uszkodzone - na 
płycie był lekki śmietnik). Animacje były 
nagrane jako MOV. Były one na tyle krótkie, 
że w całości odtwarza je niezarejestrowany 
Moovid. Kilka animacji było w jakimś nieroz- 
poznanym formacie. Grafika była nagrana w 
dwu formatach: PNG i BMP. Jednak pliki 
BMP "dla zmyłki” miały rozszerzenie DIB. W 
innym przypadku GIFom nadano równie kon- 
spiracyjne rozszerzenie CDB. (czyżby ktoś 
nie chciał płacić za licencję?). 

Grafikę bez problemów odtwarzały 
datatypy i Visage. Jak z tego widać wszystko 
można bez problemów wyświetlić na 
Amidze. Niestety, nie zawsze możemy mieć 
tyle szczęścia. Płyta może zawierać dane w 
jakimś wewnętrznym formacie i tutaj nic nie 
poradzimy. INa szczęście przy takiej masów- 
ce jak multimedia jest to bardzo rzadko 
stosowane. Gdy dokładnie wiemy, co z 
danej płyty da się obejrzeć na ami, czas na 
trudniejszą operację. Należy na płycie 
znależć plik zawierający hasła. Tu można 
wyróżnić trzy możliwości: 

- Optymistyczna - plik wygląda następująco: 









hasio1/link do opisul/link do grafiki1/lnk do 
dźwięku1; hasło2/lnk do opisu2/.... 





Zamiast slashy i średnika mogą być dowolne 
znaki. Taki układ sprawia, że cała baza jest 
już gotowa. Wystarczy lekka obróbka 
- Zwykła - plik zawiera hasła i linki w innym 
układzie. Tak było w moim wypadku. Na 
początku były jakieś dane, później linki, 
następnie hasła i za nimi jakieś dane. Ten 
układ będzie wymagał większego wysiłku. 
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Scalos VI.1 


1.722.544 graphics mem 182.,763.888 other mea 





- Pesymistyczna - nie uda nam się znaleźć 
takiego pliku. W zasadzie opis z hasłami 
musi gdzieś być. Może on wyglądać tak: 


hasło1/jakieś śrnieci (kod programu obsługujący 





dane hasto); hasło2/jakieś śmieci... 


Taki plik jest w zasadzie bezużyteczny. Może 
na płycie taki plik został zarchiwizowany i w 
środku jakiegoś ZIPa lub RARa jest wersja 
Optymistyczna. Dlatego w tym wypadku 
warto dokładnie przyjrzeć się archiwom 
(unZiP i unRAR są na Amigę). 

W encyklopedii człowieka poszukiwany 
plik znajdował się w katalogu dkcode i 
nazywał się body2.png (chyba dla zmylenia 
przeciwnika). Następną czynnością jest taka 
obróbka tego pliku, aby można go było 
wczytać do bazy Fiasco. Poszczególne 
rekordy najlepiej rozdzielić znakiem ENTER 
(kod 10), a pola w rekordzie tabulatorem (kod 
9). Dla niezorientowanych w użytkowaniu 
baz - we wcześniej podanym przykładzie 
rekordy były oddzielone średnikiem, a pola 
slashem. Następnie wjeżdżamy kursorem na 
znak rozdzielający rekordy i spisujemy jego 
kod (Zn:). Podobnie wjeżdżamy na znak 
rozdzielający pola (o ile taki jest) i spisać jego 
kod. Następnie z CLI wykonujemy rozkaz 


[SripCode ZnalezionyPlik NaszPliki 1 10 | 


W miejscu jedynki należy wpisać kod 
rozdzielający rekordy. Jako Znaleziony plik 
wpisuje się ścieżkę dostępu do pliku z 
hasłami. NaszPliki to plik wyjściowy z 
zamienionymi kodami. 

Jeżeli mamy plik *"optymistyczny” przy 
pomocy StripCode zamieniamy kod 
rozdzielający pola na 9. Po wykonaniu tych 
operacji możemy ponownie wczytać nasz 
plik do Amitekstu i usunąć z niego zbędne 
rzeczy. Nie można było ich usunąć wcześ- 
niej, bo brak znaku ENTER (10) spowodował- 
by pocięcie pliku i wstawienie niechcianych 
"ENTERów". Przed wczytaniem do 
Amitekstu dobrze byłoby wykonać konwer- 
sję polskich znaków. W tym celu włączamy 
filtr wejściowy na któryś "standard" peceto- 
wy. W większości wypadków powinien to 
być Windows. Gdyby tak nie było, to 
ustawiamy po kolei inne standardy, aż 
zamiast "krzaków" otrzymamy polskie znaki. 
Po usunięciu śmieci przed i za hasłami 
czasami zostają śmieci wewnątrz haseł. W 


moim wypadku 
przypadkowe znaki 
były w pierwszej ko- 
lumnie. Do ich usunię- 
cia użyłem opcji 
ZAZNACZ KOŁUMNO- 
WO i USUŃ. Nie zaw- 
sze będzie to takie 
proste. Znaki możliwe 
do wpisania z klawia- 
tury można usunąć 
opcją ZAMIEŃ i jako 
znak na który zamie- 
niamy zostawiamy 
puste miejsce. Jeżeli 
dany znak nie może 
być wprowadzony z 
kiawiatury, to do 
usuwania należy użyć 
StripCode. Wtedy po nagraniu z Amitekstu 
jako NaszPlik2 wykonujemy rozkaz 


StripCode NaszPlik2 NaszPlik3 5 


W miejsce 5 należy wpisać kod znaku do 
usunięcia. Po wykonaniu całej tej pracy plik 
powinien zawierać wyłącznie hasła (ew. 
także pola z linkami). Gdy wszystko jest 
gotowe możemy użyć bazy danych. 

Po uruchomieniu Fiasco wybieramy 
opcję IMPORT i w preferencjach doty- 
czących pól kasujemy cudzysłowy oraz 
odhaczamy znaczek, że pierwszy rekord 
zawiera identyfikatory. Po wczytaniu Nasze- 
goPliku mamy gotowy szkielet bazy. 
Pozostała nam konfiguracja bazy. Na ten 
temat można napisać książkę, a i to nie 
wyczerpie wszystkich możliwości obsługi 
Fiasco. Dlatego skupię się na takiej 
konfiguracji, jaką wykonałem dla siebie. Po 
zmianie trybu z pracy na edycję zmieniamy 
nazwy pól na Hasło, Grafika, Dźwięki, 
Animacja i Skrypt. Jeżeli mamy tylko jedno 
pole, to tworzymy nowe opcją DODAJ 
POLE. Dia Grafiki proponuję typ pola 
Datatypes, dla Dźwięków i Animacji 
Datatypes lub Zewnętrzny. Stworzyłem 
dodatkowe pole typu Zewnętrzny dla danych 
nie pasujących do pozostałych pól (np. 
SlideShow itp.) pod nazwą Skrypt. Innym 
polem jest typ Przycisk dia skryptu w 
Arexxie do wyświetlenia grafiki w pełnej 
rozdzielczości. Gdy pola są gotowe rozmiesz- 
czamy je w oknie, tworzymy opisy itp. Przy 
konfiguracji w polu Dźwięk jako komendę 
wpisałem 


Play16 %s 


Dla Animacji CyberQT 


> NIL: FORCE24 PUBSCREEN=WORKBENCH LOOP %s 


Pozwala to na wyświetlenie animacji w 
okienku. Posiadacze AGI mogą wpisać 


| MOOVD > NIL: LOOP %s | 


Tak wyświetlane animacje będą zapętlone. 
Ponieważ do jednego hasła często były 
dwie animacje utworzyłem pole 
Animacja2. Pola dla Dźwięków i Animacji 
mogą być typu Datatypes o ile mamy 
datatypy obsługujące zawarte w 
encyklopedii formaty zapisu. W polu skrypt 
komendą jest 


Po napisaniu odpowiedniego skryptu 
DOSa można wykonać SlideShow, wyś- 
wietlić nietypowe dane np. tekst, moduł, 
plik MIDI itp. Przykładowy skrypt może 
wyglądać tak: 


Run > nil: Play16 CEDEK: muzyka/muzyka.wav 


Visage > nił: CEDEK: slideshow all time=5 





Po jego wykonaniu z płyty o nazwie CEDEK 
z katalogu muzyka zostanie włączony 
sampel muzyka.wav. Podczas trwania 
muzyki z tej samej płyty zostanie 
wyświetlony slideshow umieszczony w 
katalogu slideshow. To jest tylko przykład, a 
na jego podstawie można wykonać 
prawdziwie "multimedialny" show. 
Ponieważ grafiki w większości musiały być 
przeskalowane, aby je obejrzeć w pełnej 
krasie stworzyłem pole GrafikaFull. Po 
naciśnięciu na ten przycisk uruchomi się 
skrypt Arexxa i przy pomocy Visage 
wyświetli zawartość pola Grafika. 
Przykładowy skrypt wygląda następująco: 


Address FIASCO 
Options Results 
Parse Arg num cmd args 


F_GetFieldCont "Grafika" II num 

name = result 

Address Command 'Visage > NIL: ' Il cmd *" H 
name lt ** args 





Oczywiście, aby skrypty arexxa mogły być 
wykonane Arexx musi być zainstalowany 
na naszym dysku. Gdy wygląd bazy nas 
satysfakcjonuje nagrywamy ją na dysk 
opcją SAVE. 

Jeżeli nasza baza była w wersji 
"'Optymistycznej” mamy od razu gotowy 
dostęp do wszystkich multimedialnych 
plików. Jednak z reguły będzie on zapisany 
w sposób wymagający zapisania bazy w 
głównym katalogu z encyklopedią. 
Wymaga to przekopiowania danych na 
dysk, co jest "trochę" kłopotliwe 
Wyjściem jest uzupełnienie wszystkich 
linków o pełną ścieżkę dostępu. Czyli link 
ze ścieżką typu muzyka/muzyka.wav 
powinien wyglądać CEDEK 
muzyka/muzyka2. Dopiero wtedy 
"multimedia" będą wczytywane bezpośred- 
nio z CD-ROM. Tę żmudną robotę można 
próbować zautomatyzować na etapie 
tworzenia bazy w Amitekście, lecz to 
wymaga to trochę wprawy. Ja nie miałem 
tego problemu, gdyż baza była w wersji 
normalnej. Musiałem najpierw znaleźć linki 
do poszczególnych haseł i następnie 
grzecznie je wybrać. Jest to praca dosyć 
mozolna, ale nie ma tego złego... Dzięki 
temu dowiedziałem się o człowieku 
więcej, niż dałby najlepszy Quiz zawarty na 
płycie. Przy okazji poznałem strukturę 
"multimediów" i podszkoliłem się w pisaniu 
skryptów. 

Przygotowanie szkieletu bazy zajęło 
mi niecałą godzinę i stąd ten tytuł. Zgodnie 
z logiką moich artykułów następnym 
powinien być "Virtual Reality w dobę”, nad 
czym będę musiał się poważnie 
zastanowić. 
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SYMPHONIE PROFESSIONAL 


NOWA JAKOŚĆ .: 


Odcinkiem tym rozpoczynam 
omawianie tematu konwersji 
między różnymi formatami 
edytorów muzycznych. W 
szczególności powiemy sobie 
jak przekonwertować moduły 
stworzone innymi 
programami na format 
Symphonie. W tym odcinku 
chciałbym poruszyć dość 
ważną kwestię, która może 
mieć szczególne znaczenie 
dia osób przesiadających się 
z popularnych edytorów 
muzycznych umożliwiających 
tworzenie utworów tylko na 
4 ścieżkach, a w 
szczególności z ProTrackera i 
wszystkich jego odmian. 


Adam Zalepa 


Przypuszczam, że wielu z Was zada 
sobie następujące pytanie: dlaczego 
zwracam uwagę na tego typu przestarzałe 
programy? Jednak jest to jak najbardziej 
uzasadnione, o czym postaram się za 
chwilę przekonać. Rozważmy konkretną 
sytuację - osoba muzykująca, pracująca na 
edytorach "'czterokanałowych' po krótszym 
czy dłuższym czasie dochodzi do 
słusznego wniosku, że to jej nie wystarcza 
Kto teraz tworzy nfiuzykę korzystając tylko 
z czterech kanałów? Oczywiście jest na to 
rada, na przykład przesiadka na 
Symphonie. Jednak w swoim czasie, kiedy 
sam zaczynałem pracować na naszym 
ulubionym programie stanąłem przed 
problemem (dla mnie był on ważny), z 
którym każdy chyba się spotka w takiej 
sytuacji. Nie chciałem się mianowicie 
pozbywać swoich utworów stworzonych 
na ProTracker'ze, którego wówczas 
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używałem. Były tego dwa powody: po 
pierwsze łatwiej było mi analizować zapis 
utworów po załadowaniu znanego mi 
utworu do programu. Po drugie stwierdzi- 
łem, że kilka z modułów dostosuję do 
programu - i stworzę ich nowe, lepsze 
wersje, a jednocześnie nie pamiętałem 
dokładnie zapisu każdego z modułów. Tyle 
treści "na sucho", przejdźmy teraz do 
zasadniczej części, czyli do konkretów. 

Otóż konwersja modułów 
ProTracker'a na format Symphonie dokony- 
wana jest automatycznie. Jeśli załadujemy 
taki moduł, program samoczynnie po 
prostu go załaduje przeprowadzając tym 
samym właściwą konwersję. Jednak nie 
ma róży bez kolców. Występują w tym 
przypadku pewne ograniczenia, mogące 
być w pewnych sytuacjach bardzo istotne. 
Po pierwsze Symphonie nie ustala 
szybkości odtwarzania tadowanego 
modułu w formacie ProTracker'a. Trzeba to 
więc zrobić ręcznie, co nie jest czynnością 
skomplikowaną. Po drugie jednak nie są 
także konwertowane polecenia występu- 
jące w patternach, a to już jest większy 
problem. Szybkość ustawiamy raz (o ile 
oczywiście nie zmienia się w kolejnych 
patternach), natomiast poprawianie 

















Kontynuacja polecenia 


zmniejszanie wzmocnienia 


miejsca 


Objaśnienia: 


efektu, drugi opadanie) 
zv - dwa podobne parametry polecenia. 


Oz 
| Podnoszenie wysokości dźwięku ______ | m ___ |PIICHDÓWN=—— 
| Opuszczanie wysokości dźwięku __—_—_ | ż«___ |PIICHUP —— 
[Płynna zmiena dźwięków 2 jednego w drugi | | | 
[PTGHVER 


BX 2%% oraz 


Jak wyzej, lecz zwiększanie wzmocnienia |5od | | 

Modulacja wysokości dźwięku z jednoczesnym PITCH VIBR + 
zmniejszaniem wzmocnienia VOLUME DOWN 
Jak wyżej, lecz zwiększanie wzmocnienia pa 


Odtwarzanie instrumentu od określonego 


Aod 


xx - jeden parametr polecenia o zakresie $00...$FF 

xy - dwa oddzielne parametry, jeden *x”, drugi *y" (zakres $0...$F, jeden parametr określa 
głębokość efektu, drugi prędkość - zakres $0...$F) 

od - dwa oddzielne parametry, jednak przeciwstawne (pierwszy oznacza narastanie 





wszystkich poleceń jest czynnością 
żmudną i dość trudną do wykonania, gdyż 
nikt przecież nie pamięta dokładnie jakich 
poleceń użył w swoim utworze, nie wspo- 
minając o sytuacji, gdy chcemy skonwerto- 
wać moduł autorstwa kolegi. Jaka jest na 
to rada? Z naszego punktu widzenia jest to 
jedna z niedociągnięć Symphonie. Jednak 
trzeba uczciwie powiedzieć, że traktowa- 
nie braku zgodności Symphonie z 
ProTracker'em jako wadę jest nieuzasad- 
nione, gdyż edytory te nie są przecież w 
zaden sposób ze sobą powiązane. A więc 
co możemy zrobić? Po prostu jeśli 
chcemy, aby utwór brzmiał identycznie 
(lub lepiej) niż jego czterokanałowy 
odpowiednik, musimy samodzielnie 
przepisać polecenia występujące w 
patternach. Rzecz jasna, w przypadku 
niektórych modułów nie będzie to duży 
problem, gdyż nie w każdym uzywa się 
dużej ilości poleceń. Dlatego właśnie 
proponuję rozwiązanie może bardziej 
pracochłonne, ale za to dające lepsze 
rezultaty. Rozwiązanie, które sam stosuję 
przy konwersji modułów z formatu 
ProTracker'a (choć nie robię tego często). 
Otóż najlepiej stworzyć moduł od 
podstaw, wykorzystując instrumenty lep- 
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szej jakości przy okazji wzbogacając 
brzmienie utworu. Z własnego doświad- 
czenia mogę dodać, że to i tak jest w 
wielu przypadkach niezbędne (przynajmniej 
częściowo), gdyż jeśli wykorzystamy 
nowe instrumenty, najprawdopodobniej 
będą one różniły się w brzmieniu, tonacji 
od swoich poprzedników i tym samym ich 
bezpośrednia podmiana nie będzie dawała 
zadowalających wyników, o ile w ogóle da 
to chociaż po części zadowalające 
rezultaty. "Fałszowanie" będzie szczególnie 
słyszalne przy linii melodycznej, linii 
basów, natomiast. co jest chyba 
oczywiste, nie będzie to miało większego 
znaczenia przy instrumentach 
perkusyjnych, chociaż osoby wymagające 
mogą nie czuć się usatysfakcjonowane. 

Stąd wypływa moja propozycja. Aby 
ułatwić przeprowadzanie konwersji 
modułów, przygotowałem listę zawierającą 
polecenia występujące w patternach 
ProTrackerra i ich odpowiedniki w 
Symphonie (opcje i ich zapis w 
patternach). Patrz tabelka. 

Jak widać skoncentrowałem się na 
najważniejszym poleceniach ProTracker'a, 
nie wziąłem pod uwagę kilka z mniej 
ważnych poleceń, jak np. możliwość 
synchronizacji dźwięku (opcja typowo 
programistyczna). 

Kolumna 


"ProTracker" zawiera 


Za brakujące egzemplarze Amiga: rok 92 - O, 
1. 2, 3, rok 93 - 2, 3, 5, rok 94 - 2,4, 11, 12 
oddam nr. 4/95 3/98 Amiga lub 
Commodore8Amiga 1-10/94 i 1-12/93. 
Zamienię kamerę Łomo 219, uchwyt 
pistoletowy + 2 filtry, pokrowiec (zasil. 4 
paluszki 6V) stan bdb - sprawna na drukarkę 
Lc-10 Lc-20 lub podobna igłowa. Tadeusz 
Tendaj, ul. Zamojskiego 180/13, 59-920, tel 
(0-75) 773-06-38 


Interface VBS oraz programy: Sculpt 3D, 
AmosPro v2.00, Assembler, Scorached Tanks 
(gra), WWar Lords (gra). Ceny do uzgodnienia 
Artur Tomusiak, ul. Konopnickiej 3/9, 39-301 
Mielec, tel. (0-17) 586-35-63. 


A500, 80 dyskietek z grami, joystick, mysz 
czarna AMIGA, stan bdb. Cena 279 zl. Pamięć 
dodatkowa 0,5 MB RAM - 39 zł. Pamięć 
dodatkowa 2MB RAM f-my ELBOX, używana 
2 mies. - 139 zł Ceny do negocjacji Artur 
Tomusiak, ul. Konopnickiej 3/9, 39-301 
Mielec, tel. (0-17) 586-35-63. 


A1200. zasilacz 200W, mysz, rozszerzenie 
pamięci ELBOX 1208/8MB, koprocesor 
68882/20MHz, CD-ROMx12, HDD 400MB 
3,5', okablowanie, oprogramowanie, 


polecenia tegoż programu, natomiast 
"Symphonie" - ich odpowiedniki w naszym 
edytorze. Aby wszystko było jasne dodam 
jeszcze, że polecenia Symphonie podałem 
w określonym formacie. Pierwsze słowo 
(np. PITCH) to określenie czego dotyczy 
dana funkcja, natomiast drugi wyraz to 
konkretna opcja. Ponadto jest to również 
wskazówka dła osób "zapominalskich”, 
gdyż pierwszy wyraz określa gdzie szukać 
danej opcji (tzn. w jakiej grupie w oknie), a 
drugi jest faktyczną nazwą funkcji w 
Symphonie. 

Oznaczenie "brak" w polu "Symphonie" 
nie oznacza, że w programie nie ma 
określonych funkcji, a jedynie wskazuje na 
brak bezpośredniej opcji będącej 
odpowiednikiem polecenia ProTracker'a. 

Mam nadzieję, że odcyfrowanie listy 
nie będzie czynnością trudną, a przy okazji 
pomoże ona w pracy osobom 
zainteresowanym. 

Dochodzimy teraz do kolejnej ważnej 
kwestii, a mianowicie faktu, że niektóre 
polecenia ProTracker'a nie mają swoich 
bezpośrednich odpowiedników w 
Symphonie. Stanowi to utrudnienie przy 
konwersji utworów. Co więc zrobić? Nie 
ma niestety jednoznacznej recepty. 
Wszystko zależy od brzmienia 
instrumentu, poziomu działania określonej 
funkcji programu i wymagań 


literatura. Cena 1100 zł (do negocjacji). Tel. (0- 
95) 7321-028 po 20. E-mail: 
bennytftamail.free.com.pl 


A4000T 040/30MHz (SuperBuster x11, sloty: 
7xZorrolll, 1xVideo), 18MB RAM, HDD Caviar 
4,3GB, karta graficzna PicassolV 4MB, CD- 
ROM 24x, dodatkowa stacja dysków 3,5', 
VBS, VideoTXT HDP, mysz, joystick, 
dyskietki, ok. 30 kompaktów. Cena 5000 zł. 
Jarosław Ciszewski, tel. (0-95) 721-42-77, (0- 
602) 50-17-54. 


A1200 ©OS3.1, HD 80MB, dodatkowo 
interface klawiatury PC, literatura, 5 płyt 
CD, 50 dyskietek - cena 500 zi. Karta 
Blizzard IV 30/50 16MB cena 400 zł. Razem 
900 zł. Piotr Straub, ul. Wierzbowa 15/6, 
49-300 Brzeg. 


A1200, E/BOX 200w, HD 850, CD 20x, 
Sampler, Klawiatura PC, dwie myszy, joy, 
ok.20 plyt CD i 100 dyskietek - cena 1000 zł, 
Blizzard PPC 603e/240MHz, 040/25MHz, 
32MB RAM - cena 1850 zł, Jarosław 
Pasternak, ul. Bandurskiego 61/1, 71-685 
Szczecin, tel (0-91) 455-74-48 


A1200, wieża E/BOX, zasilacz wewnętrzny 
200W, karta turbo Apollo 1240/40MHz z 
dwoma gniazdami na SIMMy, SIMM 32MB 
60ns, kontroler Elbox ATA-2/EIDE (na 
gwarancji do stycznia 2000), stacja dysków 
HD (gwarancja do grudnia 99), mysz Amiga 
Technologies - cena 2000 zł. VW.w. zestaw 
bez plyty głównej - cena 1700 zi. Jakub 
Mędrek, ul. Wolności 528 a/4, 41-800 Zabrze, 
tel. (0-32) 277-49-64. 


SOFTWARE 


użytkownika. Jeśli przyjmiemy, że w 
Symphonie będziemy korzystać z tych 
samych instrumentów co w 
ProTrackerze, można poszukać opcji 
podobnie działającej lub dającej podobne 
rezultaty 'na ucho" (opcja taka nie musi 
wcale działać analogicznie z technicznego 
punktu widzenia). Ale jeżeli korzystamy z 
innych instrumentów, o lepszym 
brzmieniu, większej częstotliwości i 
rozdzielczości dźwięku, musimy sami 
zadecydować czy użycie podobnej opcji 
jak w oryginale, jest niezbędne. Czasem 
moze okazać się, ze instrument brzmi 
zupełnie inaczej i nie ma potrzeby 
wykorzystywania dodatkowych funkcji 
programu. 

Oczywiście, jak każda tego typu 
czynność, i nasza konwersja jest bardzo 
zmudna i pracochłonna. Nie nalezy się 
jednak zniechęcać już na wstępie, gdyz 
jeśli troszkę popracujemy nad utworem, 
rezultaty naszego 'unowocześniania” będą 
w pełni satysfakcjonujące, czego 
wszystkim życzę. W następnym odcinku 
powiem kilka słów na temat konwersji 
utworów MIDI. 

Jak zwykle wszyscy zainteresowani 
mogą do mnie pisać na adres 
internetowy: 


experiGkki.net.pl. 


Mixer cyfrowy "Arizona" + moduł efektów + 
kabel RGB - cena 1850 zł, Digitalizer FG-24 - 
cena 200 zł, Video-Audio procesor Hama - 
cena 400 zł, Drukarka D-100 uszkodzona - 
cena 50 zł, Monitor "Neptun" zielony - cena 
100 zł, S. Pytlowany, 36-204 Dydnia 328, tel. 
(0-13) 430-30-91. 


A1200T, KS.3.0, zasilacz 200W, 4xIDE-BUS, 
CD-ROM x4 Mitsumi, 2xmyszka (orginalna i 
czarna), klawiatura PC + kolablowanie - 650 
zł. Odbiór osobiście lub wysyłka Servisco 
dopłata 25 zł. Orginalne oprogramowanie: 
Aminet 10, Aminet Set 2, 3xMA, 2xACS oraz 
2xMA z Eureki - 50 zł + koszty przesyłki. Gry: 
Cytadela, seria gier z DIZZY, Miecze Waldgira 
2, Demon Blue, Karciarz, Atlantyda, Kolo 
Fortuny, Brydż, Masa Krytyczna, Kości 
Zostaly Rzucone. Piotr Kordwski, ul. 
Ogrodowa 11/29, 11-200 Bartoszyce, Tel. (0- 
89) 763-53-47. 


Kartę turbo do A1200 f-my ELSAT 
(podstawka pod koprocesor) wraz z sieme 
8MB, cena 139 zł. Sprzedam konsolę 
PlayStation (przerobiona) na gwarancji. pad 
(Dual Shock) oraz gra TEKKEN 3 - cena 650 zl. 
Sprzedam również inne gry (duży wybór. Tel. 
(0-32) 451-74-66 po 16.00 


Blizzarda PPC 603e/160MHz i 040/25MHz 
32MB RAM 9 miesięcy gwarancji - 1300 zł, 
Blizzarda PPC 603e/240MHz i 040/25MHz 
32MB RAM 8 miesięcy gwarancji - 2000 zł, 
A1200 w obudowie Micronik 200W - 800 zł 
(lub osobno A1200 - 500 zl, Micronik - 300 zł). 
Dostawa do domu w ciągu jednego dnia. Tel. 
(0-81) 526-40-87. 
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Programowanie 


PowerPC 


W dzisiejszym odcinku 
przedstawię ogólne 
charakterystyki procesorów 
603e i 604e oraz omówię 


podstawowe rozkazy. 


Piotr Gutowski 


Jak powszechnie wiadomo procesory 
serii PowerPC opierają się na architekturze 
RISC (Reduced Instruction Set Computer). 
Zredukowana liczba instrukcji i stałe ich 
rozmiary w pamięci pozwalają na znaczne 
zwiększenie prędkości działania w 
stosunku do przestarzałej technologii 
CISC. Dzięki dużej ilości rejestrów możliwe 
jest w wielu przypadkach ograniczenie 
konieczności przesyłania danych z/do 
pamięci, co jest dla nas szczególnie 
istotne, gdyż firma phase5 zastosowała w 
swoich kartach pamięci typu SIMM 
zamiast coraz bardziej popularnych ostat- 
nio DIMM'ów. Mało tego, w Blizzardach 
603e dane przesyłane są 32-bitową szyną, 
mimo iż procesor 603e pozwala na użycie 
64-bitowej szyny danych. Sytuacja powin- 
na ulec poprawie, gdy tylko pojawią się 
karty z procesorami G3/G4 na pokładzie, w 
których pamięć ma być znacznie szybsza. 

Na dobry początek kilka faktów 
dotyczących procesorów PPC 603e i 604e: 
- 32 32-bitowe rejestry ogólnego 
przeznaczenia 
- 32 64-bitowe ejestry zmienno- 
przecinkowe (pojedynczej lub podwójnej 
precyzji - format zgodny z IEEE-754) 
- 8 rejestrów warunkowych 
- Po 16 kB pamięci podręcznej instrukcji i 
danych działającej w trybie write-back lub 
write-through (w 604e po 32 kB). 

- MMU oparte na adresowaniu 52- 
bitowym pamięci wirtualnej i 32-bitowym 
pamięci fizycznej (pozwala na zaadreso- 
wanie do 4 petabajtów pamięci wirtualnej). 
- Większość rozkazów stało- oraz 
zmiennoprzecinkowych wykonywana jest 
w ciągu jednego cyklu dzięki potokowemu 
ich przetwarzaniu. Potokowe (wolne 
tłumaczenie słowa pipeline, czyli rurociąg) 
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przetwarzanie rozkazów umożliwia wyko- 
nywanie kilku instrukcji jednocześnie np. 
podczas gdy jeden rozkaz jest pobierany z 
pamięci (fetch), drugi przechodzi fazę 
dekodowania (dispatch), trzeci po 
przesłaniu do właściwej jednostki proceso- 
ra jest w niej wykonywany (execution), a 
czwarty zapisuje wynik do odpowiedniego 
rejestru lub pamięci (completion/write- 
back). Oczywiście w dużym uproszczeniu - 
w rzeczywistości cały proces jest znacznie 
bardziej skomplikowany (wewnętrzny sys- 
tem przerwań, dodatkowe kilkanaście 
rejestrów niedostępnych dla kodera tzw. 
rename buffers etc.). Zachowana jest 
jednocześnie, w przeciwieństwie do 
niektórych RISC'ów, kolejność wykonywa- 
nia rozkazów np. jeśli procesor ma do 
wykonania następujące po Sobie instrukcje 


addw r4,r5,r6 tł r4=r5+r6 
mullw r7,r4,r8 4 r7=r4*r7 


to przed przystąpieniem do mnożenia musi 
poczekać, aż wynik z poprzedniej instrukcji 
zostanie umieszczony w r4. Należy, kiedy 
to tylko możliwe, unikać takich sytuacji np. 
poprzez wstawienie między rozkazy jakiejś 
innej instrukcji obliczającej coś co będzie 
potrzebne w dalszej części kodu. Uniknie 
się dzięki temu zastojów (stalls) i uzyska 
się maksymalną prędkość. 

- Statyczne i dynamiczne przewidywanie 
skoków warunkowych (branch prediction). 
Dynamiczne polega na tym, że procesor 
pamięta wykonane ostatnio skoki i na tej 
podstawie określa, który wariant jest 
bardziej prawdopodobny. Na statyczne 
przewidywanie koder ma znacznie większy 
wpływ. Może on wskazać czy spodziewa 
się, że skok nastąpi, czy też nie. Jak to 
robić dowiecie się nieco dalej. 

Może rozpocząć wykonywanie 
maksymalnie pięciu rozkazów w jednym 
cyklu, a całkowicie wykonać max. trzy 
rozkazy (604e odpowiednio siedem i cztery 
rozkazy). 

Dwie jednostki obiiczeń 
stałoprzecinkowych (tylko 604e). 


Rejestry 


Oto najważniejsze z naszego punktu 
widzenia rejestry i ich przeznaczenie: 


rO-r31 Rejestry ogólnego przeznaczenia, 
mogą być wykorzystywane zarówno jako 
rejestry danych jak i adresowe znane z 
MC68k. 

f0-f31 Rejestry zmiennoprzecinkowe 
pojedynczej lub podwójnej precyzji. 
cr0-cr7 Rejestry warunkowe, przechowują 
informacje o wyniku rozkazów 
arytmetycznych (i nie tylko). Na ich 


podstawie dokonywane są skoki 
warunkowe. 
xer Rejestr warunkowy, w którym 


przechowywane są flagi Carry i Overflow 
fpscr Rejestr warunkowy i kontrolny 
koprocesora. 

ctr Licznik wykorzystywany przez rozkazy 
podobne w działaniu do znanego z 
Motoroli dbra. Może również służyć jako 
adres skoku. 

Ir Link register, zawiera adres powrotu z 
podprogramu. 

Należy pamiętać, że niektóre rozkazy, 
zgodnie ze standardem PowerOpen, mają 
specjalne znaczenie i zwykle nie powinno 
się zmieniać ich zawartości: 


rO - trash register 

r1 - adres stosu 

r2 - small data base 

r13 - adres stosu lokalnego 


Rejestr rO, użyty w niektórych rozkazach, 
jest brany pod uwagę jako zero 
np.instrukcja: 


mr r4,rO0 i: mr - move register 


spowoduje wyzerowanie rejestru r4 
Oto znaczenie poszczególnych bitów 
rejestrów warunkowych (CRx) 


© LT Less Than 

1 GT Greater Than 
2 EQ EQual 

3 SO Sum Overflow 


Gdy wywołujemy funkcję z biblioteki to w 
r3 należy umieścić adres bazowy tej 
biblioteki (jak w a6 na MC68k). 
Standardowo parametry są przekazy- 
wane funkcji poprzez rejestry r3-r10 oraz 
przez stos, jeśli to konieczne. Na początku 
procedury zawsze należy przesłać zawar- 
tość rejestrów r13-r31/f14-131 (jeśli są 
wykorzystywane) na stos, a przed powro- 
tem z podprogramu przywrócić ich stan. 
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Najprościej jest to zrobić za pomocą makr 
prolog i epilog (gdy tworzymy bibliotekę, 
makra te powinny być wywoływane z para- 
metrem TOC - zapamiętywany jest wtedy 
również rejestr r2). Tworzą one tzw. Stack 
Frame, która jest konieczna aby móc 
powrócić do miejsca w którym wywołano 
funkcję, ponieważ mamy tylko jeden link 
register zawierający adres powrotu. Stack 
Frame posiada również miejsce na 
zmienne lokalne o definiowalnej wielkości. 
Wielkość ta podawana jest opcjonalnie 
jako pierwszy parametr makra prolog 
(domyślnie jest to _LOCALSIZE). 


Opis rozkazów 


Na początek mała uwaga: nazew- 
nictwo danych o różnych rozmiarach jest 
odmienne od stosowanego przy starej 
motoroli. Liczba o szerokości 16 bitów to 
half-word, 32 - word, a 64 - double-word. 
W wielu mnemonikach stosuje się skróty, 
które oznaczają do jakiego rozmiaru odnosi 
się dana instrukcja. Są to między innymi 
rozkazy przesyłania danych. 


ilość bitów 
8 


16 half word 


32 word 
64 double word 





Dane o szerokości 64 bity mogą być 
stosowane bezpośrednio jedynie w 64 
bitowych procesorach PPC, do których 
603e i 604e niestety się nie zaliczają. 
Mimo to przedstawię również instrukcje, 
które wykorzystują double-wordy - staną 
się one przydatne jak tylko pojawią się 
karty z procesorami G3/G4 na pokładzie. 
Kolejną ważną sprawą jest numeracja 
bitów - jest ona odwrotna do stosowanej 
przy Motoroli tzn.najbardziej znaczący bit 
ma numer 0, a najmniej znaczący 32 lub 64 
(jeśli operujemy na double-word'ach). 
Najczęściej instrukcje mają postać: 


| mnemonik operand docelowy, źródło | 


czyli odwrotnie niż w Motoroli, przez co 
łatwo na początku o pomyłki dotyczące 
kolejności występowania operandu 
docelowego i źródłowego. Wiele rozkazów 
wymaga trzech, czterech a czasem nawet 
pięciu operandów. Niektóre instrukcje nie 
są fizycznie rozkazami procesora tylko 
makrami wbudowanymi w assembler 

Jesteśmy przyzwyczajeni, że po 
wykonaniu jakiejś operacji arytmetycznej, 
flagi przepełnienia, przeniesienia itp. są 
odpowiednio ustawiane. Na PPC nie jest 
to regułą - musimy o to zadbać sami 
stosując odpowiednie wersje rozkazów. Po 
prostu na końcu mnemonika dodajemy 





przyrostek 'o" i/lub ".”. Jeśli dodamy 'o', do 
rejestru xer będą przekazywane informacje 
o przepełnieniu, natomiast "." oznacza, że 
zostaną odpowiednio ustawione bity 0-3 
rejestru cr0. Może to zabrzmieć trochę 
niezrozumiale, dlatego pomocne będą 
przykłady: 


add r4,r5,r6 - zadne flagi nie są 
ustawiane 

addo r4,r5,r6 - ustawiane są flagi 
rejestru cr0O 

add. r4,r5,r6 - ustawiane są flagi rejestru 
xer 

addo. r4,r5,r6 - ustawiane są flagi 
rejestrów cr0 i xer 


Co ciekawe, nie wszystkie rozkazy 
umożliwiają użycie notacji 'o' lub ".'. 
Niektóre potrafią ustawiać flagi tylko 
jednego z tych rejestrów, inne z kolei w 
ogóle nie mają takiej możliwości. 

Jeszcze tylko kilka oznaczeń stosowa- 
nych przeze mnie przy opisie mnemoników: 


d'16 stała 16 bitowa ze znakiem 

d16u stała 16 bitowa bez znaku 

d32 stała 32 bitowa ze znakiem 

d32u stała 32 bitowa bez znaku 
Rx/Ry/Rz rejestr ogólnego przeznaczenia 
Fx/Fy/Fz rejestr FPU 

CRx rejestr warunkowy 


Po solidnej dawce teorii możemy 
nareszcie przejść do nieco bardziej 
praktycznych informacji, czyli do opisu 
konkretnych rozkazów. 


Instrukcje przesyłania 
anych 


PowerPC jest procesorem opiera- 
jącym się na architekturze "Load/Store". 
Oznacza to mniej więcej, że mamy dużo 
rozkazów przesyłania danych i wiele 
trybów adresowania. Ponadto jeśli chcemy 
przeprowadzić jakąś operację na pamięci, 
musimy najpierw pobrać daną do rejestru 
(Load), zrobić z nią co nam się podoba, a 
następnie wynik zapisać z powrotem do 
pamięci (Store). 


Ibz/ihz/iwz/id Rx,d16 (Ry) (Load Zero) | 


Dodaje d16 do Ry (ałe nie zmienia tego 
rejestru) i spod tak obliczonego adresu 
efektywnego pobiera daną o odpowiedniej 
szerokości (kolejno: bajt, half-word, word, 
double-word). Przykład: lhz r6,-10 (r23): 


Ibzx/ihzx/lwzx/idx Rx, Ry, Rz (Load Zero 
Indexed) 


Dodaje Ry do Rz (ale nie zmienia tych 
rejestrów) i spod tak obliczonego adresu 
pobiera daną o odpowiedniej szerokości 


Ibzuflhzu/lwzuyjldu Rx,d16 (Ry) (Load 
Zero with Update) 


Instrukcja działa podobnie do Ibz, lecz po pob- 
raniu danej, do Ry dodawana jest stała d16 


Ibzux/Ihzux/lwzux/idux Rx, Ry, Rz (Load 
Zero with Update Indexed) 


Podobnie jak Load Zero Indexed, z tą 
różnicą że po pobraniu danej, do Ry 
dodawany jest Rz. W instrukcjach 
pobierających bajty i half-wordy pozostała 
(górna) część rejestru jest zerowana. To 
samo dotyczy również danych 32-bitowych 
w procesorach 64-bitowych. Jeśli dana 8 
lub 16 bitowa jest ze znakiem, to po jej 
pobraniu należy rozszerzyć bit znaku. Służą 
do tego rozkazy: 


extsb/extsh/extsw Rx, Ry 


| 


Rozszerzają one Ry do 32 lub 64 bitów (w 
zależności od procesora) i umieszczają 
wynik w Rx. Oczywiście extsw istnieje 
jedynie w procesorach 64-bitowych. 


stb/sth/stw/std Rx,d16 (Ry) (Simple 
Store) 


Zapisuje zawartość rejestru Rx o 
odpowiedniej szerokości pod adres obli- 
czony przez dodanie d16 do Ry (nie 
zmienia tego rejestru). Przykład: stb 
r12,0 (r15): 


stbx/sthx/stwx/stdx Rx, Ry, Rz (Indexed 
Store) 


Zapisuje zawartość Rx pod adres obliczony 
przez dodanie Ry do Rz (nie zmienia tych 
rejestrów. 


stbu/sthu/stwu/stdu Rx,d16 (Ry) (Store 
with Update) 


Podobnie jak Simple Store, lecz po 
dokonaniu wpisu dodaje d16 do Ry. 


stbux/sthux/stwux/stdux Rx, Ry, Rz 
(Indexed Store with Update) 


| 


Podobnie jak Indexed Store, jednak po 
dokonaniu wpisu dodaje Rz do Ry 

Kolejną grupą Są instrukcje przesyłania 
danych z konwersją Little/Big Endian. Co 
to takiego? Są to dwa odrębne sposoby 
zapisu danych 16 i 32 bitowych w pamięci. 
W normalnych procesorach, takich jak 
PowerPC, czy Motorola serii 680x0, 
stosuje się tryb Big-Endian. Jednakże 
pewne procesory na literkę I wykorzystują 
Little-Endian. W intelach wszystko jest 
zakręcone na maxa i tego możemy się 
spodziewać również po sposobie zapisu 
danych. Poniższe rozkazy będą szczególnie 
przydatne, gdy zamierzacie napisać 
emulator grzyba. 
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| Ihbrglwbrx Rx, Ry, Rz | 


Pobiera daną 16 lub 32 bitową spod 
adresu Ry+Rz, przeprowadza zamianę 
starszy<-> młodszy  bajt/półsłowo i 
umieszcza wynik w Rx. 


| sthbrx/stwbrx Rx, Ry, Rz | 


Przeprowadza zamianę starszy<-> młodszy 
bajt/półsłowo danej 16 lub 32 bitowej z 
rejestru Rx i umieszcza wynik pod 
adresem Ry+Rz. 

Przydatne są również 
umieszczające stałą w rejestrze: 


makra 


li Rx,d16 - Rx = d16 

lis Rx,dt6 - Rx = d16<<16 
(tzn.zawartość rejestru zostanie 
przesunięta o 16 bitów w lewo) 
liw Rx,d32 - Rx = d32 


Standardowo pasm nie ma wbudowanego 
makra liw, jest ono umieszczone w pliku 
vincludewos: powerpc/ppcmacros_pasm.i, 
podobnie jak wiele innych makr. Niemniej 
ważne, choć znacznie rzadziej wyko- 
rzystywane niż analogiczny rozkaz MC68k, 
jest makro: 


mr Rx, Ry-Rx =Ry 


_„  Stałoprzecinkowe 
instrukcje arytmetyczne 


rozkaz. 


__ dodawi 


subf 
Rx, Ry,d16 - - Rx = Ry - d16<<16 


owanie z u 


____dodawanie/odi 


+ Rx = Ry + Rz 


Gdy już prześlemy daną do rejestru, 
możemy przeprowadzić na nim jakąś 
operację, chociażby arytmetyczną. W 
tabeli opisane jest działanie podstawo- 
wych instrukcji arytmetycznych. W 
kolumnach oznaczonych przez *"." i "o" 
zawarta jest informacja czy istnieje 
wersja danej instrukcji z przyrostkiem *"." 


lub "o". (patrz tabela 1). 


adres następnego po blri rozkazu 
bcctr jak blr, ale musi zostać 
spełniony warunek cc 

bcclirł jak bir, ale musi zostać spełniony 
warunek cc 


Podobnie działają instrukcje 
bctr/bctrl/bccctr/bccctri, z tą różnicą że 
odnoszą się do rejestru ctr. 


U flagi przeniesienia | 
EGRMIETATFTMETTTETFUARAEE 
| add _ | _ Rx Ryd1l6- |-Rx=Ry+dl6 | 
| adds __| Rx Rydi6-_ | -Rx=Ry+di6<ie | 
[ap | Refy Rzro|amesnyó |. .| 
| subf | ; 

| subi | 
| subis__| 
| neg | 


Instrukcje kontroli 


programu 


Rozkazy porównania danych: 


empw Rx, Ry (uwzględnia znak) 
cempiw Rx, Ry (nie uwzględnia 


znaku) 


cmpwi Rx,d16 (uwzględnia znak) 
cmpiwi Rx,d16 (nie uwzględnia 


znaku) 


Opcjonalnie możemy wskazać 
procesorowi w którym 
rejestrze warunkowym (CRx) 
ma umieścić wynik 
porównania. Podajemy go 
wtedy jako pierwszy operand 
np. 


cmpwi cr3,r5,256 

bne cr3,loop 

Jeśli tego nie zrobimy, 

zostanie użyty rejestr crO. 
Instrukcje skoku: 

runkowy 


programu 


runkowy 


gramu 


b label skok bezwa- 
bi łabel skok do pod- 
bcc label skok wa- 


bcct łabel warun- 
kowy skok do podpro- 


Opcjonalnie można wskazać, do 
którego rejestru warunkowego odnosi się 
nasz rozkaz np. 


bne cr3,loop 
bgtlr cr5,label 


Jeśli żadnego nie podamy, sprawdzenie 
warunku zostanie dokonane na podstawie 
rejestru cr0. Gdy równolegle wykorzystujemy 
koprocesor, należy pamiętać, że w instruk- 
cjach porównania używa on rejestru cr1. 

Pole cc w instrukcjach skoku 
warunkowego należy wypełnić zgodnie z 
tabelą: 


EE) A JES 
pierwszy operand < od drugiego 
pierwszy operand <= Od drugiego 
pierwszy operand = drugiemu 
pierwszy operand > = od drugiego 
pierwszy operand > od drugiego 
pierwszy operand > = od drugiego 


pierwszy operand <= od drugiego 

nastąpiło przepełnienie (Sum Overflow) 

nie nastąpiło przepełnienie 

w instrukcji porównania wystąpiła liczba NAN (FPU) 

w instrukcji porównania nie wystąpiła liczba NAN (FPUJ 


ECA 
| WEB 
| - sc) 
| ge | 
pw 
BAT" 
pierwszy operand <> drugiego 
ESA] 
NEM 
| ns | 
[ nu | 





Na koniec kilka słów o statycznym 
przewidywaniu skoków. Jeśli uważamy, iz 
warunek prawdopodobnie zostanie spełnio- 
ny, stawiamy przyrostek "+', w przeciwnym 
wypadku *". Nie musimy dbać o ten zapis - 
asembler automatycznie oznacza skoki 
wstecz jako prawdopodobne, a skoki do 
przodu jako mało prawdopodobne. Skoki pod 
adres zawarty w ir lub ctr są oznaczane jako 
mało prawdopodobne. Przykłady: 


Są to rozkazy skoku rela- 
tywnego. Istnieją rów- 


bge+ loop - skok prawdopodobnie 


dodawanie/odejmowanie z wykorzystaniem flagi przeniesienia 


Rx, Ry,d16 - -Rx=Ry-d16 


Rx, Ry,dt6u + | - Rx = Ry + di6u 


subime 
subfze 
+ Pr Ry "Rz 


adde 1 
addme 
addze 


Rx, Ry, Rz + + Rx = Ry / Rz (uwzględnia znak) 








divwu Rx, Ry, Rz + + Rx = Ry/ Rz (nie uwzględnia znaku) 
Tabela 1 
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nież wersje działające w 
trybie absolutnym (doda- 
jemy literę "a" na koniec 
np.ba, bnea), lecz zwykle 
się z nich nie korzysta. 
Instrukcje skoku do 
podprogramu wpisują do 
rejestru Ir adres powrotu. 
Instrukcje skoku pod 
adres zawarty w 
rejestrze [r (powrót z 
podprogramu) 


bir skok pod adres 
zawarty w rejestrze Ir 
blrł jw., ale przed sko- 
kiem wpisuje do Ir 


nastąpi 
beq- next - skok prawdopodobnie nie 
nastąpi 

Konsekwentne stosowanie tej 


właściwości PPC prowadzi do wzrostu 
prędkosci działania programu. 

Tym razem bez listingu. Myślę, że każdy 
kto choć trochę kodował na MC680x0 
powinien sobie poradzić z napisaniem swoich 
pierwszych programów w asemblerze 
PowerPC. W przyszłym miesiącu 
przedstawię kolejną porcję rozkazów (być 
może również instrukcje FPU). 


Pytania i sugestie mozna kierować na adres: 
goocioGlonet.gdynia.pl 


Magazyn Amiga 05/1999 


KUFEREK 











* Ciepło, cieplej, gorąco 


Marek Pampuch 


Wiadomo już, że karty BlizzardPPC i BVision grzeją się mocno. 
Zaszkodzić to im za bardzo nie zaszkodzi - oba chipy bowiem (PPC 
i Permedia) potrafią się "wyłączyć" przy nadmiernej temperaturze, 
jednak może zaszkodzić naszym renderującym się danym, czy mile 
zapowiadającej się konwersacji z panienką na sieci. Jeszcze 
bardziej nieciekawy efekt da zwis IBrowse w momencie gdy 
zapisywał na dysku właśnie ściągany pakiet. Pad walidacji 
murowany (szczególnie przyjemne przy dużych dyskach i 
partycjach z małymi plikami). 

Co robić? Nie każdy będzie ciął obudowę aby umieścić tam 
wentylator (co opisywałem niedawno), a poza tym znacznie 
bardziej grzeje się PPC, gdzie już żadnego wentylatorka się w 
prosty sposób nie doda. Próby zastąpienia firmowego wentylatora 
dużym 12 woltowym - polepszyty wprawdzie bilans napięcia 5V 
(zatem odpadają zwiechy z braku napięcia), niemniej to 
rozwiązanie ma dwie wady i to dyskwalifikujące je: 

- duży wentylator nie zmieści się w dziurę, trzeba go dać nad płytą 
(i dodatkowo izolować układy po lewej stronie dziury na stary 
wentylator). Dzięki takiemu umieszczeniu nie dość, że klawiatura 
skutecznie zatka dopływ powietrza do nowo założonego wentyla- 
tora (który się będzie zatem kręcił dla sztuki i robił dużo szumu), to 
dodatkowo izolacja tak zmieni położenie wentylatora, że nie 
nawieje nawet tego 'bełtanego' powietrza na PPC, a co gorsza 
- Obudowa zwykłej A1200 nie da się zamknąć, zaś przy próbie pi- 
sania klawiatura będzie się zachowywać jak sprężynujące podłoże 
i czasami zaczepiać o nałożoną obudowę (co może dać w efekcie 
nie zamierzone naciśnięcie "Esc" (w programach sieciowych efekt 
podobny do Guru, no może tylko bez rozłączenia połączenia, co 
wcale nie jest miłe, bo impulsy biją za darmo przez jakiś czas) 

Uzytkownicy wież nie będą mieli problemu z umieszczeniem 
tego dodatkowego wentylatora po drugiej "właściwej stronie” ptyt- 
ki. Wystarczy nieco umiejętności ślusarskich aby wyko- 
nać wsporniczek, a jeszcze lepiej małą dziurkę na odpowiedniej 
wysokości w obudowie (nad chipem po stronie radiatora) i wło- 
żenie w nią tego wiatraczka (nie wiem jednak jak na takie operacje 
będzie się zapatrywał producent - władca gwarancji). Ale przy 
właściwym umiejscowieniu i kierunku nadmuchu - starcza (spraw- 
dzone). A zwykło obudowani amigowcy (nawet z samym PPC)? 

Amiga na książki? Niby dobre, bo rzeczywiście nieżle załatwia 
sprawę chłodzenia ale starcza (wiem to z autopsji) na 7-8 godzin 
ostrej pracy, a potem zwiech. Z drugiej strony niedobre, bo pisze 
się tragicznie i nadgarstki po tym bolą. Czyżby nie było żadnego 
ratunku i po ciężkich pieniążkach wydanych na BlizzardPPC 
czekały nas kolejne wydatki: wieża, klawiatura z interfejsem, itp.? 


Nie, można dać sobie radę pod warunkiem oszczędzania 
Blizzarda, który, na przykład przy pracach graficznych na BVision 
otrzymuje znacznie więcej danych niz dotąd i stąd się nadmiernie 
grzeje. Jeśli zauważymy pierwsze objawy "ocieplenia klimatu” , np. 
opóźnioną reakcję po kliknięciu na gadżet (dla mnie takim testem 
jest niemożność otwarcia okna wydania rozkazu z ręki 'RAW 
COMMAND" w IBrowse - u mnie nazywa się ona nieco inaczej ale 
daję po angielsku, bo byście nie zrozumieli) - nie wpadamy w 
panikę tylko najpierw ikonifikujemy to co się da sprowadzić do 
ikony, a następnie zamykamy: 

w pierwszej kolejności wszelkie niepotrzebne programy 
promowane (emulacja wymaga znacznie większej liczby obliczeń 
niż dostęp bezpośredni). UWAGA: niewykluczone, że niektóre 
programy zachowają się przy tej operacji nieco dziwnie, ale nie 
rządzi tym przypadek, więc trzeba zapamiętać, którzy "promicjanci" 
w takiej sytuacji zawieszają Amigę i w przyszłości ich nie tykać, a 
nawet nie uruchamiać jeśli mamy zamiar wykonać jakieś "grzejne" 
prace (na przykład pograć w Descenta PPC na pełnym ekranie) 
w drugiej kolejności - wszystkie niepotrzebne okna. Uwaga: W 
niesprzyjających warunkach na przykład YAM lubi się przy tym 
zawiesić. Nie przejmujemy się tym, lecz klikamy w requesterze na 
suspend i zmniejszamy do minimum okno YAMa (dotyczy to 
wyłącznie tego programu) 

jeśli objawy nie ustępują należy rezygnować po kolei z co bardziej 
obliczeniochionnych programów (ale tu listę już musicie ustalić 
sobie sami, ja nie wiem, co w danym momencie macie 
uruchomione 

Na zakończenie ciekawostka: Kiedyś, gdy temperatura sięgała 
zenitu i chciałem zikonifikować program "mujowy" - omsknęła mi 
się ręka i zamiast na lconify kliknąłem na to obok (bodajże reklama 
SASG). Odpowiedzią był NATYCHMIASTOWY reset - bez żadnych 
nawet guru czy requesterów. Powtórzyłem to samo po 
ostygnięciu karty i efekt identyczny. Nie uznałem jednak tego za 
błąd, gdyż moje MUI jest skonfigurowane w stopniu mini- 
minimalnym - tylko tak aby się aplikacje nie darły, a wszelakie 
pływające gadzeciki nie są mi potrzebne. 


* Video CD na Amidze 


Większość sądzi, że aby odtwarzać filmy wideo z CD na Amidze 
trzeba mieć CD-32 z praktycznie niedostępną już przystawką FMV, 
albo Amige w maksymalnej konfiguracji z szybkim czytnikiem SCSI. 
Tymczasem wystarczy konfiguracja nieco prostsza (co nie znaczy, że 
mocna]. 

* Amiga 1200/4000 z dowolną kartą PPC (karta graficzna nie 
wymagana, choć na pewno poprawia jakość wyświetlania 
* czytnik IDE/ATAPI 24 x lub szybszy (tylko takie mają wymaganą 
opcję XA) 
Aby obejrzec film z kompaktu należy: 
- zainstalowac program ISIS 2.11 PPC i wybrać z menu czytnik MMC 
- otworzyć ekran preferencji programu, wybrać z menu CD Track i 
ustawić tam stosowany przez siebie sterownik dla czytnika 
- określić w menu parametry odtwarzania: 
użytkownicy bez karty graficznej, chcący oglądac film na AGA 
powinni ustawic te parametry na: Speed = 60FPS, SKIP = 93 i 
właczyc opcję Fast, użytkownicy Amig z kartami graficznymi mogą 
ustawić inne parametry odtwarzania (nawet gorsze) 
- zapisać ustawione preferencje 
- gdy pojawi się requester należy z niego wybrać CD-ROM 
- w kolejnym requesterze użytkownicy z AGA ustawiają 8, 
użytkownicy kart graficznych mogą zaryzykować nawet 1 (2 lub 4) 
- na koniec użytkownicy Amig AGA określają rozmiary okna 
odtwarzania na 160 x 160 co zapewnia odpowiednią szybkość 
wyświetlania, użytkownicy Amig z kartami mogą zdefiniować 
większe okno. 

Tekst znaleziony w czeluściach sieci na stronie kol. Gurkana 
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SeEema a sprawa Polska 


Zaczęło się niewinnie. Jeden 
z Czytelników wpadł na 
pomysł i chcąc go 
rozpropagować wysłał na 
listy dyskusyjne Email, 
którego przesłanie można by 
zastąpić jednym zdaniem z 
tego listu: Chciałbym na 
którejś z invitek zobaczyć: 
UtilCompo i temat konkursu 
na best utility... Nierealne? 


Marek Pampuch 


Odzew byl znikomy i jednoznaczny. Nie 
będę cytowal listów jakie nadeszły na listę, 
ponieważ nie zdążyłbym uzyskać zgód na 
cytowanie ogólniedostępnych (lista dysku- 
syjna) Emaili,i a scenowcy to narodek 
przewrażliwiony, pozwolę sobie jednak je 
skomentować. 

Większość scenowców uważa mnie ża 
swojego wroga. Stąd bojkot moich próśb, 
aby cokolwiek do Magazynu Amiga napisali, 
lub wyśmiewanie tych artykułów o scenie 
jakie się w MA ukazują. Stąd zawiadamianie 
o party na tydzień przed imprezą, a potem 
pretensje, że nic nie było w gazecie (jakby 
nikt nie wiedział ile trwa tzw. "cykl 
produkcyjny" papierowej gazety). Szczytem 
wszystkiego było zeszłoroczne Rush Hours. 
Podano błędna datę, co sprostowano na dwa 
dni przed imprezą i to wyłącznie na sieci. 
Stąd image sceny w Magazynie Amiga 
wygląda tak jak wygląda. Niektórzy piszą 
wprost: "'przestaję kupować pańską (??? - 
przyp. mps) gazetę, bo ma pan złe zdanie o 
scenie”. 

Cóż - obstrukcja 'elyty" scenowej na 
pewno nie wpływa na poprawę mojego 
zdania o scenie. Wiem, że jest tam wiele 
jednostek wybitnych, jednocześnie jednak do 
środowiska zwanego sceną "przykleja" się 
cala masa zer, mających na dodatek zbyt 
wysokie mniemanie o sobie. Wiem, że 
elementy jadące po to żeby popić i 
narozrabiać to margines - jednakże margines 
wyjątkowo widoczny (chyba nie było party, 
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na którym nie ma zatargów z ochroną, na 
czym cierpią także postronni, grzeczni 
uczestnicy). Wiem, ze wielu scenowców jest 
bardzo zdolnych (tak się jednak zdarza, że ten 
"dar" jest wprost proporcjonalny do lenistwa). 
Nie czas i miejsce na analizę postaw sceny 
(po której zapewne straciłbym kolejnych 
Czytelników z tego środowiska). 

Postaram się zatem odlozyć moje (może 
i niezbyt słuszne uprzedzenia) i w miarę 
obiektywnie skomentować powyższe 
wypowiedzi. 

Obserwując bardzo młodych ludzi, a 
tacy tworzą scenę (wypowiadający się 
trzydziestolatek to jeden z nielicznych 
wyjątków potwierdzających regułę) zauwa- 
żylem jedną ich cechę. Otóż są oni gotowi 
oddać się Sprawie z pełnym poświęceniem i 
pasją. rzucić w kąt wszystko (nawet naukę) - 
byle tylko Sprawa ich interesowała. A w 
wieku 16-18 lat najbardziej interesuje 
"muzyka" techno i ekrany najeżone bajerami 
(przyklad: wyżej ceniony jest odtwarzacz 
"kawałków muzycznych” działający gorzej, ale 
przesycony kolorowymi bajerami, dziwnymi 
formami graficznymi - niż świetny playerek o 
ubogim interfejsie graficznym). Stąd scena 
może się poświęcić głównie tym dwóm 
dziedzinom - mimo tego, że cała ich energia 
idzie w Sprawę rzeczywiście bezużyteczną. 
No bo ile raży można obejrzeć najwspa- 
nialsze nawet demko? Raz, trzy razy, no 
może jakiś wielbiciel danego demka obejrzy 
je dziesięć raży i to wszystko. Ambicja 
wymusza jednak tworzenie nowych, 
kolejnych "dziel" - głównie po to, aby za- 
imponować znajomym na kolejnym Copy 
Party. Nie dziwi mnie to jednak. Skoro scenę 
to bawi - to nie należy ich na siłę zmuszać do 
robienia czegoś innego. 

Spójrzmy jednak z innego punktu 
widzenia. Zdecydowana większość sceno- 
wców to ludzie nie śmierdzący groszem. 
Niewielką kasę jaką mają - przeznaczają na 
wyjazdy na party, ewentualnie na buszo- 
wanie po sieci. A ich demka to "sztuka dla 
sztuki”. Już słyszę głosy świętego oburzenia: 
"scena właśnie przez to jest taka piękna, że 
nie jest komercyjna - wara od prób 
komercjalizowania sceny*. Otóż wcale nie 
zamierzam komercjalizować sceny. Zasta- 
nówcie się jednak, czy nie warto by zarobić 
kilka groszy choćby po to, aby rozbudować 
swój sprzęt? 

Niedługo pokończycie szkoły i staniecie 
przed koniecznością wyboru pracy. Wiado- 
mo, że wasza wymarzona praca związana 
będzie z komputerami, ale jaka to będzie 
praca? Sklep z pecetami? Brrrr. Pomijając 
platformę, jest to praca nudna, męcząca, 
nisko płatna i ogłupiająca. Grafik telewizyjny? 


O, to jest to co tygrysy lubią najbardziej - 
tyle, ze stacji telewizyjnych ża dużo nie ma, a 
ci co w nich już się załapali będą się 
kurczowo trzymać tych wspaniałych 
posadek. Szanse raczej zerowe. Tworzenie 
stron WWW? Fucha nie najgorsza, ale 
zazwyczaj jednorazowa, na dodatek ograni- 
czająca twórczo (zazwyczaj zamawiający, nie 
mający zresztą bladego pojęcia o sieci 
wmusza to co on chce mieć na stronie). A 
może by tak się zająć tworzeniem opro- 
gramowania użytkowego? Wiem, wiem 
powiecie zaraz, że piractwo i kilka innych 
spraw czynią te pracę nieopłacalną. Nie jest 
tak żle. Wbrew pozorom amigowcy, choć 
zazwyczaj skąpi jak Szkoci, w chwili, gdy 
uznają, że gra jest warta świeczki wysupłają z 
kieszeni te ostatnie grosze (przykładem 
Voodoo do Picassa, AHI PPC, czy najnowszy 
projekt G3/G4 phase 5). Gdybyście stworzyli 
(a naprawdę dużo jest jeszcze do zrobienia) 
coś dobrego, na pewno znaleźli by się chętni. 

Przykład: proszę bardzo. Istnieje na 
peceta doskonały emulator PSX o nazwie 
Bleem. W sprzyjających warunkach (tzn. silna 
konfiguracja) potrafi działać szybciej niż... 
oryginalny PSX. Po długich namowach 
autorzy udostępnili kod źródłowy amigo- 
wcom. Zwróciłem się z zapytaniem do 
jednego z najlepszych obecnie na świecie 
koderów - mającego w dorobku kilka 
znaczących, zarówno scenicznych, jak i 
pozascenowych, rozwiązań. Niestety - kolega 
ten nie ma karty GFX, która raczej jest 
niezbędna do testowania w/w portu. Brak 
kasy | kółko się zamyka. A za takiego 
Bleema wielu by chętnie zapłaciło (ja 
pierwszy). 

Oby jednak nie skończyło się tak jak w 
przykladzie drugim. Onegdaj niewielka firma 
produkująca strzelanki na peceta zwróciła się 
do mnie z prośbą o znalezienie kogoś, kto 
dokonał by konwersji ich hitów na Amigę 
Zwróciłem się do jednego z lepszych 
(naówczas) koderów, który zapałal wielką 
chęcią, robota była prosta, a pieniądze 
nieliche. Po pół roku zadzwonił do mnie 
prezes firmy z pretensjami. Okazało się, że 
polecony przeze mnie człowiek się nie 
zgłosił. Pikanterii sprawie dodaje fakt. że 
siedzibę wspomnianej firmę i mieszkanie 
nierzetelnego kodera dzieliło ok. 600 
metrów. Efekt: dziś firma ta jest jednym z 
większych polskich producentów gier na 
peceta, koder ów zaś zapoczątkowawszy 
odchodzenie od Amigi tych co najgłośniej 
krzyczą "Amiga rulez” łapie się różnych 
nędznych fuch (na przyklad webmastera, 
który zmazawszy podstawowy plik kernela 
Linuxa - rozbawia ludzi na sieci niewinnym 
pytaniem "Czy cos się stanie jeśli przez 
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przypadek zmażę ten plik?'”). Ta i dwie 
podobne historie zniechęciły mnie do poleca- 
nia scenowych geniuszy komukolwiek. | do 
promocji ich programów także. 

W jednym z Emaili zostałem także wy- 
wołany do tablicy, nawet po nazwisku - w 
kontekście Amigowego Produktu Roku. 
Inicjatywa ta była doklejką do "pecetowego” 
Produktu Roku zorganizowanego przez PC 
Kuriera. Ponadto było to w czasach, gdy firm 
amigowych było kilkanaście a i produktów 
też nieco. 

A dzisiaj? Firm jest kilka a ich oferta 
programowa w tej chwili sprowadza się do 
składanek i "Dziejów Polski” oraz zapowia- 
danej gry z Elboxu. Jak zatem wyobrażacie 
sobie taki konkurs? To ma jeszcze mniejszy 
sens niż (waszym zdaniem) Util Compo na 
party. 

W innych krajach scenowcy nie są tak 
rygorystycznie święci jak Wy. Piszą programy 
na równi ze scenicznymi arcydziełami. Jeśli z 
Aminetu odrzucimy katalogi "demo" i "mods" 
to ile polskich programów zostanie? A ile 
zostanie czeskich czy węgierskich, choć te 
kraje są 3-4 krotnie mniejsze od Polski, a 
biorąc pod uwagę liczbę amigowców - 
proporcje te wyglądają dla tych dwóch 
krajów jeszcze gorzej. i nie pomoże tu 
pisanie, że Aminet jest otwarty dla 
wszystkich. Znam wielu dobrych koderów, 
którzy stworzyli coś lepszego niż większość 
plików na Aminecie, ale wstydzą się swojej 
nieznajomości angielskiego i nie wysyłają nic. 
A przecież nie o to tu chodzi. Znajomość 
mowy Szekspira wprawdzie mocno ułatwia 
życie, ale póki co nie jest obowiązkowa. 

Chodzi o to, aby wypromować polskie 
programy dla polskich użytkowników. A tego 
za pomocą Aminetu zrobić się nie da. 
Przypuszczam, że liczba połskich użytko- 
wników odwiedzających Aminet jest niższa 
od liczby uczestników przeciętnego party - 
nie każdy ma bowiem dostęp do sieci. Coś 
należy z tym zrobić. | wcale nie jest to nie- 
możliwe. Kiedyś na przykład wydawało się, 
że znalezienie wspólnego standardu dla 
polskich znaków jest absolutnie niemożliwe. 
A jednak się udało. Niemniej - nie jestem już 
tak zdrów jak 7 lat temu i nie mam u boku 
przebojowego Rafała W., który woli bawić się 
w "polskie pudełko”. Jeśli tym razem miało by 
się powieść to tylko z Waszą pomocą, także i 
tych ludzi Sceny, do których trafiły podane 
powyżej argumenty. 

Wracając do inicjatywy George RAMa. 
Uważam ją za słuszną, jednak nie w tej 
formie. Scena jest jaka jest, jej członkowie są 
w w wieku wykluczającym trafianie do nich 
jakichkolwiek argumentów, i na pewno nie 
da się jej zmienić. 

ldea zachęcenia zdolnych koderów do 
pisania programów użytkowych nie powinna 
jednak odejść w zapomnienie. Nałezało by 
się zastanowić jednak nad jej formą. Może 
któraś z nielicznych firm amigowych ogłosi 
konkurs na program użytkowy (Magazyn 
Amiga zobowiązuje się do dostarczenia w 
takim przypadku listy tematów, na które jest 
największe zapotrzebowanie, a także do 
dorzucenia kiłku nagród) Może ktoś z Was 
wymyśli coś lepszego. Jeśli tak - prosimy o 
kontakt z redakcją (listowny, telefoniczny, 
Email) lub z inicjatorem akcji - za pośredni- 
ctwem redakcji. 
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BPH S.A. Il O/Kraków 


Numer rachunku 
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39 zi 
-850 ŁÓDŹ 


250 zi Amiga od A do Z - 
tel./fax (0 42) 657 31 78 


ul. Marysińska 82/84 m 5 
91 


Locale PŁ - 18 zł Locale PL + czcionki - 
27 zł efeacher - 95 zł Directory Opus 


Magellan 2 - 
Ceny nie zawierają kosztów przesyłki. 


Akcesoria, inne oprogramowanie na 


łatwiejsze niż przypuszczasz - 28 zł 
dyskietkach i płytach CD - tel. 


46 zł Kucharz - 30 zł Archiwizery 
Science Pack CD - 


Oferujemy: 


Zamawiam prenumeratę mięsięcznika 
Magazyn Amiga 


tel. (0 44) 646 80 54 


inne przewody i kable 


Kickstart 1.3 do A600.500+ * 


Warsztat elektroniczny 
3.1/1.3 do A1200 * kickstart 3.0 do A500, 
Rozszerzenie pamięci 0.5 MB do A500 * komplet kabli 
połączeniowe do Amigi 
Wszytskie urządzenia mają na wyposażeniu 
wymagane kable połączeniowe, szczegółowy opis 
+ tekturka) 
Pełna oferta cenowa i informacje o sposobie 
zamawiania udzielam po przesłaniu zaadresowanej 
MVarsztat elektroniczny HENS 
ul. Podgórze 16/9 43-300 Bielsko-Biala 


mikrofonem * uklad umożliwiający czytanie 
koperty zwrotne] ze znaczkiem na adres' 


oferuje dla odbiorców indywidualnych i sklepów. * 
sampler mono do Amigi z przedwzmacniaczem | 
wszystkich programów z A1200 przez A1200 z 
Kiekstartem 3 1 * Interfejs MIDI do AMIGI r IBM (1 x 
IN, 1 x OUT) * Interfejs VBS do Amigi * Kickstart 3.1 


do podłączenia dysku 3.5" * 


500+,600,CDTV * 
roczną. gwarancję oraz estetyczne opakowanie (blister 
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Magazyn Amiga - 6 miesięcy 
Magazyn Amiga - 12 miesięcy 


Magazyn Amiga CD - 6 miesięcy 


Magazyn Amiga CD - 12 miesięcy 109 zł 


Zamawiam Magazyn Amiga CD specjalny 


Magazyn Amiga CD specjalny - 3 wydania 45 zł 


Magazyn Amiga - 6 miesięcy 
Magazyn Amiga - 12 miesięcy 


Zawsze aktualne!* 


ów 


Wave Maker, ADPro, 


Scala, Maxon Cinema, Final Writer, 
DPaint, ... 
Katalog po przesłaniu koperty + 


dodatk 
Ponadto opisy do programów 
użytkowych, m.in. LIGHTVAWE, 


znaczka za 4 złote 


54-440 Wrocław 
tel. 0-71 57-63-09 


DODATKI DO SCALI - dyskietki: 
śluby, wesela, komunie, chrzty... 
POLSKIE FONTY i wiele innych 
" NPI Biuro Zachód 
ul. Rogowska 86/10 


HollywoodFX, 
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Amiga w Kielcach 


Wszystko zaczęło się na 
przełomie starego, dobrego 
1998 i nowego 1999 roku. 
Wtedy niechcący wpadłem w 
Internecie na człowieka z 
Kielc, który posiadał Amigę. 
Od słowa, do słowa - w 
końcu umówiliśmy się na 
mini-party do jednej z 
kieleckich knajp, aby tam 
przedyskutować sprawy 
przyszłych spotkań w 
większym gronie oraz 
ogólnie porozmawiać o 
ulubionym komputerze. 


Marcin Sokołowski 


AKM, czyli Amiga Kielce Meeting, od- 
było się stosunkowo szybko - w piątek, 15 
stycznia i liczyło sobie aż 4 uczestników. 
Pogawędkom przy browarku nie było końca, 
dopóki obsługa lokalu nie poinformowała 
nas o mającym nastąpić zaraz kulmina- 
cyjnym punkcie dnia, zwanym zamknięciem 
interesu.. Cóż było robić, pożegnaliśmy się z 
myślą o następnym spotkaniu w szerszym 
gronie. 

Od tej chwili kontakty mailowe nie 
przestawały gasnąć pomiędzy uczestnikami 
pierwszego inauguracyjnego spotkania Ami- 
gowców w dumnym mieście Kielce. Mie- 
ście, w którym niegdyś działało sporo ludzi 
zajmujących się Amigą, a dzisiaj jakby opu- 
szczonym na rzecz miast dynamicznie rozwi- 
jających się (czytaj: stolicy) - że wspomnę 
chociażby o Beta Team z koderem Pawłem 
Hernikiem (CBM80), czy grafikiem Adamem 
Bakalarzem (Gunman). Dzisiaj oczywiście 
może się to zmienić, jeśli tylko wyrośnie 
młoda kadra scenowców, którzy pozostaną 
wierni temu wspaniałemu komputerowi, 
jakim jest niewątpliwie Amiga. Widać chęć i 
zapał do twórczej pracy, widać świeżą 
krew, jednak często (niestety) powstawanie 
nowych dzieł uwarunkowane jest posia- 
daniem zbędnego nadmiaru gotówki, którą 


należałoby włożyć w rozbudowę posiada- 
nego sprzętu, a który lekko mówiąc, czasem 
jest nie najwyższych lotów. Aby nie przedłu- 
żać wątku finansowego, o którym właściwie 
nie jest ten artykuł, wymienię ludzi z tego 
regionu, którzy aktywnie starają się wejść 
w tętniący swoim życiem organizm sce- 
nowy: SyNThEfic (Łukasz Józefik) - muzyk, 
PMazi (Piotr Mazur) - grafik, Ripper/Nah- 
Kolor (Mariusz Bartosik) - koder, Randy 
(Tomasz Wróbel) - tracer, oraz cała masa 
innych, których jeszcze nie znam osobiście. 
Do tej (nie) skromnej grupki należałoby 
dołożyć jeszcze mnie, jednak ze względu na 
brak czasu nie dane mi na razie zająć się 
przyjemnościami na Amidze (czyli kodo- 
wanie i muzyka) oraz związanymi z tym wy- 
jazdami na wszelkie parties. Tu szczerze 
żałuję. 

W trakcie naszych wirtualnych poga- 
wędek, powstała myśl o urządzeniu spot- 
kania Amigowców w większym gronie, na 
skalę całego województwa. Tak narodziła 
się idea spotkania o słynnej już nazwie 
"AKM-2", ale tym razem o większym za- 
sięgu, z małą reklamą. Ponieważ nie dyspo- 
nowaliśmy większymi zasobami gotówki, 
pozwalającymi dokumentnie poinformować 
każdego kielczanina o tymże spotkaniu, po- 
stanowiliśmy wykonać to w skromniejszym 
stylu. Przygotowaliśmy plakat A4 powia- 
damiający o naszych meetingach, umie- 
ściliśmy na nim nasze namiary oraz 
informację o możliwej giełdzie kompute- 
rowej. Miał to być chwyt marketingowy, 
którego efekty (czyli nowe kontakty) miały 
powiedzieć nam o liczbie Amigowców z 
tego regionu. Plakaty powieliliśmy na ksero 
w oszałamiającej ilości 40 sztuk, po czym 
oblepiiiśmy całe miasto. Wkrótce okazało 
się, że 40 sztuk to co najmniej 2 razy za 
mało, ale uznaliśmy, że na pierwszy raz 
wystarczy. Na wyniki nie czekaliśmy długo, 
co zaowocowało dojściem AKM-2 do skutku 
na początku marca. 

Tym razem było nas już siedmiu (z 
czego jeden kolega będący na poprzednim 
spotkaniu nie mógł przyjść na drugie). więc 
można powiedzieć, że zwiększyliśmy "stan 
posiadania” o 100% Spotkanie przebiegło 
również w burzliwej atmosferze, a dodat- 
kowo przyniosło radosną informację o 
mającej odbyć się pierwszej od kilku lat 
giełdzie komputerowej w Kielcach. A więc 
jednak ktoś nas ubiegł, ale dobre i to. 
Postanowiliśmy na przekór stereotypom 
zjawić się licznie w całym składzie, co też i 
zrobiliśmy. 

Szczęśliwie giełda zaczęła się w 
niedzielę o godzinie 14:00, co pozwoliło 
wszystkim nam stawić się bezproblemowo i 


zasilić liczebnie gromadkę Amigowców. Na 
7 komputerów 3 to były pecety, zgadnijcie - 
co stanowiło resztę i dlaczego była to 
większość? Pomimo, iż jeden z "piecyków" 
miał kamerę video podłączoną do niego, a 
drugi silne kolumny - nic nie zdołało 
odwrócić uwagi przychodzących od naszych 
komputerów, uważanych powszechnie za 
"wymarłe". Daliśmy dobry pokaz możliwości 
Amig, pomimo drobnych problemów 
technicznych (brak sprzętu grającego u 
wszystkich, nie działanie kilku programów - 
cóż.. początki bywają trudne). Wśród 
zwiedzających. niekoniecznie "nie-amigo- 
wców” (co przyjęliśmy z prawdziwą 
radością), dały się słyszeć różnorakie opinie: 
"O... taką Amigę chciałbym właśnie mieć”, 
"Fo Amiga ma Permedię 2?". "oo... Mac!" (to 
o Fusionie). Dzięki pragmatycznemu pode- 
jściu do sprawy zwiedzający właściwie 
mogli zobaczyć wszystkie przymioty na- 
szego kochanego komputera, ponieważ 
wcześniej podzieliliśmy podział ról w ten 
sposób, aby można było zobaczyć jak 
najwięcej (a nie tylko jedno i to samo na 
wszystkich Amigach puszczane non-stop 
dema, puszczane kawałki pod Digi- 
BoosteremPro, pokazywane możliwości 
konfiguracji Amigi (to ja. raz MagicWwB + 
VisualPrefs, raz Newlcons z innej partycji, 
raz MacOS, raz LinuxPPC), puszczane filmiki 
- szczególnie te z Billem G. wzbudzały 
zdrowe salwy emocji, demka nowo co 
wypuszczonego Warp3D. AmiBroker w akcji 
itd, itd. 

Giełda trwała "do bólu”, jednak nie 
wszystkim przypadło w udziale zostać tak 
długo. Został jednak posmak amigowego 
party (bo można było takie właśnie klimaty 
wyczuć), ale z bardzo pozytywną wymową. 
Żadnych dziwnych ekscesów, żadnego 
browaru - po prostu super! 

Tym miłym akcentem kończę artykuł i 
namawiam gorąco wszystkich do organi- 
zowania podobnych imprez w swoich 
rodzinnych stronach. Nie jest regułą, że zna 
się koniecznie wszystkich Amigowców w 
okolicy - ja przeżyłem miłe zdziwienie, gdy 
okazało się, że na AKM-2 oraz giełdzie 
komputerowej niezmordowanie ucze- 
stniczyli dwaj Amigowcy z Lublina. Widać, 
że nasz komputer ma długą tradycję i trudno 
o nim zapomnieć. Dlatego myślę, że 
Amigowcy są wszędzie, tylko trzeba się 
dobrze poszukać i zorganizować. Wtedy 
okaże się, że można spędzać naprawdę 
niezapomniane chwile w towarzystwie, z 
którym zazwyczaj kontaktujemy się za 
pomocą klawiatury, monitora i modemu. 
Okaże się, że naprawdę warto mieć Amigę i 
robić coś dla niej. 
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Konkurs Muzyczny 


rezwiązanie/rozwikłanie 


Długo przyszło Wam czekać 
na wyniki konkursu muzycz- 
nego i jeśli już na kogoś zwa- 
lać winę to przede wszystkim 
na mnie i mój wieczny brak 
czasu. Sorry. Jakby co wszel- 
kie uwagi i komentarze 
można słać na adres 
voyagerC©amiga.to.jest.to. Ja 
mogę Was jedynie zapewnić 
© jednym, koniec końców - 
każdy z utworów uważnie 
wysłuchałem od początku do 
końca, a trzeba przyznać, że 
dołożyliście mi masę roboty, 
przez konieczność oceny 
prawie setki utworów. 


Bartek Dramczyk 


Na początek dawka statystyki czyli ilu było 
autorów, utworów, etc: 


łącznie: 
37 autorów 
84 prace 


najpopularniejsze formaty: 
44  MODy (ProTracker), 
13  DBMów (DigiBoosterPro), 
XMów (FastTracker). 
DIGI (Digi Booster), 
THX (AHX/THX Sound System). 
MMD3 (Octamed/SoundStudio). 
MMD1 (MED/OctaMED), 
ST11 (Ayplayer), 
ZX Spectrum Snapshot (Sample Tracker) 
EMOD (Quadra Composer). 
IFF-8SVX 


a AES NY SSI 


razem ok. 30 MB prac 


Jak widać dominuje wciąż ProTracker, za to 
miłą odmianą jest przewaga DBPro nad 
FastTrackerowymi formatami. W kategoni synth 
niepodzielnie królował THX Sound System (po 
przymusowej zmianie nazwy zwie się teraz Abyss 
Highest eXperience). Otrzymałem też utworki w 
iście niezwykłych formatach - ST11 (w kategorii 
Synth) pochodzący ze Spectrum (o ile się nie mylę) 
oraz trzykanałowy moduł (w kategorii 4ch), który 
trzeba było odsłuchać na ZXAMie pod Spectrumo- 
wym Sample Trackerem (sic!). Trafił się nawet 
obrazek dołączony do jednego z utworów 
(pewnikiem odnajdziecie go na kompakcie). 
Wykazaliście się zadziwiającą znajomością różno- 
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rodnych pakerów. Część plików spakowana była 
Izxem, Iharkiem, trafiły się też archiwa xpk, pp. rar, 
zip. a nawet zoo (nie wiem skąd udało się komuś 
wytrząsnąć ten zabytek. Prace podróżowały w tą i z 
powrotem z Krakowa do Warszawy, przez 
włocławski (było bliżej) serwerek (ma się rozumieć 
internetową autostradą). Dotarły nieuszkodzone 
poza jednym utworem, ale było to błędnie spako- 
wane archiwum Iha. w środku którego było archi- 
wum z00 i jeszcze raz Iha... blah.. obłęd. A w zasa- 
dach konkursu było jak wół: dozwolone archiwizery 
- lzx, lha, gzip. Nie wspomnę... a niech będzie - 
wspomnę o tym iż jeden z uczestników Stwierdził 
że nie potrafi napisać metryki utworu i nie napisał 
(heh - w szkole uczyli tylko pisać muzykę?). BTW - 
najmłodszy uczestnik konkursu miał najprawdopo- 
dobniej 14 lat! | jeszcze jeden ogólny wniosek: 
gdyby niektórzy autorzy równie dobrze operowali 
nutami, jak tempem utworu - dziś byli by sławni. 
Nie będę Was więcej nudził - czas na wyniki. 


Kategoria: Misc 
(czyli rozmaitości) 


Tu nie obowiązywały prawie żadne reguły. 
Co ciekawe poziom prac w tej kategorii był 
zdecydowanie wyższy niż w 4ch i były znacznie 
bardziej różnorodne. 


Statystyka: 
15 autorów 
16 utworów (2 jednego autora) 


Dominujące formaty: 
MOD 

DBM 

XM 

DIGI 

MMD3 


000 


Liczba kanałów w utworach 
od 4 - do 26 


Wyniki (od końca): 

15 Miejsce - Alexander Sanetra za utwór 
"Theme from Dune" XM] 

14 Miejsce - Tomasz Wodecki za utwór 
"Sting Theme” (MOD) 

13 Miejsce - Piotr Leśnikowski za utwór "O, 
mama!" (XM) 

12 Miejsce - Dominik Kozaczyk za utwór 
"Cottoneye Joe Remix” (MOD) 

11 Miejsce - Piotr Malaga za całokształt, 
czyli utwory 'Dziewczę o Lnianych 
Włosach'(MOD) i *"Zepsuty Maluch" (MOD) 

10 Miejsce - Sławomir Winconek za utwór 
"Hangman'" (MMD3) 

9 Miejsce - Łukasz Macioszek za utwór o 
dźwięcznej nazwie 
"UAUAUAAAUAAAUAAAA" (DBM) 

8 Miejsce - Grzegorz Rybok za utwór 
"Time" (DIGI) 

7. Miejsce - Paweł Stelmach za utwór "Kare 
Konie” (MOD) 

6 Miejsce - Dariusz Panchyrz za utwór 
"Russian Rave" (XM) 


5 Miejsce - Jacek Karpeta za utwór "Like" 
(MOD) 

4 Miejsce - Piotr Protasiuk za rave ową 
konwersję "Mapple Leaf Rag" (DBM) 

3. Miejsce - Wojciech Panufnik za utworek 
"Mishka C Kookloy” (MOD) 

2 Miejsce - Jan Kaliszewski za bardzo 
odbiegający od oryginału remix pewnego 
znanego utworu ukrytego pod tytułem 
"Voodka People" (MOD) 


Paweł Rogacewicz 
za ciekawą interpretację utworu 


"The Terminator in G- 


maj 
(DBM) 


Kategoria: Dżingiel 
(czyli po ludzku Jingiel) 


Jingle i jeszcze raz Jingle Tym razem 
naprawdę postaraliście się, utworów nie było 
wiele, ale prawie wszystkie na dobrym poziomie. 


Statystyka: 
4 autorów 
4 łącznie utworów 


Dominujące formaty: 


2 MOD 
1  IFF-SSVX MONO 
1. DIGI 


Liczba kanałów w utworach: 
od 1 - do 8 (4 kanały remiksowane) 


Wyniki (od końca): 
4 Miejsce - Łukasz Macioszek za jingiel 
"Smutny" (IFF-8SVX) 
3. Miejsce - Piotr Pacyna za jingiel "Godztna 
Pierwsza” (MOD) 
2 Miejsce - Paweł Rogacewicz za jingiel 
"S.E.D.E.S" (MOD) 


Marek Jarmulski 


za jingiel-reklamówkę Magazynu 
Amiga 


"MagJon" 
(DIGI) 


Kategoria: Synth 
(synteza dźwięku) 


W utworach bazujących na syntezie 
dźwięku dominował format THX. Większość 
prac była na dobrym poziomie. prace wyróżnia 
spośród innych kategorii dużo twórczej inwencji 
autorów. 


Magazyn Amiga 05/1999 


VARIA 





Statystyka: 
5 autorów 
5 utworów 


Dominujące formaty: 
4 THX 
1 ST11 (AY-Player) 


Liczba kanałów w utworach: 
(od 3 do 4 


Wyniki (od końca): 

5 Miejsce - Michał Bukowski za utwór 
"Yerzmyey' (ST11) 
Miejsce - Jacek Karpeta za utwór 
"Faza 1' (THX) 


3 Miejsce - Piotr Pacyna za utwór 
"Fime in The Valley" (THX) 
2 Miejsce - Marcin Misiejuk za utwór 


"Tex" (THX) 


Stanisław 
Ostaszewski 


za utwór 
"Chinip 23" 


i ten nieuchwytny, commodorowski 
feeling (THX) 


Kategoria: 4ch 
(utwory 4-kanałowe) 


Słuchając utworów z tej kategorii zastana- 
wiałem się czy te fałsze i dysonanse to nowy 
nurt w muzyce, czy też ja tracę słuch. A jednak 
nie. Zdecydowanie, kategoria 4ch obfitowała w 
słabe prace. A znaczna liczba utworów niestety 
zaszkodziła ich jakości. Jeden z utworów odpadł 
w. przedbiegach - ze względu na uszkodzone 
archiwum (pierwsze kilkaset bajtów MODa, 
których nie udało mi się odzyskać). 


Statystyka: 
31 autorów 
38 — utworów (8 jednego autora, jeden uszkodzony) 


Dominujące formaty: 
33 MOD 

1  DIGI 

1 DBM 

1 MMD1 

1 EMOD 

1 ZX Snapshot 


Liczba kanałów w utworach: 
od 3 do 4 


Wyniki (od końca): 

30 Miejsce - Łukasz Siedlecki za utwór "Rubin 
Metal" (MOD) 

29 Miejsce - Łukasz Siudziński za utwór "Ela i 
Kapela" (MOD) 

28 Miejsce - Dominik Kozaczko za utwór 
"Zajączek Remix" (MOD) 

27 Miejsce - Michał Szuster za utwór 
"LeonMix - 0% logiki” (MOD) 

26 Miejsce - Rafał Kulik za utwór "No Future" 


(MOD) 
25 Miejsce - Konrad Fedyk za utwór "W 
drodze do nikąd” (MMD1) 


24 Miejsce - Adam Trędowski za utwór "Fun" 
(DtGly 

23 Miejsce - Piotr Malaga za całokształt, czyli 
8 utworów (MOD] 

22 Miejsce - Jan Kaliszewski za utwór "Leśny 
Stworek” (MOD) 

21 Miejsce - Marek Jarmulski za utwór 


"Jazzowanie" (MOD) 
20 Miejsce - Konrad Kucharski za utwór 
"Wiertara" (MOD) 
19 Miejsce - Paweł Rogacewicz za utwór "Red 
loanmover" (MOD) 
18 Miejsce - Tomasz Wodecki za utwór 
"Scorpion deadłock” (MOD) 
17 Miejsce - Waldemar Karolewski za utwór 
"Draft" (MOD) 
16 Miejsce - Michał Łapczyński za utwór 
"30 C..." (EMOD) 
15 Miejsce - Łukasz Macioszek za utwór "Sen 
o Miłości” (DBM) 
14 Miejsce - Dariusz Panchyrz za utwór 
"|Quasi" (MOD) 
13 Miejsce - Damian Bisewski za utwór 
"Another Sphere" (MOD) 
12 Miejsce - Jacek Karpeta za utwór "Intel 
fuck off" (MOD) 
11 Miejsce - Michał Budkowski z utwór 
"Industrial 3" (ZX Snapshot) 
10 Miejsce - Paweł Stelmach za utwór "Shit 2” 
(MOD) 
9 Miejsce - Arkadiusz Pękalski za utwór 
"StoryQ01" (MOD) 
8 Miejsce - Rafał Staniek za utwór "Tribal 
Trouble" (MOD) 
7 Miejsce - Piotr Leśnikowski za utwór 
"Halcyon" (MOD) 
6 Miejsce - Marcin Misiejuk za utwór 


"Mini(fe)male" (MOD) 

5 Miejsce - Piotr Protasiuk za utwór "Świrl" 
(MOD) 

4 Miejsce - Piotr Pacyna za utwór 


"France'38_Ingame1" (MOD) 

3. Miejsce - Wojciech Panufnik za utwór "Flip 
Flap" (MOD) 

2 Miejsce - Łukasz Adamczyk za utwór 
"white Sousage" (MOD) 


Stanisław 
Ostaszewski 


za utwór 
"Sweet Dreams v01" 
(MOD) 


Kategoria: MultiCH 


(utwory wielokanałowe) 


Tu znacznie lepiej się wykazaliście niż w 
protrackerowych modach. Mimo mniejszej liczby 
prac - wyższy poziom. Na prośbę jednego z 
uczestników dopuściliśmy do tej kategorii jeden 
czterokanałowiec z remiksowanymi ścieżkami 


Statystyka: 
21 autorów 
21 utworów 


Dominujące formaty: 
DBM 

XM 

DIGI 

MMD3 

MOD 


2—NRB ROTO 


Liczba kanałów w utworach 
od 4 do26 (6 kanałów remiksowanych) 


Wyniki (od końca): 
21 _ Miejsce - Piotr Laskowski za utwór "Virtual 
Love” (DIGi) 
20 Miejsce - Aleksander Sanetra za utwór 
"Inlandia" (XM) 
19 Miejsce - Józef Chraplewski za utwór 
"Perfect Dream” (DBM) 


18 Miejsce - Łukasz Siudziński za utwór 
"Panthers in the shadows' (DBM) 

17 Miejsce - Robert Kowalczuk za utwór "l 
Want You In Storm!" (58M) 

16 Miejsce - Łukasz Macioszek za utwór 
"Stracona Nadzieja” (DBM) 

15 Miejsce - Sławomir Winconek za utwór 
"Sally" (MMD3) 

14 Miejsce - Paweł Niejadlik za utwór 
"Walking Outside with Personal 
Hypnotiser" (DBM) 

13 Miejsce - Marcin Misiejuk z utwór "Boring" 
(DBM) 

12 Miejsce - Marek Jarmulski za utwór 
"ZuuLuu” (DIGI) 

11 Miejsce - Adam Trędowski za utwór "The 
Day After" (DIGI) 

10 Miejsce - Piotr Leśnikowski za utwór 
"Closet Garden" (XM) 

9. Miejsce - Konrad Kucharski za utwór "Afro" 
(DBM 

8 Miejsce - Piotr Pacyna za utwór "Usticu 
Title Track" (MOD) 

7 Miejsce - Dariusz Panchyrz za utwór 
"Menku" (XM) 

6 Miejsce - Jacek Karpeta za gitarowy 
kawałek pt. "Zuzi" (MMD3) 

5 Miejsce - Grzegorz Rybok - za niezły 
kawałek trance'u o nazwie "Land of Tears" 
(DIGI) 

4 Miejsce - Damian Bisewski za ciekawą 
linię mełodyczną w kawałku pod tytułem 
"Golden Heart" (DBM) 

3 Miejsce - Jan Kaliszewski za utwór 
"Wielkie Przestrzenie cz.2" (XM) 

2 Miejsce - Wojciech Panufnik za 
niesamowity kawalek zaaranżowany na 
gitarę i pianino pt. "Passion" (XM) 


Piotr Protasiuk 


za melodyjny kawałek ambientu z 
delikatnymi acz junglowymi rytmami 
perkusyjnymi pod tytułem 


"Fallout" 
(DBM) 


Reasumując - najwięcej ciekawostek 
znalazłem w kategoriach MultiCH, Jingle. Synth 
i Misc. Do odsłuchiwania utworów używałem 
niezawodnych: HippoPlłayera, DeliTrackera2, 
EaglePlayera2 oraz THXa 2.0, Octameda Sound 
Studio 1.0, DigiBoosteraPro 2.17, Protrackera 
2.3, Quadra Composera no i oczywiście 
znakomity emulator ZXAM. Za odsłuchy służyły 
słuchawki, jak i całkiem pokaźne głośniki. 
Utwory odsłuchiwałem na układach Paula oraz 
na karcie Delfina DSP. 

A teraz słówko o nagrodach. Wszyscy 
uczestnicy konkursu (tzn ci z nich, którzy podali 
adres snail, bo niektórzy... zapomnieli) 
otrzymują samplery. Zostaną one przesłane 
pocztą. 

Natomiast, ponieważ nagroda główna 
będzie tylko jedna - postanowiliśmy wyłonić 
najwszechstronniejszego amigowego muzyka 
w prosty sposób: 
za ostatnie miejsce w kategori! przyznaliśmy 1 
pkt. przedostatnie 2 pkt, itd. Zwycięzca 
kategorii otrzymywał dodatkowo 1 pkt. 

A oto czołowa trójka tej klasyfikacji: 


1. Wojciech Panufnik - 61 pkt 
2. Piotr Protasiuk - 60 pkt 
3. Jacek Karpeta - 48 pkt 


Zwycięzcę w kategorii "ogólnej" prosimy o 
skontaktowanie się z redakcją 
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BISFX 





Ostatnio nabyłem niezły modem (Microcom) i mam pewien kłopot. 
Otóż po połączeniu z TP i wybraniu w Miami 1.1 'Quit without hangup 
programy odmawiają współpracy (tzn. nie potrafią ustalić połączenia), 
dopiero gdy po połączeniu zikonifikuje Miami wszystko chodzi dobrze. 
Dlaczego tak jest ? (zależy mi na wychodzeniu z miami poprzez quit 
with... gdyż cierpię na brak pamięci). 

Wypada tutaj zaproponować zmianę Miami. Sam używam Miami 
2.93b i wspomniany problem u mnie nie występuje. Sadzić więc należy 
ze przyczyną jest to, że starsze wersje Miami nie współpracowały z 
dużą liczbą typów modemów 


, 


Pytanie zadał: Robert Hołyst 


Zainstalowałem sobie StarlCQ. Nie mogę go jednak uruchomić 
gdyz program ząda 'bsdsocket.library'. Co to za biblioteka i gdzie ją 
znaleźć? Na Aminecie szukałem i znalazłem bibliotekę o tej nazwie ale 
to była biblioteka do Amosa. 

Biblioteka bsdsocket.library jest tworzona automatycznie w chwili 
uruchomienia Miami lub AmiTCP. Wystarczy zatem uruchomić Miami 
(nie trzeba się łączyć telefonicznie) i program powinien się uruchomić. 

Pytanie zadał: Robert Hołyst 


Jestem posiadaczem komputera Amiga 600 w następującej 
konfiguracji: Kickstart 3.1, Procesor 68030/40Mhz, Fast RAM GMB, 
Chip RAM 2MB, Koprocesor 50Mhz Dysk twardy, Zasilacz 200W od PC 
Mam problem z podłączeniem czytnika CD-ROM. Próbowałem 
podłączyć czytniki DRIVE UNIT Model HO-828, CIBER DRIVE x16 / x12 
/ x10 . bez efektu. Wyżej wymienione czytniki pracują można słuchać 
muzykę przez słuchawki, sterowałem czytnikami ręcznie, czytniki 
podłączałem pod taśmę pod która za podłączane dyski twarde. Po 
wpisaniu w oknie Shell komendy Mount CD:0 otrzymuje komunikat ze 
urządzenie CD:0 jest zamontowane lecz ikony na workbenchu brak. 

Nie napisał Pan jakiego używa Pan systemu obsługi AT-API. Jeśli 
tego z systemu 3.1 to muszę pana zmartwić - niestety ma on problemy 
z niektórymi typami czytników. Bierze się to stąd że opracowywane w 
maksymalnym pośpiechu (dla CD-32) zmiany systemu 3.0, nazwane 
potem dumnie 3.1 zostały przez ten pośpiech nie przetestowane z 
innymi czytnikami, niż ten z CD-32. A jeśli Pana czytnik (podobnie jak 
np. Sony CDU 55E) ma zaimplementowany niepełny standard AT-AP! to 
z systemem 3.1 może mieć problemy. Jakie stąd wyjście. Należy 
zainstalować sobie niecommodorowski (np CacheCDFS, lub ASIM 
CDFS) system obsługi plików. Ponadto chyba powinien Pan wpisać: 


mount CDO: 


Proszę też sprawdzić czy ma Pan w katalogu devs/DOSDrivers plik 
o nazwie CDO. Kolejna sprawa to 'zworkologia'. Jeśli ma Pan Twardy 
dysk 2.5 cala i jest on ustawiony jako master, to kompakt powinien 
mieć ustawioną zworkę jako Slave a we wspomnianym pliku o nazwie 
CDO: powinna być linia jak ponizej: 

UNIT=1 
Jeśli jej nie ma trzeba plik CDO: poprawić (edytorem tekstowym) i zapisać. 
Jeśli boi się Pan grzebać w plikach, można użyć programów automatycznie 


instalujących czytnik, np ldefix czy wspomniany ASIM CDFS. 
Pytanie zadał: Jerzy Giergenis 


Nie wiem co się dzieje. Myślałem że mając dwa procesory jeden 


nie będzie wadził drugiemu a tu kłops przykład: - w momencie 
odsłuchiwania MP3 przesuwając jakąś ikonę lub okno dźwięk po prostu 
przerywa a przecież system obsługuje 040 a nie PPC to samo dzieje się 
w momencie otwierania jakiegokolwiek innego programu, już tragedią 
jest otworzenie programu z własnym ekranem wiedy szybkość 
odtwarzania spowalnia się dwukrotnie. 

To że są dwa procesory nie oznacza niestety podwojenia ich 
szyny, która jest wspólna. Ponadto zapewne operacje dyskowe, które 
(iak można było przeczytać przy opisie niektórych dysków w Magazynie 
Amiga) źrą mnóstwo (czasem do 98%) czasu procesora mają pewnie u 
Pana ustawiony maksymalny priorytet. 

Można jednak złagodzić opisane konsekwencje przez: 

1. zwiększenie wielkości bufora do 2 sekund (w AmigaAMP) 

2. zainstalowanie FastATA 

3 zainstalowanie Executive i ustawienie zakresu chwytania tasków do 
+10 (dyski twarde mają taki priorytet). 
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3. Ustawienie pod Executive dla TASK+CHILDTASK 'AmigaAMP*" 
NOSCHEDULE PRI +11 
Po tym wszystkim powinno być już OK. 


Następna sprawa. W momencie gdy zainstalowałem kartę PPC 
podczas odczytu z napędów system też haczy. 

Co się haczy? Jedynie podczas operacji dyskowych (a zwłaszcza 
ich rozpędzania) może wystąpić komunikat o "błędzie" w SetPatch, co 
likwiduje reboot. Niemniej jest to niewygodne. Wystarczy jednak w 
sekwencji startowej wpisać w miejsce wywołania tego rozkazu: 


Run NIL: C:SetPatch 


i przestanie się haczyć. 
Pytania zadał: Grzegorz Kaleta 


Błądzę po stronach www, i czasami pojawia się komunikat że 'brak 
wpisu w DNS-ie” - czy możesz mi to wyjaśnić? 

DNS jest to nazwa serwera, który zawiera bazę danych wszystkich 
adresów internetowych i odpowiadających im numerów IP. W skrócie 
wygląda to tak, że nazwy literowe, które wpisujesz w programach do 
WWW NIE SĄ ADRESAMI lecz jedynie zastępują takie dla lepszej 
czytelności. Serwery DNS zamieniają je na prawdziwe adresy IP (same 
cyfry) i dopiero traktują jako adres. Jeżeli otrzymałeś komunikat o braku 
adresu w DNSie to być może taki adres nie istnieje, lub serwer jest 
chwilowo wyłączony. Sądzić więc należy, że przyczyną jest najczęściej 
zły adres (błąd literowy itp.). 

Pytanie zadał: Sławomir Dopierała 


Ponieważ przymierzam się do zakupu karty Blizzard PPC (plus 
Bvision), mam w związku z tym trochę wątpliwości. 

1. Co to właściwie jest PowerUP, WarpUP, WarpOS; skąd to 
wziąć. czym się to je (czy bez czegoś takiego w ogóle niema pożytku z 
PPO) oraz który lepiej zastosować do Blizzarda? 

PowerUP oraz WarpUP (WarpOS to to samo co WarpUP) to 
konkurencyjne systemy obsługi kart PPC na Amigę. Karty firmy Phase5 
oprogramowanie PowerUP maja zapisane w pamięci Flash na karcie. 
Istnieje możliwość używania WarpUP pomimo posiadania karty z 
oprogramowaniem PowerUP. Wiąże się to jednak z kilkoma 
niedogodnościami. Główna to taka, że programy napisane pod 
PowerUP nie zadziałają pod Warpem i odwrotnie. Podobnie z BVision: 
przy PowerUP zainstalowanym na Blizzku działa z CGX (dobry, 
sprawdzony, mocno oprogramowany system grafiki 24-bit, niestety od 
pewnego czasu komercyjny), podczas gdy przy WarpUP - pod Warp3D 
(nowy, ale darmowy i szybko rozwijający się). W chwili obecnej system 
PowerUP wydaje się być bardziej stabilny i lepiej oprogramowany (są 
do niego tanie lub darmowe kompilatory). Dla systemu WarpUP jest z 
tym na razie gorzej, lecz producenci tego systemu nawiązali współpracę 
z Amiga International i być może dzięki temu pojawi się więcej 
oprogramowania dla WarpUP. Osobiście bardzo rzadko korzystam z 
WarpUP (dostaje torsji gdy mam go włączyć). Są jednak tacy, którzy 
poza Warpem Świata nie widzą i sądzą o PowerUP to co ja o Warpie. 

Sytuacja ostatnio nieco się poprawia. Tworzony jest emulator 
PowerUP pod Warpa (oznacza to, że trzeba mieć zainstalowanego 
Warpa i na nim udawać PowerUP). 

Jednak najlepszym rozwiązaniem wydaje się ostatnie. Program 
Switch2Which dostępny na Aminecie (i majowym kompakcie 
okładkowym) pozwala na zainstalowanie OBU naraz i uruchamianie 
tego, który aktualnie jest potrzebny. Aby jednak nic sobie (w 
oprogramowaniu) nie popsuć przed instalacja SZW należy bardzo 
dokładnie przeczytać instrukcję 


2. Czy aktualnie sprzedawane Blizzardy PPC (Eureka) maja na tyle 
świeży FlashROM, ze nie ma problemu ze współpracą z kartą Bvision? 

To pytanie należało by raczej zadać Eurece. Firmy nie informują 
nas bowiem o takich rzeczach. Z informacji zebranych od 
użytkowników którzy kupili Blizzardy PPC po lutym 1999 wynika, że tak. 
Ostatnia wersja Flasha to 46.21 i jest ona przystosowana do BVision, z 
poprzednią wersja 46.19 karta ta nie działała. 

3. Czy po założeniu Bvision można nadal stosować monitor 
M1438S i gdzie się go podłącza (czy dalej w to samo złącze 'video')? 

Karta graficzna ma własne 15 pinowe złącze (SJVGA i aby 
podłączyć do niej M1438S należy wykonać sobie przejściówkę 
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Zastanawiam się jednak czy jest sens używania monitora multisynch 
nie najnowszej generacji o średnim paśmie do karty umożliwiającej 
znacznie więcej niż M1438 pokaże, zwłaszcza, gdy monitory VGA 
zdecydowanie potaniały. 

Pytania zadał: Adam Hahn 


Chciałbym zapytać, czy przypadkiem ktoś w Redakcji nie wie, 
dlaczego programik 'PPClnstall" znajdujący się w archiwum z ppc. library 
po uruchomieniu pokazuje "No ppc.library available" i nie chce jej wgrać 
do pamięci (co uniemożliwia uruchamianie programów w formacie .elf)? 
Czy może być to wina flashROM'u ? Kartę kupiłem dość dawno i nie 
dokonywałem jeszcze update'u flashromu. Emulator MAME tez nie 
chce działać pokazując "Requires ppc.library version 46" mimo, że 
zainstalowałem bibliotekę z archiwum 'ppc-user-V46_15.iha" (choć nie 
wiem dlaczego rozkaz version ppc.library" pokazuje ze jest to wersja 
45.16). Tak poza tym reszta softu pod ppc.library działa bardzo dobrze. 

Problem tkwi w starym oprogramowaniu w pamięci Flash karty 
PPC. Biblioteka ppc.library znajduje się w ROMie tej karty i nic tutaj nie 
pomoże wgrywanie do katalogu LIBS: nowszych jej wersji. Jedynym 
rozwiązaniem jest upgrade FlashROMu w karcie. 


Skąd dokładnie ściągnąć mogę najnowsza wersje programu do 
upgrade tlashRROM 'u? 

Archiwum z plikami niezbędnymi do update'u można znalezć na 
stronie WWW  phase5 (ostatnio było na stronach dotyczących karty 
graficznej BVision) lub na je; serwerze ftp 
(ftp.pnase5.de/pub/amiga/ppc). Najnowsza znana (w chwili pisania 
tekstu) to z 24 marca 1999 Jedna z wersji archiwum można znaleźć na 
naszych płytach okładkowych (katalog PPC), inną na płycie Eureki 
MACD 10. UWAGA: UPGRADE Z 15 MARCA 1999 zawiera błąd 
powodujący kłopoty dla użytkowników Blizzardów z dodatkowym 
procesorem 68040 (zdaniem firmy *tylko" LC, zdaniem użytkowników - 
nie tylko) 

Pytania zadał: Michał Krzemiński 


W najbliższym czasie planuje rozbudować posiadany konfig, tak 
aby ż powodzeniem służył mi do eksploracji internetu ;) W związku z 
tym mam kilka pytań: 

1) Czy możliwe jest podłączenie do Ami modemów zewnętrznych? 
$ą one tańsze i poręczniejsze (możliwość umiesżczenia w wieży). 

Myślę, ze pytanie dotyczy mozliwości instalacji w Amidze 
modemu tzw. wewnętrznego (który jest tańszy). Zewnętrzne modemy 
będą działać bez problemu. Wewnętrznych nie da się podłączyć do 
Amigi (są tylko do PeCetów), chyba, że masz w wieży sloty pecetowe. 


2) Proszę o radę w sprawie karty graficznej. Którą wybrać? 

Proszę czytać testy kart w Magazynie Amiga i samemu wybrać. 
Zdania czy CyberVision, czy Picasso są bowiem mocno podzielone. 
Każda z tych kart ma swoje wady i zalety. Jeśli nie masz slotów Zorro to 
pozostaje tylko BVision dla PPC. 


3) Gdzie nabyć legalnie pakiet MUI? 

MUI jest programem shareware i można go ściągnąć z Sieci a 
nawet znaleźć na naszych CoverCD. MUI rozpowszechniane jest bez 
klucza i dzięki temu ma wyłączone wiele opcji upiększania swojego 
wyglądu poza tym pakiet jest w pełni sprawny i można go używać z 
wszystkimi programami wymagającymi MUI. Jeśli jednak chcesz być w 
pełni legalny , to wystarczy na stronie tytułowej MUI shareware, lub 
"reklamówce MUI" wywoływanej gadżetem z większości aplikacji 
wyczytać informacje o sposobie rejestracji. 


Czy i gdzie są dostępne sterowniki do drukarki "EPSON STYLUS 
COLOR 440"? Czy trzeba amputować ten kabelek (podobno pin nr1)? 
Jeżeli tak to w jaki sposób to zrobić? Czy Wworth potrzebuje 
specjalnych sterowników? 

Sterownik (oczywiście bez polskich znaków) jest na Aminecie w 
katalogu text/print i nazywa się Epson_400.lha. Jest także na ostatnich 
naszych kompaktach okładkowych. W kabelek powinno się amputować 
ale NIE pin 1 tyłko pin 14 (od strony Amigi). Nie dotyczy to wszystkich 
drukarek, niemniej strzeżonego... Najlepiej obcinaczkami do drutu lub 
nożyczkami, potem zaizolować izolacja aby się z niczym nie zwarł. WW 
używa sterowników Workbencha. 


Znalazłem w jednym z Waszych coverów kołekcję modułów .MID 
Mam w związku z tym prośbę. Co zrobić, aby dało się to usłyszeć. Mam 
odtwarzarkę, wczytuję plik.MOD, wyświetla się płay, czas na zegarze 
płynie, a w głośnikach nic. Co zrobić. 

Nie wiem czy dobrze zrozumiałem, chyba chodzi o pliki muzyczne 
z rozszerzeniem .MID (nie .MOD). Pliki .MiD wymagają teoretycznie 
interfejsu MIDi i syntezatora. W praktyce: na Amidze jest program o 
nazwie GMPlay, który odtwarza takie pliki (nie jest to co prawda pełna 
ich jakość, ale zawsze to lepsze niż nic). Aby odtworzyć za jego pomocą 
MIDI należy w cli napisać: 


GMPlay nazwa_pliku 


I tyle wystarczy aby coś usłyszeć, resztę można doczytać w 
dokumentacji (czyli jak zmienić jakość, głośność i inne parametry). 


Jestem posiadaczem A1200 E/Box Tower. Do niedawna 
miałem kartę turbo Apollo 1240/25MHz. Następnie zakupiłem Fast 
ATA Elboxu. Wszystko działało idealnie, do czasu aż 
zdecydowałem się na zmianę karty turbo na Blizzarda 603e 
160MHz + 040 25MHz. Okazało się, że karta jest rozpoznawana 
przez program ATA3 Prefs jako 'defective". niestety zakupu 
dokonałem w Eurece, a oni nie uznają tego komunikatu, 
twierdząc, że program Elboxu 'jest nieodpowiedzialny” i podaje 
nieprawdę. Otrzymałem w Elboxie dokładny opis probłemu, który 
jest wykrywany w w/w kartach. 

Przesłałem ten opis do Eureki, ale nie otrzymałem 
odpowiedzi. Twierdzą oni uparcie, że karta jest całkowicie 
sprawna. Tymczasem - po pierwsze transfery z twardego dysku 
spadły do 2MB (z 5MB), z powodu trybu 'rescue" kontrolera, a 
komputer, szczegółnie po dłuższej pracy zdradza dziwne tendencje 
do przekłamywania danych ładowanych z twardego dysku lub 
pamięci (widzi błędy tam gdzie ich niema). Zaznaczam, ze 
przyczyna w/w problemów na pewno nie jest ani zasilanie 
komputera ani chłodzenie procesora 040 (założyłem wentylator od 
486). W zasadzie byłbym zdecydowany na sprzedaż posiadanego 
przeze mnie Blizzarda i zakup nowego w Elboxie. IMam jednak 
wyrzuty sumienia przed "wkopaniem” kogoś w wadliwą kartę. Stąd 
ten list i prośba o radę. Jak to jest z tymi kartami. Kto ma racje 
Elbox, czy Eureka. 

Sprawa z kontrolerami ELBOXu jest dość kontrowersyjna. Jakiś 
czas temu rozgorzała dyskusja na sieci między użytkownikami a firmą 
Elbox i szczerze mówiąc nie jestem w stanie stwierdzić po czyjej 
stronie była racja. Faktem jest, że istnieje pewna partia kart 
BlizzardPPC z procesorem 040/25MHz, która ma wyraźne problemy 
we współpracy z FAST-ATA2 Elboxu (szkoda że nie podałeś jakiej 
wersji oprogramowania używasz - najnowsza to v39). Elbox tłumaczy 
to faktem zastosowania w tej karcie "wadliwego" procesora 040 co 
powoduje błędy w trakcie przesyłania danych z i do pamięci. 
Najprawdopodobniej zaś dotyczy procesora 68040LC. Wspomniane 
błędy nie występują oczywiście przez cały czas lecz sporadycznie 
jednakże przy przesyłaniu większej partii danych błąd (wg. Elboxu) na 
pewno się pojawi. Użytkownicy na sieci uważają, że wina leży po 
stronie programu obsługującego FAST ATA a szczególnie problem 
tkwi w jednej instrukcji, która "według zaleceń śp. f-my Commodore 
nie powinna być w ten sposób (lub w ogóle - już nie pamiętam) 
używana”. Jeden z użytkowników nawet poprawił tą procedurę i 
podobno coś tam działało. Niemniej firma Elbox coś z tym fantem 
próbuje zrobić i najlepiej spróbować wymienić sobie sterownik do 
FastATAŻ na nowszy. Sterowniki można otrzymać e-mail'em od firmy 
Elbox (po *zaprenumerowaniu" w sposób opisany w instrukcji 
FASTATA - 2 strona okładki) lub znaleźć na płytach okładkowych 
Magazynu Amiga. 

Jest to wszystko co mogę zaproponować. Wymianę 
procesora firma Elbox wykonuje tylko w kartach zakupionych u 
siebie (lub po gwarancji u innych sprzedawców). Ponadto 
wymiana jest dość kosztowna. Jeśli karta gryzie się tylko z 
FastATA i nic nie da wymiana sterownika na nowszy to w 
najgorszym przypadku pozostaje zrezygnować z kontrolera 
(zakładam oczywiście, że sama karta problemów nie sprawia) 

Pytanie zadał: Zbigniew Łęski 


Na pytania odpowiedzial: Grzegorz Fitrzyk 
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Uff... Po 
katordze jaką jest 
przygotowywanie nume- 
rów specjalnych - miło zająć się 
spokojniejszą pracą, jaką jest 
zbieranie i porządkowanie 
materiału na numery "kursowe". 
Nie oznacza to oczywiście tego, 
że dziesiąty już krążek okładkowy 
Magazynu Amiga jest czymś 
gorszym. Przeciwnie, ze względu 
na "jubileusz" (feta będzie przy 
kompakcie pięćdziesiątym) 
staraliśmy się, aby był równie 
ciekawy, jak poprzedni, a być 
może nawet ciekawszy. 
Dziękujemy wszystkim, którzy 
kupili MACD Cover. Wasze 
"zaangażowanie" finansowe I 
dość pochlebne opinie pozwalają 
wierzyć, że jeszcze warto jest się 
nieco wysilić. 

"Jubileuszowy" krążek wypa- 
dało jakoś uczcić. Hitem miał być 
... Nie, nie zapeszajmy, bo 
negocjacje jeszcze trwają (a 
dlaczego - o tym nizej) Oczywiś- 
cie nie była by to wersja najnow- 
sza, która jest zbyt świeża, aby 
ktokolwiek udzielił licencji na 
sprzedaż za cenę niższą niż 150 
DM od sztuki, a na taki wydatek 
Wydawnictwa (mam nadzieję, że 
chwilowo) nie stać. Niestety nie 
lubiąc tego programu - nie umiem 
także rozmawiać z jego autorem. 
W tej chwili negocjacje zostały 
przekazane komu innemu - nie- 
mniej zaczęły się prawie od po- 
czątku, co spowodowało, że ma- 
rzenia o tym popularnym progra- 
mie musieliśmy odsunąć - choć 
może tylko o dwa miesiące. 

Brak na kompakcie opisa- 
nego wyżej w tajemniczy sposób 
(choć uważni Czytelnicy Maga- 
zynu Amiga z łatwością powinni 
domyślić się co to takiego) - nie 
oznacza wcale , że nic ciekawego 
na krążku nie ma. 

Przede wszystkim ucieszą 
się miłośnicy emulacji 'jabłuszka” 
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na Amidze 
Macie bowiem 
do dyspozycji pełny 

system MacOS 7.5.3, oraz 
polską nakładkę w wersji 7.5.1 
Uchroni Was to od żmudnej 
konieczności ściągania MacOSa z 
sieci. 

System na Maka jest za- 
mieszczony w wersji spakowa- 
nej. Dlaczego? Po pierwsze i tak 
musicie rozpakować go przy 
instalacji na twardy dysk. Po 
drugie i tak musicie go rozpako- 
wywać programem makowym, 
na który licencji (w odróżnieniu 
od systemu nie mamy). 

Tych, co zamiast pochłaniać 
makowiec wolą nieco pograć - 
ucieszy byc może pełna, nigdzie 
dotąd nie publikowana wersja 
programu Ambermoon (1.07) 
wraz podręcznikiem do tej gry. 

Aci, którzy ściągnęli z sieci 
darmowego TV Painta zaintere- 
sują być może teksty podręczni- 
ków oryginalnie zamieszczone na 
serwerze NewTeka w niecieka- 
wym formacie PDF - na naszym 
kompakcie zaś w normalnej 
wersji tekstowej ASCII. Kto nie 
lubi czytać z ekranu może sobie 
załadować te teksty do Word- 
Wortha czy innego AmiTekstPro 
(na przykład tego z MACoverCD 
2/97 (grudzień 1997) i wydru- 
kować. Aby było trudniej znaleźć, 
i po to abyście zajrzeli wreszcie 
do katałogu Spisy (choćby po to, 
żebyśmy nie musieli czytać listów 
mówiących o tym, iż rzekomo nie 
zamieszczamy spisu zawartości 
Magazynu Amiga) - teksty te 
umieszczone są właśnie w kata- 
logu Spisy. 

Jest także pełna Java 
(Kafee) wraz z pierwszym w pełni 
sprawnym portem amigowskim 
oraz instrukcją (po angielsku) jak 
to wszystko zainstalować i 
uruchomić. 

Oczywiście nie zabrakło 
także (produkowanych ostatnio 


równie seryinie jak datatypes 
serii AK) - upgradeów dla Flash 
ROMu w kartach Blizzard PPC 
UWAGA: zgodnie z tym, o czym 
już pisaliśmy - raczej nie należy 
stosować "apgrejdu flaszki” 
wersją z 15.03, zwłaszcza gdy 
drugim procesorem Waszej karty 
jest 68040 - zatem nie zamieści- 
liśmy tej wersji. 

Wspaniałą niespodziankę 
przygotował wszystkim pan 
Stanisław Węsławski. Otóż 
(oprócz innych, równie ciekawych 
plików) oferuje Wam "Deluxe 
Paint w ćwiczeniach” w wersji 
HTML! Rzecz jest zrobiona tak 
dobrze, że warto zajrzeć do kata- 
logu "Kolekcje". 

Miłośników eksperymentów 
muzycznych ucieszą nowe 
wersje popularnych programów 
w tym SoundFX 3.80 

To 'highlighty". A poza tym? 

Przejrzyjmy pokrótce zawar- 
tość katalogów kompaktu. 

Tradycyjnie swoje produkty 
dostarczyła grupa BlaABla (AIRI 
tym razem zaspało, albo nie ma 
się z czym pokazać). Są to naj- 
nowsze wersje znanych progra- 
mów tej grupy (jak zwykle pole- 
cam zarejestrowanie programu 
ORT - naprawdę warto). 

Czytelnicy nadesłali bardzo 
dużo materiałów. Dziękujemy. 
Ponieważ krążek niestety jest z 
plastyku, a nie z gumy - musieliś- 
my dokonać pewnych przetaso- 
wań. Oznaczały one, że z 
materiałów zakwalifikowanych, 
na majowym krążku znajdą się te, 
które nadeszły najwcześniej. 
Pozostali - będą niestety musieli 
poczekać do lipca. 

Z programów nadesłanych 
przez Czytelników - warte uwagi 
na pewno są programy w języku 
E autorstwa Piotra Gapińskiego 
(m.in. gratka dla miłośników 
RC5). Ciekawe programy nadesłał 
także Michał Stochmiałek. Po 
dłuższym milczeniu nawiązał z 
nami kontakt znany z dysków 
Shareware Grzegorz Królik. 
Ponieważ nie ma on dostępu do 
sieci - tą drogą pragnie przekazać 
wszystkim najnowsze wersje 
swoich programów. 


COVER CD 10 


Datatypes... Ten katalog 
mógł być największy na całym 
kompakcie, a to dzięki nadaktyw- 
ności Andreasa Kleinerta. Posta- 
nowiliśmy jednak nie być az tak 
złośliwi i pozostawiliśmy jedynie 
najnowsze wersje datatype z serii 
AK, uzupełniając je o najnowsze 
wersje kilku innych datatypes. 

Devs - kilka nowości, mi.in. 
najnowsze wersje sterowników 
do IOBlix i do drukarek Epsona. 

Edukacja (nowość!) Na 
Wasze życzenie zamieściliśmy 
kilka może nie najnowszych 
jednak przydatnych w edukacji 
(zwłaszcza najmłodszych) progra- 
mów edukacyjnych (m.in. Body 
Parts, Dinos, KidsPaint, Space 
Math, World Geography, czy 
amigowe kursy fotografowania i 
..japońskiego. Programy te są 
spakowane za pomocą DMS i 
należy je rozpakować na 
dyskietki. 

Emulatory. Tu znajduje się 
obiecany system Maca, a także 
najnowsze wersje "udawaczy” 
takich komputerów jak VIC-20, 
Commodore+4, Nintendo czy 
Spectrum, oraz kilka imnych 
przydatnych przy emulowaniu 
drobiazgów 

Hobby... Zaczynam wierzyć 
w to, że jedynymi hobby polskich 
amigowców jest elektronika i 
krótkofalarstwo. A na poważnie - 
na pewno są to hobby Grześka 
Fitrzyka i stąd taki, a nie inny 
układ tego katalogu. Obiecuję, że 
na następnym kompakcie przed- 
stawię swoje hobby (a mam ich 
trochę, o czym mogli się przeko- 
nać wszyscy, którzy kiedyś, 
dawno, wpadli na moją (niesław- 
nej pamięci) prywatną stronę 
WVVW). Wart polecenia jest 
program AmiCAD 2.0. 

Internet - to duża dawka pro- 
gramów dla szybko rosnącej sie- 
ciowej amigowej gromadki. Naj- 
nowsze wersje STRICQ, Lynxa, 
HTTP Resume, RealAudio (RA), 
wersje demo Thora 2.6, StarGate 
1.1 czy AmTelnetu 1.19 to tylko 
niektóre z programów, jakie 
możecie tu znaleźć. 

Po zajrzeniu do kolekcji - 
zwracam honor Grześkowi F. 
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Okazuje się, że jednak ma i inne 
zainteresowania. Tym razem 
jest nimi wszystko co związane 
jest z pewnym modnym 
ostatnio panem, który 
sparodiował Tryłogię 
(bynajmniej nie mam na myśli 
reżysera Jerzego Hoffmana, 
choć on też to zrobił). Jeśli 
jeszcze nie domyśliliście się o 
kogo tu chodzi - zajrzyjcie do 


katalogu Kolekcje. A gdy już 
tam będziecie to koniecznie 
zobaczcie także wspaniale 
zrobione w HTMLu drukowane 
kiedyś w Magazynie Amiga 
odcinki kursu "Deluxe Paint w 
ćwiczeniach”. Pan Węsławski 
jest po prostu zapoznanym 
geniuszem. Ech, marzą mi się 
tak zrobione archiwalne numery 
Magazynu Amiga. Ale niestety 
jest to marzenie ściętej głowy. 
Po pierwsze - nie mam 
zdolności Pana Stanisława, po 
drugie zaś - nie ma czasu. Skoro 
Panu Węsławskiemu zabrało 
kilka tygodni przekształcenie na 
tak miłą tormę 0.002 % dotych- 
czasowej zawartości Magazynu 
- to ile czasu zajęła by (komu- 
kolwiek) przeróbka pozostałych 
99.998 % ? Oprócz lektury Pan 
Węsławski proponuje kolejne 
odwiedziny w galerii malarstwa. 

Libs - po kompakcie specjal- 
nym (którego nota bene już nie 
ma, aci, którzy się spóźnili z 
wpłatą - mogą tylko żałować) - 
kolejne uzupełnienie w postaci 
bibliotek, które pojawiły się w 
okresie od 10 lutego do 31 marca 
1999. Nie jest tego zbyt wiele, 
ale za to jakość wyrównuje braki 
ilościowe. W katalogu tym dodat- 
kowo zamieściliśmy te biblioteki, 
które są niezbędne dla obsługi 
kompaktu - bowiem podział na 
katalogi Libs i Biblioteki zdener- 
wował kilka osób. Cóż - klient - 
nasz pan. 


Linux - to kolejna wersja 
APUSa oraz parę... gier (w tym 
Quake 2 i Doom) pod ten 
System. Na marginesie: kilku 
Czytelników skarżyło się, że mają 
problemy z instalacją APUSa. 
Pracujemy usilnie nad 
rozwiązaniem, które "załatwi" raz 
na zawsze te problemy. Ale to 
jeszcze nie w tym miesiącu. 

Nieużytki - to coś dla wielbi- 





cieli "pokoju między platformami" 
(czasem wymuszonego przez 
okoliczności). Choć, jak wskazują 
ostanie wydarzenia - walka o 
pokój może przerodzić się w woj- 
nę o pokój miłośnikom pogodze- 
nia amy z pecetem na razie chyba 
to nie grozi. Aby urzeczywistnili 
swoje (szczytne?) cele - tym ra- 
zem proponujemy im: najnowszą 
wersję UAE, wraz z kilkoma apli- 
kacjami do tego emulatora, gdyż 
takie już zaczęły powstawać, oraz 
parę mniejszych programów, z 
których godny uwagi jest MSD, 
pozwalający Amidze zobaczyć 
"tłuste" pecetowe dyski (FAT-32). 

Amigowcom natomiast z 
tego katalogu przyda się także 
program o dwuznacznej nazwie 
"tequilla". Wraz z rozwojem UAE 
na sieci można znaleźć coraz wię- 
cej amigowych gier zapisanych w 
formacie odpowiednim dla tego 
emulatora. Amiga go nie trawi, 
chyba, że napoimy taki plik 
"tequillą" (soli na dyskietkę sypać 
nie należy). 

Jak zwykle dużo oprogramo- 
wania jest dla użytkowników 
PPC. Począwszy od kilku wersji 
FiashUpdate, poprzez kilka bib- 
liotek aż po najnowsze wersje 
Warpa 3D i PowerUP release. 
Ciekawy jest także starający się 
"pogodzić ogień z wodą” program 
Switch2Which, który na zasadzie 
podmiany bibliotek przy urucha- 
mianiu umożliwia przemienne 
uruchamianie Amigi pod 


PowerUPem i Warpem. UWAGA: 
program ten jest jeszcze nie w 
pełni sprawny, zatem, aby unik- 
nąć problemów - przed jego 
uruchomieniem należy bezwzglę- 
dnie przeczytać instrukcję i stoso- 
wać się do niej. 

Miłośnicy rozrywki oprócz 
gry we wspomnianego już 
Ambermoona (co ułatwi podręcz- 
nik) mogą przebierać pomiędzy 
kilkoma wersjami update do 
Foundation (najnowsza 024), 
spróbować się Zangbandzzić, 
uzupełnić swoje Wormsy lub 
Formułę 1 o nowe poziomy, czy 
wypróbować najnowsze dzieło 
kolegi Elfa (d. BJSebo) - czyli 
Wolfensteina 3D. 

Scena - to głównie najśwież- 
sze ziny (ale i starsze, których do- 
tąd nie było) - jak Beret, KMAC 
czy Embrion. Przed zajrzeniem do 
tego katalogu zapoznaj się z 
poniższym ostrzeżeniem: 

Niektóre pliki znajdujące się 
w katalogu Scena mogą zawierać 
treści i obrazki obrażające czyjeś 
uczucia, a zatem jeśli nie masz 18 
lat, lub jesteś wrażliwy na tym 
punkcie - lepiej tam nie zaglądaj. 
Jako dodatkowe zabezpieczenie - 
spakowaliśmy pliki z tego kata- 
logu. Przepraszamy za to autorów 
i dostarczycieli materiałów, ale... 
widmo krąży po Polsce. A jakie 
widmo - domyślcie się sami 

OK. Obowiązek wobec 
Ojczyzny i jej Waaadzz wypełniony 
- możemy zatem przejść dalej. 


Oj [1] IBcovza_ Deluxe Paini w praktyci 
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A teraz katalog, który rekla- 
muję po raz ostatni, bowiem tra- 
fia to w próznię. Spisy - to prze- 
ważnie pliki tekstowe (w różnych 
formatach) zawierające opisy róż- 
nych interesujących Was rzeczy 
(jak: kompletny spis zawartości 
Magazynu Amiga 0/92-3/99). 
olbrzymie spisy bibliotek, data- 
type czy device - wraz z krótkimi 
opisami i odnośnikami gdzie tego 
szukać. Znajdziecie tu także 
poradnik przy kłopotach z emuło- 
wanym Makiem, ABase 2.0, 
pełny katalog Aminetu (wg stanu 
na 1.04.99 - w całości I w częś- 
ciach - te ostatnie dla dysponu- 
jących mniejszą ilością pamięci, 
lub nie mających dysku twar- 
dego). opisy wielu znanych 
patchy do gier (AGPG),opisy naj- 
częściej spotykanych wirusów 
(objawy, przyczyna, zapobieganie) 
- czyli VIB, i inne tego typu pliki. 
Ci z Was, którzy zapoznali się z 
wirusami i zauważyli u siebie po- 
dobne do opisanych objawy - 
mogą podjąć wyzwanie i znisz- 
czyć robaczka korzystając z naj- 
nowszych wersji programów 
antywirusowych (te ostatnie są 
już jednak w innym katalogu: 
Użytki/ViruS). 

A skoro już jesteśmy przy 
użytkach to katalog ten jest 
(tradycyjnie) tak duży, że na jego 
opis potrzebny byłby osobny arty- 
kuł. Ograniczę się zatem do wy- 
punktowania programów, które 
(subiektywnie) uważam za 








Programiści otrzymują nieco 
kodów źródłowych (Katalog: 
Source) i aplikacji przydatnych 
przy tworzeniu programów tka- 
talog Użytki/Programowanie), 
m.in. kody źródłowe znanych 
bibliotek, nakładki na SAS C, 
demo JVP (Amiga Visual Pascal), 
teksty z list dyskusyjnych 
poświęconych programowaniu i 
inne materiały developerskie. 


najciekawsze. 

MakeCD3Z2b_public_beta6 - 
to najnowsza wersja znanego 
programu Angeli Schmidt i Patricka 
Ohly do wypałania kompaktów. 
Trzeba przyznać, że po dwóch 
latach ciągłego rozwoju prezentuje 
się imponująco. A wszyscy 
zainteresowani wersją publiczną - 
mogą ją zamienić na wersję pełną - 
kontaktując się z AIRI. 
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tp702 i tp703e - to najśwież- 
sze nakładki na wspaniały prog- 
ram do drukowania - TurboPrint 7 
(zainteresowanych tym progra- 
mem odsyłam do opisu Tadeusza 
Talara zamieszczonego niedawno 
w Magazynie Amiga). 

Filemaster - "upubliczniona 
ostatnio przez Autora najnowsza 
wersja 3.1b4 populamego progra- 
mu do obsługi plików. UWAGA 
Program nie uruchomi się z kom- 
paktu. Aby móc z niego korzystać 
nalezy przegrać biblioteki do kata- 
logu LIBS: na dysku, zaś darmowy 
klucz (plik fm.key) do katalogu S: 

Kiss - zawiera to, czego wielu 
z Was dalej się domaga - uzupeł- 
nienia do modnych ostatnio obraz- 
ków "kisekae" (patrz Ma Cover CD 
9) wraz z odtwarzaczem i biblioteką 
umożliwiającą przekształcenie 
Personal Paint w "wyświetlacz" tych 
obrazków (nowsze wersje niż na 
MA Cover 9) 

Użytkownicy kart graficznych 
także nie powinni być zawiedzeni. 
Przygotowaliśmy bowiem zestaw 
programów pozwalających na 
pełniejsze wykorzystanie 
możliwości jakie dają ich 24-bitowe 
przystawki. 

Anim2mpeg - to dwa pro- 
gramy pozwalające przekształcić 
animacje na MPEGi za pomocą 
algorytmów Berkeley i Stanford. 
Jeśli ktoś woli przekształcać w 
drugą stronę ma do dyspozycji 
Mpegzanim. A ci. którzy chcą 
stworzyć populame w sieci animo- 
wane gify - mogą skorzystać z 
anim2gif lub AnimGIFanim. 

Na kompakcie zamieściliśmy 
też kilka zbiorów ikon, które "nie 
zdążyły” na drugi krążek specjalny. 
Szczególnie ciekawe są unikalne 
ikony Sada Jestera, choć inne (na 
przykład MonGlowicon) nie wydają 
się dużo gorsze. 

Komunikacja - to programy 
pomocne przy pracy w sieci - przez- 
naczone jednak raczej dla 
miłośników BBSów, niż dla wiel- 
bicieli internetu. 

Wśród programów muzycz- 
nych godne polecenia są między 
innymi: 

SoundFX w wersji 3.80 (od- 
miany dla procesorów 68000 i 
68020), dodatki do AmigaAMPa 
(najnowsze efekty i tony "skórek '), 
SongPlayer (v 1.53) czy robiący 
coraz większą karierę Wave Tracer. 
Oczywiście to nie wszystko, co 
przygotowaliśmy dla amigowych 
muzyków. 

Programy systemowe 
znajdziemy w katalogu Workbench 
(w tym kolejna porcja Commodity - 
skoro się powiedziało na 
poprzednim kompakcie "A", to teraz 
trzeba rzec "B"... i 'C', bo na drugą 
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literę alfabetu tych pożytecznych 
programików nie jest zbyt wiele]. 
Jest także ...MIU. To nie pomyłka w 
druku, a próba, dość udana zresztą, 
implementacji MU! na Amigę 500 z 
systemem operacyjnym 1.3. Jest 
też najnowsza wersja StopMenu, 
update 1.2 dla Scalosa, nowy 
GlobalTrash (1 4). 

Dla tych, którym nigdy nie 
starcza miejsca na dysku - zebraliś- 
my najpopularniejsze archiwizery, a 
dla tych, którzy narzekają, że ich 
monitor nie pokazuje tego na co go 
stać - programy dla obsługi 
monitorów ekranowych. 

Ci, którzy twierdzą, że Light- 
Wave jest dla nich zbyt trudny - być 
może zmienią zdanie po 
przeczytaniu czegoś w rodzaju pod- 
ręcznika po polsku przygotowanego 
przez J. Siarkowską i MadBarta 
(dziękujemy). Dokument ten jest 
równie ciekawy jak i wspomniany 
wyżej "DPaint w ćwiczeniach”. Oba, 
a takze czy inne dokumenty 
formatu HTML można obejrzeć 
korzystając ze znajdującej się na 
kompakcie wersji demonstracyjnej 
IBrowse (opcją Open Locał File). 

Całości "użytków dopełniają 
Edytory, w tym tak znane jak CED 
(update do wersji 4.21) czy VINCEd. 

Nasz apel o przysyłanie amigo- 
wych stron WVVW jak na razie nie 
spotkał się ze zbyt wielkim 
odzewem. Mówiąc dokładniej - 
zareagował jedynie RaPtOr - 
nadsyłając swoją stronę poświę- 
coną muzyce techno. Czyżbyście 
naprawcię nie mieli (a może nie 
chcieli) się czym pochwalić. 

Został nam juz niewiele - 
między innymi katalog Vana. Jed- 
nak tym razem Was rozczaruję i... 
nie napiszę nic na jego temat. 
Dlaczego? Ano dlatego, że być 
może zmusi Was to do samodzie|- 
nego zobaczenia co kryje się na 
tych 16 MB, choć nie... Zrobię 
wyjątek, ale wyłącznie dla niektó- 
rych polskich programów zamiesz- 
czonych w tym katalogu. Być może 
to przekona Was, że warto tam 
spojrzeć. Już na literę "A" mamy 
perełkę - AmiBroker Tomasza 
Janeczko w wersji 3.0! Wspaniale 
uzupełnia go program Mariusza 
Listowskiego o nazwie Konwerter - 
umożliwiający przekształcenia 
danych o firmach giełdowych z 
formatu pecetowego na format 
zjadliwy właśnie dla AmiBrokera 
Miłośnicy rozrywek 
lingwistycznych mogą zapoznać się 
z MiniSłownikiem. Litera 'R" w 
katalogu reprezentowana jest m.in. 
przez dwie wersje demonstracyjne: 
znane Wam już i opisywane rok 
temu w Magazynie Amiga - 
Rachunki_VAT (w nowej wersii) 
oraz ciekawie zapowiadający się 


program Rachmistrz. WFMH 
prezentuje kolejną, jeszcze bardziej 
rozbudowaną wersję programu 
Golem. A programy 
"niechrześcijańskie” też są ciekawe 
(m.in. rosyjski LocaleTest). 

| na sam koniec - rodzynek. W 
bieżącym numerze znajdziecie 
ciekawy konkurs Elboxu i Maga- 
zynu Amiga, w którym na pewno 
warto wziąć udział, choćby dlatego, 
że nagrodami są doskonałe 
przystawki FAST ATA/EIDE-2 
Jednak, aby móc odpowiedzieć na 
pytanie konkursowe - należy 
dysponować oprogramowaniem 
do tej przystawki. Znajdziecie go 
właśnie w katalogu ELBOX. 

Tym razem assigny są 
dopasowane do numeru kompaktu 
(przy okazji przepraszamy tych, 
którzy nie umieli sobie poradzić z 
assignami do MACover +9, które 
pozostały w "w wersji tł8). 

Jeśli podczas próby urucho- 
mienia jakiegoś programu z kom- 
paktu pojawi się napis: 


Insert volume BLE_BLE itp 


Oznacza to, że danego programu 
nie można uruchomić z kompaktu. 
Należy wówczas stworzyć katalog 
o żądanej nazwie na dysku - 
przegrać do niego plik który 
chcemy uruchomić (jeśli jest on w 
katalogu na kompakcie to należy 
przegrać cały katalog) i przypisać 
go (np. opcją execute command z 
menu Workbencha przez 


assign BLE_BLE dxx: BLE_BLE 


(gdzie w miejsce BLE_BLE wpisu- 
jemy nazwę tego katalogu, a w 
miejsce dxx nazwę dysku na któ- 
rym nagraliśmy ten program 
(katalog). 

Jeśli natomiast jakiś program 
(a raczej demosy scenowe) nie 
będą się chciały uruchomić - nie 
jest to wpływ Strażników Wartości, 
lecz przyczyny znacznie mniej 
metafizyczne: albo masz za słabą 
konfigurację na to demko (pamięć, 
procesor, układy graficzne, albo 
demo jest tylko dyskowe i należy 
je przed uruchomieniem przegrać 
na twardy dysk 

Dla wszystkich, którym nie 
udało się kupić tego, lub poprzed- 
nich krążków (bez wnikania w to, z 
czyjej winy) a chcieliby naocznie 
przekonać się czy to o czym napi- 
sałem powyżej jest prawdą mamy 
pewną propozycję (czas promocji 
ograniczony - kto pierwszy ten 
lepszy). 

Aby z niej skorzystać - wys- 
tarczy wpłacić na konto Wydaw- 
nictwa MMM kwotę 10 zł i na 
przekazie (może to być także 
kupon prenumeraty) KONIE- 
CZNIE dopisać MAGAZYN 


AMIGA COVER CD NR xxx. 
Można także nabyć zestawy 
kompaktów archiwalnych na 
zasadach opisanych w numerze 
2/99 Magazynu Amiga, lub 
roczniki gazet zgodnie z infor- 
macjami z numeru 4/99. 
Prosimy o nadsyłanie uwag 
na temat kompaktu na adres 
redakcji Magazynu AMIGA: 


MAGAZYN AMIGA 
WYDAWNICTWO MMM 
ul. Cystersów 15 p. 40 
31-553 Kraków 


koniecznie z dopiskiem KOMPAKT 

Jednocześnie Redakcja 
Magazynu AMIGA informują, że 
każdy ma szansę znalezienia się 
na następnych kompaktach. Ma- 
teriały należy nadsyłać na adres 
redakcji Magazynu Amiga (jak 
powyżej). 

Można także nadesłać 
materiały e-mailem: 

magazynQamiga.media.pl 
czy przez ftp: 
ftp.amiga.media.pl 
do katalogu 'incoming". 

Można też dostarczyć ma- 
teriały do redakcji osobiście (od 
poniedziałku do piątku w godzi- 
nach 11-13). 

Prosimy o zamieszczenie na 
przesyłkach (lub w tytule e-maila) 
dopisku KOMPAKT MA Cover CD. 

materiały będą kwalifiko- 
wane przez redakcję. w przypad- 
ku zakwalifikowania 3 (trzech) lub 
więcej megabajtów danych 
osoba, która je dostarczyła otrzy- 
ma kompakt za darmo. 

Zachęcamy także do nadsy- 
łania swoich stron WWW (najle- 
piej w postaci spakowanego 
pliku). Zamieszczenie Twojej stro- 
ny domowej na kompakcie może 
być niezłą, darmową reklamą tej 
strony. 

Uwaga: Ani osoby przygoto- 
wujące kompakt, ani redakcja, ani 
Wydawnictwo MMM nie pono- 
szą żadnej odpowiedzialności za 
jakiekolwiek szkody, pośrednie i 
bezpośrednie wynikłe ze stoso- 
wania zamieszczonych na kom- 
pakcie plików. Dotyczy to zwłasz- 
cza programów zamieszczonych 
na zasadzie licencji, które musiały 
byc zachowane w dostarczonej 
(nie zmienionej) formie, ale także 
i wszystkich pozostałych plików. I 
tradycyjne ostrzezenie: 

Krążek został sprawdzony 
pod względem występowania 
wirusów programami VTSchtz 
3.15 i Virus Checker (z "mózgiem 
w wersji 2.15) 

Kompakt przygotowali: 
Grzegorz Fitrzyk 
Paweł Łuszcz 
Marek Pampuch 
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Witam w piątej części cyklu i 
bez zbędnego marudzenia 
przechodzę do dalszego 
opisu. Poniewaz w 
poprzednim numerze nie było 
nic o MCP - pośrednio z 
mojej winy - więc teraz 
dostaniecie podwójną dawkę. 
Dla niecierpliwych i 
przeciwników poświęciłem 


przedostatni akapit. 


- Nieaktywny CapsLock [No 
Capslock] - jak się łatwo domyślić 
funkcja ta wyłącza kławisz odpowiedzialny 
za tryb dużych i małych liter. Większość 
początkujących (i nie tyłko) użytkowników 
bardzo często włącza ten kiawisz co 
powoduje niepotrzebne opóźnienia w 
edytowanym tekście. [Wyłączona] 

- Baz ostrzażań [No Displaybeap] - 
system Amigi od wersji 3.0 (może i 2.0 - 
nie wiem, nigdy nie miałem) sygnalizuje 
błędy (np próbę skasowania 
zabezpieczonego pliku komendą "Delete") 
poprzez sygnał dźwiękowy, tzw. "beep" 
który ustawiany jest w SYS:Prefs/Sound 
oraz poprzez mignięcie (przeważnie na 
czarno) ekranu publicznego. fa tunkcja 
pozwala wyłączyć ten etekt, dla niektórych 
z nas zbędny i denerwujący. [Włączona] 
- Ikony bez ramek [No Iconbordar] - 
ja sama nazwa wskazuje ta funkcja 
pozwala na wyłączenie ramek wokół 
ikonek. Dodatkowo można ustawić 
wyłączenie ramek lub wyłączenie ramek 
wraz z tłem ikony (wstawiony będzie kolor 
tła). Tutaj trzeba uważać, gdyż od wersji 
4.0 Newlcons również posiadają taką 
tunkcję. Posiada ją również Magellan. Nie 
ma sensu dubłować (a nawet triplować) tej 
funkcji, więc włączyć ją należy tylko w 
jednym programie. [Wyłączonal 


- Wyłączenie alarmów GURU 
INoGuru] - bardzo pożyteczna funkcja, 
dzięki której w 90% tzw. zawieszeń 
systemu będziecie mogii dalej pracować. 
W przypadku wystąpienie błędu, z którym 
system Amigi nie może dać sobie rady 
generowany jest, znany wszystkim 
użytkownikom, komunikat GURU (teraz 
tak to już się nie nazywa, ale w starszych 
wersjach systemu, np. 1.3 było to sławne 
"Guru Meditation”). Dzięki opisywanej 
tunkcji oprócz "magicznych numerków”, 
które towarzyszą czerwonej (lub żółtej) 
ramce w  zgrabnym  requesterze 
dostaniemy informację o adresie i nazwie 
zadania (np. Task: 0x08913828 "SGrab") 
które zawiesiło system, numerze błedu 
Guru (np Error: Ox8000000A 
[DEADENDN), grupie do której należał task 
(np. By: Unknown). Dostaniemy również 
dokładniejszy opis błędu, dokładny adres 
tzw. Stosu oraz zawartość rejestrów 
danych (DO-D7) i rejestrów adresowych 
(A0-A7). Oprócz tego z takim Guru 
możemy zrobić kilka ciekawych rzeczy: 
Continue spowoduje próbę 
kontynuowania wykonywania programu i 
bardzo często to działa! Remove - próba 
usunięcia zawieszonego zadania z 
pamięci oraz z ekranu (okna, requestery 
itp) jak i samego ekranu. Reboot - to 
chyba jasne. Jeżeli pozostałe sposoby 
zawiodą, a nie lubimy śmieci w pamięci to 
MOP dokona resetu komputera. Change 
PC - zmiana tzw. Stosu na inny (to się u 
mnie jeszcze nie sprawdziło). Jump RTS - 
skok do najbliższego rozkazu RTS w 
kodzie maszynowym, co powinno pomóc 
(i często pomaga) w dałszym działaniu 
programu. Suspend - tzw. zamrożenie 
zadania (bez usuwania go z pamięci) bez 
wpływu na inne programy (teoretycznie). 
Dodatkowo możemy sobie ustawić czy 
chcemy, aby komunikaty Guru były 
zapisywane do pliku "GuruHistory" w 
katalogu 'S:” i czas jaki ma upłynąć 
między pojawieniem się Guru, a 
nagraniem informacji. Tutaj trzeba 
uważać, bo niektóre Guru są 
niekontrolowane nawet przez MCP i dla 
użytkowników z FFS może to oznaczać 
walidację. [Włączone] 


CGOMMODNITY 
INNE KlŻ WSZYSTKIE 


- Wyłączona czcionka Topaz 
INoTopaz] - dzięki tej funkcji będziemy 
się mogli pozbyć okropnej (według mnie) 
czcionki fopaz/8 i zastąpić ją inną dowolną 
ałe nieproporcjonałna o wysokości i 
szerokości 8 punktów. [Włączone| 

- PatchMath [Patch 
Mathiaeesingbas] - ta funkcja to łatka 
na bibliotekę matematyczną o nazwie jak 
w wyżej. W sumie można to sobie 
podarować, bo problem dotyczy 
użytkowników Kickstartu 1.3 z procesorem 
68040, a na pewno nie należy jej włączać 
w przypadku korzystania z bardzo 
modnych ostatnio HSMath. [Wyłączonel 
- Popraw OpenWB [PatchOpanWS] - 
kolejna łatka która jest bardzo pomocna dla 
użytkowników systemów 3.0 i wyższych. 
Błąd w systemie powoduje, że 
uruchomiony z poziomu Workbencha 
program z ujemnym priorytetem w czasie 
gdy ekran Workbencha zostanie 
zamknięty. Łatka ta zamienia priorytet na 
dodatni i po ponownym otwarciu ekranu 
Workbencha ponownie zmienia priorytet 
programu na standardowy dla danego 
programu, Może brzmi to troszkę mgliście, 
ale warto ustawić tę funkcję. Podobne łatki 
oferuje Newlcons i Magellan. Uwagi te 
same co do funkcji "Ikony bez ramek [No 
iconborder!". [VVłączona] 

- PatchRGB32 [PatchRGB32] - i 
znowu łatka na system, która poprawia 
paletę na systemach 3.0 i wyższych z kartą 
graficzną i bez kości AGA. Co dziwne nie 
znam nikogo komu udałoby się włączyć tę 
opcję na Kickstarcie 3.0! Na pewno za to 
działa na mojej Amidze 3000 z kartą 
graficzną, Kickstartem 3.1 i oczywiście bez 
kości AGA. [Włączona) 

- Wygaszacz wskaźnika myszki 
IPointer Blankar] - jak sama nazwa 
wskazuje ta funkcja pozwala na schowanie 
wskaźnika myszy po upływie danego 
czasu Można również ustawić, aby 
wskaźnik myszy znikał po naciśnięciu 
klawisza. Dla ludzi, którzy dużo piszą 
bardzo pożyteczna tunkcja. [Włączona] 
- Nowy wskaźnik myszy [PointerPatch| - 
ciekawa łatka pozwalająca na używanie 
16-sto kolorowych wskaźników myszy. 
Aby korzystać z takiego wskaznika 
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wystarczy nacisnąć gadżet "Wygeneruj" 
[Generateł i wybrać obrazek (koniecznie w 
formacie IFF) dla wskaźnika normalnego i 
ponownie dla wskaźnika zajętości. 
Pamiętać trzeba tylko o tym, że systemy z 
wyposażone w kości graficzne OCS lub 
ESC obsłużą wskażnik myszy (który jest 
tzw. duszkiem z ang. sprite) o wymiarach 
16 punktów na 24 punkty. Natomiast AGA 
radzi sobie ze wskaźnikiem o wymiarach 
32 punkty na 48 punktów. Dodatkowym 
ograniczeniem jest fakt, że z tej łatki nie 
skorzystają użytkownicy kart graficznych 
oraz sterownikiem monitora "VGA Only" 
Dla zainteresowanych juz tłumaczę 
dlaczego. Otóż 16-sto kolorowy wskażnik 
myszy to tak naprawdę kilka (dokładnie 
cztery) wskaźniki nałożone jeden na drugi. 
Każdy jest czterokolorowy, więc w sumie 
daje to 16 kolorów. Karty graficzne oraz 
sterownik "VGA Only" posiadają tylko 
jednego duszka, który jest wskaźnikiem 
myszy i więcej kolorów zrobić się nie da. 


Dla tych, którzy jeszcze nie 'zatrybili' 


informacja - duszek o numerze O jest 
właśnie wykorzystywany przez system 
jako wskaźnik myszy 

- Oszczędzania anargii [Powar 
Savar] - kolejna (która to już) wspaniała 
funkcja pozwalająca na zdalne wyłączanie 
monitora. Na początku uwaga! Aby 
korzystać z dobrodziejstw tej funkcji 
monitor musi mieć tzw. DPMS (tz 
angielskiego PowerManagement) czyli 
zdolność wyłączania przez komputer. W 
innym przypadku można doprowadzić do 
uszkodzenia monitora. | tak mamy do 
wyboru tryb Standby, który powoduje że 
moc pobierana przez monitor nie 
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przekracza 15W. Suspend - jak wyżej, ale 
zakres do 7W. PowerOff - praktycznie 
wylączenie monitora (bardzo, naprawdę 
bardzo niewielki pobór mocy). DMA - ta 
funkcja nie załeży od monitora i monitor 
nie musi mieć DPMS, ale i też pobór mocy 
nie spada. Po prostu funkcja wyłącza DMA 
(kanały danych) dla ekranu i ekran robi się 
czarny Teoria mówi, że dzięki temu 
wydajność pamięci Chip wzrasta około 
30%. Można ustawić dowolny czas w 
minutach i sekundach. po jakim dana 
funkcja się uaktywni. Dodatkowo mozna 
ustawić tryb dla układów graficznych 
(AGA/ECS, Retina, Best), ustawić tryb 
włączenia monitora po otwarciu przez 
system okna, ustawienie szerokości ramki 
w górnej części ekranu, która spowoduje 
że będący na tej ramce wskażnik myszy 
nie pozwoli na wyłączenie się monitora 
oraz wykonanie dwóch skryptów ARexxa 
w momencie wyłączenia monitora i jego 
włączenia (np. sygnał dźwiękowy itp.) Po 
wyłączeniu monitora MCP kontroluje 
klawiaturę, mysz i joystick (ten ostatni 
tylko z systemem 3.1 poprzez bibliotekę 
"lowlevel.library") i po wykryciu użycia 
danego urządzenia włącza monitor. 
[Włączonał 

- Procasor [Procassor] - dzięki tej 
funkcji można włączać i w jakimś stopniu 
kontrolować procesor. Ponieważ dzięki 
nieumiejętnej konfiguracji tej funkcji 
można całkiem łatwo doprowadzić do 
zwiększenia się awaryjności systemu 
poświęcę temu zagadnieniu trochę więcej 
miejsca. Większość z Was chętnie włącza 
w tej funkcji wszystkie dostępne pola, a 
potem zaczynają się schody... Jeden 


12:08:11, 15-Mai-99, Saturda: 


program się nie 
uruchamia, drugi się 
uruchomi i zaraz 
zawiśnie, a trzeci ślicznie 
przeresetuje system. Z 
funkcją "Procesor" trzeba 
uważać, gdyż może ona 
pomóc, ale może i 
zaszkodzić. Ja osobiście 
nie korzystam z tej 
funkcji MCP, co oczywiś- 
cie nie jest zadnym 
wyznacznikiem używania 
jej bądz nie. Skupmy się 
(co za brzydki wyraz...) 
więc na dostępnych 
opcjach: 

VBR w pamięć FAST 
[VBR to FasMamory] 
- przerzuca 
VectorBaseRegister do 
pamięci Fast. VBR to 
Część pamięci (proszę 
koderów i programistów 
o wyrozumiałość), w 
której przechowywane 
są adresy wektorów 
przerwań i innych funkcji 
systemowych. Teoria 
mówi, że przeniesienie VBR przyspiesza 
pracę systemu. W praktyce nie zauwa- 
żylem takiego przyspieszenia (chociaż 
system może i zauważyl) 

Podręczna pamięć rozkazów 
[instruction Cache] - wiącza w 
procesorze tzw. Instruction Cache, czyli 
znaną z PC (w wieikich rozmiarach) pamięć 
podręczna. Dzięki temu kod programu 
(giównie wykonywany w jakiejś pętli - 
koderzy i programiści proszę jak wyżej) 
przesyłany jest do tej pamięci i 
wykonywany dużo szybciej dzięki 
zaoszczędzeniu na pobieraniu z innej 
pamięci (Fast lub Chip). Instruction Cache 
zostaje włączony przez SetPatch'a w 
czasie startu systemu, więc włączanie go 
tutaj ma średni sens. 

Podręczna pamięć danych [Data 
Cachel - identycznie jak wyżej tylko dla 
danych. Podobnie jest z SetPatch'em - 
również włączą ten cache w procesorze 

Copyback [Copybacki - tryb copyback tylko 
dla procesorów 68040. Ponieważ bardzo 
krótko miałem ten procesor nie 
wypowiadam się w tej materii. 

Tryb BURST rozkazów [instruction 
Burst] - włącza w procesorze tryb BURST 
(teoretycznie tryb szybszego działania) 
Tylko dla procesorów 68030, gdyż w 
procesorach 68040 i 68060 jest włączony 
zawsze i programowo nie da się go 


a AT 


wyłączyć. 
Tryb BURST danych [Data Burst] - 
jak wyżej 

Reszta opcji tj. Branch Cache, 
SuparScalar, StoraBuffer, 


HalfilnstructionCache, 
HalfDataCache i Disabla FPU jest 
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dostępna tylko dla 
posiadaczy procesora 
68060. Tu już polecam 
eksperymentowanie 
chociaż nie zauważyłem 
żadnych zmian niezależ- 
nie od tego czy opcje te 
były włączone czy też nie. 
Większość posiadaczy 
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procesora 68060 iub 
68060+PPC umieszcza w 
WBStartup program 
CyberPatcher lub OxyPat- 
cher. Programy te rów- 
nież zmieniają ustawienia 
w procesorze i może 
dlatego nie odnotowałem 
zmian w zachowaniu 
systemu 
SpaadRamsay 
[SpeedRamsey] - opcja 
ta przełącza pamięć Chip 
w tryb 60ns. Działa tylko 
w Amidze 4000, gdyż 
posiada ona pamięć Chip 
w postaci standardowego 
2MB SIMM'a. Opcja 
przyspieszająca działanie 
pamięci Chip pod warun- 
kiem, ze SIMM jest 60ns. 
Jak widać funkcja "Procesor" jest już 
funkcją mocno zaawansowaną i odpo- 
wiednie jej ustawienia mogą przyczynić się 
do zwiększenia szybkości działania 
procesora, co nie zawsze równoznaczne 
jest z podniesieniem szybkości systemu, 
gdyż system nasz składa się z różnych 
programów, które mają swoje wymagania i 
kaprysy. [Wyłączona] 
- Tryby Ekranów Publicznych 
[IPubModes] - ta opcja pożyteczna jest 
szczególnie dia użytkowników lubujących 
się w pracy na wielu ekranach. Dzięki niej 
można ustawić tryb "Shanghai" co 
spowoduje, że każde nowe okno zostanie 
otwarte tylko na aktualnym ekranie 
publicznym. Drugi tryb pracy to 
"PopPubScreen', dzięki któremu każda 
operacja na danym ekranie publicznym 
spowoduje przeniesienie tego ekranu na 
wierzch i od tego czasu ekran ten będzie 
ekranem aktywnym. [Wyłączonal 
- Szybkie  kreślanie linii 
[QuickDraw] - mała łatka, która zamienia 
systemowe rysowanie linii za pomocą 
funkcji z biblioteki graficznej Movel). Płot() i 
Drawl) jedną RectFill(), Teoria mówi, że 
dzięki tej łatce prędkość rysowania linii 
wzrasta o 50%. [Włączona] 
- QuickLayers [QulckLayers] - kolejna 
łatka na system, dzięki której wszystkie 
operacje na oknach w wyraźny sposób 
zostają przyspieszone poprzez 
podmienienie funkcji z biblioteki 
"layers library". 
- RAM Patch [RamPatch] - i znowu 
łatka, której działanie polega na 
poprawieniu "Ram-Handler" dzięki czemu 


można odczytać wielkość pozostałej 
wolnej pamięci. Normalnie RAM zawsze 
jest zajęty w 100% niezależnie od stanu 
faktycznego. [Włączonal 

- ReqTools Patch [ReqTools Patch] 

następna łatka, której głównym zadanie 
jest takie podmienienie funkcji związanych 
z requesterami w większość popułarnych 
bibliotek: asi, req, arq, intuition. W 
przypadku chęci podmienienia 
requesterów ARQ należy do programu 
"PatchControl" dopisać argument 'ARQ", 
ale chyba prościej wyrzucić ARQ z 
WBStartup. [Włączona] 

- Aktywacja Ekranów [Screan 
Activation] - wspaniała i bardzo 
uzyteczna, a jednocześnie prosta funkcja, 
dzięki której każdy ekran będący na 
wierzchu jest zawsze ekranem aktywnym. 
[Włączonal 

- Wygaszacz akranów [Screen 
Blanker] - ta funkcja to osławiony już 
wygaszacz ekranów, który współpracuje z 


najpopularniejszymi w tej chwili 
blankerami "Swazblanker" oraz 
"Garshneblanker" Wszystkie opcje 


dotyczące wygaszaczy ustawia się 
bezpośrednio w tych programach. Jeżeli 
jednak nie macie żadnego z wyżej 
wymienionych programów to MCP 
oferuje własny blanker gdzie można podać 
czas w minutach i sekundach, po którym 
ekran ma zostać wyłączony, wyłączenie 
błankera w przypadku otwarcia okna przez 
system, ustalenie szerokości ramki oraz 
skrypty ARexxa.(podobnie jak w 
"Oszczędzaniu energit'). Jeżeli korzystacie. 
z zewnętrznych blankerów to w MCP 
wystarczy wpisać ścieżkę dostępu do 
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blankera i wzór na jakich ekran blanker ma 


działać. Nie należy mieszać pojęć 
"Wygaszacz ekranów” z "Oszczędzaniem 
energii*. Blanker jest programem, który w 
żaden sposób nie oszczędza energii, a jest 
raczej "upiększaczem” ekranu w trakcie 
dłuższych stanów bezczynności ze strony 
użytkownika. [Wyłączona] 

- ScreenDimmer [Screen Dimmer] - 
bardzo efektowna namiastka biankera, 
której jedynym zadaniem jest ściemnienie 
ekranu do koloru czarnego. Podobnie jak 
wyżej możemy ustawić czas działania, 
szerokość ramki jak w "Oszczędzaniu 
energii", włączenie ekranu po otwarciu 
okna itp. Oprócz tego ustawić można 
"Głębokość" |[Depthl czyli stopień 
ściemniania, gdzie "0" to brak ściemniania, 
a "100" to czerń. "Opóźnienie" [Delay] czas 
liczony w 1/50 sekundy pomiędzy 
kolejnymi tazami ściemniania oraz "Krok" 
IStepl czyłi co ile kolorów ma być 
przeskok.Drobna uwaga dla użytkowników 
Amig z układami AGA. Aby efekt był 
płynny zmienne "Krok" i "Opóźnienie" 
powinny być ustawiona na wartość 1". Dla 
kart graficznych zmienna 'Krok" powinna 
być ustawiona na wartość "4' łub "5" w 
celu płynnej zmiany kolorów. [Wyłączona] 
- Menu ekranów [ScreensMenul - kolejna 
bardzo pożyteczna funkcja dla zwolenników 
dużej ilości otwartych ekranów. Po 
najechaniu wskaźnikiem myszy na gadżet 
zmiany ekranów i naciśnięciu prawego 
kławisza myszy pojawi się menu, dzięki 
któremu możliwe będzie wybranie 
dowoinego ekranu z już otwartych. 
Dodatkowo możemy sobie ustawić długość 
wyświetlanego menu. [Wyłączona] 


53 


SOFTWARE 





- Ustaw Quantum [SetQuantum] - cieka- 
wa funkcja. ale tutaj posłużę się dokumen- 
tacją od MCP przetłumaczoną przez 
Michała Kożusznika. Dzięki tej funkcji 
możesz zmienic wartość quantum 
struktury execbase. Pozwala to zmienić 
maksymalny czas uruchomienia zadania po 
tym, jak zostało uruchomione wcześ- 
niejsze zadanie o tym samym priorytecie. 
Standardowa wartość 4 dla systemów 
2.x/3.x i 16 dla systemu 1.3 jest obliczona 
dła wolniejszych konfiguracji, więc 
powinna być ustawiona na 1 w celu 
szybszego przełączania zadań. Oto 
niektóre informacje z RKM: Obecnie 
uruchomione zadanie kontrolowało CPU 
przez większość ustawionego okresu 
nazwanego quantum a obok jest gotowe 
do uruchomienia inne zadanie o 
identycznym  priorytecie. W takim 
wypadku, Exec będzie zajmował ten 
pierwszy dla tego drugiego. Zjawisko to 
nazwane zostało time-slicing. (ang. 
dzielenie czasu na plasterki) Kiedy na 
szczycie listy gotowych do startu zadań 
istnieje ich grupa o takich samych 
priorytetach, Exec będzie przełączał je 
pozwalając jednemu z nich wykorzystać 
CPU przez chwilę (quantum) będącą 
małym fragmentem (plasterkiem) czasu. 
Błąd w KS 1.3: Kickstart 1.3 zawiera dwa 
taski przełączające błędy. Po przerwaniu, 
zadanie może stracić możliwość 
korzystania z CPU na rzecz innego zadania 
o tym samym priorytecie, nawet jeśli czas 
tego pierwszego się nie skończył. Drugi 
błąd pozwala zadaniu, którego czas już 
minął wstrzymywać CPU na zawsze, albo 
do czasu gdy zadanie o wyższym 
priorytecie dostępu zostanie uruchomione. 
Dwa zajęte/czekające zadania o wysokim 
priorytecie nigdy nie zwolnią CPU. 
Ponieważ input.device działa z priorytetem 
20, zwykle efekty tych błędów są 
demaskowane przez zadania o niskim 
priorytecie. Z powodu tych błędów, Pole 
Quantum daje mały efekt. Pole Quantum 
nie miało zastosowania z powodu tych 
błędów. Zadania systemu 2.x/3.x działają 
do czasu, gdy skończy się ich Quantum, 
albo gdy wyprze je zadanie o wyższym 
priorytecie. Gdy Quantum się skończy, 
zadanie traci dostęp do CPU. Quantum 
było ustawione na 16/60 sekundy w 
systemie 1.3 i 4/60 sekundy w systemach 
2.x/3.x. [Włączona] 

-ShapeShifter [ShapeShifter] - ta tat- 
ka pomocna jest głównie dla użytkowni- 
ków kart graficznych. Często dzieje się tak, 
że po przełączeniu ekranu z Shape- 
Shifterem na ekran Workbencha (lub inny) 
górna część ekranu zostanie "zaśmiecona”. 
Dzięki wspomnianej łatce i opcji "Zablokuj 
zadanie” [LockTask] można się pozbyć tego 
nieeleganckiego efektu. [Wyłączonal 

- Chwytanie tekstu [Snap] - ta dosyć 
obszerna funkcja pozwala na zaznaczenie 
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tekstu za pomocą myszy Tekst ściągany 
moze być z okien, elementów graficznych 
itp. Następnie zaznaczony tekst przenie- 
siony zostaje do "Clipboardu" i może być 
dalej wykorzystywany przez system Amigi 
(np z Cedem). Ponieważ na kartach 
graficznych (a przynajmniej na mojej) funk- 
cja ta nie działa zbyt dobrze (praktycznie 
wcale nie działa - zawiesza system) po- 
nownie posiłkuję się oryginalną dokumen- 
tacją. Oto opis okna konfiguracyjnego. 
Lista czcionek: Chwytacz próbuje wszy- 
stkich czcionek z tej listy (w podanej 
kolejności) dopiero po próbie znalezienia 
fontu standardowego. Powinieneś wpro- 
wadzić tutaj najczęściej uzywane przez 
Ciebie czcionki. Pamiętaj, że tylko 
otworzone czcionki będą testowane co 
znaczy, że długa lista nie koniecznie musi 
powodować dłuższy czas chwytania tekstu 
(za wyjątkiem biędnego chwytania, kiedy 
masz wiele czcionek w pamięci) 
Chwytanie kolorowe: Włącza chwy- 
tanie tekstu z obrazów kolorowych. 
Znaczy to, że jeśli w polu chwytania jest 
więcej niż 2 kolory, będzie sprawdzany 
każdy kolor aż nie zostanie rozpoznany 
znak lub nie pozostanie już żaden kolor. 
Nie powinieneś używać tej funkcji na 
słabych maszynach (poniżej 68030). Ja 
wykorzystuję tę funkcje do chwytania 
nazw ikon z mojego WB. Zwróć uwagę, 
że chwytanie tekstu działa na 
pełnokolorowych ANSI bez włączenia tej 
tunkcji. 

Rozszerzenie obszaru: Jeśli podczas 
chwytania puścisz lewy przycisk myszy i 
wtedy przystąpisz do zaznaczania obszaru, 
obszar ten się powiększy. W przeciwnym 
wypadku jeden z rogów selekcji będzie 
zablokowany przy pierwszym zaznaczonym 
znaku. 

Wszystkie czcionki: Chwytacz będzie 
próbował sprawdzić wszystkie czcionki po 
sprawdzeniu czcionki głównej i tych 
wymienionych w liście. 

Bez ostrzeżenia: Nie rozpoznanie żad- 
nego znaku nie będzie sygnalizowane 
dźwiękiem. 

Zignorowanie błędu EOL: Wszystkie 
nierozpoznane znaki na końcu linii będą 
odrzucane. 

Czcionki pogrubione: Chwytacz będzie 
próbował rozpoznać także czcionki pogru- 
bione (Bold). Aby to działało musisz i tak 
najpierw wskazać na znak bez atrybutu 
'bold'. Jeśli chcesz aby czcionki pogrubione 
były rozpoznawane na początku przeczytaj 
akapit Pierwsze czcionki pogrubione”. 
Najpierw pogrubione: Jako pierwsze będą 
poszukiwane czcionki pogrubione, 
następnie inne czcionki we wszystkich 
kolorach. 

Znak błędu: Znak, który będzie wypisy- 
wany w miejscu znaków nierozpoznanych. 
Tryb działania: Możesz skonfigurować 
jak funkcja chwytania tekstu ma działać w 


załeżności od iłości kliknięć: -Normalny 
pierwsze kliknięcie: zaznaczone pole pro- 
stokątne podwójne kliknięcie: zaznaczony 
wyraz następne kliknięcie: zaznaczona 
cała linia kolejne kliknięcia powtarzają 
cyklicznie tryby -Chwytania pola 
podwójne kliknięcie: zaznaczony wyraz 
następne kliknięcie: zaznaczona cała linia 
pierwsze kliknięcie: zaznaczone pole 
prostokątne kolejne kliknięcia powtarzają 
cyklicznie tryby -Chwytanie linii następne 
kliknięcie: zaznaczona cała linia pierwsze 
kliknięcie: zaznaczone pole prostokątne 
podwójne kliknięcie: zaznaczony wyraz 
kolejne kliknięcia powtarzają cyklicznie 
tryby 

Kierunek pełzania: Determinuje kieru- 
nek pełzania mrówek (w lewo lub prawo) 
Prędkość pełzania: 0=brak, 1-7=pręd- 
kość (im większa liczba tym szybciej) 

Kolor: Kolor pełzającej mrówki (zwykle 
kołor O=czarny, kolor 1=biały, kolor 
2=niebieski) 

Wzorzec chwytacza: Wzór pełzania 
mrówek (3333 jest dobrym pomysłem). 
- Wypełnione okna - Przesuwanie 
[Solid Windowmoving] - ta funkcja 
umożliwia przesuwanie wypełnionych 
okienek, a nie jak dotychczas jedynie ich 
konturów. Szybkość działania zależna jest 
głównie od wielkości okna, ilości 
bitplanów z których złożony jest ekran 
oraz prędkości procesora. Ustawić tutaj 
można maksymalną wielkość okna [Max 
Surtacesize|. Powyżej tego rozmiaru okna 
będą przesuwane normalnie (czyli same 
kontury). Wartość wielkości okna podaje 
się jak wynik mnożenia szerokości okna z 
jego długością w punktach. Czyli zeby 
przesuwać okna do wymiarów 640x480 
podać należy wartość 307200. Kolejna 
opcja włącza lub wyłącza przesuwanie 
tylko okienek Workbencha (lub Mageliana 
czy Ścalosa), w których są ikonki [Only 
WB-Windows|. Dodatkowo można 
zdefiniować sobie okna, na których dana 
opcja ma działać. Wzorzec podaje się 
według standardowego sposobu w MCP. 
[Wyłączonał 

- Wypełnione okna - Przesuwanie 
[Solid Windowsizing] - podobnie jak 
wyzej tylko w stosunku do zmiany rozmia- 
rów okna wraz z zawartością. Reszta jak 
wyżej. [Wyłączonal 

- Opcje SUN [Sun Options] - ta funkcja 
pozwala na zabawę okien i wskaźnika 
myszy i tak: SunMouse - powoduje, że po 
zdefiniowanym czasie okno będące pod 
wskaźnikiem zostanie uaktywnione (jeżeli 
było nieaktywne). SunPopToFront - podob- 
nie jak wyżej z tym, że okno po uaktyw- 
nieniu zostaje przeniesione na wierzch. 
SunKey - podobnie jak SunMouse, ale 
wymagane jest jeszcze naciśnięcie klawi- 
sza. Dodatkowo można zdefiniować wzo- 
rzec dla okien na jakich ma działać ta 
funkcja. 
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- SyslHack [SysilHack] - wspaniała 
łatka, która zmienia wygląd gadżetów 
systemowych otwarcia, zamknięcia, 
głębokości itp okien  stylizując je na 
trójwymiarowe. Oprócz systemowych 
gadżetów można również zmienić gadżety 
znane z okienek MUI oraz znanego 
KingCONa. Opcja "New Propgadget" 
stylizuje suwak na trójwymiarowy. 
Dodatkowo można zmieniać wielkości 
gadźetów i jeżeli pracujecie w 
rozdzieiczościach proporcjonalnych (tam 


gdzie  pikseł jest kwadratowy, np. 
640x512, 1600x1200) polecam takie 
wartości.  "Sizegadget  width=18', 


"Sizegadget height=14", "Arrow width=18", 
"Arrow height=14' Może to być 
dyskusyjne ale wygląda dobrze. Poza tym 
można zmienić ramki wokół okien i 
gadżetów ze wszystkich czterech stron, 
ale tutaj polecam wartości zerowe. Jest 
jeszcze opcja 'Rearrange gadgets”, która 
powoduje że MCP automatycznie będzie 
kontrołować rozdzielczość w oknach i 
jeżeli będzie to koniecznie to zmieni 
pozycję gadżetów w celu ułatwienia 
korzystania z gadżetów. Ważne jest, że 
włączenie tej funkcji eliminuje inne 
programy tego typu. [Włączonal 

- Zegar [Title Clock] - ta funkcja to 
wysoce konfigurowalny zegar, który poja- 
wić się może w dowolnym miejscu bełki 
Workbencha. Przedstawiony może być 
dowolną czcionką. Możemy ustawić spo- 
sób wyrównywania cyfr (w przypadku czcio- 
nek proporcjonalnych) do lewej lub do pra- 
wej. Można ustawić ekrany, na których 
widoczny ma być zegar według znanego już 
wzorca. Wzorzec daty składa się z różnego 
rodzaju skrótów poprze- 
dzonych znakiem procen- 
ta "%" i najprostszy zapis 
wyglądać może tak: 
"%dh:%dm:.%ds', a na 
ekranie da nam efekt: 
"23:48:56". Inne  dos- 
tępne funkcje to: %dw - 
dzień tygodnia, np. Środa 
(Uwaga! Nazwa dnia jest 
zależna od iokalizacji 
systemu) %dd - data w 
formacie DOS czyli DD- 
MMM-YY, np. 01-APR-99 
(dla polskiej lokalizacji 01- 
KWI-99) %di - data w 
formacie międzynarodo- 
wym, czyli YY-MM-DD, 
np. 99-04-01 %du - data 
w formacie amerykań- 
skim, 'czyłi MM-DD-YY, 
np. 04-01-99 %dc - data 
w formacie kanadyjskim, 
czyli DD-MM-YY, np. 04- 
01-99 [Wyłączona] 
- Trackdisk Prafs 
[Trackdisk Prafs] - 
krótkie ustawienia do 
kontrołowania stacji dys- 
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kietek (wszystkich czterech - jeżeli ktoś z 
MVas ma). Zaznaczając odpowiednie urządz- 
enie (np. DFO:) możecie ustawić: NoClick 
INoClick] - wyłącznie stukania stacji 
dysków Powtórzenia” [Retries] - ilość pow- 
tórzeń w przypadku wystąpienia błędu 
odczytu lub zapisu [standardowo 10] Opoź- 
nienie kroku” [Step] - czas między każdym 
przesunięciem się głowicy stacji dysków 
[standardowo 3000] Opóźnienie regułacji 
[Settle| - opóźnienie regulacji stacji dysków 
[standardowo 15000] Opóźnienie kalibracji 
[Calibrate| - opóźnienie kalibracji stacji 
dysków [standardowo 4000] [Włączona] 

- Oczakiwanie na walidację [Wait 
Validate] - przydatna funkcja dla 
użytkowników korzystających z FFSa. Po 
uruchomieniu się MCP sprawdza czy dysk 
twardy walidatuje się i jeżeli tak będzie to 
MCP poczeka na zakończenie walidacji i 
dopiero po tym pozwoli na dalsze 
czynności. W tym przypadku zasadne jest 
umieszczenie MCP jak najwcześniej w 
sekwencji startowej. 

- O Workbenchu [WBAbout] - ciekawa 


podmiana systemowego  requestera 
"About" z Workbencha. Oprócz 
standardowych informacji możemy 


wyrzucić z pamięci niepotrzebne biblioteki, 
czcionki, sterowniki. Oprócz tego można 
również przekasować systemem 
[Wyłączona] 

- Wskaźnik WB [WBGauge] - ta funkcja 
dodaje po iewej stronie okien Workbencha 
(z ikonkami) wskaźnik pokazujący zajętość 
miejsca na dysku, do którego należy dane 
okno i występuje tylko na głównym oknie 
danego urządzenia. Dodatkowo można 
zdefiniować kolory aktywnego wskaźnika i 
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wskaźnika nieaktywnego oraz 
szerokości. [Wytączona] 

I to już wszystkie funkcje dostępne w 
menu "Ogólne". Jak większość z Was 
zauważyła ominąłem (celowo) niektóre 
funkcje, która mają własne okna. Właśnie 
w następnym odcinku zajmiemy się juz 
"Przypisami" [Assign Prefs]l i jak czas, 
miejsce i Naczelny pozwolą czymś jeszcze 

Teraz kilka słów do przeciwników tego 
cykłu. Dostaję listy, w których zarzuca mi 
się, że żywcem przepisuję instrukcję 
przetłumaczoną przez Michała Kożusznika. 
Wystarczy przeczytać jego tłumaczenie i 
moje artykuły zeby stwierdzić że nie jest to 
prawda. Faktem jest. że Michał jest 
niewątpliwym autorytetem jezeli chodzi o 
MCP i dziwnym zrządzeniem losu od niego 
dostałem tylko z konkretnymi uwagami i 
podziękowaniami. Dzięki Maxym! Kilku z 
Was ma ciekawe pomysły oraz problemy, 
które na pewno zostaną poruszone I w 
miarę możliwości rozwiązane. Jednak opis 
funkcji w MCP będzie skończony i dopiero 
po tym zajmę się opisanymi przez Was 
problemami (pozdrowienia dla 
Szczepana/BlaBla - na pewno opiszę to o 
czym pisałeś do mnie). 

Ponieważ jestem raczej wesołym 
człowiekiem, więc i ten artykuł chciałbym 
zakończyć optymistycznie, a taką 
wiadomością jest na pewno fakt, ze w 
momencie pisania tego artykuły jest już 
nowe wersja MCP 2Alpha20 (postaram się 
go wtłoczyć na CoverCD), a na dniach 
dowiemy się co będzie dalej z Master 
Control Program. Tymczasem zapraszam 
za miesiąc. Zajmiemy się bardziej 
skomplikowanymi funkcjami MCP. 


jego 


12-19-18, 13-M4mr-99, Satur 
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STUDIU 
PROFESSIONAL vz.2 


Od jakiegoś czasu byłem 
coraz bardziej przygnębiony 
czytając kolejne listy do 
redakcji w których załamani 
czytelnicy proszą o pomoc w 
uruchomieniu nowych 
drukarek. Myślę, że opisany 
tutaj program załatwi 
przynajmniej część tych 
problemów, co niewątpliwie 
odbije się pozytywnie na 


zawartości waszych listów. 


Grzegorz Fitrzyk 


Program. jest dostarczany na płycie 
kompaktowej wraz z kilkoma ciekawymi 
dodatkami. Zajmijmy się najpierw 
programem tytułowym. W katalogu Studio 
znajdziemy ikonki umożliwiające instalację 
oprogramowania na dysk. Istnieje 
możliwość instalacji w dwóch językach: 
angieiskim i niemieckim. Interesującą 
rzeczą jest tutaj mozliwość instalacji 
pakietu zarówno na dysku twardym (to 
chyba oczywiste), jak równiez na.. 
dyskietkach (kiiku) oraz na pojedyńczej 
dyskietce (wersja okrojona). Być może 
ucieszy to niektórych czytelników, którzy 
nie posiadają twardych dysków. Studio 
Professionał zawiera sterowniki do 
większości popularnych drukarek. 
Dodatkowe oprogramowanie dostarczane 
w pakiecie pozwala drukować grafiki 
bezpośrednio z dysku z 8 i 24 bitową 
precyzją. W Studiu Professional 
wprowadzono profesjonalny System 
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Zarządzania Kolorem (Color Management 
System - CMS), dzięki czemu kolory druku 
są takie same jak kolory wyświetlane na 
ekranie monitora oraz wczytane 
skanerem. Program posiada bogaty zbiór 
ustawień dla różnych typów drukarek oraz 
monitorów. Dostarczony wraz z pakietem 
program do drukowania rozpoznaje wiele 
formatów graficznych takich jak: IFF 
ILBM, TIFF, PNG, JPEG oraz korzysta z 
systemowych  datatypów Grafiki 
drukowane są bezpośrednio z dysku, 
dzięki czemu program nie ma dużych 
wymagań pamięciowych. Studio może 
drukować z ponad 54 metodami 
ditheringu, z możliwymi dodatkowymi 
funkcjami - dostępnymi myszką - takimi 
jak rozmycie ostrości (ang. biur, 
wyostrzanie (ang. sharpen), automatyczne 
ustawianie kontrastu, lustro, negatyw i 
wiele innych. Dodatkową atrakcją jest 
dostarczane z pakietem oprogramowanie 
do ustwiania parametrów drukarek: 
HPLaserJet, HPDeskJet, wszystkich 
drukarek kompatybilnych z standardem 
PCL (do 1200 dpi). Cannon BJ(BJC), 
Epson oraz Panasonic. Wraz z programem 
otrzymujemy instrukcję obsługi programu 
z podziałem na drukarki pracujące w trybie 
LaserJet, Epson ESC-P2, DeskJet oraz 
Canon. Instrukcja jest również 
dwujęzyczna oraz bardzo obszerna (178 
stron A4 wraz z grafikami) i w wersji 
angielskiej zajmuje około 130MB! Format 
instrukcji jest pomysłu autora pakietu 
Wolfa Fausta. Dostarczona przeglądarka 
umożliwia, oprócz wyświetlenia na 
ekranie, wydrukowanie tej instrukcji za 
pomocą Studia. 


Instalacja 


Teraz kilka słów o konfiguracji 
drukarek. W systemowym programie do 
ustawiania preferencji drukarki 
(Prefs/Printer) należy ustawić odpowiedni 
sterownik wskazany przez program Studio 
w trakcie procesu instalacji. Również w 
trakcie instalacji zostaniemy poproszeni o 


ustawienie preferencji drukarki za pomocą 
dostarczonych wraz z pakietem 
programów. W zależności od możliwości 
drukarki, istnieje mozłiwość ustawienia 
rodzaju i wielkości czcionki używanego w 
druku w trybie tekstowym, ustawienia 
zestawu znaków narodowych (tu niestety 
problem... nie znalazłem strony CP852 dla 
mojej drukarki) i wielu innych parametrów 
drukarki. UWAGA! Nigdy nie próbuj 
ustawiać preferencji dła innej drukarki niż 
posiadasz (myśląc, że być może zadziała i 
z tą). Jeśli na przykład nie znajdziesz w 
ustawieniach strony CP852, a inny typ 
drukarki już go posiada to nie wolno 
ustawić tego typu drukarki! nie 
przestrzeganie tej zasady spowoduje 
USZKODZENIE DRUKARKI!. Programy do 
ustawiania parametrów drukarek mają 
bardzo bogate możliwości konfiguracji 
łącznie z ustawianiem charakterystyki 
kolorów w zależności od trybu pracy 
(monochromatyczny iub kolorowy) 
Kołejne możliwości ustawiania 
parametrów wydruku można dokonać już 
w panelu programu Studio. po 
uruchomieniu programu i wskazaniu 
grafiki, którą chcemy wydrukować, 
wyświetlony zostaje panel z ustawieniami 
parametrów druku oraz okno z wyglądem 
strony. Brakuje tutaj możliwości 
wyświetlenia w oknie wczytanej grafiki 
(jest tylko druciana ramka). Grafikę (a 
właściwie ramkę ją przedstawiającą) 
można przeskalować, przesuwać oraz 
dobrać parametry druku. Studio 
Professional współpracuje 74 
PageStream'em (zarówno w wersji 2.2 jak 
i 3.0+). Program w trakcie instalacji 
dołącza do PageStream'a sterowniki, które 
w trakcie druku korzystają z programu 
Studio. W trakcie testów posłużyłem się 
jedynie PGS 3.3a (do innych wersji nie 
miałem dostępu) 


Test 


Wybrałem z dysku grafikę w formacie 
JPEG w 24 bitach, o rozdzielczości 
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2358x1647. Grafika (tak na marginesie) 
przedstawiała Św. Mikołaja. Wydrukowałem 
wspomniany obrazek za pomocą Studia, 
PageStream'a, PageStreama ze sterownikiem 
Studio oraz TurboPrint'a. Drukowałem w trybie 
monochromatycznym oraz kolorowym. Po 
wydrukowaniu doszedłem do następujących 
wniosków. 1. Jakość grafiki wydrukowana zarówno 
pod Studio jak i pod PageStreamem ze 
sterownikiem Studio jest identyczna i jest lepsza od 
tej którą oferują standardowe sterowniki dia 
PageStream'a (pod PGS mamy niewiele możliwości 
zabawy z dithering'iem). 2. Zauważyłem pewną 
niekonsekwencję w konfiguracji Studia pod PGS. W 
oknie Print Setup w polu Unprintabie Margin 
występują dwa parametry: Left i Top. Domyślnie 
zostały ustawione na wartości 0,317cm 

Pozostawienie tych parametrów nie zmienionych 
powoduje przesunięcie druku o 0,317 cm w lewo 
wzgiędem prawego marginesu (w stosunku do 
oryginalnego sterownika dla PageStream'a. W 
przypadku wyzerowania parametru Left przesunięcie 
przestaje występować (czyli druk dla parametru Left 
równego zero przesuwa się w prawo), za to gdyby 
wyzerować parametr Top, druk zostanie przesunięty 
o 0.317 cm w górę (a nie w doł). inaczej mówiąc, 
aby strona wyglądała tak samo pod sterownikiem 
Studio jak i pod standardowym sterownikiem dla 
PGS, należy ustawić parametr Left na zero, parametr 
Top pozostawić bez zmian. 3. Różnicy w jakości 
druku Studia względem TurboPrinta nie zauważyłem 
(być może potrzeba do tego silniejszych okularów). 
4. W trakcie druku Studio w katalogu Temp składuje 
sobie potrzebne dane dotyczące grafiki. Niestety, po 
skończeniu drukowania, śmieci tych (a jest tego 
wiele megabajtów) program nie usuwa. Jeśli 
użytkownik nie będzie pamiętał o ręcznym ich 
kasowaniu, w niedługim czasie zobaczy komunikat o 
braku wolnego miejsca na dysku. 5, Studio gryzie się 
z programem Executive (v2.1). Być może dzieje się 
tak tylko na mojej dziwnej konfiguracji, jednak 
myślę, że u innych uż+tkowników mogą wystąpić 
podobne problemy. 6 W przypadku używania 
sterowników dła drukarki Epson Stylus Color ils nie 
da się (pomimo istnienia takiej możliwości) 
drukować pod Studiem w rozdzielczości 
360x720dpi. Drukarka tłucze się przeraźliwie i 
odmawia posłuszeństwa. Z mojego punktu widzenia 
(jako posiadacza tego typu drukarki) jest to wada. 
Reszta użytkowników zaopatrzonych w inne typy 
drukarek narzekać pewno nie będzie. 


Co jeszcze tam znajdziemy. 


Dodatkowymi atrakcjami dołączonymi na CD- 
ROM są: - katalog z 12 grafikami w formacie IFF 
ILBM w rozdzielczościach 2048x3072x24 (obrazki 
mają średnią wielkość 15MB), - 12 nowych 
sterowników drukarek dia PageStream'a 22, - 
dodatkowe oprogramowanie dla drukarek Canon, 
Panasonic, Seikosha oraz Star, - fiłter (tylko import) 
dia PageStream'a 3.x, który potrafi importować 
grafiki w formatach: BMP, Datatypes, DCX, GIF, IFF 
ILBM, IFF DEEP, JPEG, PCX, PGM, PNG, PPM, 
Targa, TIFF, - zestaw oprogramowania do obsługi 
CD-ROM'u AsimCDFS w wersji 2.40 
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Podsumowanie 


Studio Profesional v 22 
pomimo kilku mankamentów jakie 
znalazłem oceniam dobrze 
Uważam, że jest to program, który 
z całą pewnością znajdzie wielu 





Dystrybutor. 


użytkowników zadowolonych z 
bogatego zestawu różnych możli- a aoc at iu 
wości, jakie oferuje Studio. Jest to henna 
na pewno remedium na problemy ze z z SE 
niektórych czytelników, którzy zasy- EH 
pują redakcję listami z prośbami o tei. 0201-788778 
- fan 0201-798447 
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SOFTWARE 





Niedawno opisywaliśmy 
urządzenie firmy Elbox o takiej 
nazwie jak w tytule pozwalają- 


cego na podłączenie i "dopale- 
nie" 4 urządzeń standardu 
IDE/AT. Urządzenie to zapew- 
ne chciałoby mieć wielu użyt- 
kowników Amigi 1200, nieste- 
ty często na przeszkodzie w 
zakupie stoi dość wysoka cena 
tej przystawki. Dla mniej 
zamożnych użytkowników 
Amigi Elbox proponuje teraz 
tańszą, uproszczoną wersję 
tego urządzenia, oznaczoną 
symbolem LITE 


Marek Pampuch 


Na pierwszy rzut oka urządzenie nie różni 
się niczym od "normalnego" FAST ATA, poza 
tym, że jedna z podstawek jest pusta. I 
właśnie na tym polega owo uproszczenie. 
Droższe FAST ATA jest urządzeniem w pelni 
32-bitowym pozwalające nawet sześciokrotnie 
przyśpieszyć nasze dyski. W opisywanej wersji 
LITE natomiast "mamy" 16-bit, co w przybliże- 
niu pozwala na dwukrotnie mniejsze 
przyspieszenie dysku. Oczywiście, jeśli to 
okaże się zbyt wolne dla nas, a nazbieramy 
nieco pieniążków, to możemy dokonać w fir- 
mie Elbox za dopłatą upgrade na wersję 
"pełną". Instalacja jest bardzo prosta i nie wy- 
maga umiejętności posługiwania się lutow- 
nicą. Jednakże w przypadku opisywanej przys- 
tawki najwaźniejszą sprawą jest dobry kontakt 
pomiędzy urządzeniem a płytą, W związku z 
tym należy bezwzględnie skorzystać z dołączo- 
nych opasek zaciskowych. Nie opisuję sposo- 
bu instalacji, bowiem jest ona,jak zwykle w 
przypadku Elboxu, opisana prostym i 
zrozumiałym językiem w instrukcji. Najważ- 
niejsze czynności przy montażu są zilustro- 
wane. Jest to instrukcja od wersji pełnej, ałe 
różnice pomiędzy wersjami 32 i 16-bit objaśnia 
załączona do instrukcji wkladka. Dołączona 
dyskietka zawiera oprogramowanie specyficz- 
ne dla wersji Lite, instrukcję po angielsku, 
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zdjęcie przystawki po zamontowaniu i historię 
oprogramowania (zatrzymaną na wersji 3.6. Na 
marginesie: na kompakcie MA Cover 10 (maj 
1999) jest wersja 4.0 oprogramowania, jednak 
w odmianie dla "pełnej" przystawki 32-bitowej. 
Każdy użytkownik FAST ATA może 
pisząc na adres: supportGelbox.com.pl e-mail 
z tematem "SUBSCRIBE ATA3.driver" otrzy- 
mywać najnowsze wersje oprogramowania 
przez internet. Nie należy instalować oprogra- 
mowania innego niż dostarczone z przystawką 
Lite ATA3Lite.Driver i prefs (n.p. ATA3.driver 
od przystawki 32-bitowej). W przypadku sub- 
skrybcji software dla wersji LITE należy odno- 
tować ten fakt w pierwszym e-mailu. 
Niedawno pisałem o karcie BVision i pew- 
nych problemach z jej montażem u posiadaczy 
Fast ATA. Nawet wystosowałem apel do firmy 
Elbox © wykonanie "BVision Kit'. Okazuje się, 
że życie przerasta cykl wydawniczy Magazynu 
Amiga. Elbox już od dawna takie coś robi W 
skład "kita" wchodzą cztery podstawki dobrej 
jakości (tzw. precyzyjne), dluższe opaski i 
dłuższa tasiemka lącząca poszczególne części 
FastATA (po założeniu 2 podstawek oryginalna 
tasiemka mogla by się okazać zbyt krótka. 
Niestety, to wysoki koszt części powoduje, iż 
"kit" jest platny (bodajże 19 zl). Jednakże 
kupując zestaw Fast ATA + BVision w firmie 
Elbox - to wówczas taki Kit ulatwiający 
połaczenie nabytych kart dostaniemy za darmo. 
Po tym wstępie przejdźmy do wlaści- 
wego testu. Bazą testu byla jak zwykle moja 
A1200 z kartą PPC Ponieważ wiadomo, że w 
przypadku PPC przystawka FastATA nie 
osiąga wszystkiego na co ją stać - kolejne 
testy przeprowadzilem z Amigą wyposażoną 
w kartę turbo Elbox 1230/II (także dostarczoną 
przez Elbox). festowanymi urządzeniami IDE 
byly: twarde dyski WDC Caviar (3.2 GB, 1.0 
GB) i IBM (3.2 GB), czytniki CD ROM Mitsumi 
4 x I Max 24 x, oraz nagrywarka CDRW 
Yamaha 4040. 
A oto wyniki: karta spisuje się dokladnie 
tak samo jak jej 32-bitowa "starsza siostra”, 
oczywiście wylączając prędkość. Ta ostatnia 





jest dokladnie dwukrotnie mniejsza - pomiar 
bowiem zależy od wielu czynników, takich jak 
model twardego dysku, wielkość partycji (na 
mniejszych i mniej zapełnionych partycjach 
przyśpieszenie jest znacznie większe), stąd 
nie podaję żadnych wartości cyfrowych. 

Cztero i pół amperowy zasilacz ciągnie 
bez problemu trzy twarde dyski i kompakt, 
kartę turbo Elbox 1230/Il z 32 M8 pamięci i 
dwie stacje dyskietek. Ciekawostka - urządze- 
nie pozwala na bezproblemowe podlączenie 
"firmowego" dysku 2.5 cala Seagate 210 MB i 
dysku 3.5 calowego (w przypadku zwykłego 
rozdzielacza bywają z tym problemy). Mialem 
pewne obawy podłączając CDR - wiadomo, że 
wypalanie płytek wymaga szybkiego i równo- 
miernego przesylania danych. Opisywane 
urządzenie poradziło sobie i z tym (nie zepsu- 
lem żadnej z trzech testowanych plytek). 

Podsumowując: wersja FAST ATA/E!DE 
LITE jest niezłym rozwiązaniem dla tych 
wszystkich, których nie stać na wersję pelną 
urządzenia (zwłaszcza, że można dokonać 
upgrade), a chcieli by podłączyć 4 urządzenia 
IDE i na dodatek mocno przyspieszyć ich 
działanie. 


___ FAST ATAJEIDE Lite 
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Teraz możesz mieć pły 


Amiga Games 3 

Kontynuacja serii najlepiej sprzedających się płyt z grami dia Amigi. 
Trzecia część płyty wypełniona głównie nowościami, ale jak zawsze 
znajdzie się też sporo gier także dla posiadaczy A500/600/CDTV. Listę 
rozpoczynamy od TRAPPED 2 (prev.)- niesamowita grafika, 
porównywalna do Quake, ale o znacznie mniejszych wymogach 
sprzętowych (wystarczy 030 I AGA). Trójwymiarowa, dynamiczna 
akcja w wysokiej rozdzielczości z super efektami specjałnymi. Nie 
oderwiesz się od swojej Amigi, gdyż znajdziesz tu takie gry jak 
Imperator, Moonbases, Napalm, FireWall. Foundation, Future Miner, Jet 
Pilot, The Final Odyssey. Gier jest naprawdę na tej płycie kilkaset, a to 
był tylko początek ich listy. Wszystkie gry do uruchomienia 
bezpośrednio z kompaktu, dołączona polska instrukcja. Ta płytka mile 
Cię zaskoczy - żadnego ręcznego robienia "asslgn ..., czy szukania 
ikonek. O wszystkim pomyśleliśmy i naprawdę przyłożyliśmy się do 
złożenia tego CD. | jeszcze trochę tytułów gier z tej płyty... BosCar, 
Classic Racer, Diamond Caves 2, Command Strike beta, Deluxe Pacman 
1.6 FINAL, European Player Manager, Fishing Fun, Flyin'High, Five Dice, 
GatorMania, Grok World, HiliseaLicio, Poing 5. Steel Fortress 3.0, Star 
Boy, Razor, Strangers, Time Keepers, Tiny Troops. 


Mac Upgrade 
Przebojowy emulator Macintosha - ShapeShifter w PEŁNEJ wersji 3.10! 
Płyta zawiera dodatkowo polską dokumentację, dodatkowe sterowniki 
I dodatki do emulatora, oraz bardzo duży zbiór OPROGRAMOWANIA 
dla MACA, pod ten emulator. Ta wersja emulatora dzlała na 
procesorach od MC68020 wzwyż i wymąga 4 MB lub więcej pamięci 
RAM. Nie powoduje konfilktów z procesorami MC68040.Sprawdzone! 
Natej płycie jest wszystko co potrzebne do pracy zMACem na Amidze 
oprócz ROMu, który znajdował się na płycie Mac Emulator, która była 
wydana przez naszą firmę. 


MP3 Melody 


Rewelacyjna kolekcja muzyki. o jakości płyty kompa 
odtwarzaczy dla Amigi. Kilka godzin muzyki poważ 
"symphony no.2', Wagner Tristan und Isolde”, Bizet Carr 
"Water Music, Rossini "William Tell", Strauss - Wa 
muzyka rozrywkowa: Elvis Presley, The Beatles, RóŻe Royce, 
Sledge, New Seekers, Sweet, Lynsey de Paul, Lynn Anderson I wlele 

innych. Sporo klasycznych odtwarzaczy MP3 dla Amigi. jak: 
AmigaAmp. MpegA. które wymągają procesora MC68030 lub 
lepszego do odtwarzania MP3 w czasie rzeczywistym. Na płycie jest 
jednak odtwarzacz, który wymąga jedynie posiadania dysku twardego 
i zadowala się każdym (nawet MC68000) procesorem i działa nawet na 
I MB pamięci I pozwala Ci słuchać utworów MP3. 
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OFERUJEMY RÓWNIEŻ INNE KRĄŻKI CD-ROM: 

W NASZEJ OFERCIE TAKŻE 
Amiga Games ź I PONAD 150 tytutóń gier I 
Amiga Games 2 
True Multimedia Aktualnie nasza oferta płyt 
Animations CD-ROM dia Amig] obejmuje 
Mega Music aż 17 tytwłów I 
Music Soft 
Amiga GIFs 
Office Pro 
System CD 
Emulatory 
Mac Emulator 
Mac Soft 


Cena jednej płyty wynosi 30 zł/szt. Przy zakupie 3 lub więcej 
płytcena zasztukę wynosi tylko 24 zł/szt. 


Kompakty zgodne z każdą Amigą: 
A500. A500+, A600, CDTV, CD-32, A1200, A2000, A3000, A4000. 


eg. 
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znacznie TAN 
dzwoń 090-624-464 


albo 0-604-847-416 
poniedziałek-piątek, od 9 do 18 
PROMOCJA! Zamów 3 lub więcej 
płyt i zapłać tylko po 24 zł/szt !!! 


MIDI Explosion 
Słuchaj utworów MIDI na swoje] Amldze. Od teraz Jest to tak proste Jak kliknięcie 
myszką dzięk! programowi GM Play 1.3 I nakładce GUI na ten program. Wysoką 
Jakość odrwarzania zapewnła dodatkowa biblioteka barw. Gwarantujemy. że 
będziesz miał czego słuchać gdyż na tej płycie jest ponad 4000 utworów MIDI. 
począwszy od twórczości weselnej, poprzez popularne piosenki. aż do muzyki 
poważnej. Program działa z kompaktu | wymaga co najmniej nie rozbudowanej 
AI20O lub CD32. Co prawda jest tu nasza Instrukcja po polsku. ale nie będzie CI ona 
potrzebna... Wybierz myszką utwór i naciśnij PLAY... ! zrób głośniej. Dowiesz się zniej 
jednak jak przenosić utwory na Instrumenty muzyczne za pomocą dyskietki, a nawet 
znajdziesz schemat I opls wykonania Interfejsu MIDI do Amigi. Napłycie bogaty zblór 
oprogramowania do obróbki muzyk! (nie tylko MIDI) Camoufiąge AB 2.0, DIGI 
Booster 1.61demo. Dominator Midi Sequencer 1.51, Future Composer, MAVES 
demo, Midi Tracker. New Tracker 3.56, MusicLine Editor 1. 15. Soft Drum. Symphonie 
Player Pro 2.4e. Konwerter "MIDiT 2.0* do konwersji modułów OctaMEDa 
(MMDO/MMD 1) na MIDI, a także zbiór makr I programów pomocniczych do MusicX 
2.0. Program do konwersji formatów IFF/WAV/VOC/AIFF, a także do zgrywania 
ściężek AUDIO z kompaktów I kompresji do MP3 ! Dołączona najnowsza wersja AH. 
: > 


<> „WB Tools 


Dia woje pady tysłące programów narzędzio 
iesz je na tej właśnie płyc 


JEJ! 





iących mniej lub bardzie] 
jgramowanie zmieniające 
wgląd el dodające nowe funkcje i ułatwienia. "Łatki na systemowe 
nygzagć RE Amigi. Zbiór antywirusów, archiwizerów, pakerów. 
l. Narzędzia do © i dysków twardych I dyskietek. oraz do zarządzania 
kami. Zbiór bibliotek. ntów | ogromny zbiór najnowszych datatype, który z 
pomocą programu MultiView pozwala zobaczyć i usłyszeć praktycznie każdy format 
pliku. Ogromna kolekcja ponad tysiąca amigowskich ikonek. także MągicWwB i New 
cons. Także podkłady do okienek ! blatu dla kilku rozdzielczości i ilośc! kolorów. 

rogramy sieciowe: do połączenia Amigl przez port równoległy lub szeregowy. Są 
także | ter le. Naplsaliśmy jak zrobić kabel ogfpolaczen Amig. Zbiorek 
pożytecznych programów: baza danych. edytor. tekstu I ilkulacyjny, czyli 
kolekcjaw stylu "Office..." . Konwerter polskich liter i zóanych plików tekstowych, tak 

abyś bez problemu mógł przenosić pliki między różnymi systemami. Kołekcja 
obrazków pokazujących jak wspaniale może wyglądać system Amigi. Całość 
uzupełnia bardzo dobrze połska instrukcja - interaktywne Amiga Gukde, czytasz o 
programie I żeby go uruchomić naciskasz przycisk URUCHOM I już masz program 
przed sobą, bez błądzenia po gąszczu katalogów. 


ZAMÓWIENIA 


programów ma 0, dotkach [Przedstawione w tej reklamie płyty CD-ROM można zakupić w firmie 


Michałowski Shareware. Zamówienia można składać telefonicznie, 
listownie i e-mailem. Cena jednej płyty wynosi 30 zł. Do każdej 
paczki doliczamy koszt przesyłki 7 zł (niezależnie od ilości płyt). 
Pracujemy od poniedziałku do piątku, od godziny 9 do 18. 
Do każdej przesyłki dołączamy nasz bezpłatny prospekt. 


KONTAKT Z NAMI 


Michałowski Shareware 
Karczmisko 43, 16-035 Czarna Wieś Kość. 
Telefony: 
090-624-464 lub 0-604-847-416 
Internet: http://www.michalowski .w.pl 
E-mail: biuro© michalowski.w.pl 
ZAPRASZAMY AMIGOWSKIE FIRMY DO WSPÓŁPRACY I 

GWARANTUJEMY DUŻE UPUSTY ! 

Wystawiamy faktury VAT lub rachunki uproszczone. 


Wszystkie obrazki użyte jako podkłady do tej reklamy znajdują się 
płycie "ANIMATIONS". 


Oferujemy tylko I wyłącznie LEGALNE oprogramowanie. 


SOFTWARE 





Jak wykonać kiss 


To jest druga i ostatnia część 
opowieści o moich 
zmaganiach z Kissem. 
Niestety, nie wszystko jest 
amigowcom dostępne, a 
programy zatrzymały się na 
wersji "beta"... 


Stanisław Węsławski 


Jak to z Amigą bywa, autorzy oprogra- 
mowania rozwijają skrzydła gdzieś na po- 
ziomie szkoły średniej lub wyższej, potem 
następuje przerwa na egzaminy t na ogół 
czynniki obiektywne takie jak praca, 
małzeństwo i: pecet kończą amigową 
karierę. Czasem następuje zmiana warty a 
czasem nie. Po zbadaniu programów Play- 
FKiss możemy stwierdzić, że wersja 2.06 
(Randalla) zna 24 polecenia Kissa a wersja 
2.07b (Durysa) - 27. Pierwszy program jest 
zakończony, drugi zatrzymał się na wersji 
beta. Na razie nie wiadomo co dałej a 
"międzynarodowe" Kissy mają jeszcze co 
najmniej drugie tyle poleceń do wyko- 
rzystania. Przy wersji 2.06 mamy pewien 
zestaw iakonicznych instrukcji, ale i tak 
trzeba samemu sprawdzić co i jak działa 
naprawdę. Niedawno zauważyłem, że np. 
wersja 2.07b nie reaguje na komendy 
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"*altmap". Komenda ta, podobnie jak i inne, 
występuje w postaci: 


.Galtmap(iinumen) 


albo 


„Galtmap( nazwa.cel") 


Dzięki temu poleceniu obiekty (cel) iub 
obiekty "zespolone" z kilku CEL pojawiają 
się na ekranie iub znikają. Jest to zwykły 
przelącznik flip-flop, bardzo przydatny przy 
pisaniu skryptów Kissa. Jest tam za to para 
rozkazów "moveto" która jak się łatwo 
domyśleć przesuwa obiekt w konkretne 
miejsce na ekranie. Tym niemniej podsta- 
wowe zadania wyświetlarki Kissów, czyli 
możliwość przesuwania po ekranie 
rysunków ułożonych warstwami jest dzięki 
obu wersjom programu dostępna. 

Mnie w Kissach najbardziej zaintereso- 
wały bardziej wymyślne działania i ich 
użyciu w praktyce poświęciłem najwięcej 
czasu. Na początku warto jednak 
wspomnieć o ciekawej możliwości użycia 
podstawowej opcji przesuwania 
obrazków. Na taki pomysł wpadł pewien 
nieznany mi Japończyk tworząc Kissa 
(dane) "igo.lzh'. Jest to po prostu plansza 
do GO wraz z zestawem kamieni do gry. 
Cóż może być prostszego? Na ekranie 
mamy planszę z pionami i układamy sobie 
je jak chcemy grając samemu ze sobą lub z 
kimś. Przypomina to trochę komputerowe 
wydania książek, gdzie zamiast tradycy- 
jnego przedmiotu z papieru mamy jego 
ekranowy odpowiednik. Co kto lubi... Ja 
jednak wpadłem na również dość prosty 
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pomysł i jakoś nie znałazłem w Internecie 
jego odpowiednika - może za mało 
szukałem? Chodzi mi o zabawę w 
tworzenie portretów. Nie wymaga to 
specjainie dziwnych komend a ilość 
elementów wymiennych na jaki pozwała 
Kiss może być wystarczająco duża do 
zupełnie przyjemnej zabawy. W tym 
wypadku najwięcej pracy trzeba poświęcić 
na zwykłe prace malarskie. Na ilustracji 
załączam kilka pierwszych prób. Wydaje mi 
się jednak, że lepsze wyniki można by 
uzyskać używając materiału "do przerabia- 
nia” z prawdziwych zdjęć twarzy. 

Dane Kissów są często dość obsze- 
rne. Większość wyświetlarek ładuje takie 
dane od razu w postaci spakowanej. 
Pisalem o tym w poprzednim odcinku. 
Teraz jednak zauwazyłem pracując z 
obiema wersjami PlayFKiss, że programy 
raz przyjmują taką wersję danych a raz 
nie... Po dłuższych poszukiwaniach okazało 
się, że ładowanie danych spakowanych 
LHA, LZH i LZX jest możliwe przy 
obecności w systemie aktywnego ARexxa! 
Zdziwiło mnie to mocno, bo programy nic o 
tym w instrukcjach nie wspominają, nie 
mają też żadnych komend w tym języku. 
No, ale tak już jest i dowód można znaleźć 
np. w załączonych kodach źródłowych. 
Jako dyletant w tym temacie opisuję to 
wszystko co na pewno udało mi się 
wykonać na mojej konfiguracji - czyli A1200 
68040/33 MHz, 16 MB Fast i SVGA. 

Chciałem jednak wykonać coś bardziej 
rozbudowanego, coś co da się w miarę 
nakładu pracy odpowiednio powiększać. 
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Wybrałem dom przypominający swą "ideą" 
dom dla lalek. Najbardziej podobny do tego 


jest "dollhouse.lzh" autorstwa Emby 
Quinna. Autor pisze, że chciał zrobić "coś 
innego” oraz, że więcej mebli i lalek doda 
później - czyli dokladnie tak jak ja... 

Swój dom rozpocząłem od naryso- 
wania (640x512, 16 kol.) poszczególnych 
warstw. W tym wypadku nieoceniony jest 
DeluxePaint dysponujący możliwością 
pracy na 'pseudowarstwach* poprzez 
blokowanie istniejącego tla i rysunku. 
Narysowałem dach, "ramę" i podmurówkę, 
po czym zapisałem wynik. Zablokowałem 
całość przez Menu:Effect/Background/Fix i 
LockFG i rysowalem dalej kolejno: ścianę 
frontową, rynnę, ramy okienne, okna w 
postaci otwartej i zamkniętej, drzwi itd. Z 
zablokowanego rysunku łatwo zebrać nową 
warstwę i zapisać jako brush. Na pier- 
wszym podkładzie wykonalem jeszcze 
dodatkowo klatki pomieszczeń w wersji 
oświetlonej i ciemnej. Na koniec dodalem 
osobno jeden przelącznik światła w wersji 
wlączonej i wylączonej. Cały ten majdan 
przeniosiem do PersonalPainta w celu 
poskladania w całość. zapisania palety 
(KCF) 1 wyeksportowania wycinków (bru- 
shy) jako CEL. 

Pomimo użycia opisywanej w 
pierwszym odcinku metody wycinania 
brushy, gdzieś musialem zrobić bląd, bo 
skrypt (dom.cfn) wysypal mi na ekranie 
PlayFKissa śmietnik elementów domu. 
Poprzesuwałem je starannie na swoje 
miejsca i nacisnąłem "Append coordinates”. 
Program wpisal mi do skryptu nowe 
wspólrzędne ustawienia elementów. Tutaj 
zwracam uwagę, ze oba programy wpisują 
je dość brutalnie i nie należy mieć skryptu 
bardziej w tym momencie zaawanso- 
wanego niż linie początkowe, spis 
elementów i lista ulożenia ich na ekranie 
(np. $0 *...). Cala dalsza część - np. 
EventHandler - ulega zniszczeniu. 

Teraz poprawiłem listę obiektów. 
Wszystkim elementom dodalem "nieprze- 
suwalność” poprzez uzupełnienie numeru o 
.999. Ciekawostką jest fakt, że numer np. 


fł1, może być drugi czy czternasty na liście 
- liczy się tylko jego kolejność w skrypcie. 
Obiekty CEL o tym samym numerze, ale 
np. o innej nazwie będą zespolone, to 
znaczy traktowane będą przez wyświe- 
tlarkę jako jeden obiekt. Jednak ich 
składowe elementy (o tym samym nume- 
rze) mogą być bardzo od siebie oddalone w 
skrypcie, co jest konieczne dla zaznaczenia 
z jakich warstw się składają. Przyklady tego 
typu obiektów przedstawilem na ilustracji z 
królikiem w cylindrze. 

WV wypadku mojego domku zrezygno- 
wałem chwilowo z możliwości rozkładania 
ściany frontowej na poszczególne deski, w 
zamian za to rozlożylem na osobne CEL 
pokoje oświetlone i nieoświetlone. Po- 
mimo, że nie ma powodu by jakiś pokój był 
wyżej a inny niżej w hierarchii skryptu, 
musialo się tak stać (nie ma kilku obiektów 
w jednej warstwie) a jedyna rzecz 
oczywista to ustawienie pokoi nieoświe- 
tlonych nad oświetlonymi. Wystarczy 
wtedy (teoretycznie) usunąć górną warst- 
wę aby zobaczyć dolną. 

Podczas pisania skryptu może 
powstać pytanie czy po EventHandler 
należy napisać: ";Qbegin()" czy 
= Qinitialize()”? Pierwsza komenda rozpo- 
czyna akcję zaraz po pierwszym pojawieniu 
się obiektów na ekranie, druga zaraz po ich 
załadowaniu... Jaka tu różnica? Nie wiem, 
widziałem skrypty z jedną lub drugą 
komendą a nawet z obiema na raz. Należy 
po prostu użyć tego co działa... ja uzylem w 
końcu 'initialize'. Po rozstrzygnięciu tego 
problemu wypisalem szereg komend 
"Q©unmaplinumer)" którymi usunąlem z 
ekranu obraz "podwójnych" elementów 
takich jak otwarte okna i drzwi oraz dwa 
przełączniki w pozycji włączonej. 

Na ekranie pojawil się dość porządny 
dom z zamkniętymi oknami za których 
szybami wykonanymi z "siatki" prześwi- 
tywało ciemniejsze tlo wnętrza. Tu muszę 
przypomnieć, ze wszystkie brushe zamie- 
niane następnie PPaintem na CEL 
posiadają zawsze przezroczyste tło - czyli 
kolor nr O Jest to bardzo ważna cecha 


*1 ruraP.cel 
*2 cylinderP.cel —— "rg 
*3 królik.cel 
*2 cylinderT.cel === 
*1 ruraT.cel 
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Kissa pozwalająca wykonywać obiekty 
wykorzystujące tą cechę do uzyskiwania 
efektu pseudoprzezroczystości - widać 
przez nie "niższe" warstwy. W domu były to 
szyby okien i cień schodków a w innych 
pokazanych przykładach np. ciemne oku- 
lary. Moim celem na początku było spowo- 
dowanie otwierania i zamykania okien oraz 
drzwi. W tym celu napisałem kilka linijek 
zawierających mniej więcej takie polecenia: 


„GQpress(ł2) altmap(i2) altmap(t8) 
soundl'okno3.wav') 


Qpress(ł8) altmap(i:2) altmap(it8) 
sound('okno3.wav') 





"Press", to jak latwo zgadnąć komenda 
wywolująca akcję po kliknięciu na wska- 
zany obiekt "Altmap" z kolei, wywoluje 
akcję flip-flop na wskazanym obiekcie - 
obiekt znika lub jeśli jest niewidoczny - 
ponownie się pojawia. "Sound" rzecz jasna 
odgrywa dźwięk. Przykladowa para 
rozkazów mówi, że po naciśnięciu na 
jakikolwiek (nieprzezroczysty) fragment 
zamkniętego górnego lewego okna znika 
ono a pojawia się jego wersja w stanie 
otwartym, czemu towarzyszy stosowny 
efekt akustyczny. Ponieważ nie można 
klikać na element niewidoczny, trzeba było 
dopisać drugą linijkę która wywoluje 
odwrotny ciąg zdarzeń, czyli po prostu 
zamyka okno. Ten schemat powtórzylem 
dla wszystkich pięciu okien oraz dla drzwi 
Działało... choć tylko w wersji PlayFKiss 
2.06. 

Drugi efekt oparlem na analogicznych 
ciągach poleceń, tym razem skierowanych 
na naciskanie przełączników pod obrazkiem 
- |ewy wlączał światlo na parterze, prawy - 
na piętrze. Oparlem to na podobnym 
mechaniźmie jak opisane wyzej okna - 
znikanie i pojawianie się obrazków 
oświetlonych i nieoświetlonych pomie- 
szczeń. Nie przygotowalem sobie jeszcze 
żadnych mebli tak jak to jest w przykladzie 
"dollhouse", ale i tak należalo wymyśleć 
jakiś prosty sposób na usuwanie ściany 
frontowej domu. Można to bylo wykonać 
tak jak w większości Kissów "lalkowych" 


61 


SOFTWARE 





poprzez umożliwienie ręcznego przesu- 
nięcia ściany. Takie klopotliwe obiekty 
zwykłe usuwa się gdzieś na bok pod 
"parawan" w kolorze tła, niewidoczny dla 
użytkownika. Jednak ten sposób był w 
moim wypadku niezbyt wygodny, 
ponieważ wymagałby dokładnego 
ustawiania ściany z powrotem. Chcialem 
tez zrobić Kissa opartego na obiektach 
nieprzesuwalnych. Załatwiłem to podobny- 
mi parami komend jak podane wyżej, 
kliknięcie na ścianę powoduje jej zniknię- 
cie, kliknięcie na "ramę" z dachem - pono- 
wne pojawienie się. 

Po paru próbach z opisanym wyżej 
efektem zauważylem pewien bląd. Fron- 
towa Ściana znikala, ale okna i drzwi 
pozostawały. Ponieważ nie wiadomo przy 
jakim stanie okien - otwartym czy zamknię- 
tym - usuniemy Ścianę, musimy napisać po 
"press" i "altmap” dla ściany, caly szereg 
poleceń "unmap" dla wszystkich rodzajów 
okien i drzwi. Druga linijka przywolująca 
ścianę z powrotem kończy się tylko połową 
poleceń "map" dla okien i drzwi. W tej 
"nowej" sytuacji najprościej bylo pozo- 
stawić je zamknięte. Przy okazji wyszedł 
ciekawy efekt uboczny. Wszystko działa 
tak jak opisałem, ale ponieważ u mnie 
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"rama" jest widoczna na zewnątrz - w 
postaci rysunku dachu, można na niej 
klikać przy widocznej ścianie frontowej. W 
takiej sytuacji front usuwa się a okna 
pozostają widoczne na tle wnętrza. 

Dalsza praca - w przyszłości - to 
stworzenie odpowiedniej ilości "CEL" dla 
mebli, sprzętów i postaci ludzkich. Które 
mogą mieć oczywiście wymienne ubranka 
- jak ktoś chce. Takie obiekty muszą być 
"przesuwalne” czyli ich numer, np.f£31, nie 
może mieć "cyfr dziesiętnych po kropce”. 
W moim wypadku muszą być one umie- 
szczone w kolejności linijek skryptu pod 
ścianą frontową a nad obrazem pomie- 
szczeń (pokojów). 

Ciekaw bylem co się stanie jeżeli 
umieszczę w skrypcie jakąś animację 
działającą stale. Po paru próbach 
stworzenia Flagi, stwierdzilem, że lepszy 
będzie Dym, ponieważ w tym wypadku 
animacja może być mniejsza. Dało się to 
wykonać przy pomocy trzech "klatek" i 
skryptu skladającego się z komend "timer" i 
"alarm" ustawionych w pętli. Tutaj wyszla 
ciekawa cecha Kissa. Dym prawidlowo 
skakal po kominie w nieskończonej pętli a 
pozostałe opisane czynności daly się tak 
jak zawsze wykonywać. Zazwyczaj 
program krąży sobie 
w pętli a z wnętrza 
jej co jakiś czas 
sprawdza czy nie 
należy wyjść "na 
zewnątrz” i wyko- 
nać innego polece- 
nia. Tutaj wszystko 
dziala pozornie nie- 
zależnie, jedynie 
podczas klikania na 
ekran program za- 
trzymuje się aby 
przyjąć inne polece- 
nie, wykonuje je i 
dalej podejmuje 
przerwaną pracę w 
miejscu w którym 
skończył. Oczywi- 
ście skrypt Kissa to 
nie Basic, ale cieka- 
wostka jakaś jest. 
Na podobnej zasa- 
dzie wykonano 
*KFS.Izh" - Kiss Fli- 
ght Simulator, czy 
"Robot.izh'. Są to 
zabawki oparte na 
podobnej zasadzie 
jak mój Dom. Ma- 
my coś statycznego 
co przy pomocy 
klikania w odpowie- 
dnich miejscach 
ekranu ujawnia 
ukryte niespodzia- 
nki. Robot jest 
prostszy, przypomi- 
na zabawki dła ma- 
łych dzieci, nato- 


miast KFS oferuje szeroką gamę efektów 
typu wybuchy, syreny, strzały, przechyly na 
skrzydło, widok samolotów wroga itd. 

Z punktu widzenia możliwości Kissa 
ciekawszy jest jednak prosty "Tangram.izh". 
Ta stara zabawka logiczna na pierwszy rzut 
oka nie powinna sprawiać trudności. W 
końcu przesuwa się elementy ukladanki po 
ekranie. No ale jak wykonać obroty 
elementów o 90 stopni, tak aby w wybra- 
nej pozycji dały się przesuwać? Przecież jak 
na coś takiego klikniemy to jak odróznić 
oba różne rodzaje czynności jakie ma 
obiekt wykonać? 

Autor Tangramu rozwiązał to w prosty 
i pomyslowy sposób. Każdy z siedmiu 
czarnych kamieni ma na wierzchu mały 
romb w niebieskim kolorze. Chwytanie 
figury umożliwia jej przesunięcie, klikanie 
na romb wywołuje obrót o 90 stopni. Takie 
pary - kamień i romb związane są ze sobą 
tym samym numerem ale mają oczywiście 
własne nazwy. Sekwencje skryptu zaczy- 
nające się od "press" dotyczą rombu i tylko 
on jest wrażliwy na kliknięcie. Ponieważ 
para taka ma ten sam numer, ale inne 
nazwy - komenda "press" wywoluje je 
poprzez nazwę. Jezeli np w skrypcie 
Domu zmienimy co nieco i napiszemy np: 


łŁ1 rynna.cel : O 
41 front.cel :0 


to oba te elementy będą ze sobą zwią- 
zane (dają się przesuwać razem) i wyróżnić 
je można tylko po nazwie. Mozemy więc 
zrobić np. tak: 


.Qpress('front.cel') unmap('drzwi-z.cel") 


Takie polecenie spowoduje, że złapana 
ściana frontowa będzie się dawala prze- 
suwać po ekranie razem z rynną, ale za to 
kliknięcie na samej rynnie spowoduję zni- 
knięcie z ekranu obrazka drzwi. 

Jak widać tych kilka rozkazów Kissa, które 
tu omówiłem na przykładach, istnieją 
zupełnie niezłe możliwości budowania 
ciekawych projektów dość daleko 
odbiegających od pierwowzoru papierowej 
laleczki z ubrankami. Szkoda tylko, że 
PiayFKiss 2.07 jest jeszcze "beta" co widać 
wyraźnie w pracy. Szkoda też, że program 
zatrzymał się w rozwoju, bo na innych 
platformach można bawić się Kissami 
uzbrojonymi w szereg nowych możliwości, 
choćby takich jak rozkazy operujące na 
znanej powszechnie funkcji Rand, co daje 
możliwość "nieprzewidzianych” zachowań 
obiektów. 

Na koniec chciałbym szybko uzupelnić 
calkowicie (z mojej winy) pominiętą informację 
do artykułu o Newlcons. Otóż najprostszym 
sposobem wykonania Nlcons w PPaint jest 
zapisanie kolejno dwóch brushy jako jednej 
Ikony, używając opcji tego typu zapisu 
zawierających takie atrybuty jak Tooltype, 
Selected itd. Wychodzą całkowicie gotowe, 
normalne i kompletne ikony. Przepraszam za 
przeoczenie tej oczywistości i dziękuję Czytel- 
nikom za zwrócenie mi na to uwagi. 
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Już od dawna wiadomo że 
Mpeg-Audio nie jest czymś 
takim, z czym Amiga nie 
potrafiłaby sobie poradzić. 
Jednym z wielu programów 
służących do odtwarzania 
tego formatu jest tytułowy 
AmigaAMP. 


Albert Jasiński 


Niedawno na łamach Magazynu Amiga 
ukazał się opis tego programu. Czemu 
znowu poruszam ten temat? Z kilku 
powodów. Po pierwsze: pojawiła się 
znacznie ulepszona wersja AmigaAMPa, 
która powinna być opisana gdyż zmiany 
wprowadzone w stosunku do ostatnio 
opisanej wersji są znaczne. Po drugie, 
wielu użytkowników Amigi nie przepada za 
AmigaAMPem z wielu powodów. Zamie- 
rzam więc wyjaśnić im, że błądzą i że 
AmigaAMP jest naprawdę dobry. Po 
trzecie, czasami należy wspominać o 
rzeczach, które są z pozoru powszechnie 
znane. Takie powtórki mają na celu 
zapoznanie z tematem ludzi, którzy dopiero 
od niedawna się nim interesują oraz 
pokazanie, że wokoło opisywanego 
programu się cos dzieje i zmienia. 

Nie chcę opisywać AmigaAMPa od 
początku. Jednak ludziom nieobeznanym (i 
obeznanym także) powinienem wyjaśnić, 
że jest on programem freeware umożli- 
wiającym odsłuchiwanie plików w 
kompresji MP2 i MP3. Program ten jest 
kojarzony głównie z WinAMPem (działa- 
jącym pod Wingrozą) a to z powodu 
podobieństwa graficznego wynikającego z 
możliwości korzystania z wielu dostępnych 
GUI WinAMPa. Dzięki temu program 
zdobył sobie wielu zwolenników jak 
również wrogów. Większość przeciwników 
Windowsów ma za złe autorowi 
wzorowanie się na programie dzialającym 
pod tym systemem i nawracanie.. 
przekonywanie ich do używania Ami- 
gaAMPa jest raczej bezcelowe. Przekonać 


natomiast można ludzi, którzy nie używają 
AmigaAMPa z powodów pozornej topo- 
rności konfiguracji i pozornie gorszej jakości 
odtwarzania. Konfiguracja AmigaAMPa 
wygląda faktycznie niezbyt ciekawie. Samo 
GUI budzi nieprzyjemne odczucia, a to za 
sprawą nienowoczesnego wyglądu. 
Jednak, przezwyciężając obrzydzenie, 
można ustawić bezproblemowo wszystkie 
opcje. Opcji tych jest naprawdę niewiele 
(choć w kolejnych wersjach AmigaAMPa - 
jest ich coraz więcej). Okno konfiguracyjne 
dzieli się na dwie części. Po lewej stronie 
ustawiamy jakość dekompresji dla MP2 i 
MP3 (osobno dla każdego) Po prawej 
stronie znajduje się cała reszta opcji. Mamy 
tutaj. ustawienie wielkości buforów, 
ustawienie priorytetu tasku itp. Nowością 
jest tutaj gadżet cykliczny ENGINE dzieki 
któremu można zdefiniować "co" (jaki soft 
lub hardware) będzie odpowiedzialny za 
dekompresję. Standardowo jest ustawiona 
dekompresja wbudowana (internal), można 
natomiast ręcznie ustawic na "external", 
"mpega.library" lub na dekompresję 
sprzętową (tylko karta Prelude). 

Taka możliwość wyboru engine poza 
swoimi  niezaprzeczalnymi zaletami 
pozwala sprawdzić efektywność 
poszczególnych "silników". Osobiście za- 
uważylem (co może byc przydatne dla 
użytkowników kart PPC) ze mpega.library 
jest zdecydowanie wolniejsza (zarówno 
wersja na PowerUP jak i na WarpUP) od 
wbudowanego Engine'u i nie chodzi przy 
tym o zajętość procesora PPC ale o 68k. 
Na mojej Amidze ze słabym procesorem 
040/25 MHz przy korzystaniu z mpega.lib- 
rary nie byłem w stanie używać pluginów. 
Zapewne to samo zjawisko było przyczyną 
"smolenia" pluginów AMPlifiera, który jak 
wiadomo korzysta wyłącznie z mpega.lib- 
rary (no chyba, że się ma kartę Melody). 
"Smolenie" mpega.library jest większym 
problemem niż by się wydawało, gdyż nie 
pozwala użytkownikom WarpUP (tym co 
mają 040) używać pluginów do AmigaAMP. 
Autor jednak myśli o wszystkim. Także o 
tym, że w przyszłości ktoś może chcieć 
przekompilować sam Engine AmigaAMPa 
na WarpUP (może wtedy bedzie działal 
przyzwoicie). Na koniec opisu konfiguracji i 
Engine'u chciałbym dodać, że w Ami- 
gaAMPie jakość słuchanej muzyki zalezy 
głównie od ustawień dekompresji a reszta 
to już kwestia ustawień AHI. 

Przechodząc do opisu GUI i obsługi 
nowego AmigaAMPa muszę wspomnieć, 


że pewną wadą AmigaAMPa były wyma- 
gania co do systemu operacyjnego i pro- 
cesora. Jeżeli komputer nie spelniał ich to 
wyświetlenie Spectrum Analizera (jak i 
pluginów) jest niemożliwe. W obecnej 
sytuacji wymagana jest jedynie odpo- 
wiednia wersja systemu (AmigaOS 3.1). To 
wymaganie również można ominąć 
instalując odpowiednią łatkę (wchodzącą w 
skład pakietu CyberGraphX v4). Inną 
nowością AmigaAMPa jest możliwość 
uruchamiania wspomnianych pluginów z 
poziomu samego AmigaAMPa (dawniej 
trzeba było klikać na osobną ikonę). 
Samych pluginów jest już sześć, w tym 
jeden korzysta z Warpa3D i cgx3d- 
rave library. Pluginy oczywiście to ni mniej 
ni wiecej tylko programiki wywołujące 
różnego rodzaju efekty wizualne do rytmu 
muzyki. 

Jak wspomniałem na początku tego 
tekstu, AmigaAMP ma możliwość korzy- 
stania z GUI WinAMPa. Format ubranek 
WinAMPowych jednak troszkę ewoluował i 
AmigaAMPowa wersja ubranek pozwala na 
umieszczenie malego animowanego obra- 
zka w prawym dolnym rogu okna (w 
Winampie tego nie ma). Oczywiscie GUI 
AmigaAMPa nie jest tak rozwinięte jak GUI 
Winampa (ten posiada stroje nie tylko dla 
panelu centralnego ale także dla pluginow i 
całej reszty okien), jednak z czasem autor 
AmigaAMP zapewne wprowadzi odpowie- 
dnie ulepszenia. 

Abyście sobie nie pomyśleli źle o 
AmigaAMPie jestem zmuszony wymienić 
pozostałe jego możliwości a przynajmniej 
te ważniejsze takie jak: Edytor informacji o 
pliku MP3 czy tez Playlista. Jedynym 
wyraźnym brakiem AmigaAMPa jest brak 
Equalizera, który by umożliwiał skory- 
gowanie poszczególnych częstotliwości 
odgrywanego utworu muzycznego do 
zniszczonego (lub też spaczonego) ucha 
słuchacza. Jedynym programem, który 
umożliwia korekcje tych częstotliwości jest 
osławiony Song Player. Jednak nawet i on 
nie posiada pełnego Equalizera. Ma jedynie 
możliwość regulowania siły wychodzących 
przez głośniki basów i sopranów. Od siebie 
tylko dodam, że nigdy nie lubiłem korzystać 
z Equalizerów gdyż uwazam, że niszczą 
one zamierzenia twórców muzyki, którzy 
przecież mogli nagrać płytę z 
"mocniejszymi basami” jednak z jakiegoś 
powodu nie zrobili tego. Tym skromnym, 
ale dającym do myślenia zdaniem kończę 
ten artykuł. 
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Dokładnie cztery dema nadchodzących gier pojawiły się ostatnio na sieci. Najpierw od Alive Media Soft przybyło demko 
nadchodzącej gierki RPG - The Prophet, później od tego samego wydawcy demo strzelaninki w starym stylu - Phoenix 
Fighters, a na końcu światło dzienne ujrzała wersja preview wyścigów formuły 1, znana niegdyś jako AlienFl, natomiast 
dzisiaj przemianowana na - Virtual Grand Prix. A na końcu kontaktując się z autorami pierwszej amigowej platformówki 3D - 


Tales Of Heaven udało mi się "wysępi 


au 


Ć 


także i to demko (wersja dla prasy). 


Nowe gry 


Filip Mirowski 


Cóż mogę powiedzieć o tych grach? Poziom ich wykonania rośnie zgodnie z kolejnością, tzn. najpierw wyliczyłem gry najgorsze aby 
później przejść do tych lepszych. A więc zacznijmy od początku. 


The Prophet 


To zdecydowanie najgorzej zapowiadająca się gra w jaką miałem 
wątpliwy zaszczyt zagrać w tym roku. Pierwszą rzeczą która mnie 
"poirytowała” był brak wspomagania dla kart graficznych Musiałem 
odkurzyć mój stary, commodorowski monitor żeby cokotwiek zobaczyć. 
Wcale jednak nie ucieszy! mnie obraz który ukazał się moim oczom. Cóż 
można rzec? "Skrin" tytułowy byl mało zachęcający. Jednak przemogłem 
się i rozpocząłem grę. Najpierw stworzyłem postać. a później wkroczyłem 
w świat The Prophet. Niestety. Świat ten sprawia wrażenie stworzonego 
pod koniec lat 80-tych, mniej więcej wtedy kiedy powstał Dungeon 
Master. Z czego ten drugi podobal mt się o wiele bardziej. Pierwszą rzeczą 
jaka razi to niebywale uboga grafika. W naszych czasach 32-kolory to ilość 
żenująca. Absolutne minimum to 256 kolorów. No cóż... widać są na 
świecie ludzie którzy spędzili lata 90-te pod kamieniem Na nasze 
nieszczęście takim człowiekiem jest autor The Prophet. Kolejną rzeczą 
która powaliła mnie na kolana było skokowe poruszanie się bohatera. 
Wiem że kiedyś takie poruszanie się bylo na porządku dziennym, ale teraz 
to ośmiesza nasz komputer. Jeśli autor nie potrafi napisać tak "strasznie" 
skomplikowanego kodu żebyśmy uświadczyli płynnego przesuwu to niech 
zajrzy w kody źródłowe Dooma, czy choćby Wolfensteina. Co do muzyki 
to na samym początku "coś" próbowało zagrać lecz chyba onieśmielone 
moją postawą zamitkło po chwili. Z ciekawostek mogę dodać, że autor 
planuje umieścić w grze edytor map i możliwość rozgrywki poprzez kabel 
szeregowy. Autor zapewnia iż gra powinna ruszyć na każdej amidze 
wyposażonej w 2MB RAMu. Prawdopodobnie będzie też support dla kart 
graficznych. Nie zmienia to jednak faktu że widziałem lepsze sharewarey 
niż komercyjny The Prophet. Mam też pewne przeczucie... ale czy to 
możliwe? Czyżby TP był pisany w Amosie? Nie.. 


Virtual Grand Prix 


Tutaj było troszkę lepiej. Chociaż AlienF1 nie zmienila się aż 
tak bardzo od ostatniego czasu, to jednak pewne zmiany 
widoczne są gołym okiem. Po pierwsze dodano wiele nowych 
tekstur. Po drugie, formuły już nie mają kół w kształcie 
sześcianu, a poprostu normalnego koła. Gra jednak wydaje mi 
się wolniejsza, nawet na mojej 060+CVPPC, VGP, w wyżych 
roździelczościach nie spisywało się zbyt dobrze. Mówiąc 
szczerze ledwo dało się grać. Niestety, żadnym zmianom nie 
uległo sterowanie w grze. Nadal odbywa się ono za pomocą 
myszki i jest niebywale trudne do opanowania. Jak zauważył 
autor VGP jest grą czysto symulacyjną, a nie zręcznościową. 
Spodziewać się więc możemy emocji podobnych do tych 
znanych z Formuła One Grand Prix od Microprose. Aby 
przyzwoicie pograć w VGP warto aby nasza Amiga wyposażona 
byla w proc. minimum 030, 4MB Ram i oczywiście kości AGA. 
Możliwe że autor poprawi wspomniane błędy, do premiery 
zostało mu jeszcze trochę czasu 
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Tales Of Heaven 


To zdecydowanie najambitniejszy projekt z calej czwórki 
Już kiedyś o nim pisaliśmy. Tales Of Heaven ma być 
odpowiednikiem Mario64. Jednak poza samą ideą gry. do 
pierwowzoru z N64, amigowej grze jeszcze trochę pozostało. 
Przedewszystkim kilka milionów kolorów gdyż TOH ma ich 
"tylko" 256. Engine "montowany" przez Dark Age Software 
przez tyle lat jest calkiem szybki nawet na słabszych Amigach. 
Grając w to demo miałem przyjemność spotkać kilku 
przeciwników. Odrazu należy wspomnieć, że byli oni 
całkowicie 3D. Chociaż posiadali nieco "'przymało” klatek 
animacji. Bardzo fajna muzyczka przy rysunku tytułowym 
niestety nie towarzyszyła mi podczas gry, ale dobrze wróży 
przyszłej, pełnej wersji. Przybyła także możliwość stawiania 
bomb. Wygląda to nieco jak w Dyna Blaster. Stawiamy bombę 
poczym prędko się oddalamy, a eksplozja "eliminuje" naszego 
przeciwnika. Przy czym pamiętać należy aby moment 
wybuchu zbiegli się z momentem kiedy wróg wejdzie w zasięg 
eksplozji. Uradowała mnie także możliwość dowolnego 
obracania się wokół naszego bohatera. Pewnie w ten sposób 
autorzy chcieli zrekompensować brak "inteligentnej" kamery. 
No cóż.. czy to lenistwo czy brak umiejętności, w każdym 
razie lepsze takie obracanie od żadnego. Myślę ze Tales Of 
Heaven ma szansę stać się grą dobrą, bo hitem z calą 
pewnością nie zostanie. Wydawcą został Epic Marketing, a 
gra powinna ukazać się w Maju. W przeciwieństwie do 
pozostałych 3-ech, które w chwili gdy czytacie te słowa już 
powinny ujrzeć sklepowe półki. 


Phoenix Fighters 


Po "miłym" powitaniu przez The Prophet bałem się odpalić tę 
strzelaninkę. Bałem się że będzie jeszcze gorzej. Już na samym początku, 
podobnie jak to było poprzednio, musiałem włączyć drugi monitor. No cóż. 
Pomyślałem. To jeszcze o niczym nie świadczy. | miałem rację. Chociaż grafika 
mnie nie olśniła to jednak poziomem wykonania przewyrzszała swojego 
poprzednika. Z kilku możliwych rozgrywek wybrałem tryb gry dła jednego 
gracza. Gra okazała się calkiem miłą zręcznościówką, bardzo podobną do 
znanego niegdyś RocketZ. Latamy sobie małą rakietką, walcząc z siłą 
grawitacji i przeciwnikami, a wszystko to dzieje się w podziemnych 
korytarzach. Gierka wygłądała jakby miała już co najmniej 4 lata. Ale nie 
pozbawiona była grywalności. Chociaż dźwięk był niczego sobie i miodność 
calkiem niezła, to grafika pozostawia nieco do życzenia. Chociaż wymagana 
jest AGA, procesor 020 i trochę ramu, to grafika 2D, nawet płynnie skrolowana 
i pod taką postacią jak w tym przypadku - nie powinna była się ukazać. Tak 
więc mimo szczerych chęci, dyskfalifikuje Phoenix Fighters za "nie dzisiejsze 
wykonanie”. Pozycja ta, może zaciekawić jedynie posiadaczy slabszych Amig, 
© proporcjonałnie mniejszy wymaganiach co do wyglądu gier.. 
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Pisałem już kiedyś o serii 

wywiadów jakie zostały 
przeprowadzone przez ludzi z 

"Amiga Nutta (znany serwer 
newsowy). Fym razem "pod 
| nóż" (po raz drugi zresztą) 
"wpadł niejaki Stuart Walker z 
Digital Images. A oto czego 


się dowiedzieliśmy... 


Filig Mirowski 


._ Jak zawsze wywiad odbył się na kanale 
ircowym gdzie każdy zainteresowany mógl 
"zadać pytanie W zwięzku z tym 
dowiedzieliśmy stę paru konkretów na temat 
- mającej ukazać się w Maju tego roku, 
_ strategii handlowej z  ełementami 
zręcznościowymi. rozgrywającej się na 
orbitującej wakól planety stacji kosmicznej 
_ (uff. ), mowa o Space Station 3000. Około pół 
_roku temu pisałem o tej grze. Nie wyglądała 
wtedy najlepie, od strony graficznej. Na 
szczęście - sytuacja uległa diametralnej 
zmianie i teraz grafika naprawdę "Cieszy oko” 
|patrz_ screeny) Jako dowódca rozpadającej 
_ się, kosmicznej puszki jaką na początku 
będzie nasza stacja, mamy za zadanie 
stopniowo ją rozbudowywać, chronić przed 
atakami łupieżczych piratów. dbając przy 
Okazji. 0 naszych mieszkańców i prawidłowy 


wszystko co powinien robić odpowiedzialny, 
komandor stacji (r to nie PKP). Należy tu 


— opcji abordażu. Podczas takiego obrotu spraw 
gra przełączać będzie się: na tryb 
zręcznościowy. Gdzie polując na wroga, 
— będziemy się przeciskać ciasnymi korytarzami 
_galaktycznych kolosów W tymże trybie 
został wykorzystany bardzo dobrze znany 
amigowcom engine 3D (raczej 2 5D_ ') użyty 
__ już w innej grze, chodzi tu o Genetic Species. 
Tak, tak. Marbie Eyes Development (autorzy 
GS) podpisak z DI umowę na mocy której 
3 napisany przez nich engine znajazł nowego 

właściciela. Gra zostanie wydana: tylko i 
- wyłącznie na płycie (piętnasto. minutowe 
intro), a do jej odpalenia wystarczy proc. 0201 


_ rozwój ekonomii, czyli jednym słowem to 


wspomnieć o ciekawie przedstawiającej się 


WYWIAD z 


DIGITAL MBAG 


kości AGA, zaleca się jednak szybszy 
procesor i kartę graficzną. Przewidywana jest 
także wersja na PPC i Multiplayer. Jak tylko 
gierka się ukaże, nie omieszkam was 
powiadomić i podzielić się refleksjami. Dość 
jednak o tym. Na pewno zastanawiacię się co 
się dzieje z innym, już o wiele bardziej 
ambitnym projektem - WipeOut 2097 
Autorami tej konwersji jest dwóch znanych 
amigowcom koderów, Peter McGavin (autor 
ADooma) i Sam Jordan (autor WarpaUP i 
wspólautor Warp3D). WipeQut dostępny 
będzie tylko i wyłącznie dla posiadaczy PPC. 
Należy także nadmienić, ze amigowy 
WipeOut 2097 będzie znacznie bardziej 
rozbudowany i będzie lepiej wyglądal niz 
wersja na PSXa czy też PC. Z dodatków 
wymienia się min. edytor torów i statków (!), 
a takze nowe bronie i kilka innych 
niespodzianek. Jak latwo się spodziewać po 
Samie Jordanie WipeOut wykorzystywać 
będzie Warp3D, a więc można się 
spodziewać rozmycia tekstur itp. bajerów 
dzięki wykorzystaniu Permedi 2, Voodoo czy 
Virge Na pytanie czy WipeOut 
współpracować będzie z nowymi kartami 
G3/G4, Stuart Walker odpowiedzial, iż ate 
widz nic przeciwko temu. W gruncie rzeczy 
G3 r G4 to normalne PPC tyle że o wiele 
szybsze, co tylko w jeden sposób może 
"odbić" się na grze, poprostu podnosząc jej 
prędkóść Poza tym S. Walker informuje, że 
autorzy zastosowali w obu grach system 
*furtek*, co oznacza, iż jakiekolwiek problemy: 
odnotowane przez graczy, czy też nowe 
dodatki autorów, w prosty i bezbolesny 
sposób będą *mplementowane" do gry za 
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pomocą odpowiednich patchy. Mam tyłko 
nadzieję że nie będzie tak samo jak z 
Foundation gdzie Paul Burkey raz na miesiąc 
"wypuszcza* kolejną nakładkę, która niewiele 

zmienia w samej grze. Ale Paul Burkey jest UĘ 
jeden, a w Di pracuje przynajmniej dztesięcu | 
programistów. Pewnie pamiętacie newsa © GE 
Halftifeie na Amigę? Niestety Sierra 
niezgodziła się na samodzielne portowanie - 
gry na Amigę, a cena jaką oferowała za Swój 
engine byla nie. osiągalna dla tak 
początkującej firmy łaką jest DI Ale nic to 
Nie zniechęcając się Stuart Walker podjął 
rozmowy z autorami Heretica 2.1 F22. An 
Dominance Fighter!! | co jeszcze ciekawsze, 
rozmowy powoli dobiegają końca z wynikiem 
jak najbardziej korzystnym dla nas! Na razie 
jednak nie podano żadnych dat ani 
konkretów. Następną niespodzianką jest 
ZeeWolł 3: Wild Fire Kto by pornyślał, ze ten 
zapomniany już nieco amigowy hit ujrzy po - RR: 
raz kolejny otaczający go świat. Tym rażem 
Jednak. ZeeWolt oparty będzie. na. WarpaD, 
procesorach PPC * kartach: graficznych h 
Następną tajemnicą wyjawioną przez Di jest TA 
piłka. nożna 0 wdzięcznej nażwie Digital | 
Soccet, która ma "skopae" kazdą AncĄ, jak 
znana wszystkim FIFA czy Actua Soccer DS. 
ukaze się tyłka. « wyłącznie dla AmigiNG: 
Podobnie zresztą jak Kijtsu* Warriors 
Nawalankę 35 z grafiką lepszą (7) od Tekkena 














3, Bardzo to wszystko śmiałe (jak zawsze w zi 


wypowiedziach DI) - pozyjenty zobaczymy. = s 
Od siebie mogę dodać ze Digital knages 
posiada potenejał aby spelnić wszystkie te 
obietnice, a naprawdę w to wszystko uwierzę 

kiedy ukaże się Space Station 3000 
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Może SACROOWS 8. Magazyna Amiga 6 25 RAIKIESJGZ "gą B) UWAGA, Tylko u nas! ciągle w sprzedaży. 
3 dowolne Magazyny Amiga 9. Electronic Teacher 5.0 90 Zestaw kabli do podłączenia Amiga 600 349zł Amiga CD32 349 zł 
CD od 1-10za jedyne 70 zł _ 10.Time Table ofHistory 7 7 urządzeń IDE 35" Amiga 500/500+ 299zł Odtwarzacz CDTV 125 zł 
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£ SOFTSTUDIO” RZE 1% 
> | 5 WDC4.3 GB s z 
( ULWielopole 13/6 a, KRAKÓW | | E SEAGAJE43GB © -609zl 

i = a < ; 
- (012) 4226647w.10, 0602 279571 AnimAsr| 5 PUINSURZGB | 53m 
Czynne od 11-17 soboty od 11 do 14 | z Gam AC lidl "Po o 
Sprzedaż także wysyłkowa można dzwonić od 8-10 i 19-22 na (012) 6485150 POMIEŻ „ LGS5i 15 © - 733zł 
E LG77i 17: -1310 zł 
BLIZZARD PPC 6053e 160/25 MHz - 1280 / Z. Gaun;, E HYUNDAI 15 -791zł 


BLIZZARD PPC 6053e 200/25 MHz - 1680 BLĘZ 


BLIZZARD PPC 603e 240/25 Mhz - 1840 " „gg 
BLIZZARD PPC 603e+ 160 Mhz - 1630 


BLIZZARD PPC 603e+ 200 Mhz - 1870 d Cyber Drive 40x © - 184 zł 






























karty 7 procesńnam 66040 25 Mhe z FPU. znak = oznoczaŚCił p 
Uwaga !!! jnk znajdziesz lepsze ceny lo zadzwoń zwracamy żnice + premie 100 zł Toshiba 36x -226 zł 
pa R. BLIZZARD 1230 50 MHz - 430 s Eat © > je 
= BLIZZARD 1240 40 MHz - 830 4 
do AŁ200 - 850 sama 2 Phillips 24x -157 zł 
SEAGATE 5.2 GB - 520  CAVIAR 4.3/6-4 GB - 570/680 
CAVIAR 2.5 GB - 510 IBM DTTA 6.4/8.4 GB - 730/810 A. Estee k 3 : 
CAVIAR 3.2 GB - 530 MAXTOR_ 8.4 GB - 730 ZONK 336k -2202ł 
M beocż 0% - OBUDOWY INFINITIV, Scandoublery, stacje HD ACORP336kim © -209zł 
CANON BJC 250 - 410 = CDR MITSUMI 2/6 IDE - 890 
e Dezke 90. Go) ==, 5. CDR MITSUMI 2/4 IDE - 1050 Joy Attack - > zł 
Kiealus ot A CDR TEAC 4/12 SCSI - 1190 Joy SV 123 179 a 
Aktualny cennik - www.softstudio.z.pl - update 24h poj A oai -39zł 
sklep internetowy-ekspresowa dostawa ! Sfstudiowpolbox.com 41DE 2 5-4*3 5" - 49zł 








AMIGA 1200 ks.3.0 - 460 Il 


Giymetem: minka ska | _ MAM AMIGA 1200 Tower - 890 Iii AM IGA 


OLDSTAR 14-545 —  AMIGA 4000 desktop - 2450 international. Inx. 
OLDSTAR 15 * - 660 Składamy dowolne zestawy na bazie Amigi 1200/4000. 


CD mix AMIGA audo  -19zł 
Oscyłalory 65 - 100Mhzod 33 zł 
Tuner TV PILOT. TXT -577 zł 












SAMSUNG 32 x - 180 TEAC 32 x - 235 Ę da | sę WE | 
x- x- 1 ę i - 79zł 
CD-ROM, CYBERDRIVE 32 x - 170 CYBERDRIVE 40x -190 z i FDD zewnęłana 176 zł 


Klawiatura A1200/ A500 - 79 zł 
Klawiatura A4000/ CDTv 129 zł 


OLESIA kieszeń do twarcego dys- 36zł 
OW ZAŚ Tusze i taśmy do drukarek :-) 


Wymieniamy Amigi na dowolny zestaw Pentium PC 


Miro DC 30 PLUS - Oferujemy kompletne zestawy 
do montaću nieliniowego na 
bazie Pentium PC_i Amigi 
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PROWADZIMY EXPRESOWĄ WYSYŁKĘ _ INFORMACJE i ZAMÓWIENIA: 
Poczta Polska + Serwisco 4 Pocztex 0-81 887 59 57 


Opłata zamówienia przy odbiorze. 0-8 1 887 59 47 


Wysyłka w ciągu 48 godzin - odbiór w ciągu 2-3 dni* 
0-602 63 50 


*) Prosimy o telefoniczne uzgodnienie terminu wysyłki. 
GIFH WYSOKA JAKOŚĆ  GiIFE NISKIE CENY GiFF - PEWNA OBSŁUGA SERWISOWA 


GIFT >> ul.Mościckiego 1, 24-100 Puławy 1, Zapraszamy od 8 do 18. 
OBUUCOWYACOWIAK GS AMIST TROG 
Quantum 170 MB ETZGGT I Obudowy tower zaprojektowane specjalnie do A 
Buntu 540 MB GIFT 
Quantum 850 MB 


* Umożliwia bezproblemowy motaż Amigi 1200 wraz ze stacją dysków, twardym dyskiem, dowolną kartą turbo, 
napędem CD/CDR, płytą Zorro I/II oraz najnowszą Zorro 1V, kartą graficzną, scan doublerem, itp. 
Seagate 2.1 GB e Obudowę wyposażono w mikroprocesorowy interface zewnętrznej klawiatury, zapewniający bardzo szybką i 
Seagate 3.2 GB pełną obsługę klawiatury. UWAGA Hi! Jest to jedyny interface klawiatury, który poprawnie rozpoznaję 
„Seagate 4.3 GB ę 
Magic User Interface, Locale PL, 
Seagate 6.4 GB TEL TEL polskie fonty, oraz ponad 120 MB 


naciśnięcie dwóch klawiszy kursora jednocześnie !!!. 
e Solidna, metalowa konstrukcja obudowy zapewnia prosty ! wygodny montaż komputera wraz z dodatkowym 
Seagate 8.6 GB 616, - 751,- oprogramowania (najnowsze gry, 
WD Caviar 2.5 GB  362,- 442,- pr.użytkowe, narzędzia systemo- 


osprzętem oraz pełne ekranowanie oddziaływan EMC. (szczególnie polecane do PowerPC) 
(WD Caviar 3.2 GB 442 - 487,- We. dema, kolekcje grafiki i muzyki 












TEL / FAX 










TWYANBEDYEIA 


TEL  TE|L Wszystkie dyski zakupione w GIFT 

są prawidłowo skonfigurowane, 
TEL TEL przetestowane i w 100% zgodne z 
TEL TEL systemem Amigi. 


= 


413,- Kupując dysk można zażyczyć 
487,- sobie bezplatną instalację 
548.. Oprogramowania: Magic WB, 















miejsce na montaż złącz typu D-SUB na tylniej płycie, wyjście Audio CD itp. 
*W' komplecie z obudową zawarto wszystkie potrzebne elementy niezbędne do przełożenia Amigi 1200 oraz 

wiele unikalnych dodatków - nie trzeba nic dodatkowo dokupować !!! 
UWAGA I!!! Obudowy z serii GTS - GIFT TOWER SYSTEM produkowane przez naszą firmę dzięki doskonałej 
jakości oraz wyposażeniu stały się prawdziwym przebojem wśród arnigowców do tego stopnia, że jadna z firm 
oferuja podobnie wyglądające obudowy, co może wprowadzić Czytelników w błąd. Aby ustrzec Klientow przed 
tego typu manipulacjami nasza firma oznacza swoje produkty znakiem GIFT. Znak GIFT gwarantuje wysoką 
jakość produktu, pełne wyposażenie i dużą funkcjonalność po przystępnej cenie. 
Pamiętaj - nie chcesz przepłacić, a chcesz być zadowolony-wybierz GIFT TOWER SYSTEM!!! 
W komplecie z obudową otrzymujesz: TEM [a 
chassis A1200 umożliwiający montaż m4 
płyt rozszerzeń Zorro II/llj, Zorro IV. 
panel frontowy stacji dyskietek, a 
przewód do FDD, sterownik LED, Sza - KA 
Interface klawiatury zewn - OnChip 






eV obudowie przewidziano miejsce na wiełe dodatkowych urządzeń, dodatkowe kosze na trzy napedy 3.5", 
'WD Caviar 4.3 GB 539,- 


Kupując dysk z 
Oprogramowa- 
niem unikniesz 
problemow z instalacją. 


PEDYSCOROM 


















CD 4x Mitsumi 69,- W komplecie z każdym napędem panel AT/ATX - 3 szt., z a 
(CD 8x Mitsumi k 85,- EE ct K © do czaki koszyki: 3x 3,5" oraz 3x 5 pc 

GD16xBIC"" „ATEL TEL pudżieycginowniatodai wyd Audio CD-ROM. u 4 - 
CD 24x BTC „09 TEL płyt audio, samplingu dźwięku z CD _ | WSPorniki karty turbo, AZDO, 

IcD 32x LG.S". | =+3 182,- na HDD, zestaw programów testują- zasilacz 250W z wentylat a 

ICD 36x Philids 10 DZE cych, installery, itp. » adapter zasilania GTS 

|CD 36x Pioneer 186,- 227,- kaza s klawiatura zewnętrzna, i inne.. cz 


CD 40x Creative 199,- 243,- | 
i inne... TEL TEL WC a Swat 


NIDA CDROM GPD S_ zasilacz 250W z wentylatorem 
kon - CH Z - 


sterowanym termicznie 
























ID 
Napęd GCD - wersja zewnę!rzna napędu CDROM do A600/1200 w specjałnej A wyjście Audio CD stereo - do 
estetycznej obudowie metalowej z dodatkowymi złączami. Wyjście audio stereo 1 wyprowadzenia dźwięku z CDROM 
(typ 2xchinch), słuchawkowe (typ minijack - do odsłuchu płyt zza i 4 
_ |muzycznych) oraz IDE 40pin do HDD 2,5" lub 3, 20 + mmm i + złącza D-SUB - scandoubler, 
m z ki ision, H itp. 
sm od Pelny komplet przewodów z UZEVSOSZYN PEP 
w" I a 
SAW SA 8. > 4 3 s R. Ua + = |__ złącza kart wewn. - słoty Zorro II, 
zgodności z system Amigi, kpl. _m_ Zorro III, Zorro IV, ISA, PCI, AGP itp. 
oprogramowania do A 600/1200 
(sampling, install, test, audio), 
instrukcja PL, itp. ; ECO TOWER 













apęd GCD 79,- 
<ged plus cena napędu wewnętrznego. EE PU PU ość ETISZOREAW 
gz W komplecie: N 
Ko Y TURBO. chassis A1200 - płyta rozszerzeń ZORRO IV przeznaczona 
E1204+4MB frontowy FDD do Amigi 1200 w dowolnej obudowie tower 
E1208 przewód do FDD 33cm. - bezproblemowy montaż w obudowach 
E1230/40 interface klawiatury zewn. serii GIFT TOWER SYSTEM !!! 
E1230/40 MK2 koszy AT/ATX 3 szt. „> Zslety Zorro IV 
zyki: 3 x 3,5" oraz 3 x 5,25 - 2 złacza porty zegara 
Apollo 1240/33 - 5 stotów Zorro Il 
AGE ań - opcjonalnie slot video 
ollo 





"PPC 603e 160 040/060 TEL 
PPC 603e 200 040/060 TEL TEL 


4-7 


— 000 —— 













A 


Stacja FDD 880 KB wew. 89,- 




























El I" Ag: j 
PPC 603e 240 040/060 TEL TEL UPGRAC kie ceny HOMOLOGACJA PL Stacja FDD 1.76 MB wew. 1 149,- 
SCSI do PPC (603e+) +221,- +270,- senów z wracający Wszystkie modemy są zewnętrzne. w |ZIP DRIVE 100MB ATAPI 327,- 389,- 
UNRnodo zek POTOA dia KIE ne KO”  |kompiecie zasilacz, przewody itp. Wraz | Zasilacz 200W zew. 81,-  99.- 
i używane 


|oprogramowania TURBO-SPEED 
zawierający najnowsze biblioteki e. 
sys., programy testujące,sterowniki, /Digitizer FG 24 plus 





j zasilacz uniwersalny zew/wew do Amigi 5/6/1200 

tar konto internet li! _ | Kontroler Fast-ATA2/EIDE A1200 Z 5 
_ | W prezencie od firmy GIFT paxiet opro- | szybki kontroler HDD . do A1200 

h piłek 


opr.do obsługi pamięci wirtualnej. itp Digitizer FG 24 movie PRAESSE d acetaj Obudowa 5,25" R 4T,- 
4 Video TBC zewnętrzna obudowa na urządzenie 5,257 k 

PB AMLZG BG KART Video TBC - int. RGB Zoltrix 33.6 PC idealna do napędu CDROM, CDR, kieszeni HD. Ę 

FIRM: TOSHIBA . MOTOROLA itp. Ą, e ik La shi oltrix 33.6 Ami Obudowa 5,25" ECO za 29, - 

SIMM 4MB  32,- 39,- |"!zona Mikser NE sj CD K!T 3,5" w komplecie przewód zasil. = 37,- 


s 'CDKIT 2,5” w komplecie przewód zasil. 33,-  40,- 


SIMM 8MB - 59, Arizona Mikser PIP 
SIMM 16MB 110,- Arizona Moduł FIX komplet przewodów (2szt.) do podłaczenia 





Arizona przewód RGB 20,- CDROM i HDD do A600/1200 + oprogramowasi ; 
SM A Są EH Arizona Program 81,- PC Key A1200 FLT z” -  59,- 
Wszystkie moduły pamięci są A 
przez nas testowane z kartami 4 VideoTB PC Key A1200 OnChip 59,- 
w których będą instalowane Ill j ni0ŚL ideo PC Key A600 OnChip o 58,- 
Przy h zamówieniu prosimy NU inetrface'y zewnętrznej klawiatury PC . , 
podać symbol karty. IVGA Adapter + oprogramowanie 16,  20,- 
KOPROCESBRYMN CE cz -Ż 
PLCC 40MHz TEL TEL _Selektor wejść video s Śozwoj ce z 
PGA50MHz  122,- 149,- oraz genlock w jednym....!ltl , APropo 3 Wysokie 2 
Sprzedaż w/g aktualnej oferty handlowej. W ogłoszeniu podano ceny nettt 22%). Zastrzegamy sobie czę uj am K a nuj S WOje 7) 5 
zmiany cen oraz warunków sprzedaży - aktualne informacje dostępne są telefon enta towar może być przesłany pocztą lub firmą ż dą o łe z "sg 
kurierską. Wszystkie artykuły sprzedawane przez GIFT przechodzą odpowi dnie k warantujemy wysoką jakość. Na większość e "m 

| sprzętu | akcesorii udzielamy gwarancji od 1 do 3 lat (według karty gwarancyjn Serwi a esej realizujemy tyłko w siedzibie firmy. 
ah 


KUPON PROMOCYJNY 
WAŻNY DO 15.06.99 








SE 


e UNIKALNA STRATEGIA © 30 DUŻYCH I WYMAGAJĄCYCH MISJI e 
e PONAD 3 000 000 RÓŻNYCH ROBOTÓW e TRYB MULTIPLAYER e 
e OPCJA AUTOTAKTYKI e POLSKA WERSJA JĘZYKOWA © 









sap Zy cal [TES 


ZVETEZEEWSTUWYETE 





Zamawiam za zaliczeniem pocztowym: 


szt. RED MARS CD 
w cenie promocyjnej 69,00 zł/szt. netto (84,18 zł z VAT) 


Em szt. TSS MEGA MIX CD ULICA 
w cenie promocyjnej 111,00 zt/szt. netto (135,42 zł z VAT) 

+ koszty przesyłki pocztowej 6,00 zł netto (7,32 zł z VAT) KOD POCZTOWY 
Kupon należy wysłać na adres: 

ELBOX, skr. poczt. 99, 30104 Kraków 45 MIEJSCOWOŚĆ 


